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Deklaracja
złożona przed Sądem Grodzkim, Wydział karny w Krakowie, do 
protokółu sądowego przy rozprawie głównej w dniu 28-go lutego 
1929 roku, do Lczn. U. II. 2131 28 — w następującej treści:

Oskarżony Stanisław Grzymek
emerytowany profesor gimnazjalny, zamieszkały w Krakowie, ulica ^Siemiradz­
kiego L. 6, względnie w Katowicach, ulica Zielona L., 15 OŚw iadcZO)
ż e  w s z y s tk ie  z a rz u ty ,  ja k ie  k ie d y k o lw ie k  p rz e d  
Ja k ie m u k o lw ie k  w ła d z a m i w z g lę d n ie  o s o b a m i p r z e ­
c iw  o s k a r ż y c ie lo m  p ry w a tn y m  pp.: emeryt, gen. dyw. Ludwi­
kowi Fuglewiczowi, emeryt, ppłk. Franciszkowi Podrackiemu, emeryt, kpt. Broni­
sławowi Bielutowi, a w szczególności przeciw em. kpt. Eugeniuszowi Reichertowi
p o d n o s i ł ,  s ą  f a łs z y w e ,  ż e  w s z y s t k i e  t e  z a r z u t y  
j a k o  z  g r u n tu  n ie p r a w d z iw e  o d w o ł u j e  i b e z  z a ­
s t r z e ż e ń  C o fa , że wszystkich wymienionych swych oskarżycieli,^ szcze­
gólności p. emeryt, kapt. Eugenjusza Reicherta Z S  C z y n i e n i e  i m
ja k ic h k o lw ie k  z a r z u tó w  ja k n a ju s l ln ie j  p r z e p ra s z a .

Oskarżony Stanisław Grzymek
zgadza się na ogłoszenie powyższej deklaracji trzykrotnie w trzech dziennikach 
krakowskich w dziale „Nadesłane11 i zobowiązuje się niniejszem pod rygorem 
egzekucji zapłacić do jednego miesiąca oskarżycielowi prywatnemu, Eugenjuszowi 
Reichertowi, do rąk p. Dr. Wilhelma Goldblatta, adwokata w Krakowie, koszta 
wymienionych ogłoszeń w kwocie, kwitem odnośnych administracyj wykazanej.

Wobec powyższego oświadczenia wymienieni oskarżyciele prywatni prze­
baczają obrazy Stanisła wowi Grzymkowi i swoich przeci w niema wymienionych 
spraw karnych U. II. 1699/28, U. II. 2131/28, U. II. 293/ 28 i U. II. 214327 — 
więcej nie popierają.

1559k Stanisław ©r z y m e h  m. p.
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ŻĄDAĆ WSZĘDZIE

ZWRACAJCIE UWAGĘ NA ZNAK FABR

KORNEL MAKUSZYŃSKI.

MOJE LISTY (XIII)

UST Z  WARSZAWY
Trzynasty list! N iektórzy ludzie głęboko 

wykształceni, odrazu to spenetru ją , u jrzaw ­
szy w tytule dziwną, rzym ską cyfrę. T rzyna­
sty lis t Rzym ianinby się wrócił"; u m a rł­
by ze strachu przesądny Litwin, ja  zaś piszę 
spokojnie dalej, bowiem wobec Świąt W iek 
kanocnych chronią m nie moce niebieskie i 
mój anioł stróż, który m a wiele ze m ną kło­
potu, pół życia wraz ze m ną spędzając 
w knajpie, a drugie pół w teatrze; zdaje się 
jednak, że to polubił.

Nie chciałbym  w liście, tak  fa ta ln ą  nazna­
czonym cyfrą, om awiać tego, co się w o sta t­
nich czasach zdarzyło, ani — broń Boże! — 
tego, co się m a zdarzyć, bo to co się już stało, 
nie ze wszvstkiem się udało, a  to, się m a stać, 
może — na psa urok! — nie udać się przez 
tę trzynastkę. Nie będziemy tedy tym  razem 
rozpraw iali ani o literaturze, ani o teatrze, 
an i o powodzi. K siążka nie jelonek, te a tr  nie 
zając, nie ucieknie, lód spłynie bez śladu 
Zresztą należy w W ielkim Tygodniu odwró­
cić wzrok od m arności nad m arnościam i i 
śpiew ać gorzkie żale, że jednak przyszłoby 
m i to z n ie jak ą  trudnością, więc chcąc też 
przeskoczyć list trzynasty, pogadajm y sobie 
o świętach, o cudnej wiośnie, o radości ży 
cia; tak, czy owak, cały num er gazety będzie 
w yglądał, jak  w ielkanocna zastaw a, poco 
więc ja  m am  psuć zabawę powszechną za­

1929 r. BUSKO ZDRÓJ 1929 
Sezonu lelnie od H o  maja do SH® października
s | : S  K ą p i e l e  s i a r c z a n o - s ł o n e  i  m u ł o w e ,  w o d o l e c z -  
m i m  n i c t w o ,  l e c z e n i e  e l e k t r y c z n o ś c i ą ,  l e c z e n i e  g  

H i s !  ś w i a t ł e m ,  k ą p i e l e  s ł o n e c z n e .  D o j a z d :  o s t a t n i a  g  

■  ! ■  s ^ c j a  kol. K i e l c e ,  s k ą d  a u t o b u s a m i  d o  z a k ł a d u .  =

.  LOSY L KLASY
Państwowej Loterji Klasowej

są Już do nabycia w słynnej ze szczęścia w całym kraju

kolekturze Braci Safier, Kraków, Rynek Gł. 6

Główna wygrana 750.000 złotych.
Ponadto są wygrane po zł.: 400.000, 350.000, 150.000, 100.000, 80.000, 75.000, 60.000, . 

50.000, 40.000, 35.000, 25.000, 20.000, 15.000, 10.000, 5.000 i  t. d.

Ogólna suma wy grany c i przeszło 28 milionów zł. Co drugi los wygrywa.
Ceny losów: ćwiartka *1. 10— , połówka zł. 20— , cały los zł. 40*— .
Na zamówienie wysyłamy bezzwłocznie losy oryginalne, dołączając wolny od

porta blankiet P. K. O.

W tom  m iejseu  wyedąć 1 praeełaó aam  w liście. ____

H67k K a r t a  z a m ó w ie ń .
Dc Draci Safier, Kraków iłynek główny 6  a .

Niniejszem zamawiam:.......... Losów ćwiartek po zł. 10.—
, .  . . . Losów połówek po zł. 20‘— .........Losów całych po zł. 40*—
Naleiytość złotych   uiszczę po otrzymaniu losów bankietem

nadawczym P K. O. przez firmę załączonym.

Imię i nazw isko:.................... -..................................... .................... ........................................
Dokładny adres: — ................— ...................................................   —-----------

POLSKIE TOW. F0LI0GBSFIC2HE SD. 2 0.0.
Kraków, ul. Mikołajska 32, wysoki parter, Tel. 3890

Konto P. K. O. Kraków 408.800.

zawiadamia Interesowanych, że r o z p o c z ę ł o  
rozsyłkę i sprzedaż nowej serjl aparatów
ful tog  ra f Icznych  i części składowych.

Aparaty i części składowe do nabycia w po­
ważniejszych firmach radiowych. — Gdzie 
niema zastępstwa, prosimy zwrócić się 
wprost do nas.

Broszury o fultografji, pióra Profesora Uniw. 
Jagiell. Dra W. Wilkosza, oraz teczka monta­
żowa do nabycia w księgarniach.
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Cenniki I prospekty wysyłamy na żą­
danie.

U w a g a !  Obecnie nadają obrazy systemem Kap. O Fultona następujące 
europejskie stacje nadawcze: Konigswusterhausen, Daventry, Kopenhaga. Wiedeń, 
prócz tego niektóre krótkofalowe stacje amerykańskie.

CZYTAJCIE NUMER 
W I E L K A N O C N Y „NA SZEROKIM ŚWIECIE"

kalcem  codziennych zdarzeń? „Cieszmy się 
w Panu! — tysiąc głosów wrzaslo". „Krzyk­
nęli A lleluja i poszli na wódkę"... Niech 
i m nie raz będzie wesoło i radośnie.

Jest przecie śliczna wiosna; od mglistej 
wilgoci trzęsę się, jak  bank przed upadło­
ścią, na ulicy w iatr, jak  znagła oszalały kun­
del, kręci się za w łasnym  ogonem, drzewa 
w yciągają zrozpaczone ramiona, jak poeta 
u wydawcy, słowem jest ślicznie. Najgorsza 
jednak jest ta  „krakow ska fala", co płynie, 
płynie i przypłynąć nie może. Czy już ni­
czego innego nie macie w Krakowie do po­
sian ia  W arsząwie, nad  lodowatą wodę? Czy 
m ało m amy w łasnej?

W am  już tam  dobrze, a u n as  się dopiero 
zaczyna nasza „wiosenka". Do zjełczalej baby 
mówi się czasem „moje kociątko" (!) — mo­
żna tedy o takiej karykatu rze wiosny powie­
dzieć: „nasza wiosenka", bo się tak  od n ie­
pam iętnych czasów mówi o niej, djabli i kiep 
scy poeci wiedzą, czemu? A wiosenka, w le- 
ciech >już nieco podeszła, okazuje w yraźne 
ślady histerji, popłakuje deszczem, dostaje 
konwulsji z zim na, w iatrem  czasem zawyje, 
poczem się na m om ent słonecznie uśm iech­
nie. Jeśli się słońce nie zm iłuje, biedni będą 
ci nieszczęśliwi ludzie, którzy n a  przekór pol­
skiej naturze, co od wody ucieka w stronę 
Nalewek, m ieszkają nad  rzeką. Prośm y 
wszyscy gorąco P a n a  Boga, aby się kazał 
uspokoić złym wodom. Oby radosne były te 
lepesze, które W am  o tem wszystkiem  dô  
niosą i oby już było szczęśliwie po wszysb 
kiem w w ielkanocną niedzielę.

Świat się cały odmienia, czy co, u licha? 
liotąd jedynie w. Anglji nie było ustalonego 
klim atu, tylko próbki na klim at, co tam 
ostatecznie m ożna ścierpieć, bo dla A nglika 
w ielką i zabaw ną rozm aitością jest tak ie ży­

cie: rano wystawia rękę przez okno i czuje 
najwyraźniej, że deszcz chlapie, bardzo na­
wet rozpaczliwie, wdziewa przeto płaszcz 
nieprzemakalny i kalosze, bierze parasol 
i wychodzi na ulicę, gdzie dostaje nagłego 
zawrotu głowy, bo słońce uśmiecha się ra­
dośnie; Anglikowi wydaje się, że uległ ha­
lucynacji, więc powraca do domu, ciska w 
kąt płaszcz, parasol i kalosze i wychodzi po­
gwizdując na ulicę, która ocieka deszczem, 
plugawa i zapłakana. Po takich kilku na­
wrotach cudzoziemiec siada na płaszczu, na 
kaloszach i na parasolu i rzewnie płacze. 
Ślady moich łez można do dziś ujrzeć na 
podłodze jednej willi w Shanklinie, na wy­
spie Wight.

Od lat kilku nasza wiosenka cierpi na tę 
angielską chorobę. Przyznaję, że już niedłu­
go wytrzymam i że już jestem u kresu roz­
paczy. Zastanawianie się nad przyczyną te­
go obłędu natury do niczego nie prowadzi 
wobec rozbieżności zdań i zapowiedzi, że to 
dopiero początek i że z czasem będzie znacz­
nie gorzej. Głos powszechny twierdzi, że ge­
neralną przyczyną kataklizmów w naturze 
jest radio. Głos ten w pierwszej jedynie 
chwili należałoby uważać za pomruk obsku­
rantyzmu. Ale tylko w pierwszej chwili. Za­
stanowiwszy się bowiem sumiennie, można 
dojść do niebywałego wniosku, że jednak 
radio jest winne wszystkiemu, a właściwie 
nie samo radio, nie druty i anteny, lecz, że 
nieszczęście na nas i na zboże nasze, które 
mogą wziąć djabłowie, sprowadza to, co się 
w radio gada. Boże miły! Jeden nudny  czło­
wiek potrafi wygadać drugiem u dziurę w 
brzuchu, dwóch nudnych prelegentów  zdoła 
przedziuraw ić kam ień, może być przeto, ła t 
wo być może, że dw ustu  gadaczów potrafi 
wydrążyć w niebie dziurę, skąd leje i siąpi.

bo niebo, nie m ogąc po łknąć n ad m iaru  wo­
dy, w lanej w nie przez radiow e odczyty, od­
daje ją  ziemi w przeraźliw ym  gniewie. Już 
sam ego K rakow a starczyłoby n a  k ilkudnio­
wy kapuśniaczek, proszę teraz pom yśleć, cze­
go może dokonać W arszaw a, pouczając nie­
biosa o sposobie fab rykac ji filiżanek  dla do­
rosłych, albo o sposobie budow ania „rynien 
odprow adzających" w chlew ie nowoczesnym.

I toby może jakoś znieśli w wysokich, n ad ­
ziem skich sferach ; pogorszyło się jednak 
przeraźliw ie od czasu w prow adzenia „audy- 
cyj literackich". W arszaw ski d y rek to r od te ­
go in teresu , W eronicz, m iły  chłop, rozum ny 
chłop a w yraźnie oszalał. Jak  można li­
teratów  dopuszczać do bezpośredniej roz­
mowy z niebem ? Jak  może ta k a  b łęk itna in ­
s ty tucja  znieść bez gniew u recytację poezji? 
A kiedy s ta ry  wyga literack i zacznie s tre ­
szczać svvoje cu rricu lum  vitae, nieszczęsne 
niebo tak im  może krw aw ić się blaskiem , iak- 
by płonęła, ogrom na gorzelnia. Kiedy Boy 
będzie mówił, stan ie  się we wszechśu iecie 
jakaś katastro fa , a święci Pańscy będą wy­
skakiw ali z nieba, jak  podczas pożaru Je- 

w drugiej połowie kw ietn ia po trzaskają 
w szystkie ap ara ty , a w pow ietrzu będą dzi­
kim głosem wyły całe zastępy djabłów, to 
będzie znak, że ja przem aw iam .

Sam i wobec tego zarobiliśm y sobie na ta ­
kie wiosny, jak ie  m am y od la t kilku. Pan 
Bóg jest cierpliw y, nieskończenie cierpliwy; 
gwiazdy wiele w idziały ; jak długo jednak 
ludzie w iercili sobie w zajem nie dziury w 
ni zuchach, p rzyroda patrzy ła na to ze znu­
dzoną obojętnością, kiedy jednak  zaczęto 
codziennie czynić to z n ią  sam ą, -  ryknęła 
baba zagrzm iała i za trzęsła  ziemią.

Mysię jednak , że m im o wszystkiego, zroz­
paczeni ludzie pod złvm szukaia  adrespm
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M O N U M E N T A L N E  D Z I E Ł O

PROF. DRA FELIKSA KOPERY

DZIEJE MALARSTWA W POLSCE
DOSTĘPNE DLA WSZYSTKICH!

T o m  l- s z y

Średniowieczne malarsluio uu Palsce
Z 211 rycinami w tekście, 24 tablicami, 
w tem barwnych 7 i 12 rotograwiur. 

Cena I. tomu brosz. zł. 29, opr. zł. 34.

T o m  ll- g l

n u t  u Ket on min t
Z 813 rycinami w tekście, 52 tablicami, 
w  tem barwnych 15 ' 26 rotograwiur. 
Cena II tomu brosz. zł. 52, opr. zł. 58.

T o m  III.

n u t  II Ket 0 HII-WII.
Z 556 rycinami w tekście i 103 tablic, 
wśród których chrornotypji • wielo­
barwnych rotograwiur 36.
Cena III. tomu brosz zł 96, opr. zł. 108.

187 k _ KRAKÓW 1926—1929
~PRUX I NAKŁAD DRUKARNI NARODOWEJ W KRAKOWIE.

I

Chcąc umożliwić każdemu interesującemu się sztuką ojczystą, posiadanie 
tego wspaniałego dzieła wielkiej wartości artystycznej, postanowiliśmy
sprzedawać je

na 12 rat miesięcznych
za pośrednictwem wszystkich księgarń w Polsce. Wobec tego każdy może n&- 
być w najbliższej księgarni tudzież w D rukam i Narodowej w Krakowie,, 
ul. Wolska 19.

P R O F .  K O P E R Y  „D Z IE JE  M A L A R S T W A  W  PO LSC E**  
3  Łom y w  o z d o b n e j p ię k n e j o p r a w ie

płacąc przy odbiorze dzieła pierwszą ratę w sumie zł. 24.—, i obowiązując 
się do płacenia co miesiąc dalszych 11 rat po zł. 16-—, co uczyni łącznie 
kwotę zł. 200‘—. Wszyscy więc, którzy dla sztuki polskiej zainteresowanie 
okazują i w jakimkolwiek do niej stosunku stoją, mają obecnie rzadką spo­
sobność nabycia tego pięknego dzieła na niesłychanie dogodnych warunkach.

Przeznaczamy tylko 500 kompletów
jio sprzedaży na tych warunkach, z powodu ograniczonego nakładu dzielĄ 
i dlatego zwracamy uwagę PT. Publiczności, iż kto zibyt poźno zdecyduje sdę 
na nabycie „Dziejów Malarstw7a“ na raty, może się spotkać z odmową.
Ż ą d a jc ie  w  k a ż d e j k s ię g a rn i p r o s p e k tó w  b e z p ła tn y c h

PROF. KOPERY

DZIEJÓW MALARSTWA W POLSCE

Ostatnim wyrażeni wiedzy lekarskiej jest
HYC EN OL
puder dla dzieci

N iedokrw istość
usuwa, działa w zm a c n la Jt- 
w ,  podnieca a p e ty t, Jedy­
ny środek dla rokonwaleae.

K n y n to fo r ik le a .  w Ino .blaow o to la tla te  
 --------------  '  Ł C han . farm .

H r .  K rm rasto forsk ie ,, winu ib h a i  
ilMM h lu n a ftik te j. -  L a ta ra t. C 

Hr. K m w to fo w k t  Tarnów.

1558k

TigerTylko napis 99
na pudełkach i blokach gw arantoje najw yższy 
gatunek serów praw dziw ie em entalerskich.

>SOLAL|(. CARBON-PAPER
kalka m aszynow a (do m aszyn do pisania) niedoścignione! jakości.
O b o w ią z k ie m  k a ż d e g o  o b y w a te la  j e s t  d a w a ć  p ie r w s z e ń s tw o  w y r o b o m  k r a jo w y m ,  p r z e w y ż s z a ją c y m  p o d  

w z g lę d e m  ja k o ś c i  t a k ie ż  z a g r a n ic z n e .  
D o  n a b y c ia  w e  w s z y s t k ic h  p ie r w s z o r z ę d n y c h  s k ł a d a c h  p a p i e r u  i m a t e r j a ł ó w  p i ś m i e n n y c h .

6409k

przyczyny, k tó ra  sp raw ia , że s ły n n a  nasza  
polska w iosenka, w ygląda dzisiaj, jak  psu 
1 g a rd ła  wyjęta. To ani grzechy ludzkie, ani 
Golfstrom, an i pobyt G oetla w Island ji, an i 
ta jem nicze sp raw ki Ossendowskiego w A fry­
ce C entralnej, ani też rad io  — nie są  tem u 
winne. W szystkiem u, oczywiście, — a  raz 
już trzeba to powiedzieć głośno: — w inn i są 
Masoni.

Na n ic  jednak  ich złość i p o n u ra  potęga, 
bo chociaż w iele m ogą, nie m ogą jednakże 
udjąć najparszvw szej naw et w iośnie jej n a j­
większej ozdoby: Ś w iąt W ielkanocnych! Otóż 
i jesteśm y przy w łaściw ym  tem acie listu  
nr XIII!

Są to, jak  wiadom o, św ię ta  najbardzie j r a ­
dosne; wesołe d la  ludzkiego rodu. przeraźli 
we dla w ieprzów, indyków , a najbardzie j po 
nure d la  kotów i koni. z k tórych się robi 
św ią te c z n e  kiełbasy, salcesony i słynne „wę­
gierskie" sa lam i Ś w ięta te rozpoczynają 
uczciwi katolicy potężnem  strzelan iem  i pod 
kłamaniem petard  pod tram w aje, co powo­
ju je  słu szną  iry tację  policji, w ydającej stra  
3Z]jwe zakasy strze lan ia , w które, w braku 
Innego pap ieru , młodzi Polacy ow ija ją  „ca 
lichloricum ", aby i z dekretów  ja k iś  był po 
ly tsk

W p rasie  poznaje się św ięta W ielkanocne 
po tem, że n a  długo przed niem i czytuje się 
w pism ach przedrukow yw ane od la t wielu 
a rtyku ły , k tóre pam iętam  z czasów wczesnej 
młodości i k tóre znudziły  już naw et Żydów, 
a przeto: „Zwyczaje w ielkanocne , „P isan ­
ki ludu polskiego", — „Dlaczego spożywam y 
ja jko?" — „Na jak ą  pam ią tkę  pnem y m ió d !
 „Święcone u daw nych m agnatów  , „Dyn
gus w ziemi krakow skiej", — *;Jak  powsta 
je w ielkanocna k ie łbasa?" — i injie takie 
pożyteczne wiadom ości. Do rzadkości już jed­

nak  należy daw ny kolorow y „m ichałek" 
św iąteczny, m ów iący o tem, że B eduini robią 
sobie p isanki ze strusich  jaj.

W okresie św iątecznym  każde pism o bez 
w yjątku sk łada  życzenia swbim  P. T. Czy­
telnikom , którzy m ało n a  to zw racają uw a­
gi, w artyku le  zaś w stępnym  p. t. „Wesoły 
nam  dziś dzień nasta ł" , zakończonym  grom ­
kim  okrzykiem  „A lleluja!" — głosi miłość 
powszechną, przebaczenie uraz, zb ra tan ie  się 
i zgodę wieczną, ale tylko do w torku, bo 
we w torek wychodzi nowy num er gazety 
i a rty k u ł w stępny p. t. „Zw yrodniali oszu­
ści" kończy się również grom kiem  wezwa­
niem prokuratora, aby nie spał.

Są to spraw y rzewne i obrosłe ta k ą  siwą, 
dostojną brodą tradycji, że przykroby mi 
było. gdyby było inaczej; gdyby tak bowiem 
ludzie wzięli napraw dę do serca wszystkie 
św iąteczne artyku ły , a wypiwszy z nich słod­
kie miody i święconem jajk iem  zagryzłszy, 
postanow ili na codzień śpiew ać Alleluja — 
tyc ie  stałoby się nie do w ytrzym ania nudne, 
ckliwe i bez niespodzianek. Tak zaś p rzyna j­
m niej ten żywi cichą w sercu nadzieję, że 
choć się tam ten nie ud ław ił ryb ią ością na 
Boże Narodzenie, to może się jednak zadław i 
ja jk iem  na W ielkanoc. Zawód przem ienia się 
w furję, fu rja  w gazetę i bardzo jest wesoło.

Wesoły nam  dzień nastał...
P ieśń tę potężną śp iew ają szlachetni szew- 

cowie u Fary głębokim basem, a h rab in ie  u 
Kanoniczek tkliw ym  dyszkantem , aby radość 
była na ziemi i na niebie i w Polsce, czyli 
między niebieskim  lazurem  idei, a szarą zie­
m ią rzeczywistości. Trzeba śpiew ać z p rze ję­
ciem tę pieśń radosną i choćby n a  te dwa dni 
ukwiecione um ów ić w siebie, że jest wesoło 
i że się nadzieja zieleni, jak się pow inny zie­
lenić kasztany w Łazienkach,

A potem  będziem y jedli serdecznie i w spa­
niale. Cóż bowiem czyni Polak, P an ie  Kochan­
ku, kiedy jest sm utny? Je z w ielkiego zm ar­
tw ienia, łzam i jak  ostrym  sosem, podlew ając 
potraw y i jak  Zagłoba, „w m iejscach żałośli- 
wych miodem  przepijając". A cóż to czyni Po­
lak, kiedy jest wesoły i pełen radosnego d u ­
cha? Także je, tylko znacznie więcej i jeszcze 
potężniej, ta k ą  już .wrażliw ą m ając  natu rę , że 
uczucia, zgoła sprzeczne, tym  sam ym  garg an ­
tuicznym  um ie w yrazić sposobem, co trw ożli­
wym podziwem napaw a cudzoziemców. Sam 
cudowny Chesterton zdum iał się w Polsce nie­
dawno, kiedy się przy trzynaste j potraw ie do­
wiedział, że to były na razie tylko przekąski. 
A lleluja! Gdyby praw dziwy Polak dla św ią­
tecznej igraszki przebrał się za „panienkę", 
jak to uczynił w księgach Eddy srogi i potęż­
ny Tor, snadnieby go poznano pod przebra­
niem , jak  i owego G erm ańca, gdyż p an ienka  
przy uczcie:
 trzy woły już pożarła, dzikich udźców trzy ­

dzieści e,
stem  chlebów to przegryzła, pić zachciała n a ­

reszcie"...
A wszystko z powodu tego wesołego dnia.
N aw et widok ulicy radu je  człowieka w te 

dnie podniosłe, bo patrząc na sklepowe w itry ­
ny, widzi ów człowiek roztropny, te  się u nas 
św inie na kam ieniu rodzą, tyle tego wisi na 
hakach, wędzonego i gotowanego, i że zam iast 
zboża rośnie u nas chyba czekolada. Jak to, 
psiakrew życie może być wobec tych składów  
z czekoladą tak ie gorzkie, tego ja  nie rozu­
miem?

N ajwiększy swój trium f święci w dni owe 
alchem ia. W żadnym  Chorzowie nie po trafią  
robić takich chemicznych cudów, jak z winem 
w W arszawie. N a oko w ygląda tak , jakby  całą

w inną produkcję francuską  i w ęgierską zim* 
telkow ano w naszym  k ra ju ; uczciwy człowiek' 
zatacza się n a  sam  widok tej K aany G alilej­
skiej, w ystaw ionej w oknach sklepów. Ba! Wi 
Polsce um ieją  już naw et sp itrasić  szam pana! 
Gdyby kogoś w yrżnąć ta k ą  bu te lką w łeb, aby; 
n a  trzy dni znieruchom iał, to jeszezeby m u 
się w ielką w yrządziło łaskę, bo gdyby to wy* 
pił, co jest w tej butelce, toby znieruchom iał 
na trzy  tygodnie. A n a  N alew kach — tam  są  
dopiero chem iki! Karpowicz w Zakopanem , u 
którego „rośnie" słynne Orvieto, je s t dziec­
kiem niew innem , choć opasłem  i człowiekiem  
spraw iedliw ym , bo do swoich ciem nych p rak ­
tyk używ a p rzynajm nie j zdrowej górskiej wo­
dy, a garść papryk i i arszeniku, dodanych 
„dla sm aku", m ocnem u człowiekowi przecioi 
nie zaszkodzi. Ci jednakże straszn i ludzie ro* 
bią chyba niew inne w inne g rona z n itroglicer 
ryny, z prochu strzelniczego i z rozpaczy.

Ma być potem  w Polsce wesoło?
Musi jednak być wesoło. W iosna, chociaS 

spóźniona, k iedyś się jednak  zjawi, rozszum i 
się i rozśpiewa. Spłyną lody i wody, łzy i 
sm utk i i gorycze. Można słońcu długo robić n a  
złość, wreszcie jednak najjaśn iejsze słońce bę­
dzie m iało tego dość i ta k ą  rozbłyśnie pożogą, 
że naw et do ciem nych zakam arków , do dusz 
ludzkich dotrze.

U śm iechnijm y się więc do zielonej nadziei. 
W ino w butelce i to purpurow e wino, które w 
oszalałych szum i sercach może spraw i, że się 
ktoś z nas uśm iechnie i na pociechę tym  bie­
dnym  ludziom, którym  naw et w iosna skąpi 
p rom ienia i tym, co nigdy nie św iętu ją, z ca­
łego serca w rzaśnie; A llelujal

O, jakżebym chętnie przepił do was, sm u tn i 
moi przyjaciele...

Ale czem? A tram entem ?,
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KABARET-DANC1NG „MODLIN ttOUGU oi. 4w
G ertrudy  28 Tel 823 DzfA I codzieuute: I 1 Scblinay 
H arm onium  Four ?? Agi M agyar Hoodraek.1. Elsę 
Farreś, K łttl Hagen l Henry C ornarl I172b
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Nhnfiejs^em zaświadczamy, że  aa.&upiliśmy
w f'i<rmńie J. Ku.kuli&kii & Śyin w Jaśle 4 lamp. j  rad jo odbiorami ku noszemiu najwyżsaenmi zad-o 
woleniu i polecamy fiiranę powyższą jako 
n.adfzwyoz*ajufie solidną pod ka&dyni względem. 
1565k Kasyno Urzędnicze Raf i ner Jl

Bracia Nobel w Libuszy, M ilgram  m. p.

W świątecznym programie Teatru Świetlnego „UCIECHA « « O d  n i e d z i e l i  d n i a  31 m a r c a  1929 r.

Świetna, pełna niefrasobliwego humoru komedja p. t.:

EKSCELENCJA POSŁANIEC
W roli ty tu łow ej H A N S  J U N K E R M A N ,  w  innych rolach Mary Kid i Werner Pitschau, oraz szereg  zn an y ch  a rty stów  
l657k Przedstawienia w święta od godz. 3-ciej pop. przy pełnej orkiestrze. Zniżki i wolne wstępy nieważne aż do odwołania.
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Do przeniesienia chusteczki nie potrzebujecie 
kufra, taksamo do przewiezienia 10Ó0 kg. 

towaru niepotrzebny Wam jest wóz ciężarowy 
3-tonnowy.

Wm>' CITROEN C4
o udźwigu ładunkowym 1000 kg. są najbar­
dziej ekonomicznym środkiem przewozowym 
na świecie dla ciężarów średniej wagi. 

Cały szereg różnych rodzajów nadwozia 
zadośćuczyni stawainym wymaganiom.

Jener. Przedstawicielstwo: Warszawa, ul. Wierzbowa 0. — Telefon Nr. 9-86

Oddział w Krakowie, Wiślna 12.
Poznań, Dąbrowskiego 7. Łódź, Piotrkowska 175. Gdańsk, Vorst Graben 49. Lwów, Pasaż Mi- 
kolascha. Bydgoszcz, Gdańska 152. Katowice, Piłsudskiego 10. Tarnów, uL Mościckiego 4.
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Czy Kraków ukaże 
kościół Marjacki

w całej swoje! piękności?
Kwest ja zburzenia lub przebudowania 

„wikarówki" na Małym Rynku.

r Znalazła się obecnie znowu na porządku
'dziennym kw estja, dotycząca piękności ar­
chitektonicznej Krakow a, na k tó rą  „IL Kur. 
Codz.“ pierw szy zw racał uw agę już przed 
k ilkunastu  laty  — m ianow icie kw estja  zbu­
rze n ia  n a  M ałym  Rynku kam ienicy „wika­
rówki", dziś domu dla kościelnych, która ba­
nalnym i odrapanym swoim wyglądem nie 
zdobi bynajmniej Małego Rynku, a zasłan ia  
n a to m iast zarówno przepiękny tył i bok ko­
ścioła Marjackiego, jak również bok kościoła 
św. Barbary. ,

Przed k ilkunastu  la ty  — jakeśmy już wy­
żej powiedzili — poruszył tę sprawę na ła­
m ach naszego pism a, d r F ranciszek Bardel, 
W ykazał on wówczas, że brak Jesł Ja­
kichkolwiek danych, któreby ten dom, obe­
cnie ruderę, nakazywały konserwować. „Nie 
miała ona bowiem nigdy żadnych walorów 
architektonicznych i artystycznych".

„Na podstaw ie źródeł arch iw alnych  mo­
gę stw ierdzić — pisze d r B artel w nadesła­
nym  nam  dziś a rtyku le  — że budynek ten 
bynajm niej nie jest starożytnym , a więc 
dzięki w iekowi swojem u cennym  zabyt­
kiem  — lecz powstał dopiero na początku 
XIX wieku z przeróbki i podwyższenia tru­
piarni, potrzebnej d la  otaczającego wówczas 
kościół M arjacki cm entarza, k tóra po ska­
sow aniu tego cm entarza s ta ła  się zbyteczna. 
Przebudow ę uskuteczniono „po austrjacku", 
to jest przerobiono m ałe „pudło" na większe, 
równie brzydkie jak wielkie.

„Na zburzeniu jej nie straci Kraków żadne­
go wartościowego zabytku, budowla bowiem 
jest i artystycznie i historycznie bezwarto­
ściowa. Nie jest to jednak jedynym  arg u ­
m entem  do jej usunięcia ,gdyż daleko waż­
niejszym  argum entem  jest, że szpeci ona 
zajm ow ane przez siebie miejsce i odbiera 
piękno tak im  budowlom, jak kościół Marja­
cki i kościół św. Barbary.

Przez pięć wieków przed zbudowaniem o- 
wego szpetnego domu, kościół N. M. P., ten

go było oglądać z należytej perspektywy ze 
wszystkich stron. Obecnie kościół Marjacki
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Ogólny widok uńknrńwki ?r nhpryym it,nvi* n^h iW itrom/ Mnlpno Rynku).

Projekt przebudowy „wikarówki" (wedle arch. Mączyńskiego).
najpiękniejszy może kościół gotycki w Pol- ) 1 tak już dość ścieśniony z obn boków, przez 
sce, obchodził się bez owej zasłony i można j tę szpetną kamienicę znajduje się jakby w

iuterale — nie mówiąc już o kościele św 
Barbary, który jest zupełnie zasłonięty.

Po zburzeniu tej szpetnej kamienicy, ar 
chitekci niewątpliwie znajdą rozwiązanie dli 
otoczenia kościoła św. Barbary — a wted; 
Rynek krakowski, sięgający od Krzysztofo 
rów aż po ul. Szpitalną z Sukiennicami i ko 
ściołem N. M. P. widocznym ze wszystkie! 
stron pośrodku — stanie się chyba najpięk 
nlejszym placem na świecie. I Krakowianii 
i obcy olśnieni zostaną tą cudowną perspek 
tywą, której już cztery pokolenia nie mógł1 
oglądać.

Pozatem zaś trzeci jeszcze wzgląd przema 
wia bardzo stanowczo za zburzeniem tej ka 
mienicy, albo przenajmniej za obcięciem je 
o jednę trzecią część — mianowicie wzgląi 
na rnch uliczny, w tem miejscu bardzo in 
tensywny, coraz się zwiększający, który prz 
obecnem zwężeniu przez ową kamienic 
przejazdu z Małego Rynku na Główny, gre 
zi ciągle przechodniom katastrofą albo oi 
tramwaju, albo od samochodu".

Obecnie sprawa utrzymania, czy usunlęcii 
owego domu, dzięki inicjatywie archiprezbi 
tera N. M. P. ks. dra Kulinowskiego, weszli 
w rozstrzygającą fazę. Notujemy też, że po 
jawił się także projekt drugi — mlanowici 
projekt zburzenia istniejącego domu, ale na 
tomiast wybudowania na jego miejsce no 
wego. Albowiem fakt istnienia już przez sti 
lat na tem miejscu owego domu, zahypnoty 
zował poniekąd współczesnych myślą, że tan 
koniecznie coś stać musi.

Według tego nowego projektu, dom mi 
być przebudowany, a model tej przebudowy 
opracowauy przez p. architekta Mączyńskie 
go, został przedłożony sekcjom Rady miej 
skiej, obradującym nad tą sprawą. Projek 
ten przevvidu.ie obcięcie domu od strony ul 
Szpitalnej tylko o 1 metr, co sprawę zby 
wąskiego przejazdu z Małego Rynku na pla« 
Marjacki nie zupełnie rozwiązuje -  nato 
miast gmach ma być rozszerzony o szerokośi 
chodnika w kierunku ku placowi Mariackie 
mu.

W masyw przebudowanego budynku maja 
być wcięte arkady, a w nich m a j ą  po sta< 
sklepy, z których dochód miałby się przv -zy- 
nić do zamortyzowania kapitału potrzebne- 
go na budowę, bardzo znacznego 
. Jakkolwiek projekt arch. Mączyńskiego przy 
jęła sekcja Rady m. — sprawa „wikarówki" o- 
statecznie jeszcze nie została rozstrzygnięta.
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Gdy biją dzwony Zmartwychwstania.

(P) Redakcja „Ilustrowa­
nego Kuryera Codz.“ uzy­
skała od mousignore Fran 
ciseka Marmaggiego, nun­
cjusza Apostolskiego w Pol 
sce cenny autograf, który 
poniżej podajemy wraz z tłu 
maczeniem na język polski 
Monsignore Franciszek Mar 
maggi tytularny arcybiskup 
adrjanopolski, ur. w r. 1871 
po otrzymaniu święceń ka 
płańskich wstąpił do papie 
skiej służby dyplomatycz­
nej w r. 1920 w charakterze 
nuncjusza w Bukareszcie. 
W r. 1923 przeniesiony zo­
stał do Pragi. W dwa lata 
później w związku z listem 
pasterskim biskupów eze 
skich przeciw socjalistom 
stał się Msgre Marmagg 
przedmiotem gwałtownych 
ataków prasy lewicowej, cc 
spowodowało nawet zbioro-

Kraków, 30 marca.
Rozdzwoniły się wszystkie dzwony. Rozkołysał się i wielki Zygmunt 

z Katedry W awelskiej, który głosił niegdyś potęgę Jagiellonów—i dzwo­
ny wszystkich wspaniałych bazylik: poznańskiej, gdzie przed wiekami Pia­
stowie się modlili i warszawskiej, gdzie naród wspólnie z królem przy­
sięgał na Konstytucję 3-go Maja, i wileńskiej, w której mrokach kornie 
klęczał święty królewicz Kazi­
mierz, i lwowskiej, gdzie cudem 
Opatrzności z potopu wyratowany 
Jan Kazimierz składał uroczyste 
śluby Królowej Polski, że ulży nie­
doli włościaństwa.

I rozdzwoniły się wszystkie 
dzwony na szerokiej ziemi polskiej, 
dzwony wspaniałych świątyń ka­
miennych i cichych, cudną patyną 
wieków pokrytych kościołów mo­
drzewiowych i wszystkie biją ra­
dośnie co najsilniejszem tętnem 
swych serc, bo przypadło im dzi­
siaj w udziale dostojne przezna­
czenie: wielbić chwałę zmartwych­
wstałego Pana Zastępów.

My starsi, ileśmy już razy te 
dzwony Zmartwychwstania Pań­
skiego słyszeli. Ileż razy ich dźwię­
ki po głuchych ostatnich dniach 
iWielkiego Tygodnia budziły w nas 
radość i wesele. Ale — jeżeli przy­
pomnimy sobie nasze dawniejsze 
życie — czyż do tej radości nie mie­
szał się w naszych sercach i smu­
tek1? Święto Zmartwychwstania 
Pańskiego... Ale kiedy będzie na­
sze zmartwychwstanie! Spogląda­
liśmy wokoło siebie: Tyle narodów 
mniejszych od naszego ma swoje 
własne państwo; czemu my zaw­
sze jeszcze w niewoli! Nad skraw­
kami ziemi, dziesiątą zaledwie 
część naszej obszernej krainy zaj­
mującymi powiewa dumnie suwe­
renny sztandar; czemu nasz Orzeł 
Biały zawsze jeszcze w poniżeniu?

Tłumaczyli nam jedni: To za 
grzechy wasze. Sumienie poczu­
wało się do wielu win — ale ro­
zum mówił: czyż inne narody w 
swej przeszłości także nie grzeszy­
ły, czy nasze grzechy były więk­
sze niż ich! Próbowali inni nie­
szczęście przemienić nam w dumę:
Cierpicie za grzechy innych, macie 
być odkupicielami całego świata 
Lecz znowu rozum nam mówił'
Czemu my właśnie, czemu my ma 
my się krwawić, by inni szczęścia 
używali?*

I tak było lata, całe dziesiątki 
la t i tylko gdzieś w najgłębszych 
tajnikach dusz polskich żyła wia­
ra, że przecież i dla nas nadejdzie 
święto Zmartwychwstania.

I  nadszedł ten czas... Już po raz 
dziesiąty i potężny Zygmunt i ci­
che sygnaturki wiejskich kościół­
ków głoszą i nam i światu całemu, 
żeśmy ze śmierci niewoli zmart­
wychwstali. ........

A jednak człowiek spółczesny, 
poddający się nastrojom, lecz zaw, 
sze zachowujący rozeznanie, od 
czuwa, że dzwony Zmartwychwsta­
nia Pańskiego, choć dzisiaj już tyl­
ko radość bez smutku nam głoszą,
to przecież nie biją jeszcze pełną, doskonałą radością. I tak być 
Chrystus, Bóg Wszechpotężny, jednym samorzutnym czynem ze śmierci 
krzyżowej wstał w pełnej Swej cłrwale.s Narody, ze stworzeń doczesnych zło­

żone, drogą zmartwychwstania iść muszą dłużej i znojniej. Jako rozumiemy 
już dzisiaj, że Polska zmartwychwstała nie samym tylko wynikiem wielkiej 
wojny światoAvej, ale że jej kamień grobowy powoli odważali, nawet w swo­
ich klęskach wszyscy, którzy w przyszłości za jej wolność umierali, lub dla 
jej wolności żyli, od Tadeusza Kościuszki poprzez glorję napoleońskich Le- 
gjonów polskich, bohaterskie porywy Powstania Listopadowego, wzruszają­

cą tragedję Insurekcji Stycznio-

Msgr. Marmaggi, Nuncjusz apostolski
do Czytelników „llustr. Kuryera Codz.

wy protest całego korpusu 
dyplomatycznego. W kilka 
miesięcy potem odbyły się 
w Czechach uroczystości ku 
czci Husa z udziałem prez. 
Masaryka i rządu. Stolica 
Apostolska, uważając uro­
czystości te za wystąpienie 
przeciw kościołowi, tego sa. 
mego dnia odwołała demon­
stracyjnie Mgra Marmaggie­
go, pozostawiając na jego 
miejscu tylko charge d'affai- 
res. W r. 1927 przyszło do 
porozumienia między Rzy­
mem, a Pragą i w styczniu 
1928 r. objął Mgre Mar- 
naggi napowrót nuncjaturę 
praską, lecz stanowisko to 
cpuści! już w maju, powoła­
ny do Polski. Od tego czasu 
jest Mgre Marmaggi przed­
stawicielem Stolicy Apostol­
skiej przy rządzie Rzplitej 
I ctt-kiej.
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W tłum aczeniu ńa język polski autogram  
brzm i następująco:

, „Kąitdy naród ma swoją misję Opatrznościową: misją Polski jest, tnojem [zdaniem, 
być przedmurzem wiary i cywilizacji chrześcijańskiej. Naród Polski wypełnił wiernie 
tę misję w przeszłości', nawet w czasie bolesnej próby: „P o l o n j a s'e m p e r 
f i d e l i s“. Oby ją zdołał zawsze wypełniać! Wielkość i dobrobyt tego podziwu god­
nego narodu są' ściśle'związane -z tą ńafwyż szą racją jego istnienia

-i . < X. P. MARMAGGI, 
’ 1 . 1 ■ Nuncjusz .Apostolski.

musi.

wej, sybirskie męki wygnańców i 
Legjony Piłsudskiego, aż rok 1918 
podważany ciągle ten kamień osta­
tecznie odchylił — tak zdajemy 
sobie sprawę i z tego, że ze snu do 
życia powołana Polska nie osiąg­
nęła jeszcze za dni naszych Zm art­
wychwstania do tego pełnego ży­
cia, jakie niegdyś jej chwałę i po­
tęgę stanowiło.

A to przeświadczenie nie mąci 
bynajmniej radości świąt Zmart­
wychwstania. Bo my, spółczesne 
pokolenie, wiemy zarazem, żeśmy 
zrobili już spory kawał tej drogi 
zmartwychwstania, że chociaż cze­
ka nas jeszcze daleka droga do 
wskrzeszenia w całym blasku te­
go, co było, to przy Boskiej po­
mocy pójdziemy tą drogą, bo tak 
nam każe nasze polskie serce a na 
szczęście pozwalają nam na to i pol­
skie siły.

Nigdy zaś bardziej nie czuje 
człowiek swojej siły, jak właśnie 
w tej radosnej chwili, kiedy Świę­
to Zmartwychwstania łączy się z 
pogromem zimy przed wiosną. Wj 
„Fauście" Goethego w scenie, gdy 
w niedzielę Wielkanocną mędrzec 
ten wraz ze swoim towarzyszem o- 
puszcza mury miasta i idzie na 
przechadzkę na dotknięte pierw­
szym promieniem wiosennego słoń­
ca pola i tam spotyka całe rzeszę 
przechodniów, z ust jego pada to 
trafne spostrzeżenie, że święcąc 
Zmartwychwstanie Pańskie ci 
ludzie cieszą się zarazem swojem 
własnem zmartwychwstaniem z 
długiego snu zimowego. Jeszcze 
„północ mrozem dmucha", symbol 
tego, co w owej pracy zmartwych­
wstania Polski jeszcze nie jest do­
konane — ale już odczuwa się zwy­
cięski pochód życiodajnych pro­
mieni wiosennych, pełen nadziei 
symbol przyszłości narodu i pań­
stwa. Przez całą ludzkość przebie­
ga dzisiaj po straszliwej zawieru­
sze wojennej pragnienie nowej 
wiosny, trwalszej niż owa . w poło­
wie ubiegłego stulecia, oparta ną, 
szumnych słowach, trwalszej i real­
niejszej od niej, bo głoszącej pro­
gram radosnego, użycia wiosennych 
sił w ludziach i- narodach całych 
istniejących. Gzyż my dej zbliżają­
cej . się wiosny;' wiosny czynów i 
pracy nie odcpujemy?. ....

Gdy • dzisiaj rozdzwonią się 
Wszystkie dzwony-, niechaj głos ich 
vv skupieniu -reiigjjnem , tak rado­
śnie słuchany jako, dzień trium fu  
Chrystusa, w sercu patrjołycznem  
będzie i głosem ’ radości z tego, co 
już się dokonało na ziemi naszej 
i pobudką rzeźką i gorącą do pod­

jęcia dalszego pochodu w przyszłość zm ar twych wsta wan i a ku daw nej potę­
dze politycznej, m aterjalnej i duchowej, ku dawnemu W IE K O W I ZŁOTEM U.

J ó zef Flach.
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Dziś w n iedzie lę  31 bm. wielka prem iera w K in ie  „SZTUKA"
N ajw y ższy  p o z io m  a r ty z m u ! !

p,t.

99BOSKA KOBIETA
A rc y d z ie ło  re ż y s e r j l ,  g ry  I p ię k n a ! !

Ł Ł  Najwspanialszy hymn o pięknej kobiecie, jej 
miłostkach, przeżyciach i szczęściu. W gł. roli:

D R I I A  S A R D O
w swej najnowszej i najlepszej kreacji, oraz l j | R §  H A N S O N  z współudziałem najwybitniejszych artystów amerykańskich. 
Fascynująca GRETA GARBO sama powiedziała o tym Jilmie: „Jest to najgłębszy krzyk mej duszy, pieśń miłosna, na jaką tylko raz w życin 
I577k można się zdobyć*. — Obraz ten zdobył przebojem cały świat artystyczny.

F . A . O S S E N D O W S K 1 . T u  i  ó w d z i e

M a  z y g z a k a c h  d r ó g
W a r sz a w a , 30 marca.

Gały świat uroczyście obchodzi dzień 
Zmartwychwstania Syna Bożego, który pierw­
szy rzucił słoWia miłości, przenikającej wszyst­
ko na ziemi.

W życiu swojem tułaczem spędzałem ten 
dzień w różnych punktach naszej planety i 
słyszałem ukryte myśli ludzi wszelkich barw, 
kultów i pojęć o nauce Mesjasza.

Przypominam sobie ubogi obóz w wąwozie 
śniegiem okrytego Nań Szaniu 

Przy ognisku —  d w ó c h  P o la k ó w , rosyjski 
oficer, kupiec-żyd, uciekający z Rosji sowie­
ckiej, i dwóch przewodników-tubylców Ordo- 
sów* r , ' ■ '  i s
'0 Ę f  ^ -  Polacy, zbłąkana na bezgranicznych 

przestworzach Azji Środkowej;' ścigani przez 
bolszewików tułacze, nić nie posiadający, 
oprócz nędznych koni osiodłanych, karabinów 
i tego -co wyprowadziło nas z labiryntu pię­
trzących się dokoła niebezpieczeństw.

Była to. niegasnąca ani na chwilę wiara w 
zwycięskie izakońcżenie naszego „ b ieg u  m a r a ­
to ń sk ie g o "  p o p rzez  c a łą  A zję .

Bieg maratoński! 'Tylko tak mogę nazwać 
naszą'; wyprawę bez pieniędzy, beiz map, 
bez pomocy znikąd, z nieodstępnym cieniem 
śmierpi, ścigającej nas, czy to w postaci od­
działów czerwonej kawalerji, czy powstają­
cych ;mongołów, ozy nie lepszych-od nich gra­
sujących wszędzie hersztów zbójeckich wojsk, 
gromadzących 'się w różnych, miejscach Mon­
goł ji, chińskiego Turkiestanu, Kanśń.

W noc wielkanocną siedzieliśmy prized 
Ogniskeim i gwarzyliśmy- o utarczce, którą 

k mieliśmy z bolszewikami dwa dni- temu. Na­
gle , mój towarzysz-Poiak Westchnął i  ióru-
Iciicj.! * ■

;^ « m ^ u p i e  życie... ‘XX wiek; roz­
wój cywilizacji... Chrześcijaństwo, nauka mi­
łości i przebaczenia!. Tłukliśmy się z bolsze­
wikami w tym dniu, gdy Chrystus przecho­
dził drogę krzyżową. Być może dziś, w chwili, 
gdy przed wiekami ujrzano Go zmartwych­
wstającego, będziemy strzelali znowu i zabi­
jali. Tful
t Rosjanin westchnął i szepnął:

•— Trudno! Antychryst przyszedł na ziemię 
I utwierdził państwo swoje. Niema rady... 
Jfrzeba cierpieć i ścisnąć zęby...

Gniew mnie porwał na te słowa:
— Skoro Antychryst przyszedł i niema ra­

tunku, to poco pan prawie rak wytrząsa na 
siodle swoje gnaty, dziurawi skórę bolszewi­
ków i pozwala im czynić to samo ze sobą? 
Jeżeli niema rady, to — palnąć sobie w łeb 
I — basta! Ja nie wierzę w Antychrysta, a 
Kato wierzę, że jest rada i ratunek!

Żyd-kupiec, dzielny d odważny człowiek, 
najlepiej z nas wszystkich strzelający, uśmie­
chnął się i rzekł wesołym głosem:

— Chrystus nie chciał ująć miecza w dłoń i 
przeszedł mękę, bo nie porwał całego ludu ci­
chością Baranka. Antychryst posługuje się ka­
rabinem, armatami, bombami, czego ludy też 
sobie nie życzą, ponieważ mają tego po same 
uszy. Antychrystusowa firma oparta jest na 
amerykańskiej reklamie i chwilowej spekula­
cji. Może przynieść duże zyski, lecz może zro­
bić straszliwą plajtę!

Zaśmiał się głośno.

Mongołowie, patrząc na śnieżne szczyty, ki­
wali się i mruczeli słowa modlitwy:.

— Om !Om! O, ty, Wielki mędrcu, siedzący 
w kwiecie lotosu i uśmierzający fale i pod 
mucłj huraganu, który się rodzi w pustyni 
Szamoj,

— C h ry stu s  z m a r tw y c h w s ta ł!  — zawołał 
mój przyjaciel.

— Zaiste zmartwychwstał! — odpowie­
dział radosnym'głosem Rosjanin.

— Niech Jehowa zdziała, żeby tak. było, bo 
w naszej dobie Nazareńćzyk odniósłby zwycię­
stwo! — poważnym głosem rzekł Żyd.

Jeden z mongołów podbiegł do mnie i szep­
nął wylękłym głosem:

— Najonie, widzę jeźdźców, dążących do 
wąwozu! Może są to czerwoni szatani?!

S z y b k o  p r z y g o to w a liśm y  s ię  do b itw y .
Na szczęście, była to k a r a w a n a  p r z e m y tn i­

k ó w  c h iń sk ic h . Z nimi razem przekroczyliśmy 
góry. . . .

Jakżeż niepodobna jest do dzikich urwi­
stych spychów Nań-Szaniu, huczących poto 
ków i obsypujących sią lawin — skwarna dżun 
gla indyjska. Lecz i w niej obok Chrystusa 
kroczy czarny cień Antychrysta.

Widziałem go w okolicy Kalkuty w pełnej 
zaduchu, wilgotnej dolinie Gangesu koło Jes- 
sore.

M isja  k a to lic k a  m a  tu  sw ó j k o śc ió ł  i  sw o ją  
p a ra fję . Nie wiem, jak się to stało, że Hindusi 
garnęli się do misjonarzy. Może dlatego, że 
wśród księży był lekarz i uczony agronom, po­
magający i doradzający tubylcom.

Przed ołtarzem,. urządzonym pod zwisająpe- 
mi liśćmi palm, przełożony misji odprawiał na­
bożeństwo wielkanocne. Skończywszy, zwrócił 
się do Hindusów w ich chrapliwej, zgrzytliwej

Najdokładniej sie dowiecie 
Co sie dzieje w całym świecie 
Gdy przy swoim odbiorniku 
„Centra", zawsze mie< bedciecie!

E W A  Ł U S K I N A .

J a k  w y g l ą d a ł  
J e z u s  C h r y s t u s ?

Kwestja ta  pozostała sporną, i niemożli­
w ą do rozstrzygnięcia stanowczego, wobec 
braku  jakiegokolwiek wyobrażenia współ 
czesnego oblicza Syna Bożego, w m alar­
stwie czy rzeźbie. Obyczaje starożytnych 
iżydów nie znały sztuki portretowej, co 
więcej, jakakolw iek próba odtworzenia 
tw arzy człowieczej uw ażaną była za 
grzech i herezję.

N ajstarsze pom niki ikonograficzne 
chrześcijaństwa, odnalezione w katakum ­
bach, przedstaw iają Zbawiciela w typie 
przekazanym  przez praw idła sztuki k la­
sycznej, najczęściej jako Dobrego P aste­
rza, niosącego na ram ionach zbłąkaną o- 
,wieczkę. Jezus występuje tam  w płasko­
rzeźbie w wieku młodzieńczym, w krót­
kiej tunice, podobny do pięknego greckie­
go efeba. Ów typ młodzieńca bez zarostu, 
przechodzi następnie do sztuki bizantyń-

mowie. Opowiadał o Chrystusie, który nawo- 
S w al do miłości bliźnich -  wszysttach bez 
różnicy, jak ziemia jest szeroka, gdyż ludzie 
s ą  braćmi i nile ma wpośród mch, ani Żyda, 
ani Helleńczyka, ani Hinddusa, ani Anglika!

Słuchali go bronzowi, wysmukla mężczyźni 
i wiotkie kobiety o płomiennych oczach

R a d o sn e  s ło w a  g ło s i ł  k a p ła n  ty m  u c ie m ię ż o ;  
n y m , p o g a r d z a n y m  lu d z io m , parjasom, których 
każdy mógł skrzywdzić, pohańbić, poniżyć.

Nie wierzyli tubylcy swoim uszom
Nareszcie jeden ze starców, przyciskając rę1 

kę do piersi, spytał cichym głosem, patrząc na 
księdza zagadkowym zwrokiem czarnych oczu
bez źrenic: . .

— Sahibie (parnie), dobry Sahibie, c z y  to jest
„ la w "  (p r a w o )?

 O tak! — zawołał kapłan z porywem. —*
Jest to najświętsze, najwyższe prawo!

W tej chwili drogą, zatłoczoną zasłuchane- 
mi Hindusami, szybko sunęła kawalkada 
jeźdźców. Pędzili w cwał, siekąc konie i bo­
dąc je ostrogami.

Jadący na czele konstebl policyjny zaczął 
walić bambusowym kijem po głowie i karkach 
Hindusów, modlących się do litościwego Boga 
białych ludzi.

Krzyczał wściekłym, groźnym głosem:
— Z drogi, z drogi, bydło! Szlachetny szeryf 

z Hassy śpieszy do Kalkuty na wesołe świę­
ta! Z drogi!

.Tubylcy rozpierzchli się na różne strony, 
przepuszczając jeźdźców.

Od ołtarza dobrego Boga dochodziły odgło­
sy dzwonków i śpiewanej przez chór miodli- 
twy.

Hindusi już nie powrócili. Zrozumieli, że 
kapłan powiedział nieprawdę, wielka miłość 
dla wszystkich — białych czarnych, żółtych 
i  bronzowych nie jest najwyższem, najświę- 

■tszem „law"...
Nie wiedzieli bronzowi ludzie, że na  ziemi, 

czy to okrytej lodem, czy prażącej się w skwa­
rze ognistego słońca — od wieków w r e  w a lk a  
d w ó c h  p o tę g  -— Miłości rozbrajającej i Niena­
wiści, podnoszącej zaciśniętą pięść.

Która- z tych potęg władnie okrzyknie zwy­
cięstwo swoje? C zy  lu d z k o ś ć  p ó jd z ie  pod  z n a ­
k ie m  C h r y s tu sa , czy pod mrooznemi sztanda­
rami Antychrysta?

Na zygzaku, którym biegnie po ziemi na­
szej szlak moich tułaczek, pozostały ślady 
ognisk i obozowisk, gdzie myślałem nad tem.

We wspomnieniach przebiegam drogi moich 
wędrówek dalekich, radosnych i męczeńskich, 
szukając na nich odpowiedzi na pytanie dra-: 
żniące.

Widzę; we mgle małą kaplicę, ukrytą w  la-< 
sasch Rosji, krwawiącej i znękanej w wichu­
rze teroru, natchnionego przez czerwony 
Kreml,

Tam, w tej małej kapliczce, złożono za pa­
nowania Mikołaja I z w ło k i  ta je m n ic z e g o  ż e ­
b r a k a  a włóczęgi, głoszącego słowa, sprawie­
dliwości i miłości chrześcijańskiej.

Miał na. imię Teodor Legenda, otaczająca 
go, twiierdzi, że był to c a i  A le k sa n d e r  I; udał 
się na tułaczkę, przebiegając całe olbrzymie 
państwo i pokutując za zbrodnie swoje, błędy 
i czyny niezgodne z sumieniem.

Przed kapliczką, pokryjomu przed ścigający­
mi katami, zgromadził się tłum pobożnych 
w tym dniu zmartwychstanna Zbawiciela.

Ramię przy ramieniu stłoczyli się starcy, 
młodzieńcy i dzieci; kobiety i mężczyźni; u- 
mierający z głodu urzędnicy dawnego rządu, 
oficerowie, ukrywający się przed zemstą, mie­
szczanie, robotnicy, wieśniacy.

Szlochając, śpiewa pop radosne słowa mo­
dłów do Tego, który zwyciężył śmierć.

I nagle — głośne, wściekłe okrzyki, wycie, 
strzały, przekleństwa.

J e ź d ź c y  z  c z e r w o n e m i g w ia z d a m i n a  c z a ­
p a c h  o to c z y l i  k a p lic ę  i  c i s n ę l i  w  t łn m  d w a  
g r a n a ty . W y b u c h , d y m , k r e w , p o sz a r p a n e  
c ia ła .

I o dziwo! Stary, chudy pop w wy szarga­
nej kapie n ie  o d w r ó c ił  s ię  od  o łta r z a , tłn m  
k o m ie  s c h y lo n y  w  p o r y w ie  m o d litw y  n ie  
d r g n ą ł, nie wydał okrzyku zgrozy łub przera­
żenia.

Po chwili dopiero napadający z e  zd u m ie*  
n ie m  i  lę k ie m  u jr z e li , ja k  p o m s z y ły  s ię  u sta

skięj, lecz zastygły w sztywne i nierucho­
me kształty  na złotem tle mozaiki, o sze­
roko rozwartych, okrągłych oczach, w ob­
wódkach z czarnej em alji, w bogatej to­
dze im peratora, barwnej i wzorzystej, z 
głową w ciśniętą w złoty k rąg  nim bu i rę ­
kom a rozkrzyżowanemi hieratycznym  ge­
stem, jako C hrystus Pantokratos.

W  każdym  razie było dążeniem ówczes­
nej sztuki, wyobrazić Go jako najpiękniej­
szego z synów ludzkich, mimo, że równo­
cześnie utrzym yw ała się także odm ienna 
legenda, że Zbawiciel, schodząc na padół 
ziemski, aby podźwignąć na  swych ram io­
nach ciężar wszystkich grzechów i wad 
ludzkości, wprost przeciwnie, przybrał 
postać jednego z najm izerniejszych i naj­
brzydszych ludzi, prom ieniującego nato­
m iast najwyższą potęgą duchowej piękno­
ści, przem ieniających Go w oczach czci­
cieli w św ietlane zjawisko najwyższego 
ideału.

Dopiero w średniowieczu ukształtow ał 
się i u trw alił ostatecznie typ Chrystusa, 
jakim  Go do dzisiaj znać przywykliśmy, 
bez względu, czy przedstaw iam y Go sobie 
Człowiekiem cierpiącym, czy Bogiem, 
zwyciężającym śmierć.

Oprócz jed n ak  p lastycznych  czy m a la r­

skich wyobrażeń Jezusa C hrystusa, jak ie  
przekazały nam  wieki, istn ieje niezm ier­
nie in teresujący „portret" piśm ienny, 
czyli opis, jak  w yglądał napraw dę Jezus 
Chrystus. D okum ent ten  przedstaw ia się 
w formie listu, pisanego przez współczes­
nego Chrystusowi, prokonsula rzym skie­
go, P ub ljusa  Lentułusa, przypuszczalnego 
poprzednika P ontiusa P iła ta , na  jego s ta ­
nowisku rzymskiego p rokurato ra  w Judei.

L ist ten brzm i dosłownie, jak  n astę­
puje:

„Za naszych czasów ukazał się i żyje 
wśród nas człowiek szczególnie cnotliwy, 
którego uczniowie Jego zwą Synem Bo­
żym. Uzdrawia On chorych i wskrzesza 
um arłych. Jest dobrze zbudowany i godny 
uwagi. Fizjognom ja Jego jest taka, że ci, 
którzy nań patrzą, m ogą Go kochać i bać 
się Go zarazem. W łosy m a blond, gładkie 
i puszczone swobodnie, przylegające aż do 
uszów, a  od uszów do ram ion spadają  one 
kędzierzawiąc się w oddzielnych pierście­
niach. Przedział dzieli je pośrodku głowy, 
a  każda połowa włosów rzucona jest na 
boki, zgodnie z modą, panu jącą  w N azare­
cie.

„Czoło Jego jest skupione i pogodne, bez 
zmarszczek i fałdów. G ładką Jego tw arz

upiększa lekki odcień w iśniow ej barw 
Nos m a pięknie uform ow any, brodę bi 
ną, takiejże barw y jak  włosy, d&śĆ jas 
i przedzieloną pośrodku. W  spojrzeń 
Jego m aluje się m ądrość i prawość. W 
czach m ą błękit, g ra jący  różnem i światl 
mx i odcieniam i.

„Jest straszny , gdy głosi nauki. W  rc 
mowie jest m iły. Uwagi swoje czyni z oź 
wiem em , jakkolw iek nigdy n ie trac i sp 
koju. N ikt go nie w idział śm iejącego s 
często natom iast w idziano Go płaczącej 
Jest kształtny , p rosty , a  Jego ramiona 
ręce są tak  piękne, że przyglądanie się i 
sp raw ia przyjem ność. A kcentowanie 
m owie jest poważne, m ówi mało, je 
skrom ny, a wreszcie jest tak  piękny, ji 
tylko może nim  być człowiek.

„Zwą Go Jezusem , synem  Marji". 
iy e  starożytny  dokum ent, k tó ry  nazw: 

m ożna: rękopiśm iennym  portre tem  Jez
Uf,a" Zaden inny  po rtre t Zbaw 

cielą wogóle nie istn ieje , z w yjątkie 
” ś™- W eroniki",, gdzie w cudowi
posób m iało się odbić najcierpliws: 

w ,cierniow ej koronie, spływają: 
rw ią  i potem , um ęczonego Boga-Człowi



ln d z i ,  z a p a tr z o n y c h  w  g o d ło  m ę k i, i  w y d a ły  
r a d o sn y , p o tę ż n y  o k r z y k :

C h r y s tu s  z m a r t w y c h w s t a ł !  Ś m ie r c ią  sw o ją  
śm ie r ć  z w y c ię ż y ł .  A lle lu ja !  A lle ln ja !

Nie padł żaden więcej strzał, nie wybu­
chnął żaden granat, ż a d n e  p r z e k le ń s tw o  b lu -  
ź n ie r c z e  n ie  s k a la ło  ch ó ru  g ło só w , śpiewają­
cych w uniesieniu potężny hymn na cześć 
Zmartwychwstania i zwycięstwa.

Drogo mego życiaI Drogo, biegnąca hen po 
przez połacie niezmierzone naszego padołu 
łez, cierpień i krótkich radości! Ileż wrażeń 
nigdy nie zapomnianych dałaś mi, ileż myśli 
Zrodziłaś — strasznych, rzew nych,' cichych 
i takich, co, jak ostra stal, przecina zwątpie­
nia męczącel
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filmu stanowiącego chlubę polskiej kinom atografj Starowiślna 21.
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W dwudziestym dniu ciągnienia V-teJ klasy 18-ej 
Polskiej Loterjl Państwowej padły następujące więk­
sze wygrane:

Po 2.000 zl. Nr. 40196, 90678, 90S41, 112275 (los kol. 
„R 11110“ Lwów. Akademicka 3), 113846. 128268, 164926 
173603. ^  Po 1.600 zl. Nr 20077 30533. 32033, 51862, 56753 
60869. 68238. 80452, 92802. 96184, 99285, 111414 (los „Na 
dztfeji", Lwów Sykstuska 6). 118487 (los kol .Runo" 
Lwów. Akademicka 3), 134805. 135838, 137895. 153331 
161243. 162051, 162153 163385 Po 600 zl. Nr 21422. 27253 
294,63, 36531, 45508, 47678. 59494 , 61483. 63451, 113068.
115479, 122751, 125817, 16038.3. 161974, 168888 -  Ponadto 
130 wygranych po 500 złotych oraz 2120 wygranych 
po 250 złotych.

Realizacja I Zdjęcia
KONSTANTY MEGLICKI | ALBERT WYWERKA

Główne osoby dram atu:
Joachim . . STEFAN JARACZ II W iko . . .
Radomska . STANISŁAWA WYSOCKA Irena. . .
Światobó? . KAROL BENDA I inni || Helena . .

Udział artylerji i feswalerji polskiej. — W spaniałe szarże. — Początek seansów w Kino „Nowości" o godz. 3-ciei popoł
w Kino „Bagatela" o godzinie 3T0 popołudniu

Dekoracja 
STEFAN NORRIS

MIECZYSŁAW CYBULSKI 
ZOFJA KOREYWO 
ZORIKA SZYMAŃSKA

-------------  „ -------------  — V U A w F la. BCHMMMMnMHHHHaHBBaES&aBflDBHalBKSKaMBESiiiBB

___________________Najwspanialszy film polski Kino „Bagatela"

LISY I. RLISf
Polskiej Lot er] i Państwowej

są już do nabycia w kolekturze
B R A C I  S A F I E R

Kraków, Rynek Gt. L. 6.
Główna wygrana I386k

* ¥ 5 0 . 0 0 0  Z ł o t f u c h
Co drugi los wygrywa.

Ceny losów: ćwiartka zł. 10, połówka 
zł. 20, cały los zł. 40.

Zamówienia uskutecznia się odwrotną pocztą.

łisUflii z dziedziny medycyny 
pedayoihi i higieny

z któreml powinna się zapoznać każda matka 
Dr Stanisław Kopczyński

„Jak ustrzec dzieci i młodzież 
od nerwowości?"

Podstawowe zasady, ktńremil należy eię kierować 
w wychowania dzieci I mloiWeży.

Cena 70 gr.. z przesyłką 85 gr.

Dr Wacław Szenajch

„List do mamusi w sprawie 
szkarlatyny"

Szczegółowe wskazówki zapobiegania tej choro 
ble 1 ej leczenia.

Cena 30 gr.. z przesyłka 45 gr.

»»

Zuzanna Rabska

O dzieciach nie dla dzieci"
Szereg barwnych opowiadań z żyola dzieol, wy­
kazujących błędy pedagogiczne, popełniane przez 
rodziców i wychowawców, które odbijają się 

ujem nie na kształtowaniu duszy dzieoiecej.
Cena 2 zl.. 7 przesyłka 2 zl. 70 gr.

W ysyła Tow. Wyd. „BLUSZCZ" W arszawa
Plac Zanikowy 99. po nadesłania należytoćai prze- 
lkazem poczt lub na konbo P. K. O. Nr. 13.555, 

Do nabyoia także w większych księgarniach.

Czy tegoroczna zima 
rolnictwu zaszkodziła?

W a r s z a w a , 29 m arca. 
W  zw iązku z a k tu a ln ą  obecnie sp raw ą bli­

skich zasiewów w iosennych zwróciliśm y się 
io  czynników m iarodajnych , celem zasiąg- 
nięcia inform acji o  h o r o s k o p a c h  z a s ie w ó w  
w r o k u  b ie ż ą c y m .

Bliższych danych, dotyczących ozim in, n a ­
kazie naw et w przybliżeniu nie m ożna okre­
ślić. N iew ątpliw ie tegoroczne s i ln e  m r o z y , a 
iw laszcza lutowe, n ie  w p ły n ę ły  d o d a tn io  n a  
j t s u  o z im in . W s g e ta c j a  o z im in  n ie  m o ż e  s ię  
leszcze r o z p o c z ą ć . O tej porze zazwyczaj były 
już pozasiew ane owsy, seradele, grochy. N ad­
mienić również należy, że m r o z y  łu to w e  
wpłynęły k a ta s t r o fa ln ie  n a  p r z e c h o w y w a n e  
w p iw n ic a c h  i k o p c a c h  o k o p o w iz n y . Rolnik 
nasz przygotow any był na zabezpieczenie się 
przed m rozam i od 15 do 20 stopni. Gdy więc 
przyszły mrozy 30“. zabezpieczenia te okazały 
się n ie w y s t a r c z a ją c e  i w ielkie ilości ziem nia­
ków, m archw i i buraków  w ym arzły. Liczyć 
się też należy, że odbije się to n iew ątpliw ie 
wzmożonem z a p o tr z e b o w a n ie m  n a  z b o ż e , któ­
rego ceny już obecnie idą w górę, a w m iarę 
u jaw n ian ia  klęski w ym arznięcia okopowi­
zny, będą w zrastać jeszcze bardziej.

Co się tyczy z a s ie w ó w  o z im y c h , to istnieje 
nadzieja, że o b f ite  t e g o r o c z n e  o p a d y  ś n ie ż n e  
podziałały z a b e z p ie c z a ją c o  p r z e d  s i ln y m i  
mrozami.

W kolach rolniczych wiele obaw przyw ią 
zywano do nagłych roztopów wiosennych, 
oraz rozlewu rzek Obawy te, jak dotąd, oka 
zaly się ptonne. Proces topnienia śniegu i lo­
dów odbywa się stopniowo: spodziewać się 
więc należy, iż r o z to p y  n ie  w y r z ą d z ą  w ię k ­
szych s tr a t  w  o z im in a c h .

W io s e n n e  roboty w polu nie prędko się je 
sz.eze rozpoczną Ziemia na skutek silnych 
m ro zó w  jest jeszcze gruba w arstw ą przem ar 
z n ię ta  Do robót w polu, jak przypuszczają 
kota rolnicze będzie można przystąpić do­
piero za p a r ę  ty g o d n i, a najwcześniej w poło- 
v/frt kw ietnia.

bezkonkurencyjne podwozia ciężarowe i specjalne autobusowe. — 7 0  różnych t y ­
pów. — Wielka rozpiętość skali nośności (od lK  do 8 tonn) Znakomite przysto­
sowanie do wymagań, stawianych przez przedsiębiorstwa komunikacyjne i  poszczę- 

4 gólne gałęzie przemysłu.

Warszawa — „Motor Traders", Twarda 64
Wydz. Sprzed.: PI. Żel. Bramy 2.

Lwów — ul. Batorego 34. tel. 8—09.
Łódź — „Sair“. Narutowicza 32.
Poznań — >' Sza-farkiewicz i Menzel, Wały Wazów 22.
Gdańsk — Otto Albert, Largemarkt 33/34 
Katowice — Inż. S. Hocherniann, Wita Stwosza 3.
Wilno — „Sair“ . Mickiewicza 23.
Białystok — „Brosexauto‘‘. Sienkiewicza 12. I543k

względami geograficznemi wziąć trzeba je ­
dnak pod uwagę względy polityczne, które 
W arszawę jako stolicę państw a, robią cen­
trum , do którego zbiegają się nici najroz­
m aitszych interesów  z całego kraju  Skupia 
się tu także całkow ite zaspakajan ie potrzeb 
ludności, osiadłej dookoła m iasta, po wsiach 
i osadach fabrycznych, która tu znajdu je 
swoich dostawców i odbiorców. Te wszystkie 
trzy powody sk łada ją  się na p r z y s z ły  w z r o s t  
m ia s ta  1 p o w s ta n ie  c ity  w a r s z a w s k ie g o .

— Jak został ukształtow any właściwy orga­
nizm m iejski w  planie regulacyjnym ?

w a rsz a w a  p rz y s z ło ś c i.
I ^ e z y d e n l  m iasta  2 .  S iem ińsk i  o  w ielkim  p lan ie

re g u la c ji sto licy.
W a r s z a w a , 29 m arca,

Z m iasta  gubernjalnego daw nej prowincji 
Im perjum  Rosyjskiego, ze stolicy P riw islin ja  
W arszaw a sta je  się z powrotem stolicą wiel­
kiego trzydziesto-m iljonowego państw a. Nie­
podległe państw o w jak  okropnym  znalazło

woczesnych form. Aby nadążyć w kroku t y ­
ciu  wielkiego m iasta, trzeba je wyprzedzać, 
trzeba przewidzieć jego najbliższe możliwo­
ści i nie dać się zaskoczyć tem, co mogłoby 
choćby n a  chwilę zatam ow ać jego potężny od­
dech.

A utogram  prez. siommskiego.

i sw ą stolicę stanie. Ile trzeba było pracy i nie­
obliczalnych wysiłków, aby temu r o z m y ś ln ie  
d ła w io n e m u  w  s w y m  n a tu r a ln y m  r o z w o ju  

| m ia s t u  p r z y w r ó c ić  c h o ć b y  p o zo ry  z a c h o d n io ­
e u r o p e js k ie j  s to l ic y ,  tle kosztowało samo tyl 
ko zdzieranie plugawych znam ion narzuco 
nych przez barbarzyńskiego najeźdźcę.

Pierw sze dziesięciolecie niepodległego bytu 
było jednym  ogrom nym  wysiłkiem  rozprosto 
wyw ania skrępow anych członków wielkiego 
m iasta  i nabieraniem  tchu przez jego wielkie 
płuca. Niewiele dotychczas zdołano pójść na 
przód w rozbudowie i rozszerzaniu granic 
w ielkiej stolicy. Złożyło się na to wiele do­
brze znanych przyczyn. Lecz życie w artkim  
krokiem  idzie n ieustannie naprzód. I ono 
zm usza nas do podążania za niem, tworzenia 
d la  niego now ych łożysk, nowych ujść i  no-

— P lan  regulacji i rozbudowy wielkiej 
W arszawy, przygotowywany obecnie, p r z e w i­
d z ia n y  je s t  n a  n a jb l iż s z y c h  la t  25 — rozpo 
czyna rozmowę z W aszym sprawozdawcą pre 
zydent m. stoi. W arszawy, inż. Zygm unt Sło 
m iński. Stolica według przewidywań p o s ia ­
d a ć  b ę d z ie  w  ty m  c z a s ie  o k o ło  3,000.000 lu d n o ­
ś c i  i przystępując do jakiegokolwiek planu 
regulacji, czy rozbudowy m iasta, o tem w 
pierwszym rzędzie pam iętać należy.

— Jak się przedstaw ia W arszawa w planie 
regulacyjnym  ze względu na swoją specjalną 
sytuację?

— W arszawa leży na w ie lk im  s z la k u , przez 
który od zachodnich centrów uprzem ysłowio 
nych przeciągają i przeciągać będą wielkie 
transporty  na wschód do znacznych ośrodków 
mało, lub wcale nieuprzem ysłow ionych. Poza

Prezydent m. W arszaw y, 
inż. Zygm unt Slomiński.

— Problem y w ielkom iejskie dzieli się na:
1) a) miejsca pracy, b) kom unikację; 2) a) 
m ieszkanie, b) kwestje higjeny. P rzyszła 
W arszawa rozprzestrzeniać się będzie na o b ­
sz a r z e  o k o ło  18.000 h e k ta r ó w  (d z is ia j  12.000 
h e k ta r ó w )  i tą  w ielką przestrzeń dzisiaj w

i p lanie regulacji zgóry się rozdziela. W środ­
ku city, dookoła ośrodki m ieszane, mieszkał- 
no-handlowe, dalej w trzecim pasie dzielnice 
m ieszkalne rzadko zabudow-ane, w które k l i ­
n a m i w r z y n a ć  s ię  b ę d ą  p a s y  p o w ie r z c h n i h i ­
g ie n ic z n y c h  w  p o s ta c i  p a r k ó w , b o isk  sp o r to ­
w y c h , w ó d  o r a z  te r e n ó w  n ie z a b u d o w a n y c h . —  
Dzisiejsze m iasto projektuje się nietyle z 
punktu  widzenia arch itek tu ry , a głównie z 
punktu  wddzenia ekonom ii, racjonalności, ko­
m unikacji i higjeny. Na północnym wscho­
dzie m iasta poza osiedlam i ludzkiem i wyzna­
czono d z ie ln ic ę  w ie lk ie g o  p r z e m y s łu , szkodli­
wego dla zdrowia. Miasto o prom ieniu sie­
dmio kilom etrowym  otaczają przestrzenie 
słabo zabudow ane i lasy, dostarczając ozonu 
do ptuc molocha.

— W jak i sposób m a zostać rozw iązana 
spraw a k o m u n ik a c j i  s to l ic y ?

— K om unikację w ielkom iejską można po­
dzielić na- 1) d a le k o b ie ż n ą , 2) r e g io n a ln ą  i 3) 
m ie js k ą  w ła ś c iw ą . Dla kom unikacji daleko­
bieżnej przechodzić będzie przez m iasto lin ja 
średnicow a dla ruchu osobowego, a dla ruchu 
towarowego — linja okrężna Dla kom unika­
cji lotniczej budowane jest już obecnie lo t n i ­
sk o  n a  O k ę c ia . Progi wodne przedstaw iają 
się na razie bardzo szeroko jedynie w proje­
ktach lila kom unikacji regjonalriej służą k o ­
le jk i  p o d m ie js k ie , które w nrzeciągu 3 lat 
m ają zostać zelektryfikowane. P ro jek tow a­
nych jest narazie o s ie m  k ie r u n k ó w  od  m ia ­
s ta . Pozatem wielkie arterję  dadzą dostęp do 
stolicy z odległych miejscowości podm iej­
skich dla k o m u n ik a c j i  s a m o c h o d o w e ! , k o n n e ]  
i innej W łaściwa kom unikacja m iejska ule­
gnie całkow itej reformie. W arszawa jest o- 
becnie miastem  czysto tramw n jowem T r a m ­
w a je  je d n a k  w  n ie r iln n ie i p r z y s z ło ś c i  z o s ta ­
n ą  p r z e n ie s io n e  z ś r ó d m ie ś c ia  n a  p r z e d m ie ­
śc ia , W centrum  środkam i publicznego t r a n s - : 
portu osobowego będzie m e tr o  i a u to b u s .

W reszcie w planie rozbudowy stolicy zn a j­
dzie s ię  o śr o d e k  r e p r e z e n ta c y jn y , w którym  
przedewszystkiem  o arch itek tu rę  będzie cho- 
Iziło Ośrodek ten. ciągnący się wzdłuż osi od 

placu pocerkiewmeffo w Al. Ujazdowskich do 
kościoła Opatrzności na polu Mokotowskiem 
aż po stadjon reprezentacyjny w Szczęśl i w i­
cach, obejmować będzie w s p a n ia łe  b u d o w ie  
p a ń s tw o w e  z p a ła c e m  P r e z y d e n ta  i z n o w y m  
g m a c h e m  p a r la m e n tu  n a  cze le .

Projekt regulacji stolicy, opracowany obec­
nie w pracowni biura regulacji, wniesiony zo­
stanie wtym roku do Rady m iejskiej i jeżeli 
zostanie uchwalony, przejdzie do zatw ierdze­
nia przez m inisterstw o robót publicznych.

Od m arzeń i planów entuzjastów -teorety­
ków przechodzi się w ciężkim znoju do rados­
nej rzeczyw istości W ł. M -t,
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J a k  i  n a  c z e m  p o l e c a  P o l a c y  n a  z d o b y c i e  M l a n t y k n ?
Sensacyjne włoskie informacje o polskich lotnikach i o ich aeroplanie, — 

Możliwość udziału trzeciego lotnika w przedsięwzięciu
K r a k ó w , 30 marca.

(n) Jak wiadomo, po nieudanym w ze­
szłym roku locie przez Atlantyk Idzikow­
skiego i Kubali, wśród Polaków w Stanach 
Zjednoczonych powstała myśl finansowa­
nia drugiej — tym razem może już udałej 
— próby lotu polskich lotników przez At­
lantyk z Europy do Ameryki.

„II. Ruryer Codz." już parokrotnie o tem 
donosił i Czytelnicy nasi wiedzą, że ten dru­
gi lot ma być podjęty przez lotników Ko­
walczyka i Klisza na aeroplanie włoskim, 
znajdującym się obecnie w budowie w zna­
nych wielkich zakładach lótniczych wło­
skich Caproniego i że aparatowi temu na­
dano imię „Polonji". Polacy amerykańscy 
w dalszym ciągu zbierają na ten Cel środ­
ki nada) aż do pokrycia całkowitej sumy 
kosztów imprezy, obliczonych na kilkadzie- 
siąt tysięcy dolarów. Poza te ogólnikowe in­
formacje dotychczasowe wiadomości nie się­
gały.

Obecnie Jednak mamy możność podziele­
nia się z naszymi Czytelnikami informacja­
mi bardziej szczegółowemi o tym locie, któ­
re czerpiemy z włoskiego dziennika, po­
święconego specjalnie lotnictwu „L‘Ala d‘Ita- 
lia“ (a la  znaczy skrzydło, a więc „Skrzy­
dło Włoch" — tak Włosi nazywają w prze­
nośni całe lotnictwo). Dziennik ten poświę­
cił polskiemu lotowi przez Atlantyk cały 
artykuł — co Jest zresztą zrozumiałe zeartykuł — co jest zresztą zrozumiałe ze 
względu na to, że polski wybór budowy sa­
molotu dla tej imprezy padł na aparat wło­
skiej fabrykacji, co napełnia Włochów u- 
sprawledliwioną dumą. Donosząc o tem, 
dziennik włoski pisze obszernie także o na­
szych lotnikach.

J e d e n  z b o h a te ró w .
Podnosi on przedewszystkiem, że jeden z 

tych lotników, znany pilot cywilny Włodzi­
mierz Klisz (który będzie p ie r w s z y m  pilo­
tem na pokładzie „Polonji") bawi od dłuż- 
szego czasu w Medjolanie, i że dał się tam 
on poznać swoim włoskim kolegom z jak 
najlepszej strony przy lotach próbnyeh.

Włosi wiedzą zresztą dobrze, że Włodzi­
mierz Klisz jako „oblatywacz1*, próbujący 
nowe aeroplany, oraz pilot cywilny — jest 
znakomitym lotnikiem i że ma on już za 
sobą przebyte miljony kilometrów żeglugi 
powietrznej, tak samo jak kilku innych pi­
lotów polskich cywilnych linij lotniczych. 
W ło s i  p o d n o sz ą , że  n ie w ie lu  w o g ó le  lo t n i ­
k ó w  w  E u r o p ie  m o ż e  s i ę  p o c h w a lić  ta k  o l-  
b r z y m ie m i p rze lec ia n em u  p r z e s tr z e n ia m i p o ­
w ie tr z n y c h  p o d ró ży .

Do tych informacyj włoskich i my od sie­
bie możemy dodać to co wiemy, — że tak, 
jak kpt. Kowalczyk jest odważnym i ambit­
nym pilotem wojskowym, tak Włodzimierz 
Klisz jest istotnie dzielnym i doświadczo­
nym i zasłużonym lotnikiem cywilnym. Nie­
które jego loty były w swoim czasie głośne, 
jak np. trudny lot podczas burzy z Kra­
kowa do Lwowa — kiedy to Klisz, k o n tu z jo -  
n o w a n y  w śr ó d  b u rzy  w  o czy  g r a d e m  p o d ­
c z a s  p r z e lo tu  n a d  D ę b ic ą , n ie  p r z e r w a ł lo ­
tu , łecz d o p r o w a d z ił go  do końca, a ż  d o  L w o ­

w a , g d z ie  s tw ie r d z o n o , ż e  j e s t  o n  p o  ty c h  
p r z e jśc ia c h  n ie b e z p ie c z n ie  c h o r y .

J a k  b u d o w an a  je s t  „ P o lo n ia "?
A teraz przechodzimy w dalszym ciągu 

do szczegółów podawanych przez dziennik 
włoski. Opowiada on, na jakiej drodze do­
konała się realizacja pomysłu drugiego pol­
skiego lotu przez Atlantyk, poczęta z inicja­
tywy Polaków amerykańskich — jak zmu­
szeni byliśmy, ponieważ Polska nie posia­
da przemysłu lotniczego, budującego wiel­
kie aparaty — zwrócić się w poszukiwaniu 
odpowiedniego do tej podróży samolotu za 
granicę i jak w szczególności wybór Polski 
zatrzymał się na włcskim przemyśle lotni­
czym. A p a r a t  b u d o w a n y  je s t  w  w a r s z ta ta c h  
C aproni*ego, a m o to r ó w  d o  a p a r a tu  d o s ta r ­
czy  s ły n n a  r ó w n ie ż  w ło sk a  f ir m a  I s o t ta  
F r a s c h in i .  informacje szczegółowe o tym 
aparacie są następujące:

S a m o lo t  „ P o lo n ja " , jak go ochrzczono, bu­
dowany przez warsztaty Caproniego, w y w o ­
d z i s w o ją  k o n s tr u k c ję  b e z p o śr e d n io  o d  z n a -  
n y c h  w ie lk ic h  w o js k o w y c h  sa m o lo tó w  Ca- 
p r o n i‘e g o , znanych pod nazwą „CA 73“, uży­
wanych przez eskadry lotnicze włoskie do 
bombardowania.

Odpowiednio jednak do swego celu „ P o ­
lo n ia 11 b ę d z ie  m ia ła  p e w n e  o d r ę b n e  s z c z e ­
g ó ły  w  sw e j  b u d o w ie . Przedewszystkiem o d ­
p a d n ie  w niej cały c ię ż a r  s p e c ja ln y c h  u r z ą ­
d z e ń  d o  m io ta n ia  b om b , w które zaopa­
trzony jest Caproni wojskowy; dalej Ca- 
p r o n i w o jsk o w y  wymaga c z te r e c h  lu d z i  z a ­
ło g i , podczas gdy „ P o lo n ja 11 m o ż e  s ię  o g r a ­
n ic z y ć  do tr z e c h  (jeżeli Klisz i Kowalczyk 
„ d o b io rą 11 so b ie  j e s z c z e  sp e c ja ln e g o  k ie r o w ­
c ę  m o to r u ) , a n a w e t  d o  d w ó c h .

W miejsce obciążenia aparatem d o  mio­
tania bomb „ P o lo n ja 11 o tr z y m a  w ię k s z e  re-  
z e r w o a r y  n a  z a p a s  b e n z y n y .

„ P o lo n ja "  też będzie in a c z e j , niż zwykły 
Caproni; w y p o s a ż o n a  w  m o to r y . Ł ą c z n a  s i ła  
m o to r y c z n a  jej będzie wynosić tak samo, 
jak zwykłego aparatu Caproni‘ego, 1000 k o ­
n i m e c h a n ic z n y c h , d o s ta r c z a n e  jednak nie 
przez dwa motory po 500, lecz p r z e z  c z te r y  
m o to r y  p o  250 k o n i s i ł y  k a ż d y . T a  z m ia n a

w budowie motorów wprowadzona jest ze 
w z g lę d ó w  b e z p ie c z e ń s tw a , gdyż k a ż d y  z 
tych m o to r ó w  będzie miał n ie z a le ż n ą  o d  rJJ* 
nych s ie ć  ru r , z a o p a tr u ją c y c h  go w benzynę, 
w o d ę  d o  c h ło d z e n ia  1 w  o l iw ę  — tak, że g d y ­
b y  je d e n  z m o to r ó w  z e p s u ł  s ię ,  w s z y s t k ie  
tr z y  p o z o s ta łe  b ę d ą  m o g ły  f u n k c jo n o w a ć  b ez  
ż a d n e j  z m ia n y .

Poza tem, co jest zrozumiałe, c a ła  c z ę ś ć  
śr o d k o w a  k a d łu b a  „Polonji11 zostanie z n a c z ­
n ie  s i ln ie j  z b u d o w a n a  — zarówno ze wzglę­
du na znacznie większy ciężar, jaki ma 
dźwigać, jak również ze względu na przy­
stosowanie do wbudowania czterech moto­
rów, zamiast dwóch. F ir m a  I s o t ta  F r a s c h i­
n i, dostarczająca tych motorów, b u d u je  je 
ze s p e c ja ln ą  s ta r a n n o ś c ią ,  dostosowując je 
do tak dalekiego lotu nadatlantyckiego przez 
s p e c ja ln ie  s i ln ą  k o n s tr u k c ję , a możliwie 
z m n ie js z o n ą  k o n s u m c ję  b e n z y n y .

S k ą d  lo tn ic y  n a s i w y lecą?
Gdy aparat zostanie skończony, zostanie 

on wypróbowany naturalnie we Włoszech— 
i we Włoszech odbędą na „Polonji11 próbne 
podróże zarówno włoscy lotnicy firmy Ca­
proni, jak lotnicy polscy. Dopiero, gdy pró­
by dowiodą, że aparat znajduje się w zupeł­
nym porządku i odpowiada wszystkim sta­
wianym mu wymaganiom, o b a j\ p o ls c y  lo t ­
n ic y , K lis z  1 K o w a lc z y k , p o le c ą  n a  „ P o lo ­
nji"  z  W ło c h  d o  z n a n e j  ju ż  m ie j s c o w o ś c i  
B a ld o n n e l  w  I r la n d j i ,  tej samej, z której 
wylecieli w swą względnie udalą podróż 
powietrzną nad Atlantykiem, niemieccy lot­
nicy Koehl i Hiinefeld oraz irlandzki lotnik 
Fitzmaurice. Z Baldonnel dopiero Klisz i 
Kowalczyk ruszą w podróż nad Atlanty­
kiem.

P r z e s tr z e ń , k tó r ą  b ę d ą  m ie l i  s t a m tą d  d o  
p r z e b y c ia  n a d  m o r z e m  d la  o s ią g n ię c ia  w y ­
b r z e ż y  a m e r y k a ń s k ic h  w y n o s i  3800 k i lo m e ­
tr ó w . M ie jsc e  w y lą d o w a n ia  w  A m e r y c e  n ie  
z o s ta ło  je s z c z e  p r z e z  n ic h  w y b r a n e , j e s t  
te ż  m o ż liw e , ż e  m ie j s c e  to  w o g ó le  n ie  b ę d z ie  
Z g ó r y  o z n a c z o n e  i że polscy lotnicy będą 
nad ziemią Stanów Zjednoczonych lecieć 
tak długo, jak długo aparat nieść ich bę­
dzie w stanie.

W s z e l k i e  s z a n s e  p o w o d z e n i a
Następnie dziennik włoski dowodzi, że 

a p a r a t  „ P o lo n ja 11 je s t  przez warsztaty Ca­
proniego ta k  b u d o w a n y , że wytrzyma wszel­
kie tr u d y  te j p o d r ó ż y . Nawet p r z y  w ia tr a c h  
p r z e c iw n y c h  kierunkowi lotu naszych po­
dróżników, o  s i l e  o  w ie le  w ię k s z e j ,  n iż  n o r ­
m a ln a  siła wiatru nad Atlantykiem, p r z e ­
lo t  t e n  p rzez  a p a r a t  b ę d z ie  z  p e w n o ś c ią  p o ­
k o n a n y .

Jeżeli zaś pogoda będzie sprzyjająca, to 
znaczy, jeżeli w ia tr y  n ie  b ę d ą  b a r d z ie j  n ie ­
p o m y ś ln e , n iż  b y w a ją  z w y k le  -  lo t  ten dla 
sprawności aparatu b ę d z ie  w z g lę d n ie  ła t w y  
i p o ls c y  lo tn ic y  b ęd ą  m o g li  z a le c ie ć  o  w ie le  
d a le j , niż do wybrzeży amerykańskich, w g łą b  
łe r y to r jó w  S ta n ó w  Z je d n o c z o n y c h .

W końcu dziennik włoski zapewnia, że 
n a jg o r ę ts z e  s y m p a t je  i  ż y c z e n ia  W ło c h ó w  
b ęd ą  to w a r z y s z y ć  b o h a te r s k ie m u  p r z e d s ię ­

w z ię c iu  m ę ż n y c h  p o ls k ic h  lo t n ik ó w  w ic h  
podróży. O p r a w d z ie  ty c h  s y m p a ty j  i  ż y c z e ń  
w ą tp ić  n ie  n a le ż y  — już choćby z tego 
względu, te  p o w o d z e n ie  p o d r ó ż y  t r a n s a t la n ­
ty c k ie j  p o ls k ic h  lo tn ik ó w  b y ło b y  j e d n o c z e ­
ś n ie  c h w a łą  d la  w ło s k ie g o  p r z e m y s łu  lo t ­
n ic z e g o . Nie potrzebujemy zaś dodawać, że 
gdy lot Klisza i Kowalczyka zostanie przed­
sięwzięty, towarzyszyć mu będą także naj­
gorętsze życzenia wszystkich Polaków.

O d o b ra n ie  trz e c ie g o  lo tn ik a .
Nasuwa się nam wszakże jedna uwaga. 

Ta mianowicie, że j e ż e l i  r z e c z y w iś c ie  s a m o ­
lo t  „ P o lo n ja "  w y m a g a  tr z e c h  lu d z i  o b s łu g i  
i  d o p u sz c z a  tem samem z a b r a n ie  t r z e c ie g o  
lo t n ik a  n a  p o k ła d  —  to  t e n  lo tn ik ,  o c z y w i­
ś c ie  ta k ż e  P o la k , p o w in ie n  b y ć  k o n ie c z n ie  
p r z e z  pp . K lisz a  i  K o w a lc z y k a  „ p rzy b ra n y " .

7  e m p o r a  m u ta n tu r
Dwaj panowie, idący ulicą z przeciwnych stron, 

rzucili się sobie w objęcia.
— Jak się masz Stachu... tyle lat... kupę cza­

su... — mówił, urywając młodszy, Reduiski, ob- 
całowując starszego, Stanisława Pokrzywnickie- 
go, który nie mógł pojąć tej nagiej' czułości, 
nawet, mimo długich lat niewidzenia Staśka.

Bo przyjaciółmi w całem znaczeniu tego sło­
wa nigdy nie byli Może dobrymi kolegami, któ­
rych łączyły szkolne lata, spędzone na jednej 
ławce i uprzejmości, jakie sobie wzajemnie wy­
świadczyli. Właściwie wyświadczał je stale dość 
dobrze usytuowany starszy Pokrzywnicki młod­
szemu Redulskiemu To też kiedy'teraz on wie­
cznie bez grosza chodzący -  Reduiski. potrzą­
sając rękoma Pokrzywnickiego. jakby mu chciał 
powiedzieć, że jest z niego zadowolony, mówił: 
„No chodź mój kochany, trzeba „oblać" to na­
sze spotkanie"... Prawie oszołomiony Pokrzyw­
nicki nie wierzył. Milczał i dyskretnie usiłował 
ogarnąć spojrzeniem postać dawno niewidziane­
go kolegi.

— Jestli — to Reduiski?... myślał... ten niepo- 
rządny Reduiski niedbale ubrany, zawsze nie­
ogolony i wiecznie szukający złotówki na za­
płacenie kelnerowi? Nie...

Przed nim stał elegancki dobrze odżywiony 
mężczyzna w doskonale skrojonym, drogiem 
futrze który w jednej ręce trzymał reniferowe 
białe rękawiczki, a w drugiej otwartą złotą pa­
pierośnicę. a częstując papierosem, mówił:

— No no. co tak wybałuszyłeś na mnie oczy...
— Bo doprawdy, nie mogę cię poznać., odzie­

dziczyłeś spadek?., zmieniłeś się do nie po­
znania...

— No, chodź, wstąpimy gdzieś, sucho w gar­
dle. niesposńb opowiadać Zresztą, dowiesz się 
wszystkiego. Spadku nie odziedziczyłem.

I nim Pokrzywnicki zdołał wyjść z pewnego 
rodzaju odrętwienia, w jakie go wprowadziła

zmieniona postać kolegi, Reduiski otwierał już 
przed nim drzwi pierwszorzędnej restauracji.

— Co jest? — myślał — Reduiski w roli fun­
datora? A to zabawne...

Gdy usiedli przy stole. Reduiski odezwali się.
— Słuchaj no, jedz i pij, co chcesz, ale do­

słownie, co chcesz, dziś mój dzień... Byłbym 
największym niewdzięcznikiem pod słońcem, 
gdybym ci się nie zrewanżował za te wszystkie 
uprzejmości, któreś mi tyle razy wyświadczył. 
Kelner — zawołał — proszę tu...

— Słucham pana... — skoczył kelner.
— źakąski. te. co zawsze i zamrozić... Szef 

już wie...
Pokrzywnicki teraz jeszcze mniej zrozumiał. 

Jakto? powiada „te, co zawsze i zamrozić11... 
szef już wie!1'... a więc jest on tu stałym bywal­
cem. i jak kelnerzy koło niego biegają... Dyrek­
tor kłaniał mu się w pas...

Skąd on ma pieniądze! -  myślał — może chło­
pak dostał dobrą posadę i... defraudacja...

Nie czas jednak było myśleć. Na stole poja­
wiły się łososie, kawior, butelki z etykietami 
o rzadkich nazwach.

— No. na twoje zdrowie, Stasiu... — naglił Re­
duiski.

— Słuchaj, Redula. co to wszystko ma zna­
czyć? Skąd ten zbytek? Co za wystawność? Nie 
rozumiem tego wszystkiego?

— Poczekaj, zrozumiesz, napij się najpierw...--tl ... — uuijpioi w...
Kazałem zadzwonić do fabryki, aby mi przysłali 
mego ..Cadillac^11... Pojedziemy gdzieś...

— Jak?... twego „Ćadillac‘a“?.„ — szeptałt   ~ są—
oniemiały Pokrzywnicki...

— Tak...
— Mój kochany, chyba musiałeś kogoś ogra­

bić z majątku, albo popełnić jakąś defraudację . 
Twój „Cadillac"? Fabryka?... Nie rozumiem...

— Pij. pij. nie gadaj..., zrozumiesz!
Pili. Przestali już liczyć kieliszki. Zapomnie­

li o czasie. Muzyki już dawno nie było. Kelne­
rzy gadali. Nagle Reduiski otrząsł się i zawołał:

— Kelner, rachunek!

— Służę panu, rachunek już gotowy..,
— He.

186 złotych 40 groszy.

to
grubszych , ---------  *•«»««•* jv puiuicw , &»•
płacił rachunek, poczem rubasznie odezwał się: 

Chodźte! „Cadillac" stoi... Mamy przed so- 
b^jeszcze ^kupę czasu...^ Pojedziemy gdzieś..
Fieśz co? Do Bagateli. Jazda
„Cadillac" poniósł ich do „Bagateli". Zajęli 

najmniej widoczne miejsce w małej, okrągłej 
salce kabaretu. Reduiski kazał podać butelka -̂---   -.w... łiiW1 puuflf UULUIKt;
jakiegoś wina. odprawił kelnera, potem otarł-

:hyszy usta serwetką, półpijany, przechylił się nad 
stolikiem i — „dał pyska" Pokrzywnicldemu.
. — Słuchaj Pokrzywa — zaczął, roztkiiwiając 

SI9 ~  tyś jeden był, naprawdę, porządny chłop 
wiesz, bywało źle. teraz jest dobrze, ale ci te­
go nigdy nie zapomnę...

— Co, odziedziczyłeś spadek?... — pytał Po­
krzywnicki.

Ech. spadek... nie każdy ma bogatego wu 
jaszka w Ameryce — przerwał mu Reduiski

Pomimo najlepszych ma,wet z a le t  aparatu, 
p r z e d s ię w z ię c ia  to  — podróż powietrzna nad 
północnym Atlantykiem, jak już  wykazało 
tyle doświadczeń — Jest s p e c ja ln ie  n i e  ty * * 0  
n ie b e z p ie c z n e , ale także t e c h n ic z n ie  d la  *0** 
n ik ó w  tr u d n e .

K pt. Adam  K ow alczyk.

L o t  w ś r ó d  w ia t r u ,  m g ły  I b u r z y , Jaka każ* , 
dej chwili może spotkać lotników wśród 
przestworzy nad Atlantykiem wymaga n ie ­
ty lk o  d z ie ln o ś c i ,  której naszym lotnikom n ie  
braknie, n ie  ty lk o  d o ś w ia d c z e n ia  i  s p e c ja l ­
n e j  p r z y to m n o ś c i  u m y s łu ,  o r j e n tu j ą c e j  s i ę  
b ły s k a w ic z n ie  w  k a ż d y c h  w a r u n k a c h , — a le  
także o lb r z y m ie g o  d o ś w ia d c z e n ia  1 p o p r o s t u  j 
o g r o m n  s i ł  f iz y c z n y c h .

S p e c ja ln e  w a r u n k i  i  t r u d n e  o k o l ic z n o ś c i ,  
wreszcie J a k iś  w y p a d e k , k tó r e g o  p r z y  48 go-, 
dżinach lotu n ie p o d o b n a  p r z e w id z ie ć ,  m o ż e  
s p r a w ić , ż e  o b a  lo t n ik o m  tych s i l  m o ż e  z a ­
b r a k n ą ć  —  w t e d y  tr z e c i  Jest w  r e z e r w ie  d o  
d y s p o z y c j i .

M u s im y  s o b ie  przecież dla przykładu 
u p r z y to m n ić ,  że J e d y n y  lo t  p r z e z  A t la n t y k  
z  E u r o p y  d o  A m e r y k i, j a k i  s i ę  d o tą d  w z g lę d ­
n ie  u d a ł ,  — mianowicie wzmiankowany już ’ 
wyżej lo t  n ie m ie c k i ,  p r z e d s ię w z ię t y  t a k ż e  z  
B a ld o n e l  w  I r la n d j i  — u d a ł  s ię  o n  m o ż e  d la ­
t e g o  t y lk o  w ła ś n ie ,  ż e  n ie m ie c c y  lo t n ic y  z d e -  < 
c y d o w a li  s i ę  n a  p r z y ję c ie  sobie do pomocy, 
a raczej n a w e t  d o  k ie r o w n ic t w a ,  t r z e c ie g o  
lo t n ik a  i r la n d z k ie g o ,  p łk . F it z m a n r ic e .  .

T o  te ż  i  n a s z y c h  lo t n ik ó w  ż a d n a  a m b ic ja ,:  
któraby Wtyni wypadku była f a ł s z y w ą ,  n i e  -f 
p o w in n a  p o w s tr z y m a ć , — jeżeli już istnieje 
możność potemu, — o d  z a p r o s z e n ia  d o  u d z ia ­
łu  w  s w e m  p r z e d s ię w z ię c iu  J a k ie g o  t r z e c ie ­
g o  p o ls k ie g o  lo t n ik a ,  znanego ze swej o d ­
wagi, dzielności i doświadczenia.

Cała Polska patrzyłaby z jeszcze większą 
nadzieją na przelot pp. Klisza i Kowalczyka 
przez Atlantyk, gdyby im towarzyszył n. p . 
kpt. Orliński lub inny ze znanych polskich 
lotników, choćby jakiś kolega p. Klisza z  
lotnictwa cywilnego — pierwszorzędnych s i ł  
lotniczych przecież nam nie brakuje.

C a ła  b o w ie m  P o ls k a  s p o d z ie w a  s i ę  -
nasze pismo jest wyrazem tej nadziei i  ży-

— a

czeń — że z e  s t r o n y  ty c h , k tó r z y  p r z e d s ię ­
b io r ą  d r u g i p o ls k i  lo t  n a d  A t la n t y k ie m , b ę ­
d z ie  z r o b io n e  w  k a ż d y m  z a k r e s ie  w s z y s t k o ,  
c o  z w ię k s z y ć  m o ż e  p r a w d o p o d o b ie ń s t w o  p o ­
w o d z e n ia  te g o  p r z e d s ię w z ię c ia .

CÓRKA POW STAŃCA lat 81, ciężko  chora na  
gruźlicę, bez żadnych środków  do życ ia , prosi lito­
ściwe osoby o łaskawe datki dla „Chorej córki po­
wstańca11 do Administracji „Ilustrow anego Kuriera" 
Kraków. U73k

— Dostałeś więc dobrą posadę?
— Teraz niema dobrej posady...
— Więc cóż. u Boga Ojca. zgrabiłeś kogoś, 

zamordowałeś, ukradłeś, zdefraudowałeś...
— Ech, co pleciesz...
— Więc? Co?...

,rPa,rdz0 Pros â historja, która zaczęła się od 10 złotych. * s
— No.
— Ano za 10 złotych, nawet zdaje się poży­

czone. kupiłem sobie ćwiartkę losu Loterii Pań 
stwowej. Myślę sobie: jeżeli co drugi i'os wy­
grywa. to dlaczego ja mam nie wygrać.. I wy­
obraź sobie, wygrałem 5.000 złotych! Wyobra i 
zasz sobie u mnie wtedy: 5.000 złotych. Źanła- !
całych los?w*. P°n0wnie kuPiłem> >ecz już kilka

tnra u w k  -(f .®  zaJrzałem do mego kc tora... Tfzeba ci było widzieć mnie wtedy. W 
lekturze myśleli, że zwarjowałem... 400.000  
tycb! iy  rozumiesz, co za majątek!... Głó 
wygrana padła na jeden z mych łosów! 

Reduiski w tej chwili pienił się tak szcz 
y, jak wtedy, kiedy porównywał numer z 

beli wygranych z numerem swego losu k 
przez chwilę jakby stracił przytomność. 
nie Muzyka.... ryknął, przerywając opowi

— Marsza „Starzy przyjaciele", jazda, e 
„eh.. J Pokrzywa, może ci potrze!

c' ^ eduła... cieszę się bardz 
jesteś szczęśliwy, te pozbawiłeś się kłopotó 
*yjekz dostatnio... Sad™poznawiies sie kłonoti*
K Z hnś rd °"" Sąd^ '  że potrafisz cenii oiądz, boś nie zawsze go miał.
Pokrzywa ę Ci się jednaŁ odwdzi

« T oa w'
— Jak?

p T k u p  naprzykład. chociażby nare 
Państwowej Loterji Dobroczynnej? Ę
zdrowieHh!- 3U* kupnję„. A teraz pijm;

Mr̂ urSLrich1'"- b*°iui ■

m-  Napiszę książkę, wpadł mi doskonal;
— Jaką?

— DobrzeytUtvikL 'Ja k  zo?tać bogatym? 
innym radził l i t  o.le napisz, jak ten. 
chodził bez butów..” 8^  Z°Stać b i t y m i ,  a

stwowa^Lotelda Kb> azapomniał- ie  istnieje 
pożegnał sie w h™™- a ~  wtr^cit Redu 
1591k ę amie swe&° domu.
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Pierwsze Ranie teleloniczae
w  P o ls c e .

B o l ą c z k i  n a s z e j  s i e c i  t e l e f o n ó w *  
m i ę d z y m i a s t o w y  c h .

Warszawa, w maTcu.
(J) Szybki rozwój życia politycznego, gospo 

darczego i kulturalnego w Polsce, stwarza ko 
nieczność zastosowania w dziedzinie telefonów 
międzymiastowych najbardziej nowoczesnych u- 
iządzeó.

Sieć telefoniczna w  Polsce składa się wyłącz­
nie z linij napowietrznych i pod tym względem 
nie może się porównać ze stanem na Zachodzie. 
W państwach zachodnich, dawno już na szlakach, 
łączących ważniejsze ośrodki przemysłowe, bądź 
kulturalne, usunięto przestarzały system sieci na­
powietrznych, zamieniając go kablowym. Linje 
napowietrzne bowiem podlegają wszystkim zmia­
nom atmosferycznym, co fatalnie odbija się na 
sprawności działania połączeń. Tak naprzykład 
w  lecie w czasie burz telefony międzymiastowe 
są unieruchomione i całemi nieraz godzinami 
■wyczekiwać należy na nawiązanie komunikacji. 
Gorzej jeszcze sprawa przedstawia się zimą. 
Mróz powoduje kurczenie się przewodników, 
wskutek czego na porządku dziennym są prze­
rw y  w komunikacji, trwające w poszczególnych 
wypadkach po kilkadziesiąt godzin.

Pozatem stwierdzić należy, iż bardzo ubogo 
przedstawia się bilans naszej sieci. Ilość prze­
wodów Warszawy z ważniejszymi ośrodkami kra- 
"u przedstawia się następująco: Warszawa—Kra- 
tów 4 połączenia {!), Warszawa—Wilno 4, War­

szawa—Gdańsk 2. Warszawa—Poznań 5, Warsza­
wa—Łódź 6, Warszawa—Lwów 4 i t. d. Oprócz 
tego. wiele większych miast niema bezpośrednich 
połączeń, a uskutecznia się je pośrednio, drogą 
okólną.

Przy braku odpowiednich wzmacniaczy, połą­
czenia takie po większej części są bezużyteczne. 
Wobec ogromnej frekwencji prowadzenia rozmów 
na takich szlakach, jak Warszawa—Kraków, 
Warszawa—Poznań, Warszawa—Łódź, jakże ni­
kło przedstawia się statystyka przewodów.!

•Trzeba również wziąć pod uwagę tę okolicz 
bość. że na szeregu linjaeh, jak Warszawa—Kra 
ków. Warszawa—Wilno, Warszawa—Poznań, od­
bywają się transmisje programów Polskiego Ra- 
dja. Transmisje takie trwają po kilka godzin, co 
w połączeniu z faktem częstego uszkadzania się 
przewodów, fatalnie wpływa na otrzymywanie 
rozmów.

Kównież fatalnie na prowadzeniu rozmów mię­
dzymiastowych odbija się brak odpowiednich 
izolatorów. Na porządku dziennym są takie wy­
padki, iż słyszy się jednocześnie kilka rozmów 
oraz na poprawę humoru (!) skoczny jakiś fox | 
trott, lub tango. Oczywiście trudno jest w takim 1 
bigosie pracować.

W pierwszym rzędzie z takiemi kolosalnemi 
trudnościami zmuszony jest borykać się dzienni 
karz. którego praca w dużym stopniu związana 
jest z telefonami międzymiastowymi.

Ministerstwo poczt i telegrafów, znając wszyst­
kie niedomagania naszej sieci telefonicznej, po 
stanowiło stopniowo wprowadzić połączenia ka­
blowe. W pierwszym rzędzie skablowane będą 
■ważniejsze ośrodki kraju, a następnie, w miarę 
możności inne.

Ustalono następująco kolejność linij kablo­
wych:

1) Warszawa—Łowicz—Łódź—Piotrków—Czę­
stochowa—Kalowice Bielsk— Biała — Cieszyn, z 
odnogami do Gliwic i Krakowa.

2) Poznań—Zbąszyń.
8) Kraków—Lwów.
4) Warszawa—Radom—Kielce—Kraków.
Pierwszy z wymienionych kabli w kierunku 

granicy czeskiej ma zawierać 162 pary drutów, 
Założenie przynajmnej tych czterech kabli w wy 
sokim stopniu przyczyni się do usprawnienia na­
szej sieci międzymiastowej.

Z O F JA  F E L D Y
urzędniczka „II. Kurjera Codz.“
przeżywszy lat 22. po długiej a 
ciężkiej chorobie, opatrzona św. 
Sakram entam i, zasnęła w Panu 

dnia 28 go marca 1929 r.
W yprowadzenie zwłok na cmen 
tarzu rakowickim na miejsce wie 
cznego spoczynku nastąpi w so­
botę, dnia 30 b. m o godzinie 11 
przed południem, na który to 
smutny obrzęd stroskani rodzice 
i siostra zapraszają Krewnych. 
Przyjaciół, Koleżanki, Kolegów 

Zmarłej i Znajomych.
N A B O Ż E Ń S T W O  Ż A Ł O B N E

odprawione zostanie we środę, 
dnia 3-go kwietnia o godzinie 8-ej 
rano w kościele OO. Kapucynów 

w  kaplicy Loretańskiej.

»+- WIELKI WYBÓR

FORTEPIANÓW-PIAKIN
krajowych — zagranicznych
po ce n ach  k o n k u re n c y jn y c h

W ła d y s ła w  B o lo n sk i
Kraków, Rynek Gl. 34, (Pałac Spisk')
Rok założenia 1830. Ul2k Telefon 465.

W łasn a  sa la  kon certow a.

STRAŻNICY CNOTY
Najprzyjemniejsza rozrywka świąteczną TYLKO w kinoteatrze „WANDA" ul. Gertrudy 5. ttakordowa komedja sezonu 
1567k l fE N i € H * M E l t i A H , W A  P A R A  A R T Y S T O  W  K O M I K Ó W
11 A T  V I I A T A I T M I I W  E«^Tei nieA r.t^ rane fafS,e. re*y»er]i króla humoruW ML 1 1 SkUL 1 / i t J l t i f l  MON1Y BANK SA, pełnej niewyczerpanej pomysło-
■ % wosci i niedoścignionego humoru J a k o ____________________________
rozwesela widzów i zmusza do serdecznego, nieustannego śmiechu. Tysiące kapitalnych „kawałów" i niesłychanie Ko- 
miczynch sytuacji. Błyskawiczne tempo akcji i Humor I Werwa szaiona i Nad program uzupe nienie.
2 godziny gwarantowane] zabawy! Początek o godz. S 7, 9-10, w niedzielą i dni śwśgSeczne o godz. 3.

wszystkich armij sprzymierzonych w niedaw-. 
nej wojnie o sprawiedliwość. Od czasu pa­
miętnej defilady wojsk sprzymierzonych pod 
Łukiem Tryumfalnym z 15 lipca 1919 roku, 
nie widzieliśmy w Paryżu tak wielkiej i tak 
wymownej manifestacji międzysojuszniczej.

Oto głębia wielkiej nawy katedry „ N o tr e  
D a m e “. W dole żarzą się tysiące świec i lam­
pek, w górze błyszczą różnobrawne witraże. 
A jednak oświetlenie katedry jest przytłumio­
ne, jakby zawoalowane... Nie przestają wnę­
trza wypełniać zaproszone osobistości francu­
skie i obce. Dokoła wysokiego katafalku, na 
którym spoczywa trum na Foch‘a trójkoloro­
wym sztandarem przykryta, lśnią m undury 
kilkunastu armij europejskich i pozaeuropej­
skich.

Zbliża s ię  9-ta rano. Wchodzi do katedry 
książę Walji, a za nim wspaniali generałowie 
brytańscy w purpurowych mundurach. Kar­
dynał Dubois w otoczeniu kapituły, poprze­
dzany przez kleryka krzyż niosącego, wycho­
dzi z zakrystji i kieruje się ku głównemu 
wejściu. Za parę chwil wraca kardynał ze swą 
świtą, a za nim postępuje prezydent Doumer- 
gue, premjer Poincare i cały rząd.

Rozbrzmiewają organy i rozpoczyna s ię  
msza św. Podczas podniesienia wszyscy wsta­
ją, a bięboką ciszę mąci tylko jęk dzwonecz­
ków ministrantów. Nagle zagrzmiała pobudka 
wojenna; „A u  d r a p e a u “ l Trąbki i bębny żoł­
nierskie wypełniły muzyką olbrzymią kate­
drę. Nie można tej muzyki słuchać obojętnie. 
Na jej odgłos gra w sercu h o n o r  w o jsk o w e j  
s łu ż b y , w mózgu krystalizuje się mocniej, niż 
zwykle, ś w ia d o m o ś ć  o b o w ią z k u  b r o n ie n ia  o j­
c z y z n y , wszystkie nerwy drgają m ę s k ą  ro z ­
k o s z ą  p o s łu s z e ń s tw a ...

Biada narodowi, którego synowie tak po­
budki wojskowej nie czują; biada państwu, 
którego obywatele nie są gotowi do ofiary ży­
cia i mienia, aby bronić jego zagrożonej cało­
ści i niepodległości Nie jest takim narodem 
i takim państwem Francja! O nie!

Niemasz piękniejszej służby jak wojskowal 
N ie m a s z  w ię k s z e g o  p r e s t iż u , ja k  w o j s k o w y !  
Czuje się to i widzi we Francji, choć w c z a s ie  
p o k o ju  r z a d k o  s ię  to  n a z e w n ą tr z  m a n if e s tu je .  

+ + +
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może osiągnąć każdy, kto zakupi isku
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W największej i najszczęśliwszej Kolekturze Loterji Państwowej w kraju

„ M A S E Z E E J A ‘% 1 W Ó W ,  S Y K S T U S E M  €> .
Ponadto wygrane po Zł. 400.000 350.000, 150.000, 100.000, 

80.000, 75.000, 60.000, 50.000, 40.000, 35.000, 25.000 i t. d. I t. d.

Ciągnień @ I-ej klasy już 23. i 24. n. m.I 
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W ę g c B a n ć :  i  w g g e t n t e n e  r a *  t

K a r i a  z a m ó w i e ń  K€C.
Do Kolektury „NADZIEJA", Lwów, Sykstuska L. 6.

Niniejszem zamawiam do 1. kl. 19 Loterji Klasowej
 .............. losów całych po ZŁ 40"—

- „ połówek „ „ 20‘—
—.........  „ ćwiartek „ „ 10-—

Należytość zł..................  wyrównam natychmiast po otrzymaniu losów, blankie­
tem P. K. O. nadesłanym mi wraz z losami.
tmię i nazwisko    ------------ -------------------- -—  r------------ -— ......-----------

i  kładny adres .........................................    — .......— .......— .....

E i s ty  as F r a n c j i .

Z a  i r a m n ą  F o c h ’o . . .
(Od specjalnego sprawozdawcy „llustr. Kuryera Codziennego").

P a r y ż , 26 marca. | go śmierć pogrążyła w żałobie nietylko Fran- 
Marszałkowi Ferdynandowi Fochowi, zga cję, ale wszystkie kraje w czasie wojny sprzy- 

słemu 20 marca w 78-ym roku życia, Francja mierzone, oraz w wyniku wojny odbudowane, 
sprawiła królewski pogrzeb. Królewski! Jak i Naczelnicy państw, rządy, parlam enty i pra-

M E B LE
HA R U T Y
I. NATO W HZ Dletlow»k» 
5677k obok P. K . O. 8 0

Poczty sztandarowe pułków armji francuskiej i obcych państw pod kościółem Nofre-T)ame
w Paryżu podczas pogrzebu Marsz. Focha.

b a n a ln ie  b r z m i to słowo w odniesieniu do te 
go człowiekaI Pogrzeb Foch a był manifesta 
cją potężną i symboliczną. Umarł bowiem 
nietylko jeden z największych Francuzów o 
statniego stulecia: u m a r ł  w ó d z  w o jsk  m ię d z y ­
s o ju s z n ic z y c h , k tó r y  u o s a b ia ł  z w y c ię s tw o . Ję-

| sa tych krajów spontanicznie złożyli hołd 
wielkiemu genjuszowi wojskowemu syna 
Francji, który tak wybitnie do utrzymania 
lub odzyskania ich niepodległości i zjedno

. czenia się przyczynił.
I Za trum ną FocłTa kroczyli przedstawiciele

Skończyła się msza św., ucichły żałobne 
pienia. Tłum oficjalny wypływa powoli z ka­
tedry. Formuje się pochód. Jego ramy już sto­
ją gotowe na przyległych ulicach.

Za oddziałami wojsk francuskich kroczą od­
działy angielskie, belgijskie, włoskie i jugo­
słowiańskie. Jest nawet g r u p a  o f ic e r ó w  c z e ­
s k ic h , ale n ie m a  p o lsk ic h ... Dalej idą przed­
stawiciele byłych wojskowych krajów s o j u s z ­
niczych, to znaczy dziesięć sztandarów, a z a  
nimi zarząd główny FIDACu, w którym niżej 
podpisany reprezentuje z w ią z k i  p o lsk ie . Zwa­
żywszy, że Foch był marszałkiem Francji, W. 
Brytanji i P o ls k i ,  s z ta n d a r y  ty c h  tr z e c h  
p a ń s tw  id ą  n a  p r z e d z ie , a pozostałe za nimi.

Potem mamy w id o k  n ie z w y k ły ,  na ulicach 
Paryża oddawna niespotykany młody kleryk 
niesie krzyż, za krzyżem postępuje paru ka­
noników, siemiu biskupów, oraz dwu kąrdy- 
nałów (II. RE. Dubois i Binet)... Foch, głęboko 
oddany wierze katolickiej, spowodował ten 
ważny wyłom w dotychczasowych prakty­
kach świeckiej republiki, zabraniających od 
roku 1905 procesyj na „drogach publicznych".

A oto laweta 75 milimetrowej armaty pol­
nej... Wiezie ona Marszałka na miejsce osta­
tniego spoczynku. Trumnę otaczają specjalni 
wysłańcy wojskowi ośmiu rządów sprzymie­
rzonych (p o m ię d z y  nimi gen. J a n  R o m e r ), o- 
raz dwu delegatów byłych wojskowych' p. 
Rossignol. reprezentuje kombatantów francu­
skich, p. Reissdorf, Belg prezes FIDACu —* 
kombatantów krajów sprzymierzonych.

Tuż za trum ną idzie trzech oficerów: An­
glik. Francuz i P o la k  (mjr Iliński); każdy z 
nich niesie na poduszce odnośną buławę mar­
szałkowską Foch‘a. Dwunastu oficerów fran­
cuskich niesie w podobny sposób wszystkie 
odznaczenia wielkiego zmarłego, a za nimi 
postępuje rodzina.

W pewnym odstępie kroczy pieszo Ferdy­
nand Doumergue, a za nim książę W a lj i  i  
książę K a ro l b e lg ij s k i ,  syn króla Alberta. Am­
basadorowie i posłowie krajów sprzymierzo­
nych lub neutralnych, rząd w komplecie, o- 
koło 300 oficerów arm ij obcych, delegacje 
francuskich ciał ukonstytuowanych, oraz 
francuskich kombatantów zamykają pochód.

Dzień dla pogrzebu największego w dzie­
jach zwycięzcy jest wymarzony Pochód kro­
czy w  ciszy wśród szpaleru wojsk oraz gę­
stych tłumów publiczności. Latarnie się palą, 
ale są przysłonięte czarną krepą. Nad całą 
stolicą Francji wisi zwiewny i przejrzysty 
całun fioletowej mgły, poprzez który prze­
dzierają się jednak promienie wiosennego nie­
mal słońca...

Defilujemy przed pomnikiem Joanny d ‘A rc  
n a  ulicy de Hivo!i. Pomnik jest przystrojony, 
a  cały plac dokoła niego wypełniły szeregi 
skautów francuskich. Jest też drużyna skau­
tów polskich ze sztandarem. W osi ulicy d e  
Castiglione przesuwa się szybko strzelista 
kolumna na placu Vendome z posągiem Na­
poleona... W ie lk ie  s ła w y  f r a n c u s k ie  n a  d ro ­
d z e  F o c h a  d o  w ie c z n o ś c i  i n ie ś m ie r t e ln o ś c i . .

Plac Zgody. Jak okiem sięgnąć — morze 
głów ludzkich’ na placu, na tarasach ogrodu 
T u il ie r ie s ,  w oknach, na balkonach i na da­
chach sąsiadujących z placem gmachów, na 
drzewach nawet. Laweta z trum ną przejeżdża 
mimo przybranej kwieciem i sztandaram i 
statuy miasta S tr a sb u r g a ... Muzyka gwardji 
republikańskiej uderza w zawsze porywająco 
tony „Ntarsyljenki". Płynie w przestrzeń me- 
lodja hymnu narodowego na cześć tego, który 
zwrócił Francji Strassburg i zagrabione w
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roku 1871 prowincje... Żałobny pochód zresztą 
nie zatrzymuje się wcale.

Jesteśmy teraz na Polach Elizejskich, tej 
najwspanialszej i majestatycznej arterji Pa­
ryża, lekko się wznoszącej ku Łukowi Tryum­
falnemu, którego kontury rysują się w dali, 
mimo mgły, na tle szaro-fioletowego nieba. 
Skręcamy ku Pałacowi Inwalidów. Na Espla- 
nadzie oddaje jeszcze Fochowi pokłon Ganie­
ni, poczem wszyscy zajmują miejsca na dwu 
wielkich krytych trybunach. Pośrodku staje 
laweta ze szczątkami Focha. Na trybunę 
wchodzi p. Poincare i wygłasza wzniosłą mo­
wę na cześć Marszałka, „ w ie lk ie g o  F r a n c u z a  
l w ie lk ie g o  c h r z e ś c ija n in a 11, przed którego 
cleniem korzy się dziś w hołdzie „ w ię k s z o ś ć  
ś w ia t a  c y w iliz o w a n e g o " .

Żadnych innych mów niema. Defilują po 
raz ostatni przed zwycięskim Marszałkiem 
wojska, defilują przedstawiciele tych, co pod 
jego rozkazami walczyli; z wzruszeniem chy­
lę nad jego trum ną sztandar polskich związ­
ków b. wojskowych, na którym widnieje z je­
dnej strony O rzeł B ia ły ,  a z drugiej M a tk a  
B o s k a  C z ę s to c h o w sk a ...

+ * +
Następuje pogrzebu akt ostatni: złożenie 

trum ny Foch*a w krypcie kościoła Inwali­
dów, pod złotą kopułą, chroniącą już szczątki 
Napoleona i tylu innych wielkich wodzów 
francuskich.

Kazimierz Smogorzewski.

C o  d z ie l i  n ie s ie ?

S o b o t a
Wielka Sob. M. B. Boi. 

Słowiański: Szukosław 
Ewangelicki: W. Sob. Gwid. 
Gracko-kat.: 17. Such. Ałek.

Kalendarzyk astronomiczny!
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RezureHcyjne dzwony.
Za kilka godzin milczące od trzech dni dzwo­

ny zabrzmią radośnie we wszystkich świątyniach, 
Mieszcząc ludziom dobrej woli wielką i radosną 
nowinę.

Bo oto zbliża się pamiątka owej chwili, kiedy 
Bóg-Człowiek — On, wcielenie Boskiej prawdy 
i miłości — On, dobry Pasterz wszystkich cier­
piących, On — oplwany, ukrzyżowany i krwią 
ociekły, On — przywalony w grobie wiekiem 
niesprawiedliwości ludzkich — On zmartwych­
wstał!

„Nie zna śmierci Pan żywota, 
chociaż przeszedł przez jej wrota: 
Rozerwała grobu pęta

Ręka święta".
Syn Boży zmartwychwstał.
Zmartwychwstał, by szczepić w ludziach wiar 

rę, umacniać ich nadzeją i łączyć spójnią miło­
ści.

„Bo się umocniło miłosierdzie Jego 
a prawda Pańska trwa na wieki".

I w serca ludzkie, myślą tą owiane, spływa 
balsam otuchy...

Z myślą w niebo wzniesioną, oderwani od sza­
rej powszedniości życia, zapominamy wszyscy 
bodaj na chwilę o krzywdach i niedolach — i 
pęta zwiątpień zrywamy „Na Zmartwychwsta­
nie!".

0  godz. 6 wieczorem uderzy na wielkie święto 
pierwszy — „Zygmunt" z wieży wawelskiej, na­
stępnie rozdzwonią się dzwony innych kościołów, 
a to kościoła św. Piotra i Marjackiego, i' jeszcze 
kilku innych, gdzie uroczystość rezurekcyjna od­
bywa się wieczorem o godż. 754 — a to w ko­
ściele 00. Dominikanów, św. Anny, XX. Misjo­
narzy na Kleparzu i in. W reszcie kościołów re­
zurekcja odbywa się w godzinach rannych — w 
święto Zmartwywstania. (stw.).

(s) Dzień ciszy i oczekiwania. Żałobny cień, 
jąki zasnuwał Wielki Piątek, ustąpił pogod­
nej, pełnej tłumionego żyćia nadzieji, usym- 
bolizowanej w obrzędach liturgicznych Wiel- 
l£ej Soboty — święceniu ognia, wody i pa- 
schału. Puste kropielnice w kośoiołach ocze­
kują, aż je napełni nowy zapas wody świę­
conej. Ludność, nawiedzająca Boże Groby, 
modli się do spoczywającego w nich Chry­
stusa, myśląc już więcej o bliskiem Zm art­
wychwstaniu niż o męce Ukrzyżowania.

Wielkotygodniowe obrzędy kończy piękna 
tradycja, bardziej ze świeckiem, niż kościel- 
nem życiem związana: święcenie wielkanoc­
nego jadła. Szczególnie malowniczo wygląda 
ta ceremonja na wsi, na dziedzińcu starego 
kościółka: szeregi kobiet !  dziewcząt w barw­
nych chustkach i zapaskach dzierżą w koszy­
kach baby, placki, pisanki a kapłan w białej 
komży zrasza je wodą święconą zapomocą 
wielkiego kropidła.

O zmroku ustają wszelkie przygotowania, 
a króluje Już w całej pełni świąteczny na­
strój wesela i pokoju. Kościoły napełnia lud­
ność odświętnie, wiosennie odziana, uczest­
nicząc w uroczystej Rezurekcji. W pełni swo­
body hulają w powietrzu uwolnione z uwięzi 
dzwony. Ulice są pełne, rojne, gwarne tłu ­
mem oczekującym solennej procesji. W do- ! 
mach, wyświeżonych i wymytych, sposobią i 
gospodynie dla swych najbliższych wieczerzę 
z poświęcanych kiełbas, jajek i ciast. Dzwo­
ny kościelne głoszą: Zmartwychwstań jest! 
Alleluja!

J a k i p ogodę  będziem y m ie li w  k w ie tn iu ?
Co mćwl nasz astrom eteoroSog Fr. A. Prengel.

Miesiąc o  p o g o d z ie  s i ln ie j  z m ie n n e j  i  w ie tr z -  | t y c z n ie  p r z e d s ta w ia ją  s ię  d n i d n i o k o ło  4, 0,
Pną v,.™wiolem » !a£ • ciePlejszych ńni. i 15 i  23 k w ie t n ia ,  p r z y n o sz ą c  k a ta s t r o fy  wszel-

rl5v„„m- Prz®ciętnej temperatury ła -  j k ie g o  r o d z a ju . W pierwszej połowie miesiąca 
g y . Lhioamej lub zimno w końcu pierw- I liczne gwałtowne w y p a d k i , szczególnie w  k o -

szego tygodnia i około 20 kwietnia. Częste 
nocne przymrozki. Umiarkowane, około 4, 10, 
20 i 28 kwietnia przypuszczalnie w ię k s z e  o p a ­
d y  w  p o s ta c i  d e sz c z u , do którego mogą się do­
łączyć śnieg i grad.

Pod względem wpływów kosmicznych kry-

m u n ik a c j i ,  wywołane przeważnie przez nie­
uwagę lub zdenerwowanie urzędników i per- 
Sonalu.

Do lo tó w  n a d  o c e a n e m  nie nadają się dni 
od 3—11, 17—23 i 25—28 kwietnia

Z ja w is k a  a s tro n o m ic z n e  w  k w ie tn iu .
Szczątki komety z przed 2600 lat tako gwiazdy spadające.

JG) Niebo rozpoczyna już swą wiosnę. Gwiazdo­
zbiory, które przyświecały nam w ciągu długiej 
zimy, zapadają obecnie pod zachodni horyzont, 
a na ich miejsce, na wschodzie, -wynurzają się 
nowe, charakterystyczne dla wieczorów wiosen­
nych.

I tak: na zachodzie zbliża się do horyzontu naj- 
pękniejszy gwiazdozbiór nieba, Orjon, oraz Pies 
Wielki z najjaśniejszą gwiazdą firmamentu Sy- 
rjuszem. Na północo-wschodzie skłania się ku po­
ziomowi konstelacja Bjka, z jasnym Aldebara- 
nem, oraz z dwoma pięknemi gromadami gwiazd, j 
Plejadami i Hyadami. W ślad za niemi podaża- ' 
ją duże, jasne gwiazdy, KastoT i Polluks, naj­
jaśniejsze w gwiazdozbiorze Bliźniąt, a także Pies 1 
Mały z jasną gwiazdą pierwszej wielkości, Pro- ' 
cjonem. W zenicie ustawia się Lew Wielki z ja-1 
snym Regulusem. — Na południu wyłania się na ! 
krótko, widoczny na tle Drogi Mlecznej, kadłub 
Okrętu Argo, oraz zajmujący całą ćwiartkę wi­
dnokręgu, Wąż Wodny, czyli Hydra.

Na wschodzie coraz wyżej wznosi się wieczo­
rami gwiazdozbiór Panny, z jasną gwiazdą K io-; 
sem, oraz konstelacja Wolarza, z dominującym ! 
na wschodniem niebie Arkturusem. — Na pół­
nocy, jak zwykle, następuje tylko pewne prze­
grupowanie gwiazdozbiorów, przyczem Wielki 
Wóz coraz bardziej zbliża się do zenitu, zaś Kas- i

syjopeja do horyzontu. Droga Mleczna w wie­
czory kwietniowe przecina wschodnią połać nie- 
ba, w kierunku linji północ-południe. 
ł j '  planety widoczna jest jeszcze w pierwszej po­

łowie miesiąca, o zmroku ńa zachodniem niebie 
Wenus, jako Gwiazda Wieczorna, oraz na lewo’ 
od niej planeta Jowisz/Zmierzch zastaje Marsa 
w pobliżu zenitu. Zachodzi on dopiero po pół­
nocy. O tej samej mniej więcej porze, kiedy 
przypada zachód Marsa, pojawia się na wscho­
dzie Saturn i świeci do świtu.

10-go kwietnia o godz. ld-tej nastąpi na za- 
chodmem niebie konjukcja Księżyca z planetą 
Wenus. Podobne złączenie Księżyca, lecz z Mar­
sem, można będzie obserwować 15-go kwietna

*-yn“y, promieniujące z gwiazdozbioru Lutni, 
znajdującego się obecnie wieczorami tuż w po­
bliżu północnego horyzontu. Są to szczątki ko­
mety z r. 1861 (I), pojawiające się pod tą posta­
cią od r. 687 przed Chr., a więc od lat 2600.

Księżyc 2-go kwietnia będzie w ostatniej kwa­
drze 9-go na nowiu. 16-go osiągnie pierwszą 
kwadrę, 28-go zaś pełnię. Najdogodniejsze do 
obserwacji nocnego nieba będą wieczory w pierw­
szej połowie miesiąca.

J a k  u s u n ą ć  ś w ia t o w ą  g ł ó d  z ło t o ?
Międzynar, zagadnienia pieniężne w oświetlenia wiceprezesa Banku Polskiego

W  lodyńskiej „Review of Reviews“ z dnia 
15 b. m. znajdujemy sprawozdanie z angiel­
skiej książki „Gold and Central Banks" pió­
ra  p. Feliksa Młynarskiego, wiceprezesa Ban­
ku Polskiego.

Wiceprezes Banku Polskiego, p. M łynar­
ski, okazał się jednym z czołowych ekonomi­
stów świata — pisze „Review of Reviews‘‘. 
Jego „Gold and Central Banks" jest w s p a n la -  
te m  s iu d j u m , o p a r łe m  n a  ś c is t e m  i  s u m ie ń -  
n e m  a r g u m e n to w a n iu  i  j a s n o  n a p is a n e m .  
Ekonomiści będą się niem zachwycać, lecz dla 
pisma niefachowego szczegółowa analiza 
kwestyj i faktów, w niem omówionych, by­
łaby nie na miejscu. Praca ta  da się streścić, 
jak następuje:

I s t n ie j e  b r a k  z ło ta  i oprócz tego złoto nie- 
tyłko jest nierównomiernie rozdzielone, lecz 
n ie o d p o w ie d n i  z  n ie g o  ro b i s i ę  u ż y te k , wsku- 
te i czego o d b u d o w a  g o s p o d a r c z a  E u r c p y  je s t  
o p ó ź n io n a , jeśli nawet nie zagrożona.

Mamy nasze centra złota w stosunkach 
międzynarodowych, le c z  b r a k  j e s t  k o o r d y ­
n a c j i  m ię d z y  t e m i  d w o m a  s y s t e m a m i ,  co
przyczynia się do osłabienia sytuacji.

Czy we wszystkich okolicznościach z ło to

P. Młynarski jednak uważa, że k o o p e r a c ja
I mi * yJ n,y0łh - m a l 9c a  n a  c e lu  u r e g n -  

lo w a n ie  w a r t o ś c i  z ło t a  I u le p s z e n ie  c l e a r W n  
w  z ło c ie , j e s t  k w e s t  ją  n a g l ą f ą !  na co kładzie nacisk w swojej pracy. Pauzie

G d y b y  p ie n ią d z  p a p ie r o w y  o  s z tu c z n ie  r e ­
g u lo w a n e j  w a r to ś c i  stał się kiedyś koniecz-

‘“"""o
Jednocześnie k o o p e r a c ja  ta  p r z y c z y n i  s ie  

n a r o d a m i.0 s o l id a ™ ^  L i ę d z y
* * +

.Waga tych zagadnień podkreśloną została

CEGIELNIE
0AGH0WCZARNIE, SZAM0T0WNIE, 
SUSZNiE AUTOMATYCZNE, MŁYNY 
KULOWE, ŁAMACZE KAMIENI
Kosztorysy, odwiedziny inżynierów óozpłatnie.

RYSZARD RAUPAGH
KATOWICE, U L I C A  G L I W I C K A  L. «5

w artykule wstępnym „II. Kur. Codz.“ z 29 
m arca p. t. „Rewolucyjny krok w dziedzinie 
finansów międzynarodowych", w którym  
omówiono wysiłki międzynarodowe zaradze­
n ia światowemu głodowi złota.

Wielki Tydzień w Rzymie.
• Święta Wielkanocne są niesłychanie uroczyście 
obchodzone w całym Włoszech, a szczególnie w 
stolicy papieskiej w Rzymie.

Wielki Tydzień ma ogromnie rozległy i skompli­
kowany ceremonjal. W Wielki Czwartek rozpoczy­
na się o 4-tej popołudniu Ciemna Jutrznia z kolej- 
nem gaszeniem świec, jjoczem następuje u roczystość  
obm ycia ołtarza papieskiego w Bazylice św. Piotra. 
Ceremionji tej dokonuje arcybiskup tej Bazyliki 
kardynał Merry del T al. Następnie wystawia się 
na widok publiczny najświętsze i najstarsze reli­
kwie Kościoła, a mianowicie kaw ałek  drzew a z Krzy  
ża św ., chustę św . W eronik i i  odłam ek w łó c z n i,  
którą przebito bok Chrystusa Pana. Relikwie te 
są ukazywane z balkonu znajdującego się nad wiel­
ką statuą św. Woromiki dłuta Berniniego.

Groby urządzane we wszystkich kościołach ścią­
gają tłumy wiernych.. Arystokracja rzymska gro­
madzi rsię w Wielki Piątek w małym kościółku św. 
Teodora u stóp Palatynu, Wiele osób urządza w 
tym Rniu pielgrzymkę na Scala Santa — Ś w ięte  
Schody, które miały prowadzić niegdyś z domu Pi­
łata, a które obecnie znajdują się w obrębie ko­
ścioła św. Jana Laterańskiego. Schody te liczą 28 
stopni, na które wierni wchodzą na klęczkach.

Wielka Sobota jest już wstępem do uroczystości 
wielkanocnych. Odkrywa się zasłonięte przez czas 
Wielkiego Postu ołtarze i dokonuje chrztu nowona- 
wróconych. Rok rocznie odbywa się chrzest jednego  
żyda w  koście le  św . Jana Laterańskiego.

Szczególnie piękna jest ceremonja zaświecania 
Świętego Ognia pod portykiem kościoła św. Jama w 
Wielką Sobotę rano,

Wieczorem wszystkie dzwoiny kościołów rzym­
skich głoszą Zmartwychwstanie.

Organizacja ractin turystycznego
w  K r a k o w i e .

Inowacją w organizacji puchu autobusowego Pol­
skiego Związku Tu rys tycznego w Krakowie będzie 
budowa dworca autobusow ego, do której przystę­
puje Związek w pierwszych dniach kwietnia, a  
która będzie ukończoną do końca czerwca.

Dworzec autobusowy , stanie w rogu placu św. 
Ducha.

Drugą ważną akcją Pol. Związku Turystycznego 
jest w prow adzane System u kuponow ego przy zw ie ­
dzaniu  Krakowa. System kuponowy Pol. Zw. Tu- 
ryst. opiera się o pięć jednodniow ych program ów
zwiedzeniowych i wycieczkowych obejmujących 
zw ied zan ie  Krakowa z  W ieliczk ą , Ojcowa, Tatr i  
P ien in . Ten program rozbity został ma 99 ele- 
mentów-kuponów, a mianowicie: 1 1  kuponów ho­
telowych i kwaterowych, 4 kupony posiłkowe, 10 
samochodów, 5 autobusowych i 9 zwiedzeniowych.

Dla celów _ wycieczkowych będzie Związek dy­
sponował d ziesięciom a autobusam i, a  do oprowa­
dzania turystów 27 w yszk o lon ych  przew odnikam i, 
znającym i obce języki.

Jak będzie wyglądała chorągiew 
papieska?

Prasa rzymska donosi, iż komisja ceremonji Wa­
tykanu zajmuje się sprawą sztandaru  papieskiego  
Stworzone mają być w przyszłości 2 rodzaje cho­
rągwi papieskiej: jednia żó łto -b ia ła  z tiarą i  dw onu  
kluczam i w  polu  dla tych budynków, które podle­
gają suwerenności papieskiej i druga również biało* 
żó łta  ̂  bez tiary  i  k lu czy , przeznaczona dla tyci: 
gmachów, które korzystają tylko z prawa ekstery- 
torjalnosci.

Uczczenie pamięci marszałka Focha
Wdzięczna Francja postanowiła złączyć nieśmiet 

ną pamięć o marszałku Fochu z bohatersk im  wspo 
m niem am  jego syn a , porucznika Germaina Foch 
z i» l p. p„ poległego na polu  b itw y  w dniu 22-e

We wtorek, dnia 26 bm. o godz. 11 rano w te
Itohat % w. której szczątki doozesne Wielkieg 
Bohatera Francji, marszałka Focha, zlożortfe został
iaca m ad f pif - a. .odbyła się c*icha,J a w zrusza

ia na cmentarzu w Gorcy-Cussigń\ 
m 3f czvwa syn marszałka. Oto na zarza

się pretoktnTm?T1T aW wewT1“trznych Tardieu, uda 
t a m ? S  ' T raZ Z wszystkimii reprezentan

tej miejscowości oraz delegaci;
celem° ztożentomb-af'an<i6W na cmentarzyl
terskiego svmf Z T ^  kwiatów na grobie b°ha rsRiego syna bohaterskiego marszałka Focha.

Fala droiiiznu oaornio ftosfc

a r t k u Z  Ld°,-yjBki- We -^ F ^ k ic h  d\ia° S  
rosyhkfj^konW n?-6’ P̂ rZ^by' zwo}ały w ładz  li Udział ro '5 - ’!berr|.!alną. w której wzię

reprezentanci handlowych przedsie 
biorstw państwowych i Związkowych P S

■ C stwierdzono, że ceny artykułów

cz ó w  a oen v  m asła- sera  i tłu sz
a n o m a ln w W  iT *  °  30%1 Wskutek tyci 
robotn icza! 8tosU nków  nai 'v i^ e i cierp i ludnoś,

Uczestnicy narad wypowiedzieli eie za  iak  na!
sp rzed a ży  k artkow e  

h erb u .y , Goszczów ro ślin n y ch  i zw ierzęcy ch .
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Ujęcie szajki podpalaczy 
w W ejherowie.

Z- Gdyni donosi nasz korespondent (dz): Swego 
rodzaju swasację w Wejherowie i wogóle na wy­
brzeżu wywoiala sprawa zbrodniczego podpalenia  
kina >,Apollo“ i  u siłow an ia  w  tych  dniach podpale*
n ia  nowego k ina „Casino", którego właścicielem 
jest* hótelisla, p. L. Prusióski. «

O tych wypadkach donosiliśmy krótko, nadmie­
niając, że śledztwo energicznie się toczy. Docho­
dzenia. które obecnie zostały ukończone, dały wy­
nik niespodziewany.

Jako sprawców dokonania czynu podpalenia, 
ustalono Jana Jankowskiego, Antoniego Szachta i 
Antoniego Nagła. Jako podżegaczy, w łaściciela  
kina „Pałace" W ład ysław a  Jankow skiego i  jego 
żonę Mar ę. Wszyscy zostali odstawieni do dyspo­
zycji sędziego śledczego. Do zarzuconych im czy­
nów przyznał się.

R ozpaczliw e stosunki
w państwowem gimnazjum żeńskiem.

Jak nas inform ują państw, gimnazjum 
żeńskie w Krakowie p r a c u je  w  ja k  n a jg o r ­
s z y c h  w a r u n k a c h  h ig je n ic z n y c h .  Mimo, że 
wszelakiego rodzaju „komisje sanitarno-bu- 
dowlane" stwierdziły o p ła k a n y  s t a n  s t o s u n ­
k ó w  w  ty m ż e  g im n a z ju m  i komitety rodzi­
cielskie niejednokrotnie w sprawie tej od­
nosiły się do władz centralnych — dotych­
czas, jak się dowiadujemy, n ic  w  t y m  k ie ­
r u n k u  n ie  u c z y n io n o .

Przedewszystkiem dokuczliwem są :  brak 
podwórza i  c ia s n o t a ,  z  p o w o d a  k tó r e ]  14 k la s  
p o b ie r a  n a u k ę  p o p o łu d n io w ą  — 500 d z ie c i  
b ie g n ie  o  1 3 Ki b e z  o b ia d u , lub tylko z  n a ­
m ia s t k ą  o b ia d u , b o  n a d z ó r  d o m o w y  n ie z a w -  
s z e  m a  c z a s  g o  p r z y g o to w a ć , d o  s z k o ły  aby
0  g o d z . 19 w  s t a n ie  n a jw y ż s z e g o  w y c z e r p a n ia  
wracać do domu.

N astępstwa podobnego rtanu  rzeczy są 
s t r a s z n e .  Stwierdzono w oddz. popołudnio­
wym w 36% złe o d ż y w ia n ie  s i ę ,  w rannych 
w 15%, a n e m ja  i  g r u ź l ic a  d z ie s ią t k u j ą  m ło ­
d z ie ż . Stwierdzono w oddział, popoł. 42%  
a n e m j i  w y ż s z e g o  s t o p n ia ,  50%  o b r z ę k u  g r u ­
c z o łó w  (w  r a n n y c h  34% ), 11% g r u ź l ic y  p łu c
1 k o ś c i  (w  r a n n y c h  3 .6), k r ó tk o w z r o c z n o ś c i  
30%  (w  r a n n y c h l9 .8 % ).

Statystyka p r z e r a ż a ją c a .  Rzeczą kompe­
tentnych czynników jest, aby ja k  n a jr y c h le j  
p r z y s t ą p i ły  d o  b u d o w y  o d p o w ie d n ie g o  g m a ­
c h u  d la  t e g o ż  g im n a z ju m , odpowiadającego 
tak względom h ig je n ic z n y m  ja k  i  s a n i t a r ­
n y m . Spodziewać się należy, że zabiegi czy­
nione w tym kierunku od kilku lat przez 
Kolo rodzicielskie przy tem gimnazjum 
znajdą nareszcie u  władz centralnych nale­
żyte zrozumienie.

-0§0-

WIELKANOCNE DZWONY BIJĄ.
N a A lleju ja  biją dzw ony

w słoneczne, wńełkanocne rano; 
po tężnym  rytnem  d iw ięk  się wiąże

z dźw iękiem , w  radością pieśń rozgraną.
„Niech pochwalony będzie C hrystus!"—

na wichru skrzydłach, w  św iata strony, 
płom iennie jasną pieśń bijące —  

na Allelują niosą dzw ony.

K a żd y  dźw ięk  dzw onu grzmi i huczy, 
ja k  gdyby w  serca ich zaklęto, 

w yollnzym ia lą  a gromową
pieśń na  to  w ie lk ie , Boże święto, 

i i  zda się, źe za każdym  dźw iękiem , 
gdy w niebo niesie się... do góry. 

z  dzw onów  w ylata rozśpiew any  
aniołów hufiec srebrno-pióry!—

1 lecą, hej, daleko lecą,
d źw ięki weselem gorejące, 

gdzie na kopule nieba plonie
w  pożarach św itu w iosny słońce -  

„Niech C hrystus będzie pochwalony!",..
„Niech będzie C hrystus uwielbiony!"..

'śpiewają w Zm artw ychw stania rano 
rozkołysane pieśnią dzw ony—

Marceli Stiel.

W e s o ł e g o  A l l e l u j a !
W  nadchodzącym  dniu św iąt Zm artw ychw sta­

nia Pańskiego  — w dniu jedenastej W ielk ie j 
N ocy od czasu zm artw ychw stania Polski — 
w szystk im  naszym  C zy te ln ik o m P rzy ja c io ło m , 
K orespondentom  i W spółpracow nikom  i W szyst­
kim , do których  dotrze ten św iąteczny numer 
„Ilustrowanego K uryera Codziennego", zasyła­
m y  najserdeczniejsze życzen ia  W esołych Świąt!

MUZYKA KOŚCIELNA. W kościele Najśw. Marjl 
Panny w Wielką Sobotę Rezurekcja o goda. 7.30 wie­
czorem. Po procesji „M atntinum ” 1 „Te Deurn" xe 
współudziałem chóru „Hasło**. W wielkę niedaielę o 
godz. 10 suma pontyfikalna. którą celebrować będade 
ks. inf. dr Kalinowski, w czasie której karanie wy­
głosi ks prof. dr Jan  Dąbrowski. Podczas snmy 
chór „Hasło" pod kier. p. Stefana Profioa wykona 
„Mszę" Nieon Cberona ora® pieśni Wielkanocne. 
Podczas mszy św. o godz. 12-tej p. Tadensz K ochanki 
odegra na wiolonczeli szereg otworów religijnych. 
Przy orgarnie p. St. Profic.

W bazylice OO. Franciszkanów w W ielką Sobotę 
o godz. 7.30 rano poświęcenie ognia, paschałn. po 
ozem msza św.. o godz. 7 wieczór Rezurekcja. Chór 
Cecvljańeki wykona: Gloria Tibi T rin itas 1 Te Denm 
o  Rizzi*ego. W W ielką Niedzielę 1 Poniedziałek o 
godz. 10 suma: Propria gregoriańskie i tnissae Vitta 
t  Hallera. O godiz. 12 podczas cichej mszy św. unor 
Coeyliański męski ł mieszany wykona m otteeła ró­
żnych autorów. ■

W kościele księży Pijarów  w niedzielę, dniei 81 bm 
podczas nroczystej snmy o godz. 10 Czesław Mnsrań 
ski odegra na skrzypcach ntwory Rtd.inga. Rafa 1 
Schumana. Przy organach prof- M. Swlerzyńskl. W 
poniedziałek, dnia 1 kwietnia podczas uroczystej 
sumy o godz 10 5 pnłk saperów odegna szereg ntwo-

T°W pierwsze święto WiełlMejnocy w kościele OO. Do 
minikanów podczas mszy o godz. 11.30 wykona chór 
Lutni krak. mszę uroczystą młodego kompozytora 
Konrada Koniora, oraz Terra trem uit -  G ittiera * 
tow sekstetu 1 organów pod kierunkiem prof. F r 
Koniora. Przy organach antor; w dm gie zaś święto 
wykona kwintet solowy Offertorium — Dlabellego 1 
Wesoły nam dzień -  Sarzyńskiego.

Dnia 31 bm. i 1 kwietnia w kościele Bożego Oiała 
na wotvwie odegrają ntwory religijne Mozarta. Bee 
thovena. Handla i LabocctWego pp. W iktor Wilozyń 
ski skrzypce, prof. Kazimierz Beniowski organ.

K IN O TEA TR  „W A R S Z A W A " Stradom  15, te le fon  N r. 2911.
Dziś największa premiera sezonu, o której cały Kraków mówić będzie!
Najwspanialsze nieporównane arcydzieło przewyższające wszystko co się dotąd widziało!

W A L K A  O  Z Ł O T Y  R Ó G
itflNARn i 1 „,ym f m 3 a , mi{0Śe,i na, ‘L® przepot! ! ,1/ych s“ zyt6w alpejskich. -  Reżyserowali słynni twórcy „Monte Santo". MARIO
Pl i  a i R i v i  .! MALASOMMA. -  w  głównych rolach znani artyści wytworna „Ufy": przepiękna i porywająca żywiołowym temperamentem MAR 

ich n tld tr '  tragikomicznych PAWEŁ GRAETZ GLIVORD MC LAGLENoraz najsłynniejsi alpiniści LOIS TRENKER i Jan
k ?  h ,ik 7  ? !  ■! r  r  M , le) r , , ą . nle, miał; Przecudne fascynujące zdjęcia górskiej przyrody, nieinające sobie równych!

itidaktytów - Z Dowo^ wtelkifi w a r t k i  a r tv t ^ W*m-P m Jw ic e ie m . -  Ną brzegu przepaści. _  24 godzin nad otchłanią. -  Groty lodowych stalaktytów. L powodu wielkiej wartości artystycznej uprasizamy o przybywanie na początki seansów. Początek w dnie świąteczni o godz. 3 przy
pe }n e j orkisstrz©

-sensacja artystyczna i sportowa. Jakiej Kraków dotąd nie miał! *  Przecudne, fascynujące zdjęcia górskie] przyrody, niemające sobie równych!

W i s ł a  p o d  W a r s z a w c e  w ą g l a ł a .

Widok na szosę Warszawa—Jabłonna, zalaną przez Wisłę.

N i e b e z p i e c z e ń s t w o  p o w o d z i
w Małopolsce Wschodniej mija.

Ze Lwowa donosi (C): N ieb ezp ieczeń stw o  po­
w od zi rzek  górsk ich  w e  W schod n iej M ałopol­
sc e  m aleje z każdym  dniem . Wedle wiadomości 
z województwa stanisławowskiego p ochód kry 
na Oporze w  S tryju , Ł om n icy  obu B ystrzycach , 
P ru cie  i C zerem oszu  sk o ń czy ł s ię  i rzek i te  są  
praw ie w oln e od lodów .

L od y na D n iestrze  ru szy ły  n a  ca łej lln ji z w y ­

jątkiem powiatu żydaczowskiego, gdzie z powo­
du niskiego stanu wody lody nie mogą spłynąć.

W  p ow iatach  stan isław ow sk im , tlum ackim  
i horodeńskitn  D niestr n ie zagraża żadnem n ie­
bezpieczeństwem. W powiecie K ału sz  I R oha­
tyn  kra na D niestrze p łyn ie , a n ie liczn e zatory  
są  rozsadzane przez pionierów. Ludność kilku 
zagrożonych gmin ewakuowano. .

NUM ER W IE L K A N O C N Y  „I. K . C.“ wraz z 
Kurjerem Literacko-naukowym zawiera 56 stron 
druku. Nadto do numeru dołączony jest Dodatek 
ilustrowany fotograficznie. Winietę tytułową ma­
lował art.-mal. A. Żmuda.

N A S T Ę P N Y  NUM ER „IL U ST R . K U R Y E R A  
CODZ.“  wyjdzie we wtorek zrana.

 0------
O S O B I S T E .

(s) MIN. KO M UNIK ACJI KwHN przejeżdżał 
przez Kraków w dniu wczorajszym w godzinach 
porannych z  Warszawy na pobyt świąteczny do 
Zakopanego.

(s) U  GROBU PA Ń SK IE G O . Już od godziny 11 
rano zaczęła się wczoraj masowa pielgrzymka 
wiernych do bożych grobów, co  nadało miastu 
odrębny charakter. Pobożna pielgrzymka po świą­
tyniach spowodowała wszędzie ruch niezwykły, 
ale nie ten codzienny, gwarny i zgiełkliwy.’ lecz 
dostojny, poważny a cichy. Każdy kroczył, su 
nął powoli, w skupieniu,’ t  powagą wkraczał w 
progi świątyń, dążąc do symbolicznego grobu 
Zbawiciela. Groby takie same, jak w roku ubie­
głym — wogóle jak zawsze co  roku — w powo­
dzi śnieżnych kwiatów tonące, w  strumieniach 
światła skąpane, robiące na każdym głębokie 
wrażenie.
‘Trudnoby było pewnemu wybranemu grobowi 

przyznać palmę pierwszeństwa. Czy to bowiem 
grób w kościele Marjackim, czy w katedrze, czy 
u 00. Reformatów, czy u Kapucynów, czy u Do­
minikanów, czy u św. Piotra, czy u XX. Misjo­
narzy. czy u SS. Nazaretanek lub u SS. Szarytek 
na Warszawskiej — czy skromny, czy olśniewa­
jący przepychem, musi zawsze każdego piękno­
ścią ująć i każdemu się podobać.

A przed grobami u których — w wielu świą­
tyniach. jak np. w kościele Marjackim, św. Pio­
tra. Karmelitów na Piasku i t. d. — pełni wartę 
honorową wojsko — tłumy, wciąt napływające, 
wciąż rosnące.

(s) Z RUCHU PR ZEDŚW IĄTECZNEG O . W czo  
raj przypadł ostatni targ przed świętami. Na 
wszystkich placach targowych panował od rana 
ruch niezwykły, szczególnie w Rynku Głównym, 
gdzie sprzedawano nabiał, mimo. te  ruch był
znaczny, nie był to targ taki, jakie bywały po 
inne lata lub w czasach przed 
jajko płacono od 19 gr„ za klg.

Zaprze
klg. masła kuchenne­

go" 7 zł., za kilogram sera 2 zŁ Rzesze podmiej­
skiej ludności cisnęły się do kramów z szynka­
mi i kiełbasami. Wielki popyt był takie na ba 
ranki gipsowe i sztuczne kwiaty. Również w ma­
sarniach i w sklepach z wyrobami cukrowymi 
zauważyć można było dość wielką liczbę kupują 
cych. Ożywiony ruch panował na mieście do póź­
nych godzin wieczornych.

(s) RUCH ŚW IĄ TEC Z N Y  N A  DW ORCU KO­
LEJOW YM. Biura kasowe krakowskiego dwor 
ca okręgowego oblęgane są przez wyjeżdżającą 
publiczność z  K rakow a. Pociągi, zw ła szcza  w

kierunku Zakopanego, odchodzą przepełnione. 
Wśród odjeżdżających przeważają osoby wojsko­
we, które wyjeżdżają na święta do swych rodzin 
i znajomych.

(*) EMAUS I R Ę K A W K A . Wśród licznych tra- 
dycyj. jakie posiada Kraków, dwie ze świętem 
Zmartwychwstania są związane: Emaus i Rękaw­
ka. Cóż sprowadza te niezliczone rzesze Krako­
wian na Zwierzyniec w poniedziałek wielkanoc­
ny, i to zarówno w dzień pogodny, jak w deszcz? 
Oto stara, odwieczna tradycja... Zda się, jakby 
każdy mieszkaniec Krakowa miał już we krwi 
pietyzm dla wiekowego obyczaju. Ze zwyczaj 
gromadnego dążenia w drugie święto Wielkiej- 
nocy jest bardzo, bardzo dawny, można wnosić 
z daty założenia tego kościółka r. 1163, w którym 
to roku wybudował go Jaxa z Miechowa herbu 
Gryf.

Drugim tradycyjnym obchodem krakowskim 
na Wielkanoc jest „Rękawka", odbywająca się 
nazajutrz po drugiem święcie Wielkanocy na 
Krzemionkach w Podgórzu pod kopcem .^Kra­
kusa". Od kilkunastu lat uroczystość „Rękaw­
ki" zmieniła swój charakter i prastara tradycja 
została grubo zmodernizowana.

UROCZYSTOŚCI ŚWIĄTECZNE W RADJOSTACJI 
KRAKOW SKIEJ raczną ale w sobotę transm isję re­
zurekcyjnych dźwięków dzwonów Zygmunt* o godz. 
18.15.

W niedzielę, w pierwsze święto wielkanocne, pro­
gram własny krakowski zapowiada wesoła audycję 
dla dzieci 1 młodzieży: „W krainie pierników”, •  na 
stępnie o godz. 17.30 sradjofonieowany fragm ent « 
powieśai Sienkiewicza „Ogniem 1 mieczem” : „Pan
Zagłoba na weselu" w wykonaniu zespóln dramat. P. 
R. i zespołn iinstmm.-wioftalnego prof. St. Bursy. Słu­
chowisko to w radjoforaizaeji red. L. Szczepańskiego 
zostało bardzo żyazłiwie przyjęte przez radjoslaeha- 
ozy i zostanie obecnie na liczne żądania powtórzone.

W poniedziałek, w drugie święto Wielkanocne, w 
dzień 1 kwietnia stacja krakowska bierze udział 
zbiorowy w audycji wszystkich stacyj polskich.

A K C JA  S K Ł A D K O W A  N A  F U N D U S Z  D Y S­
P O Z Y C Y JN Y  M . S . W O J S K . Dnia 27 b m . od­
było się pod przewodnictwem wicew. K. Du­
cha, prez. „Federacji" — posiedzenie organi­
zacyjne woj. Komitetu zbiórki na rzecz fun­
duszu dyspozycyjnego min. spraw wojsk. — 
Wojew. Komitet zbiórki wzywa członków „ F e ­
deracji”. polskich związków obrońców ojczy­
zny i wszystkich b. żołnierzy do opodatkowa­
nia się na cel tego funduszu. W poszczegól­
nych powiatach mają być utworzone powiato­
we i lokalne Komitety zbiórki, podporządko­
wane Komitetowi wojewódzkiemu. W  skład 
komitetów, poza członkami „Federacji" — po­
winni wejść przedstawiciele miejscowego 
społeczeństwa. Akcja musi objąć Jak najszer­
sze koła i powinna być wyrazem głośnego 
protestu żołnierzy i obywateli Rzeczypospoli­
tej przeciwko skreśleniu funduszu dyspozy­
cyjnego Marszałka Piłsudskiego, przeznaczo­
nego na zwalczanie najgroźniejszego wroga 
niepodległości, jakim jest szeroko rozgałęzio­
ne u nas szpiegostwo, zmierzające do osłabie­
nia siły i spoistości państwa.

URUCHOMIENIE LINIJ AUTOBUSOWYCH.
Po trzemiesięcznej przerwie z powodu tegorocz­
nych zasp śnieżnych, zostały obecnie przez Pol­
ski Związek Turystyczny uruchomione następu­
jące linje autobusowe z dawnym rozkładem jaz­
dy: Kraków—Miechów—Jędrzejów—Kielce, Kra­
ków—Czernichów, Kraków—Proszowice, Krai­
ków—Słomniki, Kraków—Miechów, Kraków— 
Wawrzeńczyce, Kraków—Zakliczyn, Kraków— 
Wolbrom—Zawiercie, Kraków—Brzesko—Czchów 
—Nowy Sącz. Uruchomienie reszty iinij nastąpi 
w najbliższych dniach.

Z W O L N IE N IE  Z A R E S Z T U  ŚLEDCZEGO. 
Przed kilku dniami donosiliśmy, -że władze 
krakowskie wpadły na ślad nadużyć przy po­
borze wojskowym w Krakowie, w związku z 
czem aresztowano i przekazano do dyspozycji 
sądu okr. karnego w Krakowie, em. pułk. le­
karza dra Glasera oraz dwóch koncypientów 
adwokackich, a to dr. Edwarda Herzoga i dra 
Szymona Bernsteina.

Obecnie dowiadujemy się, że wszyscy w  
tych dniach zostali z aresztu śledczego wy­
puszczeni na wolność. Dochodzenia jednak 
sąd prowadzi dalej.

„AUDYCJA TYLKO DLA DOROSŁYCH". W ponie­
działek, w drugie święto Wielkiej nocy w et ud jo ra ­
diostacji krakowskiej kilka wybitnych sił artystycz­
nych wykona progra.ni, którego rodzaj określa już 
sam tytuł. Interesująca ta audycja zacznie eię pun­
ktualnie o godz. 21 i wypełni 30 minut.

KOGO OSADZONO NA ŚWIĘTA POD „TELEGRA- 
FEM“ ? Policja osadziła w aresztach pod „Telegra­
fem" ^Władysława Kozłowskiego, lat 16 za kradzież 
worka ze sianem, z wozu w ulicy Starowiślnej, A- 
braham a Mellera, lat 24 za kradzież skórek cielęcych, 
wartości 300 zł. na szkodę Leopolda Rolnickiego, An­
nę Lejczak lat 17 za kradzież kieszbnkową 50 zl. na 
szkodę Henryka Płatka .Józefa Błaszkiewicza lat 23 
za kradzież portmonetki na szkodę Anny Rasockiej, 
Józefa Jaworskiego za oszustwo, Franciszka Cieślika 
lat 38 za usiiowaną kradzież kieszonkową, wreszcie 
Marję Dutkiewicz lat 26 za podobną kradzież.

CZYJE DZIECKO? Na plantach opodal Seminarium 
duchownego znaleziono dziecko płci męskiej, około 
2 miesiące. Dziecko umieszczono w Żłóbku.

NIEBEZPIECZNY „BARAN". Policja aresztowała 
Stanisława Barana, niebezpiecznego złodzieja mie­
szkaniowego, lat 28, poszukiwanego ra  szereg kra­
dzieży mieszkaniowych, dokonanych na terenie Kra­
kowa.

PRZEDŚWIĄTECZNA OFENZYWA ZŁODZIEL 
Annie Bosner skradła zamieszkała u niej Anna K ru­
pa bieliznę, wartości 150 zł i zbiegła, nieznani spraw­
cy dostali się do masarni Józefa Zielonkiewicza i 
skradli wędliny nieustalonej dotychczas wartości, E- 
wie Hassenlauf skradła słnżąca Aniela Mleko kwotę 
100 zł., którą otrzymała na zakupy świąteczne. Annie 
Grtinfeld jakiś rzezimieszek skradł w drodze z dwor­
ca kolejowego do domu portfel, zawierający 40 marek 
niem., 4 dolary i sznur pereł, ogólnej wartości 3.000 
marek niem.

OBŁAW’A POLICYJNA. W dniu 28 bm. w godzi­
nach wieczornych przeprowadzona została na terenie 
Krakowa i peryferiach miasta obława policyjna, w 
czasie której doprowadzono do poszczególnych komi­
sariatów  80 osób. Z tego aresztowano 33 osoby za ró­
żne przestępstwa i kradzieże. 10 osób doniesiono za 
przekroczenie przepisów adm inistracyjnych. Resztę 
osób po stwierdzeniu tożsamości wypuszczono na 
wolność.

Wczoraj zaś w godzinach porannych przeprowa­
dzono obławę w rejonie IV. komisarjatn P. P„ w 
czasie której przytrzymano 22 osoby, z czego areszto­
wano 6 za kradzież, włóczęgostwo i żebraninę.

Z  K R A J U .
(O POD ZARZUTEM OSZUSTW’A. Na skutek do­

niesienia kilku przemysłowców aresztowano we Lwo- 
wie taż. domen * lasów Tadeusza Sobolewskiego pod 
zarzutem oszustwa. Przesłuchany przez sędziego śled­
czego taż. Sobolewski wyparł się jakiejkolwiek winy 
i zaprzeczył. Jakoby z poszkodowanemu firmami za­
wiera! jakiekolwiek transakcje, przyczem wyraził 
przypuszczenie, te  ktoś podszył się pod jego nazwł- 
efto l zajmowane stanowisko. Inż. Sobolewskiego wy­
poszczono na wolną stopę. Niemniej jednak śledztwo 
trwa w dalszym d ag a .

(p) SCHWYTANIE DEFRAUDANTA. Edward Sos 
kolowski, były sekretarz m agistratu miasta Ołyki — 
który przed tygodniem dopuściwszy się defraudacji 
12 tysięcy złotych na szkodę m iasta — zbiegł, został 
schwytany przei organa łuckiej policji śledczej. So­
kołowski został osadzony w wiezieniu. Dochodzenia 
prowadzą: Wołyński Urząd Samorządowy w sprawi* 
sprawdzań rachunków i ksiąg kasowych, oraz polis 
e ja  śledcza.

( AW)  FAŁSZERZE PRZEKAZÓW POCZTOWYCH.
W tych dniach do agencji pocztowej w' Golonogu na­
desłano rzekomo z Radomska 16 przekazów poczto­
wych na łączna sumę 3.106 zl., opiewających na na­
zwisko Stanisława Maja. Gdy po odbiór pieniędzy 
zgłosił się rzekomy Maj, kierownik agencji, któremu 
przekazy wydały się podejrzane, kara! mu przyjść za 
dwa dni, a w międzyczasie porozumiał się z urzędem 
pocztowym w Radomsku, skąd otrzymał odpowiedź, 
te  przekazów takich nie przesyłano Zawiadomiona o 
oszustwie policja przeprowadziła dochodzenie i ujęła 
fałszerzy, któremi sa W ładysław Kizioł. Stefan Kon- 
klewico i Eugenjus® Grnszka. Aresztowani przyznali 
się do winy. oświadczając, że pieczęcie I podpisy pod­
robili I przełkaz oddali do wagonn pocztowego, jako 
spóżnona pocztę. Aresztowanych przekazano sędzie­
mu śledczemu.

Z E  Ś W I A T A .
P IĘ K N Y  G E S T  M A R S Z A Ł K O W E J  FOCHO *  

W E J . Prasa paryska podaje wiadomość o 
pięknym geście wdowy po Marszałku Fochu. 
Oto w dzień pogrzebu swego męża w rannych 
godzinach kazała ona złożyć na Grobie Nie­
znanego Żołnierza wszystkie wieńca, przysła* 
ne przez najrozmaitsze stowrazyszenia I 
i związki do pałacyku Marsz. Focha przy rue 
d a  Grenella.
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P R Z E C IW  Ł U P IE Ż O W I 
i W YPADANIU W ŁOSÓW

l W IE N IE C  Z M A K Ó W  L A D Y  H A IG . Wdo
\va po wielkim żołnierzu angielskim, lady 
Haig, kierująca warsztatami w Edynburgu, 
w których inwalidzi wojenni fabrykują sztu­
czne maki, sprzedawane w Anglji na cele b. 
kombatantów, kazała zrobić olbrzymich roz­
miarów wieniec z tych maków i wysłała go 
do stóp trumny marsz. Focha z następującym 
napisem: „Wyrazy hołdu towarzyszowi mego 
męża“.

LICYTACJA KRÓLEWSKIEJ WILLI. W mie­
siącu kwietniu odbędzie się litacja pięknej willi, 
położonej pomiędzy Kopenhagą a Elsinore, któ­
ra była własnością królowej angielskiej Alek­
sandry i jej siostry, carowej wdowy rosyjskiej, 
zmarłej przed rokiem w Kopenhadze.

Willa „Hvidoere“ jest przepełniona antyczny­
mi meblami i dziełami sztuki, które namiętnie 
kolekcjonowała królowa Aleksandra. Licytacja 
rozpocznie się 9-go kwietnia.

12-LETNI CHŁOPIEC ZASTRZELIŁ OJCA. 
Okropna scena walki na śmierć i życie między 
ojcem a 12-letnim synem, rozegrała się w do­
mu Nicoletti’ego w Chicago. Wróciwszy do 
domu w stanie nietrzeźwym, wpadł on w 
gniew, gdy dowiedział się, że syna niema w do­
mu. W chwili, gdy młody Charles wszedł do 
mieszkania, ojciec rzucił się ku niemu i chwy­
ciwszy za gardło, począł otwierać nóż, którym 
zamierzał zadać chłopcu cios. Charles wyrwał 
się z rąk szaleńca, uciekł do sypialni, gdzie wy­
szukał rewolwer ojca i kiedy ten wbiegł z no­
żem w ręku, chłopiec dał doń 4 strzały, które- 
mi trafiony dwukrotnie w serce, padł trupem 
na miejscu.

BIBLJOTEKI AMERYKAŃSKIE NA USŁU­
GACH EMIGRANTÓW POLSKICH. Dyrekcja pu­
blicznych czytelni w Buffalo stwierdza, iż liczba 
emigrantów polskich, korzystających z publicz- j 
mych czytelń i bibłjotek, wzrasta stale bardzo wy- | 
datnie. Jedna z sekcyj bibljoteki publicznej w 
Buffalo, przeznaczona prawie wyłącznie dla czy- i 
tętników polskich, wypożyczyła w ciągu roku u- j 
biegłego 92.570 książek w tych 86.352 książek ! 
angielskich, a 6218 polskich. Wypada podkreślić, ! 
że poza tą bibljoteka publiczną miasto Buffalo 
posiada kilka innych bibłjotek polskich, kierowa­
nych przez miejscowe organizacje polskie.
l  0------

Obraz Polski współczesnej
kształtuje się już na terenach P.W .K. w Poznaniu.

Ożywcze promienie słońca, wyparłszy 
mroźne tchnienie ciężkiej tegorocznej zimy, 
pozwoliły niezmordowanemu biegowi prac 
przygotowawczych na terenach Powszechnej 
Wystawy Krajowej nadać tempo przyspie­
szone. Na każdym odcinku terenów PWK 
ofiarna praca ludzka kształtuje i wykańcza 
rozpoczęte dzieło i z dnia na dzień ogólny 
obraz Wystawy rysuje się coraz wyraźniej- 
szemi konturam i gmachów wystawowych 
pawilonów, dróg itp. urządzeń technicznych.

Wraz z zewnętrznym wyglądem Wystawy 
coraz szybciej nabierają kształtów jej ramy 
wewnętrzne. Pawilony wystawowe zapeł­
niają się w żywem tempie eksponatami.

Do dnia 27 marca rb. dowieziono już około 
60 wagonów eksponatów, wagi blisko 
600 tys. kg. — Są to głównie objekty większej 
wagi i rozmiarów, objęte najwcześniejszym 
terminem przywozu, eksponaty ciężkiego 
przemysłu. Wystarczy nadmienić, że dwa 
z eksponatów Huty Bankowej — wał korbo­
wy i walec — ważą 15 tys. kg. Nie mniejszej 
wagi są objekty wystawowe innych wielkich

hut śląskich, kotły parowe f-my Cegielski, 
Stoczni Gdańskiej etc. . .

Dotychczas eksponatami zapełniają się: 
hala ciężkiego przemysłu, hala maszyn rol­
niczych, wieża górnośląska, pawilony prze­
mysłu metalowego, chemicznego, a nawet 
nieobjęte jeszcze t.erminem wpływu hala włó­
kiennicza i spożywcza.

Ł ó d ź  p r z o d u je  d o b r y m  p r z y k ła d e m  w s z y s t ­
kim w y s ta w c o m . Wspomnieć należy, że 
pierwszy eksponat jaki stanął na terenie 
Wystawy należy do Łodzi. Tak samo prze­
mysł włókienniczy, którego obowiązkiem jest 
nadsyłać eksponaty dopiero w terminie od 
5 do' 30 kwietnia, już dzisiaj zapełnia swoje 
stoiska, w wielkiej hali włókienniczej. Firniy 
Scheibler i Grohman, Poznański i Hoff- 
richter nadesłały już swoje eksponaty i bu­
dują stoiska, aby najdokładniej i estetycz­
nie rozwiązać stronę dekoratywną swego 
działu. , ,

W ślad za temi działami nadchodzą e k s ­
p o n a ty  d o  g m a c h u  w y s t a w y  z b io r o w e j  R zą d u . 
Nawet „Pałac Sztuki" notuje już napływ 
arcydzieł.

KREM MYDŁO

AW-UHEMKV.

Zimn.lorki, ciocia Zimińska, Walaszek Lawiński, ku­
zynek Tom i szalony wisielec Dymsza, co Sie sam na­
rodził, bo go nikt nie płodził.

Wiele było momentów w tym Jubileuszu rzewnych, 
wiele radośnie podniosłych, lecz najwięcej c y < 
sołyeh. Takie jest już przeznaczenie tego teatru , Któ­
remu życzymy dalszych wesołych jubileuszów.

Wl. M art.

S m o ln y  lo s  p ię k n o ś c i  Ś w ia t o w y c h
przybyłych do Stanów Zjednoczonych.

N lęd zu  n iem i U yln  „miss Połonin" — p. Smolińska.

K O R Z Y S T N IE  I  N A  D O G O D N Y C H  W A -  
R U N K A C H . Pierścionki zaręczynowe srebro 
stołowe wyprawowe, oraz wszelką biżuterję 
złotą z prawdziwemi kamieniami. Zegarki 
z najlepszych fabryk szwajcarskich jak: Pa­
tek Philippe, Ulysse Nardin, Schaffhausen, 
Longines, Zenith, Omega, Etarna, Movado, Iłe- 
cord, Watch, Optima i wiele innych, sprzeda­
je najtaniej J ó z e f  C y a n k ie w ic z , K r a k ó w , S ła w  
k o w s k a  L . 1.

K u p u ję  złoto, srebro, brylanty, perły i pła­
ci najwyższą wartość. 1370k

OKAZYJNIE 3 KASETY SREBRA stołowego za­
raz do sprzedania w firmie Józefa Cyankiew icza, 
Kraków, Sławkowska 1. 1571k

 0------
PRZY PRZECZULENIU, bólach głowy, bezsen­

ności, ospałości, przygnębieniu, uczuciu strachu 
posiadamy w naturalnej wodzie gorzkiej Francisz­
ka-Józefa niezawodny środek domowy do usunięcia 
wszelkich zaburzeń przewodu pokarmowego w kia- 
źdym jego odcinku. Powagi lekarskie przyznają, 
iż nawet u ludzi w starszym wieku woda Franołsz- 
ka-Józefa działa niezawodnie. Żądać w aptekach 
ł  drogerjach. 152 lk

 0------
JUŻ NADESZŁY najświeższe wiosenne modele 

płaszczy i sukien damskich do firmy Ewa Szancer, 
Kraków, Fiorjańska 55. 1307k

 -0------
BLUZKI I SPÓDNICE wszelkiego rodzaju w każ­

dej wielkości nadeszły i sprzedaje najtaniej tylko 
MAGAZYN NOWOŚCI, Kraków, Fiorjańska 28.

i, 1345k
— o------

I  N A  WIOSNĘ POLECA

i500 najnowszych modeli wszelkiego rodzaju obu­
wia. — Wybór bezsprzecznie bajeczny. — Ceny 
nadzwyczaj niskie i to nia zasadzie „Wielki obrót, 
mały zysk", 1572k

i .  m m i  Grodzka 5
POLECA: ROK ZAŁÓŻ. 187 8 .

Materjały wełniane, jedwabne, Georgette’y itp. 
w b. wielkim wyborze, i4iok Ulgi w spłatach.

P o d z ię k o w a n ie .
JWPANU PUŁKOWNIKOWI DROWI TADEUSZOWI 

SOKOŁOWSKIEMU
St. Ordynatorowi Oddziału chirurgicznego 

8 Szpitala Okręgowego w Toruniu, 
za uratowanie mi życia, przez natychmiastowe, tra f ­
ne rozpoznanie choroby, bezzwłoczne przeprowadze­
nie koniecznej operacji wśród najcięższych waa-un 
ków i nadzwyczaj um iejętną i sumienną opiekę le 
karską po operacji,

JWPANIT PODPUŁKOWNIKOWI 
DROWI ARNOLDOWI FELICKIEMU 

Komendantowi 8 Okręgowego Szpitala w Toruniu i 
JWPANU KAPITANOWI 

DROWI SZCZEPANOWI WACKOWI 
Asystentowi Oddziału chirurgicznego tegoż szpitala, 
za troskliwą opiekę lekarską w czasie choroby oraz 

JWPANU DROWI WŁADYSŁAWOWI 
GOŁAWSKIEMU 

lekarzowi w Toruniu 
za pełne poświęcenia udzielenie pierwszej pomocy 
składam na tej drodze z głębi serca płynące podzię­
kowanie.

(—) W alerian Zapała
naczelnik W ydziału Administracyjnego 

156tk Pomorskiego Urzędu Wojewódzkiego.

Jak donosi nowojorski „Nowy Świat", kon- 
Sulowie szeregu państw europejskich rozpo­
częli starania, by w y d o s ta ć  „z z a s ta w u 11 k i l ­
k a d z ie s ią t  p ię k n o ś c i  ś w ia to w y c h , które, jak 
to swego czasu donosiliśmy, przybyły do Sta­
nów Zjednoczonych, a obecnie znajdują się w 
kłopotliwem położeniu w małych miastecz­
kach w stanach: Ohio, Kentucky, Pennsylwa- 
nja i West Virginja. Wchodziły one w skład 
zespołu artystycznego, występującego pod fir­
mą „International Beauty Tours, Inc". Orga­
nizacja ta jednak rozpadła się w ostatnich 
czasach. Wśród 40 artystek, należących do 
imprezy, były również: „ M iss  P o lo n ja 11 —
S m o liń s k a , „Miss Rosja", „Miss Niemcy",

„Miss Francja" itp.
Dotąd nie wiadomo, co się stało z  Miss Po- 

lonją-Smolińską, znakomitą tancerką polską 
i b. artystką w „Folies Bergeres" w Paryżu. 
„Miss Niemcy" — p. Katarzyna Reiter infor­
muje wspomniane wyżej pismo, że p. Smoliń­
ska o p u ś c i ła  t r u p ę  w  m ie ś c ie  O h io , mając 
przy sobie z a le d w ie  k i lk a  d o la r ó w , walizkę z 
ubraniem i trochę biżuterji.

„Miss Niemcy" przybyła z trudem do Now. 
Jorku, gdzie żyje z zastawu biżuterji. Kiero­
wnik imprezy, James Carrier, znikł bez śladu 
kilka dni po wyjeżdzie „specjalnego pociągu" 
z pięknościami światowemi z Newarku (N.

Z teatrzyku „Gong“

„KLfJM OTY K R A K O W A "
N o w u

Na ostatni draleń przedświątecznych widowisk wy- 
stąpił „Gong" z nowym programem, przeanacEonym 
już na święta. Świąteczną też mańkę znać na tym  
programie, który jest na utrząd wesoły, zestawiony ze 
s k e c z ó w  możliwie najbaTdziiej zabawnych^ i rozśmie­
szających. Numęr tameczny — balet „Krakow iak , 
s k o m p o n o w a n y  przez p. W ojnara z  udziałem j e g o  i  
p . Soboltówny na ozele o r a z  wszystkich gomgiąteik, 
także świątecznie skoczny. „K lejnoty Krakowa (imi­
tacja „Klejfflotów W arszawy"),  ̂ obrazek finałowy, 
pomysłowo s k o m p ó n a w m y  i ładnie wykonany, zgra­
bnie apeluje do świątecznego sentym entu lokalnego. 
Pozaitcm Cybulski święcił tryum f w dwóch doskona­
łych piosenkach — jednej Nela, drugiej „Pojedynek 
Jah n -Ś m iieo b o w sik iie g o . Należy przypuszczać, ze cały  
ten program u publiczności świątecznej będiziie innoi 
powodaeniie.   (st. m.)

W I O S N A  PŁCSZCZE DLA PANÓW
ostatnie modele — pierwszorzędne gatunki poleca 

A. B R C SŁ , K raków , ul. F io r ja ń sk a  L. 4 4 . 14UB

K a r i e r  r a d i o w y .

raj
Jork) w styczniu b. r.

T m a l w ,  l i t m r c t v n p q ,  m-B.iwt.ha.

Z TEATRU IM. J. SŁOWACKIEGO. W niedzielę 
wieczorem „Krakowiacy i Górale44. Świetne to wido­
wie/ko, aaipełuinająee na kiażdenn przedstawieńiu wi­
downię teatru, damę będaie w pomiiectedałeik popołu­
dniu, jako jubileuszowe 50-te przedstawienie. W po- 
niiedziiialek wieczorem „Madame Sans G§me‘\  we wto­
rek komedia Rey4a „Muszka4* z p. Łodiziińską w roili 
tytułowej, w środę „Gień“ NiieeodemiTogo z p. Ja ro ­
szewską w głównej roli.

TEATR REW JI „GONG* (Rajska 12). W nlecMolę 
1 pomii.ed®iałek świąteczna rew ja  „Klejnoty Kpaiko- 
wa“. W wiodrarietlę 2 praedstawii ©nia ó godiz. 7-tnej 1
9-tej, w poniiediziiałeik 3 prz-odstawleniia o godz. 4.8*0, 7 
1 9.30.

TĘATR D. Ż. P . W KRAKOWIE odegra w ndedizńe-
lę 31 bm. a w ptoulediziiałek 1 kwietnia o godz. 7.30 
wiieeiz. otporeitkę w 3-ch aktach Belim Jenbaolia d Juilju­
sa Wilhelma p. t. „Urszula4* — muzyka Dostała, zaś 
w poimiiedraiałek popoł. o godiz. 3.30 komedję am ery­
kańską w 3-eh ańtach Monitegoglassa „Potasiz 1 Petrl- 
m utter44.

(—) ,»JAŚ I  MAŁGOSIA**, opera fantastyczna 
w 3-ch obrazach E. Humperdinoka, daną będzie dla 
dzieci i młodzieży w drugie święto Wielkanocy, tj. 
1 kwietnia o godz. 5 popołudniu w Starym  Teatrze. 
Bilety po cenach popularnych tj. od Zł. 1—4 są do 
nabycia w kasie Starego Teatru.

(—) IRENKA GETREY, młodziutka tancerka, która 
na każdorazowym swoim występie cieszy się wiel- 
kiem powodzeniem, zaprodukuje się przed wyjaz­
dem na studja zaigirarlicę przed publicznością k ra ­
kowską 1 kwietnia br. na poranku o godz. 11.30 
przed południem w Starym  Teatrze.

(—) ARTUR RUBINSTEIN, ulubieniec Krakowa, 
najwybitniejszy wirtuoz pianista, Cieszący się nie­
zwykłą popularnością w największych ogniskach 
kultury muzycznej, wystąpi u nas w piątek, dnia 
5 kwietnia w Starym  Teatrze. Z radością powitają 
wielbiciele talentu Rubinsteina zapowiedź jego kon­
certu, zwłaszcza, że w programie obok utworów „kla- 
sycanego** repertuaru  znajdują się najświeższe no­
wości, niezrównanie grane przez Rubinsteina.

Z A P O W IE D Z  P R Z Y -  
B Y C IA  R A F A Ł A  
S C H E R M A N N A  DO  
K R A K O W A  wywo­
łała w całem mie­
ście ogólne porusze­
nie. Znakomity psy*
cho-grafolog wygłosi 
jak wiadomo, od­
czyt na  sensacyjny 
tem at: „Miłość i
zbrodnia w grafolo- 
gji" w dniu 3 kwie 

tnia w sali Starego Teatru. Ożywiona sprze­
daż biletów w kasie Starego Teatru dowodzi 
niezwykłego zainteresowania wykładem.

(—) LUDMIŁA BERKWITZ, pianistka, wystąpć w 
środę, 3 kwietnia w SALI BOLONSKIEGO. Bilety do 
nabycia w kasie przy sali.

RUCH ODCZYTOWY W ZWIĄZKU LITERATÓW. 
Związek zaiwodioiwy literatów poOsUfeh w K rataw ię 
rozpoczyna w tygodmiil poświąteczmym cylkil wieczo­
rów HiteraeMch i odczytów w Domu artystów  (plac 
św. Ducha 5) ze współudziałem majwyMittnflejsizych 
literatów i pneile«etnitów. W sobotę 5 bwiietima odbę­
dzie się „wieczór autorska" ntaleiutowwnęgo poety 
krakowskiego Józefa Aleksandria Gałuszki z słowem 
wstępnem prof. nnaw. dra M ariana 8zyjko*Wf4;iiego 1 
recytacjam i artystki teatru  miejskiegio p. Krystyny 
Amkwiez. We wtorek 9 kwietnia zmama autorka Ma­
gdalena Samozwaniec wygłosi odczyt p<«d ty t.: „Re­
wolucja kobiet' . Jeden z najbliższych wieczorów po­
święci Związek literatów aktualnej diziiś spraiwie 
tea tru  krakowskiego.

PORANEK FILMOWY DLA DZIECI I  MŁODZIE- 
ŻY W TEATRZE ŚWIETLNYM „BAGATELA". W 
poniiedziiolek 1 kwietnia o godiz. 11-tej przed potu 
dniem odbędizńe się w kinie „Bagatela" poranek fil­
mowy dla draieo! i młodizieży, ma który złożą się: 
wystawowa, grama praets dzjiooi bajeczka „O łkrólu, 
który m iał ochotę na słowie rt»bić interesy ztete" i 
zabawne komedyjki. Bilety sprzedaje kasa kiima w 
aicdziiclę od godz. B-oicj popołudniu, a w poniedizia- 
lek, t. j. w dzień proedstawiemia od godiz. 9-tej ramo.

Wesołe Dziesięciolecie.
Jubileusz Qui Pro Quo.

Popularny w całym kraju  teatrzyk Qui Pro Quo 
obchodzi dziesięciolecie swego istnienia. Rzadki to 
w polakiem życiu teatralnem  jubileusz. Polskie tea­
try  dramatyczne zmieniają prawie co roku kierów 
ników i zespoły artystów. Jubileusz tea tru  tego ro­
dzaju oo Qui Pro Quo jest już w Polsce wydarze­
niem całkiem niezwykłem i godnein najwyższego u- 
znania. Ileż trzeba było wysiłków i entuzjazmu, aby 
w niezwykle trudnyęh warunkach najrozmaitszej na­
tu ry  ten teatr wysokiej klasy humoru, nie obniża- 
jąo poziomu artystycznego, przez długich lat 10 pro­
wadzić.

Ciągle szukający nowych form, nieustający w two­
rzeniu i rozwiązywaniu coraz to nowych zadań a r ­
tystycznych był przez cały czas tea tr Qui Pro Quo 
zawsze także krzywem zwierciadłem żywo i barwnie 
odbijającem stosunki i obyczaje oraz wszelkie waż 
miejsze, aktualne wydarzenia polityczne. W kształ- 
towamiu opinji szerokich kół dowcip czy piosenka 
z Qui pro Quo często też. dużą odgrywa rolę Zda­
rzyło się nawet przed kilku laty. że ówczesny rząd 
do tego stopnia poczuł się przez jakiś żart, rzucony 
ze sceny, zagrożony, iż cheliał tea tr zamknąć, aby 
raz na zawsze unieszkodliwić groźną opozycję. — 
Wszystko jednak skończyło się pomyślnie, bojażliwy 
rząd upadł, a dobry tea tr pozostał.

Ale nietylko niebezpieczeństwa na tury  poliayoz- 
nej godziły w Ciągu dziesięciolecia w byt teatru . — 
Było ich wiele od głośnej frondy artystów poczyna­
jąc i na m aterialnych kłopotaoh kończąc. Że ze 
wszystkich tych ciężkich doświadczeń tea tr wyszedł 
cało, z honorem i z humorem, zasługa to niezaprze­
czona niezmożonej, grubej czwórki Qnii Pro Quo, 
którą stanowią: Boozkowski, Tuwim, Galewski i Maj- 
de. Tych czterech ludizń dźwigało przez 10 lat odężar 
kłopotów artystycznych repertuarow ych i finanso­
wych. I tylko oni mogliby powiedzieć: Bez nas nie 
byłoby Qui Pro Quo. Reszta to fiutne, jak mówi 
Dymsza.

Podziemia QuA Pro Quo nietylko są czarnoksięską 
latarn ią  wysoko gatunkowego humoru, świetniej pio­
senki i artystycznej dekoracji, ale są także kuźnią 
mocnych talentów aktorskich. Przeszło przez ten 
tea tr wielu aktorów o głośnych i zasłużonych na­
zwiskach, jak ś. p. Kazimierz Kamiński, ś. p. Józef 
Ursztcin (Plkuś), ś. p. Józef Zaremba, ś. p. Józef 
Solnlcki, Stefan Jaracz, M arjan Domosławski, Jan  
Pawłowski, M arjan Rentgen, P io tr Zajlich, Engc* 
njusz Koszutski, E lna Gistedt, M arja Strońska, Ma- 
r ja  Zabiełło, M atylda Salnt-Clalr, H alina Szmolców- 
na i wielu, wielu innych, a prawie drugie tyle 
stworzono w nim I wyhodowano mlodyoh sil kaba­
retowych, których nazwiska są obecnie główną a 
trakcją  programów wielu teatrów i teatrzyków, że 
wspomnieć tylko Zulę Pogorzelską. Michała Znicza, 
Eugenjnsza Bodo, Tadeusza Olszę Adolfa Dymszę, 
Kazimierza Krukowskiego, Hankę Ordonównę, Mirę 
Ztmlńską, W. Terne, ostatnio Stefcłę Górską i tylu 
innych, co rozeszli się po całym kraju.

W tym  wielobarwnym kalejdoskopie nazwisk i po­
staci osobne zupełnie miejsce zajm uje sympatyczny 
cudzoziemiec, dzierżący od lat 5-ciu berło bezcere­
monialnego mistrza ceremonji teatrzyku w podzie 
miach Galerji Luksemburga, jednem słowem F ry ­
deryk Jarosy. Przybyły w gościnę do Polski wraa 
z artystycznem  bractwem z pod znaku Niebieskiego 
Ptaka, pozostał w Warszawie i tak się tu zaklima- 
tyzował, tak wrósł w obce mu środowisko, że dziś 
niepodobnaby sobie było wyobrazić kochanej, sta 
rej budy Qui Pro Quo bez niego Zawsze mile wi- 
rloiamy, dowcipny conferencaer i doskonały, zawsze 
czujny reżyser potrafił nawet z pociesznego kale­
czenia języka uczynić Wdzięk osobliwy.

Program  jubileuszowy napisali do spółki dwaj pa 
nowie A., czyli jeden znakomity p. T. przy pomocy 
jednego p. H„ popularnego autora „Dwóch panów 
B.‘‘. Program  ten jak zwykle jest doskonały i prócz 
wielu numerew znakomitych posiada także specjalne, 
uroczyste, jubileuszowe. Nie są one jednak uroczy 
ście, juibiileuszowo nadęte, sztuczne i ponure, są rów 
nie radosne i miłe, bo święci się przecież jubileusz 
doskonałego humoru i wesołej piosenki, a nie pom 
patyeznej i sztywnej, ą nudnej i poważnej piły. Od 
Ż do Z, czyli od Zimajerki do Zimińskiej, to wesoły 
przegląd dziejów polskiego kabaretu, poprzez Zielo 
ny Balonik, Miraż, Czarny Kot. aż do Qui Pro Quo 
Pokazano bogaty dorobek polskiego humoru wyso 
kiej próby w całej krasie i pełnym blasku. Brali 
w tym żywym dziejopisie m. in. udział: Halina Ra­
packa, wnuczka babki polskiego kabaretu, sędziwej

P r o g r a m  s t a e g i  r a d f o f o p l c z n g c E i :
na niedzielę, dnia 31 marca 1929 r.

Kraków (314). G-adz. 10.15: Tir<ajnsm. naboż. z Kaź. 
Wiil.j ffodz. 11.56: Transm. sygnału c®a&u, hejnału z 
Wieży Marij., kem. lotn.-meteor.; godz. 16.30: Aud. 
dla dzieed i młodraieży: „W kr-aume pieiruiiików** — 
w wykonandu artystów T eatru Miiejsiklego; godz. 17: 
Tranem, iko.noertu z Katowic; godz. 17.30: „Zagłoba 
na weselu41, zradjofondizowainy fragm ent z powieści 
H. Sienkiewicza: „Ogndeon i mieczem**, (zespół arma­
torski P. R.); godz. 18.40: Transm. muzykii lekkdej z 
Płoiaiitoiia; godz. 19: Tranem, słuchowiska z W-iiim; 
godz. 20: Tramism. z Poan.

W arszawa (1395.1). Godz. 10.15: Trausm. na/bo*. 0 
Katedry Wił.; godz. 11.56: Sygnał czasu z Warsz. Ob- 
serw. Anstarołnom., hejmał z Wieży W arj. w Krak., 
kom. letn. meteor.; godz. 15.25: Kom. metełoir.; go-dz. 
19: Tramsm. z Wilna. Słuchowisko p. t. „Opieka pań­
stwa mad czynnikami produGcjd rolnej** — p. Gustaw 
Pomtianoweki; godz. 15.50: Odczyt z dzdału „Riolndc- 
two“ p. t. „Handed mdędzymarodowy, a owady sziko- 
dliwe“ — inż. Marjan Nunberg. Transm. z Katowic; 
god®. 16.30: Słuchowisko dla dzieci z Krakiowa; godz. 
17: Tiransm. koncertu z Katowic; godz. 17.30: Trausm. 
z Kraikowa; godz 18.40: Trarnsm. muzykd lekkdej z 
Połzmamiia; godz. 19: Trainsm. z W ilna, słuchowisko 
p. t. „Wdinszłowauiie pauienikom** — pióra Teodora 
Bujudckdego; godz. 20: Trausm. z Poznandia.

Poznań v330.8). Godz. 10.15: Tramem, naboż. z K at. 
Porań. Mszę celebruje J. Eminencja Ks. K ardynał 
Dr. Hlond, chór katedralny śpiewa pod dyr. Ks. dr. 
Gieburowiskiego; godz. 16.30: Aud. dla dzieci w wyk. 
p. Zygmunta Noskowskiego, a rty s ty  T eatru Pol­
skiego; godz. 17: Tnanism. z Katowic; godz. 17.25: 
Aud. po-śwdęcoina pamięci F ryderyka Chopina; go-dz. 
18.10: Nadprogram. Artyści Teatru Nowego pod kder. 
reż. p. Gh.murkiorwsk.iego; godiz. 18.30: Muzy Ga lekka 
T ria  braci „Dorian**; godz. 19: Tramem, z W ilna. Słu­
chowisko p. t. „Winszowanie panienkom4* — pióra 
Teodora Bujmdokiego; godz. 20: Koncert W ielkanoc­
ny; godz. 22: Sygnał czasu — kom. sportowe; godz- 
22.20: Muzyka wesoła z kawlarnii „W lelkopolanka“.

Katowice (416.1'). Godz. 9: Trausm. naboż. z K atedry 
św. Piotra i Pawła w Katowicach. Mszę Pontyfiil ;ai- 
ną celebruje J. E. Ks. Biskup śląslkc D,r. A rkadjusz 
Lisiecki. Kazanie Wygłosi W ikarjusz Generalny Ks. 
K asperlik; godz. 11.56: Sygnał czasu z Obserw. Astro­
nom. w Wairsz., hejnał z Wieży M arj. w Krak., oraz 
kom. lotu.-meteor, z Wairsz.; godz. 15.25: Kom. meteor, 
z Warsz.; godz. 15.30: Trarnsm. odczytu roilniczego z 
W arsz.; godiz. 15.50: Odczyt z działu: „Rolnictwo** p. t. 
„Handel międzynarodowy a  owady szkodliwe** — inż. 
M arjan Nunberg; godz. 16.10: Pogadanka z działu: 
„Ogrodnik śląski*‘ — p. W ładysław Włosiik; godz. 
16.30: Tranem, z K rak.; godz. 17: Audycja popularna 
z udziałem p. Mieczysława Gawła (harm onijki ustne); 
godz. 17.30: Trarnsm. z K rak.; godz. 18.40: Trarnsm. 
muzyki lekkiej z Poznamda; godiz. 19: Tranem, z Will. 
Słuchowisko p. t.: „W inszowanie panlenikom*4; godz. 
20: Trausm. z Pozm.; godz. 22: Kom. sport.

Wilno (455.9). Godz. 10.15: Trarnsm. naboiż. z K ate­
dry Wił., poprzedzone i zakończone biciem dzwonów 
z dzwonnicy katedralnej; godz. 11.56: Trausm. z 
Warsz. Sygnał czasu, hejnał z Wieży M arj. w Krak., 
oraz kom. meteor.; godz. 15.30: Trainsui. z Warsz. I 
Katów. Odczyty roln.; godz. 16.30: Tramem, z Krak.; 
godz. 17: Trausm. z Katowic. Koncert; godz. 17.30: 
Trausm. z K rak.; godz. 18.40: Trausm . z Poan. Mu­
zyka lekka; godz. 19: Regjoualna audycja literacka; 
„Winszowanie panienkom 4*, według m ateriałów  ze­
branych przez zakład Etnograficzny U. S. B. pod 
kiier. docenta dr. Cezarjii Ehrenkrentaowej napisał 
Teodor Bujnldki. W wyk. Zesp. Dram. Rozgł. Wiil., 
chóru i zespołu instrum entalnego; godz. 20: Tnamsm. 
z Poznania.

na poniedziałek, dnia I kw ietnia 1929 r.
Kraków (314). Godz. 10.15: Trausm. nabo<ż. z K ate­

dry Poznańskiej; godz. 11.56: Trausm. sygnału cza­
su, hejnału z Wieży Marj., kom. iotn. meteor.; godz. 
12.40: Trausm. por. symfonicznego z Filh. Warsz.; 
godz. 14: Transm. odczytów rioLn. z Warsz.; go-dz. 15: 
Trausm. kom. meteor.; godz. 15.15: Transm. z Warsz.; 
godz. 18.30: Transm. z Katowic; godz. 19: Rozmai­
tości; godz. 19.30: Trausm. z W arsz.; godiz. 20: Aud. 
zbiorowa 5 ciu stacyj polskich; godz. 21 audycja ty l­
ko dla dorosłych; godz. 22.30: Transm. z Włoch.

W arszawa (1395 1) Godz. 10.15: Transm. naboż. z Ka­
tedry Poznańskiej; godz. 11.56: Sygnał czasu z Warsz. 
Obserw. Aastrenem., hejnał i  Wieży Marj. w Krak..

*• lata.-meteor.; £*>d7,. 13.10; Poranek symf z Fiil- 
harm. Wars?.. Oift-lestra filharm . pod dyT. Stanisłr.*wą 
Nawrota i Halina Leska (śpiew); gota. 14: Odozyt — 
doą M arjan Stępowsfci; g-odz. 14.20: Odczyt z rizńału 
„Rolaietwo" p. t. „Budowa uli" oz. II _  p . Kaa. 
Bajorek; godz. 14.40: Odezyt p. t. „Najważniejsze wia­
domości i wskazaioiiia“ ; P0dz. 15: Kom. meteor. Nad­
program; godz. 15.15: Koncert sym f. popul. Pilha.rm. 
W arsz Wykon.: O rkiestra Fi.lha.rm. pod dyr. J. Oral- 
minsknego, H. Lipowska (sopra.n), B Wojtowicz (fort.) 
i pirof. L. Uretem (akomp.-); godz. 17.50: Program  dla 
dzwoi. Słnchowisko p. t. „A lleluja" pióra S. Zarem- 
bnny; godz. 18.30: Transm. z Katowic; godz. 19: Roz- 
maiirtośoi; godz. 19.50: Wesoły feljeton wypo-wio p. 
Bruno W inawer; godz. 20: Audycja zbiorowa 5-oiu 
staoyj polekncb; godz. 28.30; Tranem, z Wioch.

Poznań (339.8). Godz. 10.15: Trausm. naboż, z Kot.
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LEKARZ CHORÓB DZIECI

Dr. R. FUCHS-KATZOWA
o rd y n u je

w Krakowie-Podgórzu, ul. Parkowa 1.
T ele fo n o  Nr. 1840.

A nalizy  le k a rsk ie .  276g L am pa kw arcow a.

Pozrn. Kazanie Ks. P ra ła t Józef BrądizydsftS, chór 
K ated ra ln y  śpiewa pud dyr. Ks. Dr. Gieburowekiego; 
godz. 12AQ: Poranek  sytnf. (Transm. a FiJtwurm. wiar 
szaw skiej); godz. 16.30: Aud. dla żo łnierza polskiego 
(w yk. kpt. G ustaw  BattmfeW); godz. 16.50: Ketsiital 
W iolonczelowy E d w ard a  Stenkiow lozai godz. 17.30: 
W ebera: Comserl-mo na k la rn e t solo i  tow. fortepte- 
mu — odegra p. M adeja, przy forte®. M. MSerzejew- 
efcli godz. 17.36: N adprogram  w wyk. art. T. N.; godiz. 
18: „Szopiiia poznańska". (T ran sm is ja  z restauracji 
loa itru  W ielk iego); godz. 20: A ud. zbiorowa wiszyst- 
k ich  .stary,i po lsk ich ; god®. 23.30:, T ransm . z Wioch 
yi>a W arszaw a; godz. 23: Sygnał czasu — komuiiii-katy .

Katowice (416.1), God®. 10,15: Tramsim. naboż. z K la­
sztoru O. O. FrancSsiz,kanów w Panewni-k-aich Ligocie 
(Slask); godz. 11.56: Sygnał czasu z Obserw. Ast.ro- 
mom. w Warsz., hejnał z Wieży Marj. w Krak., ora® 
lotu.-meteor, z W arszawy; godtz, 13.10: Koncert po­
pu larny ; godz. 14: Transm. z Wars®.; go-d®. 14.20: 
Odczyt z dBiialu: ,,Rolnictiwo" p. t. ,,0  zinaczenlu wi- 
łoiminów w paszy*1 -  wygł. Prof. Józef Gotarow- 
Bfci, lekarz w eterynarii; godz. 14.40: Transm. odczytu 

W apsz.; godiz. 15: Kom. meteor, z W arsz.; goidz. 
15.15: Trauism. Ikomo-ertu popularnego z W arsz.; godz. 
17.30: Tra/nam z Wainsz. program u d)La drziioei. Słu- 
©nowuskio p. t. „A llelu ja4*; godz. 18.30; „K arlik  z Ko- 
©yndra mówi o w«izystk:lem“ (Pirof. Stawislaw Li­
go n); godiz. 19: Roizmaiitośca* poozem zapowiiedź pro­
gram u na diai.eó następny; godiz. 19.30: 'Dramom. ® 
W aireraawy; godz. 20: Aud. zbiorowa 5-u etacyj pol- 
Bkioh; godiz. y®.30: Tr-amsm. z Włoch.

W ilno (455.9). G>odE. 10.15: Tra/nsm. naboż. z K ate­
dry  Piran.; ogd/z. 11.56: Tramsm. z Warszawy. Sygnał 
czasu, he-jua^ z Wieży Marj. w Krak., oraz kom. 
meteor.; godiz. 12.10: Transm. z Wansiz.; godz. 14.20: 
„Kukułcze jajko  wielkanocne"; godiz, 14.40; Tranem. 
e Woinsz.; godiz. 18.30: Tramism. z Katowic; god®. 19.30: 
Tranism. z W arsz; godiż. 20: Słuchowistko zbiorowe pię­
ciu stacyj; godz. 22: Transm. z Włoch.

na wtorek, dnia J kwietnia 1929 r.
Kraków (314). Godiz. 11.56: Tramem, sygnału  czasu, 

hejnału  z Wieży Miarj., kom. lotsn.-meteoT.; godiz. 13.10: 
Muzyka gram of.; godz. 13: Transm. kom. roln. z 
Watrsz.; godiz. 14.50: Transm. koan.: meteor. 1 gosp., 
godz. 15.10: Transm. z Wams®.; godiz. 17: Odczyt p. t.: 
„O obrzędach wielkanocnych łrndiu krakowskiego", p 
St. Lesizczyńakd; god®. 17.25: Odczyt p. t.: „Państwo 
(kościelne", Dr. K. Rodiowic®, Asyst. U. J .;  godiz. 
17.50: Transm. z Wars®.; god®. 18.50: Rozmaitości; 
god®. 19.10: „Pmaeglad radjoiwy", Dr. W. Wilkosz, 
prof. U. J .; god®. 20: Transim. hejnału ® Wieży Marj., 
program  na dzień następny, kom. sportowy i iitme; 
grodiz. 20.30: Koncert międzyn. — transm . z Berlina 
do _ Wairs®., Wiednia i P rag i; god®. Po koncercie 
t. j. około god®. 22-giej transm . kotm. z Wora®., oraiz 
retransm isje ze stacyj zagmainioznych.

W arszawa (1385.1). God®. 11.56: Sygnał czasu z 
Warsa. Obeerw. Astronom., hejnał z Wieży Miarij. w 
K rak., kom. lotn.-meteor.; god®. 12.10: Muayka g ra ­
mof.; godz. 13: Kom. rolin.; godiz. 14.40: Kom. meteor, 
i  gosp.; god®. 15.10: Odczyt z cyklu wykładów dlla 
m aturzystów szkół śr. p. t. „Polana a Kozaczyzna" 
(dział „H istorja") — prof. Henryk Mościcki; god®. 
15.35: Odczyt z cyklu wykł. dila m aturzystów szkól 
śr. p. t. „Parlam entaryzm  angielski" (dział „H isto­
r ia " )  — prof. Zygmunt Denteir; god®. 16: „Chwilka 
lotnicza" — por. pilot J . Meissner! goctet 16.15: Pro­
gram  dla dzieci p. Henryk Łados® opowie „O m ałych 
Szw ajcarach" (cykl „Wasi rówieśnicy zagranicą"), 
ora® nadprogram  „Polskie zwyczaje świąteczne") 
godz. 17: Odczyt ® diziału „Sport i Wychowanie F i­
zyczne" p. t. „Międzynarodowy sport straeledkli" — 
kpt. J . Żelazny; god®. 17.25: Transm. odczytu z Ka­
towic;^ godz. 17.55: Koncert ork iestry  P. R. pod dyr. 
J .  Ozimiń&kiego; god®. 18.35: Recytacja poetycka z 
W arszawy; goidz. 18.50: Rozmaitości: god®. 20.30:
Tramem, koncertu międzynarodowego z Berlina. Wy­
konawcy: O rkiestra Eadjostacji berlińskiej, i Józef 
Szigeti (skrzypce). — Po transm. kom.: lotu.-meteor., 
ipoiiie., sport., nadpr., kom. P. A. T„ ora® retransm i­
sje  ze stacyj zagr.

Poznań (339.8). Godz.: Gim nastyka poranna (prof. 
W asm an); godz. 13: Sygnał czasu. Koncert gram o­
fonowy: godz. 14: Notow. giełdy pien. ł een targ. 
rzeźni m iejskiej; godz. 14.15: Kom unikaty: gosp. 
roln. PAT — sprawozdanie ruchu statków i t. d.; 
godz. 16.85: Odczyt p. t. „ Jag lica  i jej zwalczanie"— 
odczyt urządzony staraniem  W ydziału Zdrowia Pu­
blicznego m iasta Poznania (wygł. dr. Kapuściń­
ski): godz, 17: K urs średni języka frano. (Viotor- 
Hugo „H erm ani" — lecture et esplications (wykł. 
p. Omer Neveux); godz. 17.25: Odczyt (transm isja 
z Katowic); godz. 17.55: Koncert orkiestry P. R. 
(transm isja z W arszawy): godz. 18.35: Recytacja
poetycka (trans, z W arsz); godz. 18.50: Nadprogram 
w wykonaniu artystów  T eatru Nowego pod kierwn. 
reżysera p. Chm urkowskiegj; godz 19,20: „Gawędy
0 dawnych obyczajach" (odczyt 2) — wygł. p. Sta­
nisław  W asylowski; godz. 19.45: Interludjum  mu­
zyczne: godz. 20.05: Autorecytacje (wygł. p. Gra­
bowski): godz. 20.30: Koncert międzynar. (trans­
m isja z Berlina via W arszawa); godz. 22: Sygnał 
czasu — kom unikaty PAT-a 1 t. d.; godz. 22.20: Mu­
zyka taneczna z kaw iarni „Esplanado".

Katowice (416.1). Godz. 11.50: Sygnał czasu z Ob­
serw atorium  (Astronomicznego w Warsz., hejnał 
z Wieży M arj. w K rak., oraz kom. lotn. meteor, 
z W arszawy: godz. 12.10: Koncert gramofonowy:
godz. 13: Kom. roln. z W arszawy; godz. 15.45: Kom. 
Pol. Zw. Gosp. Woj SI.: godz. 16: Koncert gramo­
fonowy; godz. 16.15: Transm isja z W arsz. Program  
dla dzieci: godz. 16.45: Dalszy ciąg koncertu g ra ­
mofonowego; godz. 17: Transm isja z K rak. Odczyt 
p. t. „O obrzędach wielkanocnych ludu krakowskie­
go — p. St. Leszczyński; godz. 17.25: Odczyt p. t. 
„W ilno" — fragm ent z cyklu: „Refleksje życia" — 
inż. Stanisław Nitsch; godz. 17.55: Transm isja kono. 
popołud. z W arszawy; godz. 18.35: Recytacja poe­
tycka z W arsz.; godz. 18.50: Rozmaitości, poczem 
zapowiedź program u na dzień następny; godz. 
K om unikat harcerski; godz. 19.20: „Śmiergust 
•wielkanocna humoreskę w narzeczu Śląskiem odczy­
ta  autor, red. Jan  Przybyła; godz. 19.45: Odczyt 
z cyklu: „Utawodawstwo polskie" — Prawo wekslo­
we — cz. I I  — sędzia dr. Stanisław  Gronowski: 
godz. 20.10: Recytacje. Utwory poetyckie Leopolda 
Staffa (H alina Porytowska); godz. 20.80: Transm. 
koncertu m iędzynar.; godz. 22: Kom. lotn.-meteor.
1 PAT z W arszawy; godz. 22.30: Odczyt dla słn- 
chaczów zagranicznych w języku francuskim  p. t. 
„La H aute Silesie Polonaise et son Industrie — 
wygłosi dr. Michał Alberg.

W ilno (455 9). Godz. 11.50: Transm. z W arz.; godz. 
16: Odczytanie program u dziennego, repertuar tea- 
trów 1 kin 1 chwilka litewska; godz. 16.15: Trans, 
z W arsz.: godz. 16.45: Koncert Ork. Rozgł. Wił.
pod dyr. Z. Dołęgi; godz. 17.25: Transm  z Katowic; 
godz. 17.50: Koncert orkiestry llozgł. Wił. pod dyr. 
Z Dołęgi; godz. 18.33* Recytacje poetyckie z War 
szawy; gódz. 18.55: Aud. wesoła: „U słoni" -  we 
dług Arkadiusza Awerezenki wyk. Zesp. Dram 
Rozgł Wil.; godz. 19.20: „Kącik dla Panów — K. 
Wyrwicz-Wichrowski, a rty s ta  Teatru Polskiego, 
eodz 19 45* Program  na dzień następny, kom. i syg 
nał ‘c za su 'z  W arszawy; godz. 20: „Świat zwierzęcy 
Polski" -  odczyt z działu „Przyroda" -  wizytator 
O S W. dr. Zygmunt Fedorowicz; godz. 20.30: 
Transm. międzynarodowa z Berlina; godz. 22: Trans- 
m isja z W arszawy.

N i e s p o d z i a n k a  w i e l k a n o c n a .
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zczefttóci me M e .
(— ) J e d n ą  z ty c h  I n s ty tu c j i  m ie j­

sk ich , k tó re  w  o s ta tn ic h  la ta c h  c o raz  po  
w a ż n ie jsz e  z d o b y w a ją  sobie  zn aczen ie  
w  ż y c iu  n a sz e g o  m ia s ta  —  je s t  M I E J ­
S K A  K A S A  O S Z C Z Ę D N O Ś C I.

O n e g d a j o d b y ło  się  p o d  p rz e w o d n i­
c tw em  K o m is a rz a  E z ą d u  p . o. P r e z y ­
d e n ta  m ia s ta  D ra  O tto n a  N a d o lsk ie g o  
P o s ie d z e n ie  W y d z ia łu  K a s y , n a  k tó re m  
D y re k e ja  p rz e d ło ż y ła  sp ra w o z d a n ie  za  
ro k  1928.

S ta n  w k ła d e k  oszczędności, k tó r y  w y ­
n o s ił z p o c z ą tk ie m  1928 ro k u  zł. 
21,689.000.— w zró s ł do 31 g ru d n ia  do 
k w o ty  zł. 36,382.000.—  zaś  w  m a rc u  hr* 
p rz e k ro c z y ł k w o tę  zł. 39,000.000.—  D la  
u ła tw ie n ia  sz e ro k im  m aso m  s k ła d a n ia  
oszczęd n o śc i z a ło ż y ła  K a s a  z k o ń cem  
ro k u  O d d z ia ł n a  u l. G ró d e c k ie j. —  N ie  
z a n ie d b a n o  też  o p ie k i i o rg a n iz a c ji  
sz k o ln y c h  k a s  oszczędności, k tó re  p ro ­
w a d z iła  K a s a  w  48 sz k o ła c h  w e  L w o ­
w ie  i 2 z a m ie jsco w y ch . —  O gó łem  szk o l­
n e  k a s y  p o s ia d a ły  ma 12.924 k s iążecz ­
k ach  k w o tę  zł. 42,363.67.

W  d z ia ła ln o śc i k re d y to w ć j n a  p ie rw ­
szy  p la n  w y s u n ą ć  n a le ż y  w ie lk ą  p o ­
m oc, j a k ą  d a je  K a s a  lu d n o śc i m ia s ta  
p rz e z  k r e d y ty  n a  cele b u d o w la n e . — 
K re d y tó w  ta k ic h  u d z ie lo n o  w  1928 r .  
133 n a  k w o tę  zł. 3.381.800.—

N a d to  u d z ie li ła  K a s a  ró w n ie ż  n a  ju ż  
w y k o ń czo n e  now e b u d o w le  lu b  n a  r e ­
k o n s tru k c ję  s ta ry c h  114 p o ży czek  h ip o ­
te c z n y c h  n a  k w o tę  zł. 1,914.(36.26. O gó­
łem  z a te m  n a  cele b u d o w la n e  u d z ie lo n o  
p o ży czek  n a  p rz e sz ło  zł. 5.000.000. W  re ­
z u lta c ie  ty c h  k re d y tó w  p rz e p ro w a d z o ­
n o  re k o n s tru k c ję  47 b u d y n k ó w  s ta ry c h  
o ra z  u z y sk a n o  w  n o w y c h  b u d y n k a c h  
b ęd ą c y c h  w  to k u  b u d o w y  lu b  n a  w y k o ń ­
czen iu  1.189 izb  m ie sz k a ln y c h .

P o r t f e l  w e k s lo w y  K a s y  w y n o s ił 31 
g ru d n ia  1928 ro k u  zł. 22,300.103.78 w  
14.554 w e k s la c h , w  te m  k r e d y ty  z ab e ­
zp ieczone  h ip o te c z n ie  zł. 12,720.656.50. 
Z k w o ty  te j  p r z y p a d a  n a  p rz e m y s ł i rę ­
k o d z ie ło  28.93 p ro c ., h a n d e l  21.06 p roc ., 
w ła śc ic ie li re a ln o śc i 29.15 p ro c ., ro ln i­
k ó w  16.36 p ro c ., in n e  g r a p y  4.5 p roc .

D u że  z n aczen ie  szczeg ó ln ie  d la  u b o ­
g ic h  w a r s tw  lu d n o śc i p rz e d s ta w ia  d z ia ­
ła ln o ść  O d d z ia łu  Z a s ta w n ic z eg o  —  
p rz e z  k tó r y  w  c ią g u  ro k u  p rzem in ę ło  się  
p ra w ie  70.000 z a s taw ó w . —  Z końcem  
ro k u  Z a k ła d  p o s ia d a ł 12.566 z a s ta w ó w  
o b c iążo n y ch  p o ży czk am i n a  k w o tę  zł. 
1,579.542.— .

_ Z u z y sk a n e g o  do ch o d u  b r u t to  w y p ła ­
c iła  K a s a  p o siad aczo m  w k ła d e k  t y t u ­
łem  n a le ż n y c h  o d se te k  zł. 2,047.990.63 
a  po  p o k ry c iu  k o sz tó w  ja k  p o d a tk i, p ła ­
ce, w y d a tk i  rzeczow e w y k a z a ła  n a d w y ż ­
kę  zł. 422,500.22.

N a d w y ż k ę  t ą  u c h w a lo n o  u ży ć  w  te n  
sposób , b y  k w o tę  zł. 400.000.—  p rz e k a ­
zać  do fu n d u s z u  reze rw o w eg o  K a s y , zaś  
re s z tę  zł. 22.500.— n a  d a lsz ą  ro zb u d o w ę  
u fu n d o w a n e j  p rz e z  K a s ę  w  u b ie g ły m  
ro k u  k o lo n ji le tn ie j  d la  d z iec i im . P re -  
z y d e n to w e j M o śc ick ie j w  B rzu ch o w i- 
cach .

F u n d u s z e  reze rw o w e  K aisy, k tó re  są  
w y łą c z n ie  p rze z n a cz o n e  n a  zab ezp iecze ­
n ie  w k ła d e k  —  w y n o sz ą  p o  p rz e k a z a ­
n iu  w sp o m n ia n e j w y ż e j k w o ty  zł.
400.000 — p o w a ż n ą  sum ę zł. 1,952.176.28 
w  czem  re a ln o śc i K a s y  p rz y  u l. W a ło ­
w e j L . 9 i  S o b iesk ieg o  L . 10 w s ta w io n e  
są  p o  s to su n k o w o  b a rd z o  n isk ie j  w a r to ­
śc i z.ł 230.000.— .

W  p o ró w n a n iu  z k a p ita łe m  w k ła d k o ­
w y m  fu n d u sz e  re z e rw o w e  w y n o szą  
5.42 p ro c . s ta n u  w k ła d e k .

P o  p rz e d ło ż e n iu  p rz e z  p . M ak sy m o w i­
c za  sp ra w o z d a n ia  K o m is ji  k o n tro lu ją ­
ce j z a tw ie rd z o n o  p rz e d łu ż o n e  z a m k n ię ­
c ie  r a c h u n k ó w  za  ro k  1928, o ra z  w n io ­
sk i D y re k c ji  co do z u ż y c ia  w y k a z a n e g o  
zy sk u , a  ta k ż e  p re l im in a rz  w y d a tk ó w  
i  p la n  d z ia ła ln o śc i K a s y  n a  ro k  1929 r. 
o ra z  w y ra ż o n e  U znan ie  D y re k c ji  co do 
z u ż y c ia  w y k a z a n e g o  zy sk u , a  ta k ż e  p r e ­
l im in a rz  w y d a tk ó w  i p la n  d z ia ła ln o śc i 
K a s y  n a  ro k  1929 r . o ra z  w y ra ż o n o  u- 
znianie D y re k c ji  za  wTy d a tn ą  p ra c ę  n a d  
ro zw o jem  In s ty tu c j i ,  k tó r a  p rz e z  sw ą  
d z ia ła ln o ść  k re d y to w ą  ja k  i p rz e z  e n e r ­
g iczn e  i  u m ie je tn e  k rz e w ie n ie  zm y słu  
o szczędności o d d a je  p ra w d z iw e  u s łu g i 
m ia s tu  i je g o  lu d n o śc i.

Stawki komornego w kwiefnin.
(k-ch) M ie s z k a n ia  J e d n o iz b o w e , złożone z 

jednego pokoju i kuchni, lub samego pokoju 
bez kuchni p lą c ą  w  k w ie t n iu  b. r . 67 p ro c . 
k o m o r n e g o  p o d s ta w o w e g o . Z a  s to  r a b l i  p r z e d ­
w o j e n n y c h  k o m o r n e g o  płaci lokator w ten 
sposób 178 z l. 22 g r ., z a  s to  k o r o n  a u s t r ia c k ic h  
70 z l. 35 gr ., z a  s to  m a r e k  n ie m ie c k ic h  82 z l. 
41 zŁ  Oprócz komornego opłacają lokatorzy 
takich mieszkań o p ła ty  d o d a tk o w e , a le  ty lk o  
z  a r t . 7 l i t .  a  u s t .  o  o c h r o n ie  lo k a to r ó w  (o- 
płąty gminne za wodą, nieczystości kloaczne 
itd.).

W s z y s t k ie  In n e  p o m ie s z c z e n ia  p lą c ą  100 
p r o c . k o m o r n e g o  p o d s ta w o w e g o , bez żad­
nych opłat dodatkowych.

W y r o k  s y l o  m a r s z a ł k o w s k ie g o
w spraw ie JedrzeJew ia—W oin ick i.

(T e le fo n em  orf n a steg o  ko resp o n d en ta )
Warszawa, 29 marca. (W ir )  Sąd marszałkow­

ski w sprawie pomiędzy wicemarszałkiem Sej 
mu Woźnlckim (Wyzwolenie) a posłem Jędrze- 
jewiczem (B. B.) wydał w dniu 28 Dm. orzecze­
nie, które dziś zostało opublikowane. Orzecaenir 
to opiewa:

„Sąd honorowy w Bkładzie: supera/rbitaa po 
sła Macieja Rataja, oraz arbitrów pos. Bronisła 
wa Ziemięckiego i pos. Bohdana Podolskiego 
powołany w myśl artykułu 90—99 regulamint 
obrad Sejmu na życzenie obu stron dla rozpa 
trzenia sprawy pomiędzy wicemarszałkiem Sej 
mu p. Janem Woźnickim i posłem Januszem Ję 
drzejewiczem po zbadaniu przedstawionych mu 
dokumentów i przesłuchaniu świadków uznał 
za ustalone:

1) że p. Jan Woźnicki, pełniąc od dnia 6 listo­
pada 1916 r. do dnia 27 listopada 1918 r. funkcje 
członka zarządu i gospodarza stowarzyszenia

' spożywców „Przyszłość*1 w Lubrańcu, pow. wło­
cławskim, z płacą 15 rubli miesięcznie i prowa 
dząc p tz o z  cały rok 1917 wzorowo gospodarkę 
i książki handlowe tegoż stowarzyszenia, zanie­
dbał swych obowiązków w 1918 roku, zaprzesta­
jąc prowadzenia od maja 1918 r. wszelkich ksią­
żek handlowych i ograniczając się jedynie do 
kwitowania odbioru pieniędzy otrzymanych z tar- 
(ów od sklepowej, które to pieniądze w myśl 
zrozumienia ze skarbnikiem stowarzyszenia 
Przechowywał u siebie i któremi dysponował.

Za okoliczność usprawiedliwiającą do pewnego 
topnia zaniedbanie przezeń obowiązków gospo- 
larza stowarzyszenia, należy uznać fakt ciężkiej 
choroby jego i jego dziecka około sierpnia 1918 
roku, jego wytężoną pracę polityczną i społecz­
ną w ciągu całego 1918 r. oraz prowadzenie prze­
zeń całej gospodarki stowarzyszenia ni&tylko 

: bez wyższej kontroli ze strony zarządu i komi­

sji rewizyjnej, ale również bez jakiejkolwiek po­
mocy ze strony innych członków zarządu.

2) że dokonana w dniu 27 listopada 1918 roku 
lustracja stowarzyszenia przez komisję rewizyj­
ną wykazała pewne saldo kasowe i braki w to­
warach, przyczem ogólna należność od p. Wo* 
źnickiego została określona przez komisję na su­
mę, przewyższającą faktyczne jego względem 
stowarzyszenia zobowiązania. P. Woźnicki za- 
kwestjonował powyższe orzeczenie komisji, od­
mawiając zdania kasy do chwili uzgodnienia 
z nim wysokości sum jego należności. Należność 
powyższa była sprawdzana kolejno przez lustra^ 
torów związku stowarzyszenia spożywców, zwy­
czajną i nadzwyczajną komisją rewizyjną, wre­
szcie ponownie przez lustratora związku stowa­
rzyszenia spożywców i została określona osta­
tecznie przez ogólne zebranie stowarzyszenia, 
które odbyło się w dniu 31 sierpnia 1919 roku 
na sumę 10.140 marek 50 fenigów, uznane za 
dług p. Woźnickiego.

Powyższą sumę p. Woźnicki pokrył ratami W 
miarę wyjaśniania się jej wysokości, wpłacając 
w początkach stycznia 1919 r. 7.500 marek, regu­
lując w dniu 11 marca 1919 r. rachunek oddzia­
łu Związku spożywców na sumę 1.292 marek 30 
fenigów, oraz wyrachowująe się z pozostałej su­
my przed ogólnem zebraniem częściowo rachun­
kami przez nie zaakceptowanemi, częściowo po­
krywając brakującą resztę gotówką.

3) Że p. Woźnicki nie był w stanie pokryć od­
razo caiości swych zobowiązań wobec stowarzy­
szenia oprócz powodów wymienionych pod pkt. 2 
jeszcze z następujących powodów:

Z jednej strony dlatego, że zobowiązania te 
mogły być w pewnym stopniu wygórowane i wo­
bec wyrażenia przezeń zasadniczej zgody na po­
krycie wszelkich niedoborów, choćby nawet po­
wstałych też na skutek braku dozoru nad pod­
władnym mu personalem, z drugiej strony wobec 
tego, iż p. Woźnicki, znajdując się w nader tru­
dnych warunkach materjalnych, pogorszonych 
jeszcze jego własną chorobą, oraz chorobą dziec­
ka., użył w związku z tem na ceie osobiste pew­
ną, nie dającą się ściśle określić sumę pieniędzy 
stowarzyszenia, znajdujących się w jego dyspo­
zycji.

4) że p. Woźnicki wywiązał się z pierwszej ra­
ty swych zobowiązań wobec stowarzyszenia dzię­
ki pomocy osób trzecich, pokrywając brakującą 
mu kwotę z sumy udzielonej mu przez nie, a nie 
dającej się ściśle określić, wynoszącej w przy­
bliżeniu 4.500 marek.

5) że wispomniane osoby trzecie nie uważały 
udzielonej p. Woźnickiemu pomocy za zobowią­
zanie dłużne, a wszczynane przez p. Woźnickiego 
rozmowy na ten temat uchylały.

W związku z powyżej ustalonymi faktami sąd 
stwierdza:

A) że ma podstawę zarzut posia Jędrzejewicza, 
postawiony wicemarszałkowi Woźnickiemu na 
posiedzeniu Sejmu w dniu 20 marca 1929 r. w in­
terpelacji, danej przez niego na pierwszem z ko­
lei posiedzeniu sądu z dnia 23 marca 1929 r., iż 
p. Woźnicki jako gospodarz stowarzyszenia spo- 
życów „Przyszłość" w Lubrańcu, dysponując 
pieniędzmi tegoż stowarzyszenia, użył ich na ce­
ie inne, niż na te, na które były przeznaczone, 
natomiast niema podstawy do twierdzenia, iż p. 
Woźnicki, używając pieniądze tego stowarzysze­
nia na cele inne, niż te, ną które były przezna­
czone, uźyl ich bez zamiaru zwrotu, przeto okre­
ślenie „roztrwonienie", użyte przez pos. Jędrze­
jewicza z trybuny sejmowej w rozumieniu po- 
tocznem i odmiennem, niż on to pojmował, nie 
odpowiada stopniowi stwierdzonego przez sąd 
przewinienia p. Woźnickiego.

B) że niema podstaw zarzut posła Jędrzejewi­
cza, jakoby p. Woźnicki nie wywiązał się z za­
ciągniętych zobowiązań pieniężnych wobec osób 
trzecich, które przyszły mu podówczas z pomo­
cą wobec okazanej parokrotnie przez p. Woźnic­
kiego gotowości zwrotu udzielonej mu sumy.

Superarbiter: podpisany M. Rataj.
Arbitrzy: podpisani B. Ziemięcki, B. Podoski.

Wypadki ko!@|owe.
(T e le fonem  od naszego  ko resp o n d en ta )

W a r s z a w a , 29 m arca (M t). W warszawskiej 
dyrekcji kolejowej w dniu 29 bm. o godz. 4.35 
rano na stacji Łódź Kaliska, odchodzący p o ­
c ią g  to w a r o w y  z d e r z y ł  s ię  z  p a r o w o z e m  p r z e ­
t o k o w y m , który ciągnął 53 wagony towarowe. 
W skutek uderzenia w środek przetaczanego 
pociągu w y k o le i ły  s i ę  4 w a g o n y , z a t a r a s o w u -  
ją c  to r .

W dniu 29 bm. o godz. 8.35, na  stacji K o ­
l u s z k i  w przejeżdżającym pociągu towaro­
wym p r z e c h y l i ł  s i ę  k r y ty  w a g o n , z a c z e p ia ją c  
o  p o c ią g  to w a r o w y , zdążający w przeciwnym 
kierunku, wskutek czego r o z b ity c h  z o s ta ło  11 
w a g o n ó w  to w a r o w y c h . Obydwa tory zostały 
zatarasowane.

W dyrekcji lwowskiej wczoraj o godz. 5 ra ­
no na linji R a w a  R u s k a — L w ó w  w pobliżu 
przystanku kolejowego Glińsko w pociągu o- 
sobowym w y k o le i ły  s ię  3 w a g o n y  o s o b o w e  
o r a z  p a r n ik . O iia r  w  lu d z ia c h  n a  s z c z ę ś c ie  n ie  
b y ło . Na miejsce wypadku przybył pociąg ra ­
tunkowy z Rawy Ruskiej. Komisja dyrekcji 
wdrożyła śledztwo.

Wista pod W arszaw ą 
nieznacznie przybiera.

( T ele fonem  od naszego ko re sp o n d e n ta )
W a r s z a w a , 29 marca (Mt). Ruch we wszyst­

kich okręgach dyrekcyjnych n o r m e tn y . Tem­
peratura w całym kraju  w ciągu uh. doby 
wynosiła p ln s  12 s t .

W dyrekcji r a d o m s k ie j ,  k r a k o w s k ie j ,  p o ­
z n a ń sk ie j , w le ń s k ie j  i  k a to w ic k ie j  r z e k i  n ie  
w y rzą d ziły  ż a d n y c h  sz k ó d .

W dyrekcji w a r s z a w s k ie j  w dniu 29 bm. o 
<odz. 6 rano s a p e r z y  w y s a d z i l i  p o d  W y s o -  
jr o d e m  d a ls z e  2 k im . z a to r u , tak, że pozosta­
ło jeszcze 6 kim. Woda podniosła się na W i­
śle o dalszych 20 cm. W  d n iu  29 b m . r a n o  
p o d n ió s ł  s ię  p o z io m  w o d y  o 5 cm . Na kim. 93 
linji Warszawa-Mława w o d a  p o d n io s ła  s i ę  a ż  
do n a s y p u  k o le jo w e g o , który jednak w tem 
miejscu jest dostatecznie wysoki.

Z dyrekcji s t a n is ła w o w s k ie j  donoszą, że na 
D n ie s tr z e  s y t u a c j a  je s t  p o m y ś ln a .  Komunika- 
caj kolejowa nie została naruszona.

W d jreke j' g d a ń s k ie j  w dniu 29 bm. ran# 
W is ła  p o k r y ta  b y ła  j e sz c z e  lo d e m  p o m ię d z y ;  
G r u d z ią d z e m  a  T o r u n ie m .
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Przekroczenia budżetowe za rok 1928/9 
w Najwyższe] Izbie Kontroli.

(Telefonem  od naszego korespondenta)  
Warszawa, 29 marca. (Wir). Ministerstwo 

Skarbu przesłało w ostatnich dniach Najwyż­
szej Izbie Kontroli szczegółowy wykaz sum 
przekroczeń budżetowych w poszczególnych 
ministerstwach za rok budżetowy 1928 29. Mi­
nisterstwo skarbu postanowiło wystąpić do 
parlamentu o zatwierdzenie tych pozabudże­
towych wydatków.

Min. Kwiatkowski stwierdził 
szu&hi rozwój Gdyni.

(Telefonem  od naszego koresponden ta )  
Warszawa, 29 marca. (Mt.) W dniu 28 bm. o 

godz. II wieczorem powrócił z podróży inspek­
cy jnej do Gdyni i Poznania p. min, Kwiatków- 
ski. _ ——

P. minister zlustrował w Gdyni stan robót 
przy budowie portu w ciągu ostatnich miesię­
cy. przyczem stwierdził z zadowoleniem duży 
postęp i szybkie tempo rozwoju Gdyni.

W Poznaniu zwiedził p minister tereny wy­
stawowe i prace przygotowawcze. Inspekcja 
wypadła tam również zadowalająco.

P. minister zapewnił dyrekcję P. W. K., że 
niezałatwiona przez Sejm sprawa wpłaty 1 mi- 
łjon 200 tysięcy zi. na wystawę rządową na 
P. W. K. zostanie załatwiona w tych dniach 
i suma ta przekazana będzie zaraz po świę­
tach. |

Z m i a n a  s i a i u t f a  I 
Ministerstwa Reform Rolnyck

(Telefonem  od naszego koresponden ta )
Warszawa, 29 marca. (W ir )  Rada ministrów j 

przyjęła na ostatnie,m posiedzeniu projekt1 zmla- | 
ny dotychczasowego statutu organizacyjnego 

ministerstwa reform rolnych.
Zmiana polega na tem. że obok departamentu 

ogólnego i departamentu urządzeń rolnych, po­
wstanie departament ekonomiczno-finansowy, 
który będzie miał w zarządzie miljard złotych 
jakie państwo otrzymuje od nabywców ziemi.

Dalej departament ton kieruje pomocą kredy­
tową 1 organizacją gospodarstw przy przebudo 
wie ustroju rolnego.

 (V----

Postulaty zfazda rad szkolnych.
'T e le fo n ' <r< od nnsz< qo koresponden ta )

W a r s z a w a , 29 m a r c a  (Mt). P r e z y d e n t  R z e ­
c z y p o s p o lit e j  p r z y lą l  ostatnio d e le g a c ję  trze-  
c ie g a  z ja zd u  R ad  s z k o ln y c h  p o w ia to w y c h  i 
m ie js k ic h , złożoną z prez J a n k o w s k ie g o , p o ­
s ła n k i  P r a n sso w e J  i p. Z a w a d z k ie g o , k tó r a  
w r ę c z y ła  p. Prezydentowi m e m o r ja ł , zaw iera­
jący następujące d e z y d e r a ty :

1) W y łą c z e n ie  s z k o ln ic tw a  n a  r ó w n i z  w o j ­
sk o w o ś c ią  i w y m ia r e m  s p r a w ie d l iw o ś c i  z  p od  
d z ia ła n ia  d e k r e tu  o  o r g a n iz a c j i  w  z a k r e s ie  
d z ia ła n ia  w ła d z y  a d m in is tr a c j i  o g ó ln e j .

2) Dalsze r o z w in ię c ie  sa m o r z ą d u  sz k o ln e g o  
przez p o w o ła n ie  d o  ż y c ia  o k r ę g o w y c h  R a d  
s z k o ln y c h  p rzy  w s z y s tk ic h  k u r a to r ja c h . oraz 
p a c z e ln e f  R ad y  w y c h o w a n ia  p r z y  m in is te r -  
a tw ie  w y z n a ń  religijnych i  oświecenia pu­
blicznego.

3) Z a p e w n ie n ia  w s z y s t k im  o g n iw o in  s a m o ­
r z ą d u  s z k o ln e g o  s a m o is tn y c h  ź r ó d e ł f in a n s o ­
w y c h  i  e g z e k u ty w y  p r a w n e j  w działaniu.

4) N o w e liz a c je  ty m c z a so w e j  u s ta w y  o  f in a n ­
sa c h  k o m u n a ln y c h  w  k ie r u n k u  r o z s z e r z e n ia  
u p r a w n ie ń  p o d a tk o w y c h , g w a r a n tu ją c y c h  z a ­
sp o k o je n ie  p o tr zeb  s z k o ln ic tw a , bądź przez u 
stanowienie p-odatku szkolnego, bądź przez 
w prow adzeni procentowego dodatku do po­
datków togóLiych.

5) U tw o r z e n ie  d o ta c y jn e g o  fu n d u s z u  s z k o l­
n e g o  d o  d y sp o z y c j i  R a d  s z k o ln y c h  o k r ę g o ­
w y c h , celem zasilenia budżetu słabszych fi­
nansowo Rad szkolnych powiatowych.

6) U z n a n ie  b u d o w y  s z k ó ł  p o w s z e c h n y c h  za  
konieczność państwową i podjęcie niezwłocz­
nie planowej akcji budowlanej, rozkładając 
c z a s  budowy na okres nie dłuższy niż 20 letni. 
Utworzenie przez państwo funduszu budowla­
n e g o  szkół powszechnych, z którego byłyby u- 
dzielane poszczególnym samorządom powia­
towym zasiłki i pożyczki długoterminowe.

W i e l k a n o c  w  S y r a k u z a c h .

W drugi dzień świąt wielkanocnych ciągną mieszkańcy Syrakuz i  dziećmi, unoszącemi 3we 
najmilsze zabawki, po raz pierwszy na wycieczkę podmiejską Celem tej malej wędrówki jest 

słynny starogrecki teatr z widokiem na port i miasto.

wioclijj za przyznanieni tralogil dla Polski
Znamienne zdania prasy włoskiej o artykule 

„llustr. Kuryera Codz.“
(O ryginalny telegram „llustr. Kuryera Codz.").

Rzym, 29 marca Poruszona na lamach „II. 
i .  C." sprawa praw Polski do odzyskania wła­
snych kolonij, odbiła się żywem echem w pra 
sie włoskiej, która cytując wywody „II. Ku 
ryera Codz.“ , omawia przychylnie sprawiedli 
we postulaty polskie.

I tak „Lavoro Fascista" podaje w obszer

nem streszczeniu artykuły „Ilustrowanego 
Kuryera Codziennego", komentując je przy­
chylnie. Dalej „Tribnna" podaje wyjątki z ar­
tykułu. zaznaczając, iż poruszenie tej sprawy 
na lamach „IL K. C.“ , organu zbliżonego do 
rządu i odpowiedzialnego, jest bardzo zna­
mienne. Axel.

F aktyczna s t a b i l i z a c j a  n r z ę d n i b i w .
(Telefonem od naszego korespondenta)

Warszawa, 29 marca. (W ir)  Po odrzuceniu 
przez Sejm projektu noweliznjącego ari 116  
ustawy o pragmatyce urzędniczej, stało się 
aktualne pytanie: jakie ten stan iaktyczny po­
ciągnie za sobą skutki prawne.

Z kierujących sfer urzędniczych informują 
w tej mierze: artyknł 116  w brzmieniu rozpo­
rządzenia Prezydenta Rzplitej z dnia 22 marca 
1928 r. w pierwszem zdaniu głosi: Na czas 
od wejścia w życie ustawy o państwowej służ 
bie cywilnej (t. j. dn. 1 kwietnia 1922 r. do 
dnia 3 1 marca 1929 r.) zawiesza się postano­
wienia art. 33 tej ustawy (powołanego również 
w art. 104) odnośnie do i t. d.“

Z postanowienia tego wynikało prawo wła- 
i Izy nominującej zwalniania urzędników w spo­
sób, że tak powiemy, uproszczony, to znaczy 
nawet bez podania' motywów.

Art. 33 ustawy postanawiający, iż urzędnik 
może być wydalony, lnb nsnnięty ze słnżby 
iedynie prawomocnem zarządzeniem władzy 
wydanem na mocy niniejszej ustawy, lub o-

„Miss Polonia" wychodzi zamąż
za przemysłowca łódzkiego.

(T elefonem  od naszego koresponden ta )
Ł ó d ź, 29 marca. (W ) Dzisiejszy „Glos Pol 

ski‘‘ donosi, że w warszawskich i łódzkich 
kolach towarzyskich nielada s e n s a c j ę  w z b u ­
d z iła  w ia d o m o ś ć  o tem, że m is s  P o lo n ja  pan 
n a  Władysława K o sta k ó w n a , przebywająca 
obecnie w Zakopanem, po powrocie do stoli 
cy. o d d a  s w ą  r ę k ę  je d n e m u  z  łó d z k ic h  p r z e ­
m y s ło w c ó w ,

rzeczenia komisji dyscyplinarnej dotychczas 
miał praktyczne znaczenie jedynie dla zniko­
mej liczby urzędników, t. zw. ustalonych (sta­
bilizowanych), to znaczy .tych, którzy otrzy­
mali od władzy mianującej pismo ustalające. 
Stabilizacja ta wymagała zgody prezesa Rady 
ministrów i ministra skarbu.

Wobec nieprzedłużenia terminu powyżej 
wspomnianego (31 marca 1929) z upływem te­
go dnia a r t .  33 w c h o d z i  d e  f a c t o  w 
ż y c i e  i b ę d z i e  m i a ł  z a s t o s o w a ­
n i e  w z g l ę d e m  w s z y s t k i c h  u r z ę d ­
n i k ó w  p o z o s t a j ą c y c h  w d n i u  31-g o 
k w i e t n i a  1929 r. n a  s ł u ż b i e .

Na stanowisku tem stanęła międzyministe­
rialna konferencja, jaka w tych dniach odbyła 
się z udziałem delegatów wszystkich mini­
sterstw, prezydjum Rady ministrów i Najwyż­
szego Trybunału Administracyjnego. W ten 
sposób jeden z zasadniczych postulatów urzęd­
niczych został zrealizowany.

Kresztow aoie sprawców olbrzym ich oszustw
w 99

Moskiewska oposycia
w „poiUyczsiem izolatorium”

(Telegram własny „11. Kuryera Codziennego")
B e r lin , 29 marca. Moskiewska ulotka zwo­

lenników Trockiego przedostała się obecnie 
także do Berlina Zawiera ona ciężkie oskar­
żenia przeciwko kierowniczym władzom bpi 
szeuickim i stwierdza, że 63 o p o z y c jo n is tó w  
p r z e n ie s io n y c h  z o s ta ło  d o  w ię z ie n ia  w  T o b o l-  
sk u , z w a n e g o  o b e c n ie  „ p o lity c z n e m  iz o la to ­
r iu m "  Opozycjoniści ci trzymani są w wię­
zieniu wśród bardzo ciężkich warunków. — 
Dwunastu z nich. m. i. Dreizer, który dwu­
krotnie odznaczony byl orderem Czerwonego 
Sztandaru, przewiezieni zostali ostatnio w 
groźnym stanie zdrowia do szpitala więzień 
nego.

Ulotka nosząca podpis „Bolszewicy-Lenini 
ści (opozycja)" wzywa przy końcu wszystkich 
członków partji komunistycznej, do zaprote­
stowania w naczelnym komitecie partji, tu ­
dzież w redakcjach pism przeciwko więzieniu 
ich towarzyszy.

S u r o f o s f f a c ie ”  w  P o z n a n i u .
(Telefonem od naszego korespondenta)

prawa patentowe itd. Aresztowani wraz z 
konsulem peruwiańskim Wrześniewiczem za­
łożyli spółkę akcyjną pod firmą „Koncern 
przemysłu surofosfatowego", do której 
Wrześniewicz wniósł odkupione pozornie pa­
tenty i prawa od zbankrutowanej spółki ak­
cyjnej. Sędzia śledczy dopatrzył się oszustwa 
w tem, że W r z e ś n ie w ic z  k u p ił  b ez  p ie n ię d z y  
p r a w a  i  p a te n ty  z a  180 ty s . zŁ i w n ió s ł  je  d o  
k o n c e r n u  za  d w a  m iL  z ł .,  z  k tó r y c h  700 ty s . zł- 
o d s tą p ił  M ik o ła jc z y k o w i z a  p o r a d ę  i  p o m o c . 
Koncern założono z kapitałem 2.5 mil. zł., z 
czego Wrześniewicz wniósł 2 mil. zł. w p ra­
wach, zaś gotówkę w kwocie 500 tys. zł. mieli 
wnieść magnaci poznańscy i z Kongresówki i 
częściowo już wpłacili.

Wczoraj przesłuchano Mikołajczyka i dr 
F.abendzińskiego, dziś zaś inż. Marcinkow­
skiego, poczem wszystkich o d s ta w io n o  d o  a r e ­
sz tu .

U

P o z n a ń , 29 marca. Na podstawie doniesie­
nia prokuratora, wszczęte zostało śledztwo 
wstępne w sprawie b a n k r u c tw a  f ir m y  „ S u ro -  
fo s ia t" , o czem już pokrótce donieśliśmy. Sę­
dzia śledczy wydal nakaz a r e s z to w a n ia  in ż .  
M a r c in k o w s k ie g o , d r  Ł a b e n d z iń s k ie g o  i  T a ­
d e u s z a  B r o n is ła w a  M ik o ła jc z y k a , byłego wła-- 
ściciela osławionego „Tabromika". Prokura­
tor zarzuca aresztowanym popełnienie s z e r e ­
g u  o s z u s tw  przez to, źe o t r z y m a n e  o d  k l ie n ­
tó w  w e k s le  p r o lo n g a c y jn e  z u ż y te  p u s z c z a l i  w  
o b ie g , n ie  w y k u p u ją c  w e k s l i  z a p a d a ją c y c h ,  
przez co klienci narażeni zostali na wykupy 
wanie weksli podwójnie. Firma „Surofosfat' 
popadła w konkurs. Pasywa jej dotychczas u 
stalono na sumę około 1.2 mil. zł. bez żadnych 
aktywów.

Prokurator zarzucił dalej, te  aresztowani 
u s n n e l ł  p rzd  k o n k u r se m  w s z y s tk o , co  m o g ło  
p r z e d s ta w ia ć  (a k ą k o lw te k  w a r to ść , c e le m  p o ­
k r z y w d z e n ia  w ie r z y c ie l i ,  przedewszystkiem

Lloyd fieorge poślinił odrazu zfiaifi cały m m

W pierwszym rządzie oczywiście Niemców.
(Telegram własny „U Kuryera Codzienego")

Londyn, 29 marca. Stronnictwo liberalne z Lloy­
dem Georgem na czele rozwinęli) kampanię wybor­
czą, która z każda chwila staje się coraz mtensy 
wniejszą i polega na rzncann niezwykle nęcących 
haseł, których realizacja jest atoli niemal niepra­
wdopodobną.

Wczoraj wieczorem odbyło się w Albert Hall ze 
branie polityczne w obecności około 1UD00 słucha­
czy, na którem Lloyd George przedłożył szczegó­

łowo swój problem walki z bezrobociem. Mowę 
Lloyda Georg'ea za pomocą megafonów i radja roz­
powszechniono równocześnie w znacznej ilości 
miast na południu Anglji.

Mowoa oświadczył, że swói projekt zwalczania 
klęski bezrobocia, opracował przy pomocy najzna­
komitszych polityków socjologów i przedsiębiorców 
w ten sposób, aby nie obciąża ąc kraju nowym po­
datkiem, liczbę bezrobotnych sprow adzić do cyfry

norm alnej przedwojennej W alka z bezrobociem 
jest naczelnem hasłem  stronnictw a liberalnego i
m usi ona doprowadzić do konkretnego zwycięstwa.

Równocześnie drugi przedstawiciel liberałów , 
lord Cecil opracował i ogłosi! obecnie następujący 
program polityczny te grupy 1) Anglia przystąpi 
do stałego międzynarodowego try b u n ału ;

2) Przeprow adzi nkład m iędzynarodow y w spra­
wie obowiązkowego arb itrażu  wszystkich państw  
św iata.

3)) W szelkie m iędzynarodow e układy o pomocy 
zbrojnej na rzecz sojuszników zostaną  uznane  za  
nieważne.

4) Sprzym ierzeńcy obowiązani są  na tychm iast 
opróżnić teren oknpacji Nadrenii.

5) Konwencja o zakazie hand lu  bronią obejmie 
wszystkie państw a św iata.

6) Anglja. przeprowadzi ochronę m niejszości na ­
rodowych.

* * *

Ten generalny projekt liberałów  angielskich 
uszczęśliw ienia całej ludzkości iednem pociągnię­
ciem pióra, me mówiąc o jego charak terze  dem a­
gogicznym. nosi w ybitne piętno znanei oboty ger- 
manotUskiei Lloyda Georg‘ea, a niektóre jego p u n ­
kty nadają się raczej na ,P rim a aprilis".________

Na Litwie nie wolno uczyć 
po polsku.

(T e le fonem  od naszego  ko resp o n d en ta )
K o w n o , 29 marca. (Hr) W e  w s i  P o d o le  pod

Zejmami pow. wilkomierskiego, policja u ja­
wniła ta jn ą  s z k o łę  p o ls k ą , w której dwa razy 
tygodniowo odbywała się n a u k a  d la  12 d z ie ­
c i. Władze litewskie n a u c z y c ie lk ę  p o s k ą  
A d a m o w ic z ó w n ą  a r e s z t o w a ły  i przewiozły ją 
pod  s i ln ą  e s k o r tą , jak zbrodniarkę do więzie­
nia w Kownie.

Skniki radykalnej reformy rolnej
, na Litwie.

(T e le fonem  od naszego ko re sp o n d en ta )
K o w n o , 29 marca. (Hr) U r z ę d o w a  „ L ie tu w o s  

A id a s"  daje d o s a d n ą  k r y t y k ę  s k u t k ó w  r e fo r ­
m y  r o ln e j  n a  L itw ie .

„Lietuwos Airlas" pisze: „Dzięki r a d y k a ln e j  
r e fo r m ie  r o ln e j ,  rolnictwo zostało r o z d r o b n io ­
n e , w wyniku czego k r a j  n a s z  w y z b y ł  s ię  z b o ­
ża , a obecnie dla nikogo nie jest tajemnicą, 
że n a s z e  m ia s ta  c z ę s to  są  w y ż y w ia n e  e h le b e m  
z  o b c y c h  k r a jó w , ponieważ zboże kupuje się 
zagranicą. Z b o że  n ie  z a w s z e  w y s ta r c z a  n a ­
w e t  d ła  wszystkich gospodarstw, s tw o r z o n y c h  
p r z e z  r e fo r m ę  r o ln ą , o sprzedaży zaś jego d o  
m iast nie może być mowy. Zboże na sprze­
daż produkują tylko d w o r y  i  w ię k s z e  g o s p o ­
d a r s tw a .

Rząd waszyngtoński uważa
zatopienie Imalone za zgodne z prawem.
(T e leg ra m  w ła sn y  „U. K u rye ra  C odziennego“)

Waszyngton, 29 marca, (ra). W odpowiodzi na 
wystąpienie Kanady w sprawie zatopienia angiel­
skiego statku „Imalone", amerykański departa­
ment stanu przesłał do tutejszego przedstawicie­
la kanadyjskiego oficjalne pismo, w którem u- 
znąje postąpienie amerykańskiego statku stra­
żniczego za zupełnie zgodne z prawem.

Pismo stwierdza, że ,.Tmalone“ odmówił doko­
nania na nim rewizji za szmuglem alkoholu w o- 
brębie strefy wód amerykańskich, co sprzeciwia 
się postanowieniom konwencji o szmugtu alko­
holu z roku 1924.

Odkrycie starożytnych grobów 
w środkowych Włoszech.

(T e leg ra m  w ła sn y  „11. K u rye ra  C o dziennego“)
Medjolan, 29 marca. (ra). W środkowo wło­

skiej prowincji Marche w okolicy miasta Cami- 
nate odkryto 140 starożytnych grobów. Szkielety 
znajdujące się w nich by/y wszystkie w zbro­
jach, zwrócone twarzą na wschód i posiadały w 
prawej ręce małe próżne dzbanki.

Jak stwierdzono, są to groby wojowników po­
ległych w bitwie nad rzeką Metauro. Bitwa nad 
rzeką Metauro miała miejsce w roku 207 przed 
Chrystusem między Kartaginczykami pod Haz- 
drubalem, a Rzymianami pod Liviusem Salinator 
i Cłaudiusem Nero. K artagińczycy zostali w tej 
bitwie na głowę pobici.

 0------
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(T e leg ra m  w ła sn y  „11. K u ry e ra  C o d zien n eg o “)

Neapol, 29 marca. (ra). W Santa Maria Nova, 
najsławniejszym kościele Neapolu wybuchł dziś 
groźny pożar, który strawił zupełnie kaplicę 
Grobu Świętego, wypełnioną bezcennymi dzieła­
mi sztuki.

Szkody spowodowane pożarem są nieobliczal­
ne.

K a ta sM in e  zawalenie sie m esti
w AngSji,

(T e leg ra m  w ła sn y  „U. K u ry e ra  C o dziennego“)
Londyn, 29 marca, (ra)- Na moście wiszącym 

w Cottestone w hrabstwie Durrham, zerwała się 
jedna z lin żelaznych, podtrzymujących most, 
wskutek czego jedno przęsło spdało do rzeki Kee.

ha moście znajdowało się w chwili katastrofy 
oko/o 40 osób, przeważnie jadących na wozach. 
20 osób wpadło do rzeki, odnosząc rany, w tem 
kilka ciężkie.

W sp óln ik
z kapitałem, który mógłby obiać dział kupiecki

poszukiwany
dla bardzo dobrego przedsiębiorstwa. — Zgłoszenia 
do firmy t  r. Strehlau, Toruń, ul, Rabiańska, fa*;
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Kronika telegraficzna.
( P J )  M A R S Z . S E J M U  D A S Z Y Ń S K I W Y J E -

r T "  w Piątek do Otwocka, gdzie spędzi 
św ięta  wielkanocne.

'(Alt) MIN. ZALESKI wyjechał na święta do ro- 
Srodę W Poznańskie * Powraca do Warszawy w

(U7ir) MDI. SKŁADKOW SKI wyjeżdża daiś wie­
czór do Gdyni, gdzie spędzi święta Wielkanocne.
. ( P A T )  P O S E Ł  NIEM IEC K I R A U ŚC H E R  wy­
jeżdża w piątek wieczorem na 2 tygodnie do Nie- 
jtiic5c. Podczas jego nieobecności obowiązki po- 
R^ntefraWl>WaĆ będzie radca poselstwa, p. von

(B s) NOMINACJE W  M. S. Z. „Monitor Polski" 
zamieszcza nominacje na radców ministerstwa spr. 
zagranicznych pp. Sąchowskiego Kazimierza, z ró- 
wnoczesnem powierzeniem mu stanowiska przed­
stawiciela państwa polskiego przy górnośląskiej ko­
misji mieszanej i górnośląskim trybunale rozjem­
czym, Dygata Stanisława, Karczewskiego Jana, Jan 
kowskiego dr. Tadeusza., p. Malhomme z rówmocze- 
snem przeniesieniem ż Bytomia na stanowisko se­
kretarza drugie jklasy przy poselstwie w Belgra- 

. le’ Poza êm został kierownik konsulatu w Tabri- 
zie Wiktor Pol konsulem w Vi stopniu służbowym, 
p. Szczepański dr. Aleksander przeniesiony został 
ze stanowiska kierownika generalnego konsulatu 
Rzphtej Polskiej w Bytomiu do centrali M. S. Z,

CMt)  D E K O R A C JA  ZASŁUŻO NEGO  W OŹNE­
GO. Wczoraj w ministerstwie spraw wewnętrz­
nych odbyła się uroczystość udekorowania krzy­
żem zasługi zasłużonego funkcjonariusza pań­
stwowego seniora wszystkich woźnych p. Hen­
ryka Jabłońskiego. Dekoracji dokonał minister 
fckładkowski osobiście.

( W )  R A D A  M IE JSK A  Z D U Ń SK IE J W OLI 
N A  F U N D U S Z  D Y S P O Z Y C Y JN Y  M. S . W O JSK .
Jak się dowiadujemy, Rada miejska w Zduń­
skiej Woli wyasygnowała 1000 zł. na rzecz fun­
duszu dyspozycyjnego dla Marsz. Piłsudskiego.

(Hr)  O T W A R C IE  B E Z P O Ś R E D N I E J  K O ­
M U N I K A C J I  K O L E J O W E J  Z Ł O T W Ą . Z dn. 
1 kw ietnia b. r. wchodzi w życie bezpośred­
n ia  kom unikacja kolejowa z Łotwą. Podróż 
będzie odbywać się bez przesiadania na gra­
nicy w Turm ontach.

(/) T E M P E R A T U R A . W piątek o godz. 8-ej 
rano  zanotowano następujące tem peratury: 
W arązaw a plus 5, Gdynia plus 5, Poznań plus 
5, Bydgoszcz plus 5, Przemyśl plus 5, Lwów 
p lus 2, Pińsk plus 2, Lublin plus 2, Hala Gą­
sienicow a plus 2, W ilno plus 3, Białystok 
p łłis  3, Kielce plus 3, Brześć n. Bugiem plus 
3, Zakopane plus 3, Kraków plus 4, Grudziądz 
p lu s  6, Kalisz plus 6, Morskie Oko — 1.

(rai) A V E N U E  FOCH. Rada miejska Paryża 
to chwaliła przemianować Avenue du Bois na Ave- 
31 ue Foch. Ponadto uchwalono w lasku buloń- 
eldm wystawić pomnik marszałka Focha.

(H l) K SIĄ Ż E  G LO U C E STER  W  TOKIO. Ksią­
żę Gloucester, trzeci syn króla Jerzego wyjechał 
•do Tokio, gdzie w imieniu króla Wielkiej Bryta- 
nji wręczy mikadzie japońskiemu wielki order 
podwiązki.

(-ra ) N O W A  ST A T U A  V E N E R Y  W Y D O B Y T A
Z DNa  MORSKIEGO. W czasie prac na dnie mo­
rza w pobliżu Rodus, znaleziono olbrzymią statuę 
Venus. Głowa pomnika cała pokryta rdzą, zosta­
ła  już wydobyta na powierzchnię.

(ra)  ZA G INIĘCIE N A JW IĘ K SZ E G O  O K R Ę T U  ' 
ŻA G L O W EG O . Od kilku dni panuje w  Kopenha- j 
dze zaniepokojenie o los największego na świecie i 
okrętu żaglowego, który odbywa służbę między 
Ameryką'Południową, a Australją. Na pokładzie 
okrętu znajdowało się 70 marynarzy. Dotychczas 
niema żadnych wiadomości, gdzie okręt ten się 
znajduje.

(ra)  B Ó JK A  SZUM O W IN PO D M IEJSK IC H  W  
B E R L IN IE . W północnej dzielnicy Berlina do­
szło wczoraj do bójki między dwiema grupami 
podmiejskich elementów. Kiedy policja usiłowa­
ła  rozpędzić bijących się, dziewczęta towarzy­
szące walczącym, wezwały ich do oporu. Jeden 
z nich 24 letni Kurt Rey rzucił się na urzędnika 
policyjnego i usiłował go rozbroić. Urzędnik w 
obronie własnego życia strzelił z rewolweru, ra­
niąc ciężko Reya, który wkrótce potem zmarł.

Co eraia dziś w klnie?
B a g a te la :  „Ponad śnieg1* (Stefana Żeromskiego). 
C orso : „Piąty jeździec Apokalipsy** S. Chaplin 

W gł. roli.
Nowości: „Ponad śnieg** (Stefana Żeromskiego). 
Promień: „Miłostki studenckie** (H. Liedtke). 
Sztuka: „Boska kobieta** (Greta Garbo). 
Uciecha: „Ekscelencja posłaniec** (Hans Jun- 

kerman).
W an d a: .P a t i Patachon** (Strażnicy cnoty). 
W arszaw a: „Walka o  Złoty róg“.

ZYGM UNT H EN D EŁ
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Przejazd angielskiej delegacji handlowej do Moskwy przez Poznań.

W nocy z 26-go na 27 marcą przejeżdżała przez Polskę w drodze do Moskwy angielska delega­
cja handlowa, licząca przeszło 100 członków. Delegacji przewodniczą pp.: E. 'RemmCmtt i Sir Jo ­
seph Isherwood. Zdjęcie nasze przedstawia kilku uczestników delegacji na dworcu poznańskim 
Stoją (od lewej) między in. pp.: A. H. HoUister z Long Buckby (1), E. M. Benjamin  z Yeo- 
vil (2), A. D. Cory Jam es z Londynu (3), E. L, Cadwalader z Londynu (4), i C. W. Ciarkę z  Ket- 

łering  (5). Delegacja ta reprezentowała cały wielkobrytyjski przemysł.

S l r o s z l i w g  w y b u c h
w sklepie wiejskim w Kieleckiem.

(T e le fo n em  od naszego korespondenta)
K ie lc e ,  29 marca. (W ) W a  w s i  P o d le s ie ,

pow. włoszczowskiego w  s k le p ie  F r a n c is z k a  
W o ź n ia k a , wskutek n ie o s t r o ż n e g o  o b c h o d z e ­
n ia  s i ę  z  o g n ie m , n a s t ą p i ł  s t r a s z l iw y  w y b u c h ,  
nagromadzonego w sklepie w znacznej ilości 
k a l ic h lo r ic u m , używanego m. i. jak wiado­
mo, d o  s t r z a łó w  w ie lk a n o c n y c h . Skutkiem 
wybuchu z a b it y  został na miejscu E d w a r d  
K u te r z y n o w s k i ,  bardzo c ię ż k ie  r a n y  odnieśli

właściciel sklepu W o ź n ia k , Wojciech G ra­
b o w s k i  i Andrzej K u te r z y n o w s k i . L ż e j r a n n i  
zostali Franciszek Id z io k , Edward M a lic k i,  
F la k  i Juljanna M a lic k a .

Rannych odwieziono do szpitala w Często­
chowie. Eksplozja była tak silna, że z d e m o ­
lo w a ła  z u p e łn ie  c a łe  u r z ą d z e n ie  s k le p o w e ,  
o k n a  i  d r z w i z o s t a ły  w y r w a n e . Katastrofa 
wywołała wstrząsające wrażenie.

architekt, 
em. dyrektor Szkoły przemy»loweJ

przeżywszy la t 67, po długiej a  ciężkiej 
chorobie, opatrzony św. Sakramentam i, 

zasnął w Pann dnia 28 marca 1929 r. 
W yprowadzenie zwłok z kaplicy na 
cmentarzu rakowickim na miejsce wie­
cznego spoczynku nastąpi we wtorek, 
dnia 2 kw ietnia o godzinie 4 popołudniu, 
na którv to sm utny obrzęd stroskana 
żona z córką zaprasza Krewnych, Przy­
jaciół, Kolegów Zmarłego i Znajomych.

NABOŻEŃSTWO ŻAŁOBNE 
odprawione zostanie we środę, dinia 
kwietnia o godzinie 10 rano w kościele 

OO. Kapucynów. 1593k

DLA LETNI KO W-chrze­
ścijan w ładnej okolicy, 
19 kim. od Krakowa, do 
wynajęcia dom z o g T ó a  
k ie r a  (7 p o k o i ewentual 
nie do podziału). Komu 
n i k a c j a  a u to b u s o w a ,  po  
czta telefon w miejscu. 
Zgłoszenia pod „7 pokoi 
do „Kur. Codz. 7125g

PRZEDSTAWICIELI
we wszystkich miastach 
Polski poszukuje do sprze 
dąży opatentowanych i 
bezkonkurencyjnych sie­
dzeń do ustępów. Krzyże- 
wskł w Gdańsku I I I .  — 
Damm Nr. 2. 262g

d h u w i e  n a  r a & n
Magazyn obowlo „SYRENA11 Kraków, Rynek gł. 9.

(Pasał Bielaka). 1775k

R o sy js k a  b a n d a  fa łs z e r z y  w  B e r lin ie
sfabrykowała list Zinowjewa?

(T e le y ra m  w ła sn y  „11 K uryera  C o d zien n eg o ")
B e r l in ,  29 marca. Śledztwo, prowadzone w 

Berlinie w sprawie sensacyjnych fałszerzy 
dokumentów, wykonywanych przez b. człon­
ka ochrany rosyjskiej Orłowa i jego towa­
rzyszy, weszło w tych dniach na nowe tory.
Władze berlińskie otrzymały z Ameryki fał­
szowane dokumenty Boraha i porównały je z 
m aterjałem , skonfiskowanym u Orłowa i 
spółki.

Badanie rozmaitych dokumentów nie dało 
narazie pewnika, jakoby fałszowane papiery, 
kompromitujące senatora Boraha, zostały 
istotnie sporządzone w Berlinie. Narazie u- 
trzym uje się przypuszczenie, iż fałszerstw 
tych dokonano w Paryżu, przyczem trw a w 
dalszym Ciągu hipoteza, iż d u c h o w n e g o  p r z y ­
w ó d c y  te j  c a łe j  a f e r y  n a le ż y  p r z e c ie ż  s z u k a ć  
w  k o ła c h  R o s ja n in a  O r ło w a  w  B e r l in ie ,  t że 
tylko samo techniczne sporządzenie doku­
mentów nastąpiło w Paryżu.

Celem prowadzenia dalszych badań władze 
berlińskie zam ierzają wejść w ścisły kontakt 
z przebywającym narazie we Włoszech b. 
przewodniczącym senackiej komisji śledczej 
sen. Rootem, aby od niego uzyskać nazwiska

tych agentów rosyjskich, z  którymi pertra­
ktował on w tej sprawie w Paryżu.

N a j w ię k s z ą  s e n s a c j ą  w  d o ty c h c z a s o w e m  
ś le d z tw ie  w  s p r a w ie  b a n d y  O r ło w a  j e s t  k o n ­
k r e tn a  s t w ie r d z e n ie  f a k tu ,  iż  o s ła w io n y  
s w o im  c z a s ie  l i s t  Z in o w ie w a  z o s ta ł  r ó w n ie ż  
s fa b r y k o w a n y  p r z e z  p r z y ja c ió ł  O r ło w a . Po­
mocnik Orłowa, niejaki Prokop Pokrowski, 
czynny na terenie Rygi, nakreślił początkowo 
projekt listu Zinowiewa. Zainteresowane sfe­
ry  angielskie zaopinjowały ów m anuskrypt, 
poczem cała akcja przeprowadzona została z 
wiadomym ogólnie wynikiem.

Z n a n y  s t p i e g  r o s y j s k i  D r n s z y lo w s k ij  w s k a ­
z y w a ł  j n i  p o d o b n o  p rzed  tr z e m a  la t y  n a  G u-  
m a n s k ie g o  i  P o k r o w s k ie g o ,  ja k o  n a  s p r a w ­
c ó w  s f a ł s z o w a n ia  l i s t u  Z in o w ie w a . Areszto­
wany obecnie wraz z Orłowem w Berlinie Su- 
marokow utrzymuje, iż D r n s z y lo w s k ij  n ie  zo -  
s ta j  b y n a jm n ie j  — jak to swojego czasu ofi­
cjalnie doniesiono — r o z s tr z e la n y  p r z e z  w ła ­
d z e  s o w ie c k ie  p o  p o w r o c ie  d o  R o s j i, le c z , ż e  
d o  te j  p ó r y  p o d  z m ie n io n e m  n a z w is k ie m  z n a j ­
d u je  s i ę  W s łu ż b ie  c z e r e z w y c z a jk i .

Po zam knięciu kroniki.

S t a t y s t y k o  p a f a r ó w  w  K r a k o w ie
(s) Ze sprawozdania miejskiej straży po­

żarnej, sporządzonego za rok ubiegły, dowia­
dujemy się, że w 1928 roku było ogółem 251, 
a to pożarów dachowych 15, w tem groźnych: 
kinoteatr „ B a g a te la " , przy ulicy Tatarskiej 
fa b r y k a  s t o la r s k a  G r fin b e r g a , D ą b ie - P ia s k i  
s t o d o ła  i  s z o p a  s  o w s e m , Kazimierza W iel­
kiego s t o d o ły  z e  z b o ż e m , K a z im ie r z a  W ie lk ie ­
g o  s t o d o ły  i  p r z y b u d ó w k i z e  z b o ż e m  itp .  Pi­
wnicznych pożarów było 7, wewnętrznych 
17, zewnętrznych 16, pokojowych 36, sklepo­
wych 20, kominowych 12, zamiejscowych 17; 
w tem do groźnych pożarów wyjeżdżała 9traż 
do T y m b a r k u , Z ie lo n e k , W o l i  D u c h a c k ie ) ,  d o  
D ą b ia  (łusECzarnie i młyny), Z ie lo n e k  i  P r o ­
k o c im ia .

Nadto straż pożarna interwenjowała w 
151 wypadkach niepożarowych, a  to p r z y  
podnoszeniu wozów tramwajowych, przy usu­
waniu zapór ulicznych, ratowaniu ludzi i 
zwierząt. Fałszywych alarmów zanotowano 
104.

U firmy „Astro-Daimler" zamówiono: d w ie  
p o m p y  s a m o c h o d o w e  o wydajności od 1.500 
do 1.800 litrów na minutę, c z te r y  s a m o c h o d y  
o s o b o w o -r e k  w iz y t o w e , t r z y  b e c z k o w o z y  s a ­
m o c h o d o w e  z  p o m p a m i s s ą c o - t ło c z ą c e m i  o  
p o je m n o ś c i  2.800 l i tr ó w , j e d n ą  d r a b in ę  m e c h a ­
n ic z n ą  s a m o c h o d o w ą  30 m e tr ó w  d łu g ą , c z t e ­
r y  a p a r a ty  t le n o w e  „D raegera**. Zakupiono: 
16 opon i 19 dętek o różnych rozmiarach, 50 
sztuk świec systemu „Orom“ do silników 
spalinowych itd.

Miejska straż pożarna podzielona jest na 8 
p lu to n ó w , z których 6 pełni służbę w centrali, 
d w a  zaś p o m ie s z c z o n e  s ą  w  t i l j i  w  P o d g ó r z a .  
Służbę pełni się przez 24 godzin na zmianę. 
Liczebny stan  personalu wynosi 133 o so b y .

W centrali znajduje się 17 sa m o c h o d ó w , na
f i l j i  zaś mieszczą się dwie pompy samocho­
d o w e , jeden samochód osobowo-rekwizytowy, 
wyposażony w różnego rodzaju przybory po­
żarnicze i samochodowy beczkowóz o pojem­
ności 3.600 litrów, przydzielony z zakładu 
czyszczenia miasta.

Pod komendą głównego naczelnika straży 
Obidowicza pozostają: jeden inspektor, 7 o- 
gniomistrzów, 20 sierżantów, 16 plutonowych, 
72 strażaków, 25 szoferów, w tem 5 sierżan­
tów, 15 plutonowych i 5 szeregowych. Z wy­
kazanej liczby personalu 10 ludzi pełni w po­
rze letniej służbę ratowniczą na Wiśle, trzech 
z a ś  s t a ł e  n a  w ie ż y  marjackiej.

D z i ś  b i d z i e  w o d o  

w  c a l e m  m i e ś c i e .
Roboty około wymiany uszkodzonej rury w 

głównej arterji wodociągowej pod Bielanami zo- 
stały^ ukończone wczoraj o godz. 4 rano. Po wy­
mianie rury przepłukano kilkakrotnie zbiorniki i 
główne rury dopływowe, poczem puszczono wo­
dę do m iasta . Normalny dopływ otrzymały na 
razie m ieszk an ia  n isk o  położone, a w miarę gro­
madzenia s ię  wody w zbiornikach, ciśnienie w ru­
rach wodociągowych będzie się posuwało stop­
n iow o  w  górę. Dziś, w  Wielką Sobotę woda będzie 
w calem mieście i na wszystkich piętrach.

Co mówi komunikat urzędowy?
We środę, 27 marca o godz. 22 pękł rurociąg 

główny, doprowadzający wodę wodociągową z 
zakładu pomp w Bielanach do zbiornika na Zwie­
rzyńcu. W chwili wypadku był w zbiorniku za­
pas wody 2500 m3. W Bielanach zastanowiono

pompy dostarczające wodę do Krakowa, nato­
miast pompy kobierzyńskie pracowały w dal­
szym ciągu . Nadto czynny był w dalszym ciągu 
wodociąg rezerwowy, przyłączony wprost do sie­
c i rur wodociągowych, dostarczający 6000 m3 w 
ciągu doby. Po wypadku zmobilizowano robotni­
ków, dowieziono potrzebne narzędzia i materjaiy 
tak, że po 23 godzinie przystąpiono do odpro-- 
wadzenia wody rozlanej przez ułatwienie jej od­
pływu rowami przydrożnym i rozpoczęto odko­
pywać uszkodzoną rurę. Po popołudniu 28 marca 
wyjęto rurę uszkodzoną, założono w jej miejsce 

| nową, tak, że w piątek o godzinie 4 rurociąg u- 
ruchomiono. Uszkodzony rurociąg został prze­
płukany, poczem zaczęto zasilać wodą zbiornik 
i sieć rurociągów miejskich. Ciśnienie wody w 
godzinach porannych wynoszące 1-ą atmosferę, 
wzrasta stale w ciągu dnia tak, że normalne wa­
runki ruchu nastąp ią  w ciągu  nocy.

Po odkryciu rury okazało się, że pęknięcie o- 
bejmowało kielich i całą rurę, tworząc szparę 
około trzechcentimetrową. Ten rodzaj pęknięcia 
wskazuje, że niskie temperatury podczas ostat­
nich mrozów oddziałały mimo ułożenia rurociągu 
w głębokości 1.50 m. ńa rurę, względnie zaś cie­
pła woda wodociągowa i ciśnienie wewnętrzne 
wywołały wprost przeciwne działanie sil, powo­
dując pęknięcie.

W czasie przerwy w funkcjonowaniu wodocią­
gu pobrała ludność około 15.000 ms wody czę­
ścią pompowanej, w części ze zbiornika i z za­
pasów wody zgromadzonej w sieci rur wodocią­
gowych. W ostatnich dniach zużycie wody osią­
gało ilość 33.000 m* na dobę. Przerwa w ruchu 
maszyn w Bielanach została wykorzystana na 
przeprowadzenie remontu maszyn i na wykonanie 
połączenia głównych rurociągów tłocznych z no- 
wemi agregatami pomp.

NA BUDOWĘ DOMU IM. MABSZ. JÓZEFA PIŁ­
SUDSKIEGO. 20 p. p. złoży! kwotę 100 zl. na cele 
budowy Domu im. Marsz. Józefa Piłsudskiego w Ole­
andrach, zebraną częściowo od oficerów rezerwy z 
okazji pobytu w pułku aa  ćwiczeniach, oraz za­
miast życzeń świątecznych w myśl intencji dowód­
cy O. K. gen. Wróblewskiego.

Prezes Józef Greger zamiast życzeń świątecznych, 
składa 80 Zł, na Dom w Oleandrach im. Józefa P ił­
sudskiego.

..Dyrekcja Kasy Oszczędności m iasta Krakowa 
złożyła zamiast życzeń świątecznych kwotę zł. 100 na 
Dom im. Józefa Piłsudskiego w Oleandrach".

Wicewojewoda krakowski Duch, złożył zamiast ży­
czeń świątecznych kwotą 25 zł. na Dom Im. Marszał­
ka Piłsudskiego w Oleandrach, oraz 25 zł. na uzupeł­
nienie funduszu dyspozycyjnego M. 8. Wojsk.

Naczelnik wydziału bezp. publ. zamiast przesyłania 
życzeń świątecznych, złożył kwotą 15 zł. na budowę 
Domu w Oleandrach przez Administrację „U. Ku­
ryera Codziennego''.

ZMIANY W ROZKŁADZIE JAZDY. Dyrekcja ko­
lei państwowych podaje, iż z dniem 1 kwietnia zno­
si się bieg pociągów motorowych ńr. Mt. 6215 i Mt. 
6216 na linji Kraków-Kocmyrzów, uruchomia się na- , 
tomiast norm alne pociągi prowadzone parowozem nr. 
6223 i nr. 6222 na odcinku Kraków-Grzegórzki-Kocmy- 
rzńw. Odjazd pociągów nr. 6223 z Krakowa-Grzegó- 
rźek o godz. 16 m. 25, odjazd pociągów nr. 6222 z Ko­
cmyrzowa o godz. 17 m. 40.

PRZED ODJAZDEM CHÓRU AKADEMICKIEGO 
DO WŁOCH. Tow. „Chór Akademicki" w Krakowie 
zawiadamia członków wycieczki propagandowej do 
Włoch, że odjazd z Krakowa nastąpi, nie jak po­
przednio proponowano 8 kwietnia o godz. 19.50 w., 
łeoz 3 kwietnia o godz. 4.10 rano.

K u r i e r  g p c r fc w y .
Świąteczne zawodu fooinaiowe.

Jak już donieśliśmy, w czasie świąt Wiel­
kanocnych Kraków będzie miał d w ie  s e n s a c j e  
sp o r to w e . P ie r w s z a  z nich, to z a w o d y  p o m ię ­
d z y  „ W a r s z a w ia n k ą "  i  „ W is łą "  w  n ie d z ie lą
dnia 31 marca, w pierwszy dzień świąt, o  
godzinie 3.45 po południu na boisku „Wisły". 
D r u g a  s e n s a c j a ,  to zawody pomiędzy przy­
jeżdżającą z  W ie d n ia  drużyną „ A u str ia "  (da­
wniejsi „Amatorzy"), jedna z najlepszych dru­
żyn austrjackich a „ C r a c o v ią “ w  p o n ie d z ia ­
łe k ,  w  d r u g im  d n iu  ś w ią t  w  K r a k o w ie  o  g o ­
d z in ie  4 p o  p o ł. n a  b o is k u  „C ra co v ii" . W  n ie ­
d z ie lę  zaś 31 marca n a  b o is k u  C r a c o v ii tasa- 
ma „ A u str ia "  rozegra zawody w piłkę nożną 
z k a to w ic k im , najsilniejszym klubem „I F . G.‘* 
r ó w n ie ż  w  K r a k o w ie . Będzie to trzecia sporto­
wa sensacja świąteczna.

* * *

ROZPOCZĘCIE ROZGRYWEK PIŁKARSKICH O 
MISTRZOSTWO KL. A. W KRAKOWIE. W ponie­
działek ,dnia 1 kwietnia rozpoczną się pierwsze roz­
grywki o mistrzostwo Krakowa w kl. A, przyczem 
udział w nich bierze kilkanaście silnych drużyn z 
Krakowa i prowincji! g ra ją  m. in. o godz. 11-tej 
Sparta—Cracoyia I. b. na boisku tej ostatniej. W a­
wel—Krowodrza na boisku sportowem w koszarach 
20 p. p. oarz W isła I  B.—Podgórze o tej samej go­
dzinie na boisku podgórskiem na Zabłooiu i wre­
szcie Garbarnia 1 B.—Makkabi na boisku tej osta­
tniej.

P O L S K A  W E Ź M IE  U D Z IA Ł  W  M IS T R Z O ­
S T W A C H  S Z E R M IE R C Z Y C H  E U R O P Y . W
czasie od 8—16 kwietnia odbędą się w Neapo­
lu zawody szermiercze o mistrzostwo Europy; 
którym  wszystkie państwa przypisują b. po­
ważne znaczenie. Dowodzi tego fakt niezwy­
kle licznej konkurencji najlepszych szermie­
rzy świata, albowiem oprócz Szwajcarji i Por- 
tugalji zgłosiły się już do wspomnianych za­
wodów wszystkie państwa, które w tej gałęzi 
sportu m ają coś do powiedzenia.

I tak udział swój zapowiedziały: Belgja 
(floret i szpada), Danja (floret, szpada i sza­
bla), Niemcy (floret, szabla i floret dla pań), 
Anglja (floret i szpada), Francja (floret i  
szpada), Holandja (floret, szpada, szabla i 
floret dla pań), Włochy (floret, szpada, szabla 
I floret dla pań), A ustrja (floret, szabla i flo­
ret dla pań), Szwecja (szabla i szpada), Cze­
chosłowacja (floret, szpada i szabla), Węgry 
(floret, szpada, szabla i floret dla pań) i Pol­
ska (floret, szpada i szabla).

Program  zawodów obejmuje wszystkie 
konkurencje olimpijskie, a więc i drużynowe 
w których nasi szabliści spisali się tak dziel­
nie w Amsterdamie. Tytułów mistrzów Euro­
py bronić będą: we florecie Pulitti, w szpa­
dzie Buchard i w szabli d r Goemboes. Mi­
strzostwa pań we florecie zostały no raz 
pierwszy rozpisane.
J ^ AŁNE ZGROMADZENIE STRZELECKIEGO K r 
SPOR „PATRIA" W KRAKOWIE wybrało 
zarząd w nast. składzie: prezes — Sierpiński wie<T 
p m es i: Gaj i Madejski, sekretarz ż u l e k  s k a r b S  
ałećM i 7  K ? usz’ Budziaszek, Berneeki i Ko-



18 „ILUSTROWANY KURYER CODZIENNY** — Nr. 89. Niedziela 31 marca 1929 r.

KURSY IY!ATURVC£lfE i DOKSZTAŁCAJĄCE

„ W I E D Z A
HrahOw, ul. Studencha 14,1. p.
przygotowują do egzaminów gimnazjom i semi 
uarjurn nauczycielskiego.

K u rs u  e D e fm u la :
1. Kurs maturyczny, gimn. wszystkich typów i 

semin. naucz.
2. Kurs średni.
3. Kurs niższy w zakresie 4 klas gimn.
4. Analogiczne Kursy pisemne.

Na kursach „WIEDZA** udzielają nauki tylko 
najwybitniejsze siły fachowe krakowskich zakła 
dów średnich od 5—6 godzin dzienni** Uczestnicy 
kursów pisemnych otrzymują co miesiąc prócz 
całkowitego inaterjału naukoweg» t. j skryptów, 
wskazówek i programów tematy * 5-clu głównych 
przedmiotów do opracowania a podczas egzami­
nów kolokwialnych korzystają z wycieczek geo­
graficznych i z nauk! czytana map.

Do dyspozycji ucznióv (enic* kursów tak zbio 
rowego jak i korespondencyjnego, gabinet przy­
rodniczy 1 geograficzno geologiczny, jak -ównież 
wszelkie potrzebne podręczniki 945k

K AROSERIE
do Autobusów, Ciężarówek (dla przewozu towarów, 

bydła i gęsi). 8776k
Taksówek solidnie, szybko i tanio wykonywują 

warsztaty firmy:

CH. J. TYLLER, Spadkob.
Łódź, ul. Tramwajowa 11. -  Teł. 14-79.
UWAGA: Gotowe karoserie dla autobusów na 

podwozia marki „Chevrolet“ posiadamy stale na 
składzie — Na Zadanie wysyłam y prospekty

Wysprzedaż! uwaga na nasze przedmioty
Ceny konkurenci|ne — za zł. 15 85

45 wartościowych przedmiotów
Wysyłamy na listowne zamówię 
nie: 1) zegarek kies^inkowy pła 

ski szwajcarski, z 5 letnią gwarancją pi 
śmienną za dobry chód wyregulowany,
2) chusteczki do nosa; 3) łańcuszek do 
zegarka z imitacji złota; 4) brzytwa za­
graniczna lub maszyuka Giłlete; 5) mi 
sęczka do golenia. 6) pędzelek ao gole 
nia; 7) mydło do golenia; 8) puder po 
goleniu; 9) lusterko kieszonkowe; 10) grze­

bień z futerałem; 11) mydło toaletowe; 12) pióro z 
ołówkiem; 13) para rekawników 14) papierośnica; 
15) ustnik do papierosów; 16) maszynka do robienia 
papierosów; 17) elegancki notes kieszonkowy; 18) 
szczoteczka celuloidowa do zębów; 20) 3 łyżeczki do 
herbaty 24) 3 widelczykl do śledzi; 28) loteryjka; 29) 
komplet do szycia i cerowan:a it J Itd Ten cały 
komplet wysyłamy za zł 15 75. Tak5 sam komplet w 
gatunku „N“ 17.45, „C“ 22.95, z premia 24.00 i 28.30.
Zadatku nie potrzeba, płaci się przy odbiorze Za
opakowanie i przesyłkę płaci kupujący Bez ryzyka!
W raz e nie spodobania się. zwracamy pieniądze 

Adresować: 2056k
FIRMA „EMRA“ WARSZAWA, ul. Dzielna 45. S. A.

Ko l o r y t

DO
DOMOWEGO FARBO­
W AN IA WSZELKICH 

TKAN/N

14.11 k

. .

Lwowskie Towarzystwo 
Akcyjne Browarów
p o le c a  na ś w ię ta  

swoja z n a k o m ite  w yroby .

Piwo ehsporfowe fosnc 
Piwo hsw arsh ie dei&ne
podwójnie słodowe) jedynie dla smako­

szy piw ciemnych 1995k

Piw o P o r ter  Im perial
zalecane przez lekarzy.t J

W s z ^ d s ł e  «8a »  n a b u c i s i i

mmmmT&*2& vr-
V :• 'I

R A D I O
Zielna 3-20 Warszawa.

Sprzedaje n a j l e p s z e  w Polsce aparaty I sprzęt 
radjowy. — Za gotówkę ze znaeznyin rabatem. — 
Na wygodne spłaty do roku. -  W ynajmuje kompletne 
4-lampówkl. — Z prawem wlasnośoi po 2 eh latach

W u s w I c B  n a  nBB-«ffcI»sę a ip c u r a a t f iB
odpowiedzialnym zdecydowanym refiektantom przez 

montera. Inb poczta za zabezpieczeniem 
Aparaty do odbiorn obrazów przez Radjo Insta 

laeje oświetlenia elektrycznego od 500 zl. Wiatraczki 
lądujące akumulatory Zamiana starych aparatów, 
lamp i baterji na nowe. Sprzęt Philipsa i Telefunken 
na ra ty . 2014k

POTRZEBNI ODSPRZEDAWCT.

JUŻ NADESZŁY MODELE 
WIOSENNE i LETNIE

NA RATY
j. i s. m nm

.£raków, Floriańska L. 43, fronł
T elefo n  42-11. 20ł3b

Ubiory m ęsk ie ,O k ry c ia  dam sk ie . 
Suknie, Materiały, Płótna, Bielizna. 

Trykotaże oraz Obuwie.
Ubiory gotowe i na miarę.

:: Bardzo dogodne warunki. ::

S ły n n y  A s tr o lo g -C h ir o m a n t*  
WACŁAW PYFFELLO

W id z i p r z y s z ło ś ć  k a ż d e g o  c z ło w ie k a

Kto nie może osobiście odwiedzić 
astrologa-chiromantą W. Pyffello, 
nadeśle: imię, datę urodzenia swoją 
lub osób zainteresowanych 

I 9 5  g r o s z y  
w znaczkach pocztowych.

Każdy otrzyma pocztą 
wypisaną analizę-horosKop 

swego życia.
090t»śct« przyjmuj* 

o d  g o d z .  1 2 -e )  d o  8 -e J  w ie c ;

A d r e s o w a ć t  W a r s z a w a , B e d n a r s k a  17 .
W . P y f f e l l o ,  M istrt nauk tajemnych.

N - Ą D A Ć  W  A P T E K A C H  i D R O G E R J A C H  -  W E D Ł U G  P R Z E P I S U

D ra  m e d . S T . B R E Y E R A
Zatwierdzone przez Ministerstwo Zdrowia w Warszawie.

Zioła
p ie r s io w e

•kuteczne w g r n -  
l ic y , katarach pier 
■łiowych, oskrzelo­
wych, zaflegmie- 
11 ach, k a s z la c h ,  
i s t m ie .  oraz jako 
Środek wzmacnia­

jący płuca.
C en a  z ł. 3.50.

Z i o ł o
na przemianę materji

skuteczne jako czysz 
ozące krew w reumaty* 
zmach. artretyzm ach 
skroflach, wrzodach 
fistnłach, ropieniach 
uieczystości cery, zwa 
pnieniu tętnic i o ty­

łości.

C e n a  z l. 3.50.

£ i « * l e a
żołędkowo-kiszkowe

s k u t e c z n e  w 
ostrych i przewle­
kłych k a tc r a c h  ż o ­
łą d k o w e  kiszko 
wych, c h o r o b a c h  
w ą tr o b y , kam ie­

niach. żółtaczce. 
Cena zł. 3.—,

Zioła
dla nerwowych

skuteczne w  n e r ­
wowych b ó la c h  
p ło w y , b ic iu  serca, 
b e z s e n n o ś c i ,  n e r ­
wowej niestrawno­
ści, ogdlnemu o s ła  

b ie n iu  
C e n a  zŁ 4 — .

861 lk
D o  p o w u ż sz u c h  cen  d o lic z a  sfe  o p la f ę  p o c z to w a .

W yrabia i wysyła:

1407Ł

i,

Mr. farm. Feliks ielińshi IB. PitfowsM. kUSIfif.WiasssSryŁ
Na żądanie wysyła się darmo broszurkę: ,, Jak  IV i oz.1 i ozon a ilość Listów dziękozy innych świadczy 

odzyskać zdrowie czyli „Leczenie ziołami**. |  że tysiące ludzi wyleczyło się po wyższe rai ziołami

I
GRODZKA 3  I. 0.

Uwaga na adresil

W I O S E N N E
PŁA SZCZE

DAMSKIE
MODELOWE
Ubrania i Raglany
m ę sk ie  n a jtsn le * .

255g

S k r z y w i e n i e
I c r ^ ^ O S ł U i D C D
Poprawa wzgl. leczenie systemem 

Haas bez przerwy w pracy Najlepsza 
■obrona przed ciężkiemu skutkam i 
1 la zdrowia i przedwczesną ulouinnś 
ią Najlepsze wyniki najwyższe od- 

■naczenia na kongresach lekarskich 
itd Żądajcie broszury z 50 fotogr. 
odbitkami: Franz Menzet, Breslao I I ,  
Ahtellnng 58. 120*

W* Już u k a za ł sie
n a k ła d e m

N Z IS N . n  I N IC U L S IlE ei
ZESZYT PIERWSZY NOWEGO EPOKOWEGO

w y d a w n ic tw a  p . t.

H E IM  m e m u  r i i s z E c n u
w opracowaniu

n a jw y b itn ie js z y c h  uczonych  i ś w ie tn y c h  p is a rz y , ja k o  to :
P r o f .  D r. E . B ie d rz y c k ie g o , P ro f .  U n iw . ks. D r. B ro m sk ie g o , P ro f .  U n iw . D r. A . B r u c k ­
n e ra , Doc. U n iw . D r. S t. C za rn o w sk ie g o , P ro f . U n iw . D r. P r .  D o u b ek ‘a , A l. C h o jn a c k ie g o , 
D r. O tto n a  F o r s t - B a t ta g l j i ,  P ro f . U n iw . D r. G. G esem an n a , P ro f .  D r. T . G rz e b ie n io w - 
sk ieg o , D r. K . K in to p f-Z a w is to w ic z o w e j, P ro f . U n iw . D r. R . L e v y ‘ego, P ro f .  B . L e p ­
k iego , P ro f .  U n iw . D r. M. M an n a , P ro f .  U n iw . ks. D r. W . M ich a lsk ieg o , P ro f .  U n iw . 
D r. J .  M o raw sk ieg o , C z ło n k a  W ęg . A k ad . U m ie ję tn . D r. E . P in te r a ,  P r o f .  U n iw . M , 
P o p ła w sk ie g o , P ro f .  U n iw . D r. E . P o rę b o w ic z a , Doc. U n iw . D r. B . R ic h te ra , Doc. U n iw . 
D r. E . S c h a y e ra , D r. E . S łu sz k ie w ic z a , P ro f .  U n iw . J .  S z e ru d y , P ro f .  U n iw . D r. A . 
Ś m ieszk a , P ro f .  U n iw . D r. W ł. T a rn a w s k ie g o , P ro f .  D r. I. W a jn b e rg a , P ro f . K . W in ie -  

w icza , P ro f .  U n iw . D r. T . Z ie liń sk ieg o , R . Z iem k iew icza  i in n y c h .
P o d  re d a k c ją  D r. S T A N IS Ł A W A  L A M A .

C a ło ść  o b e jm ie  3 d u ż e  to m y , z a w ie ra ją c e  oko ło  2.000 s tro n  d ru k u  w fo rm a c ie  20x27 cm . 900 
i ln s t r a c y j  w  te k śc ie , w ie le  p o r tre tó w , p o dob izn  rz a d k ic h  d ru k ó w , a u to g ra fó w  i re p ro d u k -  
ey j- L ic z n e  w k ła d k i n a  p a p ie rz e  k re d o w y m  o r a z  n a  p a p ie ra c h  s p e c ja ln y c h . P ie rw s z o rz ę d n e  

w y p o sa ż e n ie  ty p o g ra f ic z n e . N a jle p sz y  p a p ie r  i lu s t r a c y jn y .
PO UKOŃCZENIU CAŁS0CI, BĘDĄ MOGLI PT. PRENUMERATORZY NABYĆ ARTYSTYCZNĄ i OZDOBNĄ OPRAWĘ

W I E L K A  L I T E R A T U R A  P O W S Z E C H N A
o b e jm u je  p iśm ie n n ic tw a  w sz y s tk ic h  ep o k  i n a ­
ro d ó w , od czasó w  n a jo d le g le js z y c h , aż  do  
c h w ili o s ta tn ie j .  Z a w ie ra  o lb rzy m i m a te r ja ł  
b io g ra f ic z n y  o ra z  szczeg ó ło w ą l i t e r a tu r ę  p rz e  
d m io tu .

W I E L K A  L I T E R A T U R A  P O W S Z E C H N A  2000k
j e s t  d z ie łem , n iezb ęd n em  d la  k a ż d e g o  c z y ­

te ln ik a ,  k tó ry  s ty k a ją c  się  ch o c iażb y  ty lk o  z 
w sp ó łc z e sn ą  tw ó rc z o śc ią  l i te r a c k ą  — p ra g n ie  
tw ó rc z o ść  tę  zg łęb ić  i p o ją ć  n a leży c ie .

W I E L K A  L I T E R A T U R A  P O W S Z E C H N A  
je s t  d o s tę p n a  d la  w sz y s tk ic h ,

g d y ż  p re n u m e ra ta  m ie s ię c z n a  za d w a  d u że  z e sz y ty  (k ażd y  o b e jm u je  64 s tro n  d ru k u , w ie le  
l lu s t r a c y j  i p la n sz  o d d z ie ln y c h ) w y n o si razem  z p rz e s y łk ą  p o cz to w ą  zł. 10.— ; k w a r ta ln ie  
6 ze szy tó w , z p rz e s y łk ą  p o c z to w ą  zł. 30.— . B ez  p rz e sy łk i m ies. zł. 9.50, k w a r t .  zł. 28.50.

P R E N U M E R A T Ę  Z G Ł A S Z A Ć  N A L E Ż Y  P O D  A D R E S E M  K S I Ę G A R N I  W Y D A W N I C Z E J -

T R Z A S K A ,  E V E R T  i M IC H A L S K I  S p . A k c .
WARSZAWA, KRAKOWSKIE PRZEDMIEŚCIE Nr. 13 

GMACH HOTELU EUROPEJSKIEGO. -  TELEFON 184-00. KONTO P. K. O. 464.
P o n a d to  p re n u m e ra tę  p r z y jm u ją  w sz y s tk ie  k s ię g a rn ie  w  k r a ju  i z a g ra n ic ą .
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**" ®* m a s z y n u
r t  n a ł n o w t i e )  K onstrukcji : :
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T E I E F O N  N r . *558V.

L. 20846/VI 28.
Wydział Powiatowy Sejmiku Będzińskiego ogła- 

BZA 2110k

KONKURS
na stanowisko Instruktora ogrodniczego

Wynagrodzerfie według VII st. sl., 16% dod. ko­
munalny, djety lub ryczałt za rozjazdy.

Od kandydatów wymagane sa następujące doku­
menty wizgi, uwierzytelnione odpisy:

1) dowód ukończenia wyższych studjów ogro­
dniczych,

2) dowód obywatelstwa Państwa Polskiego,
B) świadectwa pracy zawodowej aw. instruktor­

skiej, społepzno-rolniczej, oraz opinja Związku 
Instruktorów Gospodarstwa Wiejskiego i  pra­
cy społecznej w Polsce,

4) własnoręcznie napisany życiorys.
Termin składania ofert upływa z dniem 15 

kwietnia 1929 r. Podania nieuwzględnione pozo­
staną bez odpowiedzi. Zgłaszać oferty należy pod 
adresem Wydziału Powiatowego w Będzinie. 

Stanowisko do objęcia szaraz.
Przewodniczący Wydziału Powiatowego 

Starosta:
(—) J. Bosa.

m  lU t  E I I
♦  *  E L E K T R Y K A *

z praktyką montażową przy wy-
♦  sokiem i niskiem napięciu 
▲ poszukuje zaraz

♦  poważna lirma w M o w ie
♦  Zgłoszenia pod .ELEKTRYK 18‘ 
t y  przyjmuje Biuro ogłoszeń Stattera 
X  Kraków, Rynek gł. 8. 2054k

L. 20876/28.
Wydział Powiatowy Sejmiku Będzińskiego ogla-

paa mmejazem 2109k

KONKURS
na stanowisko architekta

Kandydaci winni posiadać: 1) ukończone wyższe 
wykształcenie techniczne na wydziale architekto­
nicznym, 2) prawo prowadzenia robót budowlanych 
i  sporządzania projektów.

Wynagrodzenie według umowy. Posada do obję­
cia natychmiast. Oferty wnaiz z życiorysem i od­
pisami świadectw oraz żądanemi warunkami na­
leży nadsyłać do Wydziału Powiatowego w Będzi­
nie do dnia 20 kwietnia 1929 roku

Przewodniczący Wydziału Powiatowego 
Starosta:

(—) J. Boxa.

Dziecinne pantofelki
w  najnow szych  kolorach 

w ielkość 27— 30

W ielkość 31—35 Zł 22’50

Pantofelki sandałowe
w  różnych kolorach 

w ielkość 27—30

W ielkość 31— 35 Zł 24 50

17

Czarne 
boksowe
p aso w o  szy te  

B rązow e Zł 36‘50

N A  W I O S N Ę  
500 n a jn o w s zy c h  

m o d e l i
wszelakiego rodzaju 
obuw ia  dam skiego, 
m ęsk ieg o  i d z ie c in ­

nego
O d  n a jt a ń s z y c h  
d o  n a jw y t w o r n ie js z y c h

Nadzwsczafiig w g M rl 
Przyslęprce ceny! 

znakomite wykonanie:

Najnowsze pantofelki
w e w szystk ich  m odnych  

kolorach, 
K om binow ane Zł 34'50

Największe \ 
przedsiębiorstwo 

obuwnicze 
w P o lsce

Brązowe 
boksowe

pasow o szy te , 
pierw szorzęd. w ykonan ie  

L ak ierow e Zł 45-50

<ZXa n a b y c i a  u>e w s z y s t k ic h  f ilja c h  
i z a s tę p s t w a c h ..

Na składzie prowadzimy 
do kaidego  bucika sto­
sowną p o ń c z o c h ą  lub 

s k a r p e t k ą

2100Ł
i

G D W W 1 A
w mroczym nastroju wiosennym, oczekuje przy­
jazdu reflektantów na okazyjne kupna placów, 
majątków, domów itp. przed przyjazdem proszę | 
się zwiróció z  calem zaufaniem do najstarszego 

i snaneg-o ze swego sumiennego działania
BIURA POŚREDRICTWA -  C0IY1IKIKA KUJAWY j
Gdynia, ultea Starowlejska Nr. 4 — telef. 168 j
naprzeciw m agistratu — gdzie otrzyma wszelkie 

informacje bezinteresownie. 2108k |
■ S W H I M M B n i l

PAŃSTWOWY BANK ROLNY
ODDZIAC W KIELCACH

Adres teleg.: „PEBROL“ Kielce
Telefon Nr. 355-356.

Insty tucja  Centralna (i Oddział Główny) — W ar­
szawa, ul. Nowogrodzka Nr. 58. ODDZIAŁY: w Gru­
dziądzu, Katowicach, Kielcach, Krakowie, Lublinie, 
Lwowie, Łucku, Pińsku, Poznaniu, Wilnie. Agentura 

w Gdyni.
Udziela drobnym 1 średnim gospodarstwom rolnym 

za pośrednictwem Spółdzielni i samorządowych kas 
pożyczkowo - oszczędnościowych krótkoterminowych 
kredytów obrotowych oraz specjalnych, jak to: w 
nawozach sztucznych, na zakup nasion kwalifiko­
wanych d pasz treściwych, sekcjom maszynowym, 
tudzież na zakładanie sadów handlowych, cele hodo­
wlane itp. (w trzech ostatnich razach Bank wymaga 
przedłożenia opinii organizacyj rolniczych): ndziela

r a i g p
1 za gotówkę, najlep 
szej jakości, rama luto 
wana — na mufkach, 
raty miesięczne zł 2(1. 
wpłata 40 zł., kupuje 
się najtaniej w firmie:

t t

II
właść.

JAN SOBIERAJSKI
SKŁAD ROWERÓW

P O Z N A Ń
ulica Wrocławska 15. 
Cenniki wysyłam bes 
płatnie! 1475k

Listów zastawnych. 2101k

Jut przedtem znakomite taksówki

MORRIS”
uległy dalszemu udoskonaleniu 

Nowy model r. 1929 zaleca się:
t a n i o ś c i ą ,  o s z c z ę d n o ś c i ą ,  o b s z e r n o ś c l ą  I w y g o d ą ,  

e s t e t y c z n ą  l i n j ą
WARSZAWA -  „Motor Traders", Twarda 64; Wydz. Sprzed : Pl. Żel. Bramy 2.

Nnnowski Czysta 5. — ŁÓDŹ — „Saar , Narutowicza 32. — 
POZNAlT-  „W ulkanizator", 3 Maja 7 -  BYDGOSZCZI -  Autoteehnika" Her- 
rnana Nrankego 1. -  W ILNO,#-  J - .f ^ y r a w l o ^  Wileńska 8. -  R Z E S Z Ó W -

BÛAKi
-  wszelki*
NASIONA

ś  poleca

Tt.SZUKALSKl] 
BYDGOSZCZ

oi.DworcowaUSa
Cennik g r a t i i i

I210k

SfilfiTYPISTKfi
poszuHiwana

przez wielkie przedsię­
biorstwo przemysłowe w 
Krakowie. — Zgłoszenia 
z podaniem warunków i 
terminu wstąpienia oraz 
z odpisami świadectw 
do Biura „Prasa", K ra­
ków, Karmelicka nr. 16 
pod „Polsko Niemiecka" 
Zgłoszenia nieuwzględ 
nione pozostaną bez od 

I powiedzi, 2111k

D Y W A N Y
linoleum, ceraty, firanki 
kapy, Gijodnikil portiery 
M .  H A L P E R N  
KrakOin, Poselska L18.
Udogodnienia nrzy tiunnie.

Tel. 1679 1615k

H E R D Y
polskie, gotowe, na o- 
nykeie, krwawniku i 
t. p. o<i 45 zi. ze złotym 
pierśc. artystycznie 
wykonanym od 85 zł. 
przysłać miar© w zgię­

ciu palca) wysyła za 
zalicz. Magazyn Jub i­
lerski p. f. „Preciosa" 

Warszawa 122Sk 
al. Marszałkowska 106.

M a j ą t e k  z i e m s k i
2.350 mórg. mgd. bur. ziemi w wysok. kulturze, w  
Zach. Polsce, tui przy stacji i większem mieście 
powiat., uprzemysł. budynki i inwentarze b. dobre, 
ładny pałac i park, hipoteki uregulowane, z powo-. 
265 g  dii choroby właściciela

n«a s i» rze« l« s£ .
Zgłoszenia do Administracji pisma pod Nr. 265g.

ZAKOPANE 2076k

AJENCJA T. SIEMIANOWSKIEGO
ul. Krupówki obok poczty

sp rz ed a ż  w il l— p a r c e l— d z ie r ż a w a  p e n sjo n a tó w .

Zarząd dóbr Niegowtt
poczta loco kolo Bochni — ma

d o  s p r z e d a n ie
hilka wagonów ziemniaków
„Jubel" odporne na raka — 200 q. owsa 
Findling Dna Bensinga oryginalnego. Oba 

płody atestowane. 2118k

O b r a b i a r k i  i N a r z ę d z i a
do drzewa, metali i t. p. 
Biuro Techn.-Handl,

W.L Kawałek, Kraków
Gertrudy 5. Tel. 4307
Dogodne warunki.
Ż114k O ferty  n a  tą d a n le .
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lS02k

AERO- I AUTOMOBILOWE

CHŁODNICE
wyrabia nowe i naprawia 
stare, oraz wszelkie robo­
ty automobilowe blachar­
skie wykonuje po cenach 

najniższych
C .  I»A73tYN
KRAKÓW. PAWIA 18.

Własna nihlownia
nikluje, miedziuje w sre­
brze i wykonuje wszelkie 
roboty, wchodzące w za­
kres galwanotechniki. —

P rze ta rg  p u b lic z n y
na urządzehie kotłowni 
centralnego ogrzewania

w  Centralnym Instytucie Wychowania Fizycznego 
na Bielanach, oraz instalacji ogrzewania wodociągu, 
kanalizacji i gazu w Laboratoriach i Auli Instytutu 
ogłasza się na dzień 25 kwietnia 1929 r w biurze 
Kierownictwa Budowy, Wąrszcwa, Krakowskie- 
Przedmieście 17, o godz 11. Wad um w wysokości 
h% oferowanej sumy należy składać w Centralnej 
Kasie Państwowej, kwit dołączyć do oferty. — 
Ślepe kosztorysy, warunki przetargu i rysunki są 
wyłożone w biurze Kierownictwa Budowy w go­
dzinach urzędowych. 2120k

1 0 .0 0 0  PRZESYŁEK
NA ŚWIĘTA HIEIKANOCNE

zawierające następujące komplety:
1 s z tu k a  b ia łe g o  p łó tn a  lu d o w e g o  17 

m tr . w  n a j le p s z y m  g a tu n k u ,
1 o b r u s  s to ło w y  i  m tr . 40 cm . s z e r o k o ­

ś c i  z  fr e n d z lą ,
3 c h u s te c z k i  b a ty s to w e  I -a  d o  n o s a  

b ia łe ,
1 r ę c z n ik  „ frote"  —  n a jp r z e d n ie js z y  

g a tu n e k ,
1 p a r a  sk a r p e te k ,
1 k r a w a t  je d w a b n y .

Celem naszym jest reklama i chęć 
przyjścia z pomocą kupującym, ażeby 
nie przepłacali pośrednikom i detali- 
stom, wobec czego postanowiliśmy 
cenę za całkowity wyszczególniony 
komplet ustanowić na

z i .  s* * -
za porto i opakowanie doliczamy koszt 
własny w wysokości Zł. 2.50, przy za­
mówieniu trzech kompletów za wysył­
kę nie doliczamy. Po nadesłaniu do­
kładnego adresu wysyłamy za zalicze­
niem pocztowem.
F IR M A  „ P O L S K I T O W A R ", ŁÓDŹ, 

S K R Z Y N K A  P O C Z T O W A  208.
UWAGA: Na żądanie wysyłam bezpłatnie

cennik wszolkich towarów manufakturo 
wyeh i białych damskich i męskich. 2097k

Jłajradykalniejszy środek dla cierpiących na wszel­
kie przepukliny. 939k

Najstarsza przepuklinę
gdy nawet opaski i operacja nie pomogły, usuwa je­
dyny specjalista z długoletnią praktyką dla cierpią 
cych na rupturę, za pomocą mojego opatentowanego 
bandażu Nr. 1209, który przynosi prawdziwą pomoc 
mężczyznom i kobietom S. KON Warszawa, Sosno­
w a 13. — Prospekty na żądanie bezpłatne. Przestrze­
gam przed naśladowaniem mojego środka przez fał 
szywych specjalistów, którzy pogarszają chorobę.

A u to m a t do  o s t r z e n ia  
I rozw odzenia pił taśm o- 
- - wych I cyrkularek - -

dostarczy 

DKJnO T E C HNI C Z NO- HANDL OWE
W .  E .  M A W A E E S f i
K ra h ó w , św. G e r tru d y  5 . Tel. 4 3 6 7 .

Oferty na żądanie. 2090k

W y j a z d  d o  W a r s z a w y  z b y t e c z n y

Załatwiamy wszelkie zlecenia w sądach, urzędach 
państwowych i komunalnych, instytucjach finanso 
wych i wszystkich innych w Warszawie, całej Polsce 
i  zagranicą

Legalizacja dokumentów, sprawy konsularne, spad­
kowe, poszukiwanie rodzin etc.

Interwencje, zastępstwa, porady informacje, po 
źrednictwo we wszelkich sprawach. Windykacje wek 

. sli. Egzekwowanie należności
BIURO „POMOC PRAWNO HANDLOWA.** 

Warszawa, Nowy Świat °8.
Prosimy załączyć znaczki pocztowe na odpowiedź.

T O  S A M O C H Ó D
®  k M & rą ira n  m ó w i q  w s z y s c y ?

Wspaniała 6-ciocglindrowa limuzyna dwudrzwiowa
kosztuje z pełnem luksuso- ( | n |  g
wem wyposażeniem zaledwie If III. ■.ttv J

l q d a ) c l e  d e m o n s ś r a c l l t
Warszawa — „Motor T raders" Twarda 61.

— Wydz Sprzed.: Pl Żel. Bramy 2.
— „M otofors'. Kredytowa 

Kraków — Inż. Boi. Landau, Podwale 5.
Lwów — „Auto Palais" Jagiellońska 20.
Łódź — Hugon Strobach, P.otrkowska 154. 
Poznań — Szafarkiewioz i Menzel, W ały Wa­

zów 22.

O d b ą d ź c i e  p r ń b n i ą  l a z d ą l
Gdańsk — Otto Albert, Largem arkt 33/34. 
Bydgoszcz — Rudolf Jachm ann, Mostowa 5. 
Grudziądz — B. Mroczyóski, Groblowa 3 
Katowice —. Inż. S. Hochermann. W ita Stwo­

sza 3.
Wilno — „Sair‘\  Mickiewicza 23.
Białystok — „Brosexauto“ Sienkiewicza 12.

P r z y j d ź  o s o b i ś c i e

9

albo nadeślij charakter pisma swój 
łub zainteresowanej osooy Zakomu 
ni kuj imię, rok i miesiąc urodzenia 
kawaler, żonaty, wdowiec, ilość osób 
najbliższej rodziny a otrzymasz szcze­
gółową analizę charakteru określenie 
zalet, wad, zdolności i przeznaczenia.
Odpowiedzi na szczerze zadane pyta 
nia, jak również horoskop słynnecu medjum M He 
Evigny — bezinteresownie Lecz na pokrycie kosz 
tów ogłoszeń, wydatków pocztowych i kancelaryjnych 
dołączyć zł 2.— (można w znaczkach pocztowych) -  
Osobiście przyjmuje 12—7. Protokóły, odezwy po 
dziękowania najwybitniejszych osób stolicy do spraw 
dzenia. — Warszawa, Psycho grafolog Szylłer 
Szkolnlk. Redakcja Nowowiejska 32 m. 6. 1531 k

Z J E D N O C Z O N E

[ A M Y U  RASZYN, K O I tŚ W  I W AGONÓW '

I .  Z I E L E N I E W S K I  

f f I T Z N E R - i f t A r a P E R
Sl»4KU«ca A k c y jn a

Zarząd
iiiiiiiiiiiiiiiniiiiiimiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiiii K ra k ó w , u l. W o ls k a  L . 4

wykonują:

K o t ł y  r ó ż n y c h  s y s t e m ó w ,  ia k o  s p e c j a l n o ś ć  k o t ł y  
s y s t e m u  B a b c o c k  &  W i lk o x  w  L o n d y n ie ,  k o t ł y  

s y s t e m u  L o f f le r a  d la  c i ś n i e ń  d o  1 2 0  a t m .  
M o t o r y  r o p n e ,  m a s z y n y  p a r o w e ,  

w y r o b y  s p a w a n e  z  b l a c h y
ż e la z n e ! .  O d l e w y  ż e l a z n e

i  m e t a l o w e .  2118k

N o w o  z a ł ó ż ,  

s k ł a d1763Ł MEBLI HUGKEIfCH
R osenbaum  ul. 
i P e tzen b au m  Kraków

CHOROBY WĄTROBY -  KAMIENIE ŻÓŁCIOWE
CHOROBY PRZEMIANY MATERJI

Z I O K A
L E C Z Ą

G H O Ł E K I N A Z A
H. NIEMOJEWSKIEGO

Do nabycia w Laboratorium fizjologiczno che 
micznem „Cholekinaza". Warszawa, nl. Nowy 
Świat 5 (na prowincję wysyłka pocztą) oraz 

w aptekach i składach aptecznych.

OBJAWY KAMIENI ŻÓŁCIOWYCH 
początkowe: Ból w bokach i dołku podsereo 
wyrn (gdzie schodzą się żebra). Pobolewania 
w wątrobie, skłonność do obstrukcji. Język o 
błożony. Odbijanie gazami gorycz i niesmak 
w ustach. Wzdęcie i burczenie w kiszkach. Bóle 

l zawroty głowy.
Podczas ataków: w dołku 1 wątrobie silny ból 
który się rozchodzi ku stronie tylnej — w pa 
sie — krzyżu — i sięga aż do łopatki Wzdę 
cie brzucha, rozsadzanie żeber, parcie na kiszkę 
stolcową. Niekiedy ^wymioty żółcią Zimne poty.

Bliższe szczegóły kuracji w broszurze
Dr. med. T. Niemojewskiego. 128Ek

n a j n o w s z e  t y p y

lOBBICRIlBOS R M Y C H ::
; I od 1-dno do 8 mio lampowych < ►
:: na d ługoterm inow a sp łaty  |
1  poleca najtaniej J*

. „ f l E K l R O r s
„ W Y T W Ó R W A  R A D J O S P R Z Ę T U n

PRUSZKÓW P O S  WARSZAWĄ UL. 3  MAJA 4 <(
Specjalny Dział Wysyłkowy załatw ia sprzedaz J ► 

A drogą korespondencyjną. , ,
< ► Ilustrowane katalogi na żądanie bezpłatnie. < > 
% Przy zamów eniach i zapytaniach prosimy po- o  
*1 wolywać się na niniejsze ogłoszenie. 2 0 o tk J

KONKURS
na profetri 

pomniha laflcosio KoScinszhi
N a p a m ią tk ę  o d z y sk a n ia  w o lności Ś ląsk a , 

Z arząd  g m in n y  w N ow ym  B y to m iu  chce po­
s ta w ić  p om nik  „T ad eu sza  K ośc iu szk i n a  
P lacu  W olności i ro z p isu je  n in ie jszem  k o n ­
k u rs , z a p ra sz a ją c  do u d z ia łu  w k o n k u rs ie  a r ­
tystów  n arodow ośc i po lsk ie j.

T reśc ią  ż ą d a n ia  k o n k u rso w eg o  je s tu p l a s ty -  
czn ien ie  ide i w olności. U w zg lędn ić  n a leż y  
p rzy tem  d o sto so w an ie  p o m n ik a  do o toczen ia . 
Z ad an iem  p ro je k tu ją c y c h  będzie  w y k o n ać  
p la s ty czn y  m odel p o m n ik  z g ip su  w sk a l i  l . i u  
o raz  p lan  sy tu a c y jn y  w sk a li 1:200. K oszta  
ogólne budow y m ogą w ynosić około tOOO.UUU zl. 

W y znacza  się  n a s tę p u ją c e  n a g ro d y :
I  n a g r o d a  3000 z ł.,
I I  n a g r o d a  2C09 zt.,
I I I  n a g r o d a  1000 z l.
W arunki konkursu i dane podstawowe, jak 

plany, fotograf je itd., nabywać można w Z a­
rządzie gminnym, gdzie też udzielać się bę­
dzie wszelkich wyjaśnień, dotyczących kon­
kursu.

Termin nadsyłania prac konkursowych 
upływa 1 sierpnia 1929 r. Projekty konkurso­
we należy nadsyłać z podaniem godła pod 
adresem: Zarząd gminny w Nowym Bytomiu, 
Województwo Śląskie.

N o w y  B y to m , dnia 26 m arca 1929 r.
2116k Zarząd gm inny:

(—) Maclioń.

S s c z n o ś ć  c ierp iący  m

PRZEPUKLINĘ
Dużo rzekomych specjalistów ogłasza się, że l 
ich sposoby leczenia przepukliny są jedynie * 
skuteczne. Aby zaś przekonać się, że tylko 
przez znane powagi naukowe polecone bandaże 
usuwające radykalnie po osobistem jawien u 
się najzastarzalsze i najniebezpieczniejsze prze 
pukliny u pań, panów i dzieci, najnowszego wy 
nalazbu M. Tillemana, oddawna znanego w ca 
łej Polsce specjalisty i prof Raskala są wprost i 
zbawienne — wystarczy przyjść i przeglądnąć , 
liczne, entuzjastyczne podziękowania - ludzi o j 
znanych nazwiskach profesorów uniwersytetu, 
lekarzy, ze sfer duchowieństwa, najwyższej 

arystokracji oraz z ludu 1777k j

M. TILLEMAM
specjalista i wynalazca opatentowan. bandaży J

K R A K Ó W ,  U L .  S Z L A K  3 9
ODDZIAŁ W WARSZAWIE -  HORTENSJA 3- 

Tel. 465 29.
Żądać prospektów bezpłatnie.

ł k r n w i  Urząd ziemski n  urodnie
p o s zu k u j e

d o z o rc ó w  m e lio ra c y jn y c h
Posady kontraktow e z wynagrodzeniem 

dniówkowem do 15 zł. dziennie, zależnie od 
posiadanych kwalifikacyj fachowych za czas 
robót polowych.

Ponadto przewidywane są prem je w wyso­
kości 1.6 gr. od mtr. sześciennego, całkowicie 
wykopanego rowu oraz 1 grosz od 1 bież. m tr. 
wykonanego drenowania.

Podania należy kierować do Okręgowego 
l  rzędu ziemskiego w Grodnie z dołączeniem 
życiorysu i odpisu świadectw szkolnych, świa­
dectwa urodzenia i zaświadczeń odbytej pra-<
KtyKi.
oAcm w z Prezesa

\ t , H- Rymaszewski,
Naczelnik W ydziału Administracyjnego.

n c i u B c o ^ i

„ P l a t a i r e i
Główne biuro: Kraków, K arm elicka ! 

przyjm uje już zapisy na nowy sem estr szł 

1V* ^  kia
2) K urs gimn. klasy V—VI- 

e e m ifUrrfair " : SOt0'Va" eZy d o ' “ ^ r y  tri ma.

A pitna.is;Włższy-

óo°t1. ' } " *  'PJ“ '^ i o t  wzK!. jezyek anOdp-Z,! po nadesłaniu kope -tv i
w i s e m  się do 15Z  kw ietnU  b ^  
m ln7ea 8je tn f m S b r n ,w v m  i m e s rz a m 'n
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SOLEC
wyletzij naflepiej, najskuteczniej

c h o r o b y  r e u m a t y c z n e ,  o r t r e t y c z n e ,  
p r z y m i o t  I j e g o  n a s t ę p s t w a ,  c h o ­

r o b y  s h ó r n e ,  z o ł z y ,  k r z y ­
w ic ę , c h o r o b y  n e r w o w e  

z a p a l e n i e  s t a w ó w  
i  k o ś c i ,  z a t r u c i a  

m e t a l a m i .

Najsilniejsze ui Euroeie wodu slarczanosłone
z  z a w a r t o ś c i ą  j o d u  i s o l  g l a u b e r s k i e j .

S e z o n u  o d  1 m a j a  d o  3 0  w r z e ś n i o .
P o c z t o  l  t e l e g r o ! : S o l e c - Z d r ó j .

iniormacje i orosseKty w Ka dej cnwiii na zadanie o m i e

WETSTEINA
i lM EBLE

i w ó zk i dziecięce
wyfewtutne \ skromne 
w plerwszorzędnem 
w k o n o n in  poleca* i i f Y f  Kraków m ały  R y n ek 1

P o z n o w s z n s  r ó ż n i c ę

o c e n i c i e  w a r t o ś ć ?

fabrykatu

DURANT MOTOR
INC. CORPORATION

§  
o s o b o w a  
4 -  I 6 - c y l .

f
ciężarow a 
4 -  i  6 - c y l .

Bracia S te in  I n u r  e m a n
Inżynierowie w W arszaw ie.

Firma o b ję ła  w ro k n  1928 g e n e r a ln ą  r e p r e z e n ta c ję  wspom­
nianych 2-ch wyżej koncernów. Zawarte kontrakty na rok 
1928 c o  do ilości sprzedanych jednostek zostały przekro­
czone o 232%. Cyfry są wymowne i  nie potrzebują ko­
mentarzy. . . .  ,

17% Odbiorców powtórzyło w okresie 1 roku swoje zle­
c e n ia .  Instytucje komunalne, rządowe, wielki przemysł, a  
w ię c  wszyscy c i ,  którzy pod względem technicznym mają 
ludzi kwalifikowanych dla oceny wartości i jakości.

25-letnie doświadczenie patrycjusza przemysłu automo­
bilowego W . C. D n r a n ta , dziś jednego z najbogatszych ludzi 
w  Stanach Zjednoczonych, jego dewiza i poszukiwania: 
„JAK STWORZYĆ RZECZY NAJLEPSZE" umożliwiły nam 
zdobycie w  ciągu roku 7 1 2  zadowolonych Odbiorców w  Pol­
sce Skala naszych wozów i rozpiętość modeli i typów, daje 
nam możność pokrycia każdego zapotrzebowania w dzie- 
dzinie przemysłu automobilowego tak w wozach użytko­
wych przemysłowych, turystycznych, jak luksusowych. 
Nasza’ organizacja finansowa daje nam możliwośca udzie­
lenia racjonalnego kredytu tak bardzo dla kraju potrzebne­
go Wreszcie nasza organizacja budowy karoserji krajowych 
sprowadza import do faktycznego bezwzględnie konieczne

S Rozszerzając działalność Centrali na całą Rzeczpospolitą 
zreorganizowaliśmy i rozszerzyliśmy dział s amochodowy

w naszym Oddziale w Krakowie
którego biura i salon wystawowy zostały p r z e n ie s io n e  

z  u lic y  M ik o ła jsk ie j L. 6

na ul. Szpitalną 38
v i s  h  v i s  T e a t r u  S ł o w a c k i e g o .

Naszych wieloletnich Odbiorców zawiadamiamy, iż 
szvstkie modele podwozi ciężarowych, autobusów, wo 

ów osobowych etc. wystawiliśmy w naszym salonie w

' 'wszystkie samochody koncernu Durant “ otor Inc. Cor 
loration zaopatrzone są w sławne silniki „Continental 
Koncern Durant Motor Inc. Corporation obejmuje też zna 
no fnhrvkl .Locomobil".

Jak mówią Amerykanie, W. C. Durant stworzył swoją 
klasę wozów odpowiadającą jego dewizie: Tylko najlepszy 
materjał tylko najlepsza konstrukcja, tylko zastosowanie 
najnowszych zdobyczy techniki, stworzy samochód najbar- 
dziej wartościowy".

KSIĄŻKI szkolne używa­
ne w dobrym stanie Łupu 
jemy i płacimy najwyż 
sre ceny. „Wiedza" Kra 
ków. Studencka 14, I p.

995k

• 4 m

OKAZJA! Motocykl pra
wie nowy bardzo mało u 
żywany. trzybleżuy, .an 
(polak) zaraz do sprzeda 
nia z wózkiem lun bez. 
Wiadomość Długa U, W. 
Jaworski (sklep) U59k

KAMIENICA rentowna 
we Lwowie blisko Tech 
niki 22 000 doi. do sprze 
dania. Kurjer, Lwów, Ko 
pernika 9. „Technika". — 

1901 k

GDYNIA domek I piętro­
wy 2 sklepy, 4 pokoje ku 
chnia, nadający się na 
każdy interes, punkt han 
dlowy, cena 15 tysięcy 
złotych sprzeda „Syrena" 
Gdynia, ulica Abrahama, 

i tamże place, inne ntere 
! sa. 7171g

LETNISKO do sprzeda 
nia w Słowiku pod Kieł 
eami Domek murowany 
(1926 r.) tynkowany, kry 
ty gontami, oparkaniony 
składający ste * 2 pokot, 
kuchni, przedpokoju, dn 
żej werandy, ganku z 
piąkuym widokiem na o- 
koliee. Powierzchnia z tą 
ka 3/4 morgi Cena około 
U tysięcy złotych -  Z. 
Walczak. Sosnowico, Kon 
rada 1. I948k
PŁASZCZYKI, ubranka 
mundurki panieńskie 
szkolne, wyroby pończo 
sznioze i wełniane oraz 
wyprawki dla niemowląt.

goleoa: Józef Zubikowski, 
.onfekcje dziecięca Kra 

ków. plae Mariacki 9. — 
1741 k

KAPELUSZE meskie mar 
ki ..Borsaliuo" „Goep 
pert'*, „H ack er, „Lion" 
bieliznę, krawaty, ragla 
ny, obuwie poleca „Au 
Bon Marcbó*1 Kraków — 
Szp nil te  11. fllja Tomu 
sza 20. Telefon 3755. -

SPRZEDAM z powodu 
ohuroby gospodarstwo 100 
morgowe z martwym i ży 
wym inwentarzem (w do 
brym stanie) 1 budynka 
mi masywneml, w których 
mieści się gościniec i rze 
źma — Położenie: środek 
wsi. Wąrunki sprzedaży 
na miejscu Bunk Henryk 
w Powłowie, p. Chojnik 
p. Odolanów. 7404g

POŃCZOCHY Jedwabne -
filiiecosse gazowe, dzie 
Cinne i męskie skarpetki, 
rękawiczki glasse, zamszo 
we do prania, reformy — 
kombinacje poleca w wiel 
kim wyborze Suchter -  
Grodzka 8. sklep w sieni.

69!2g
KAMIENICĘ, DOMY naj
większy wybór — poleca 
Skowroński, Kraków. Ry 
nek 89 Tel. 2895. 7155g

K I L I M Y
w wielkim wyborze po 
ieea art. pracownia: 
„OGNISKO Kraków, 
Rynek ełńwn- A-B. 45

17831-

FORTEPIAN okazyjnie 
do sprzedania. Biuro mie 
szkaniowe — Zacisze 4. — 

!555b

SAMOCHÓD 2 osobowy — 
10 HP nowoczesny, nie 
zrpbił jeszcze 20.000 k im . 
z 5 nowemi halonami zą 
4,500 zł. Zgłoszenia: Ku 
rjer, Kraków „Sport". — 

7448g
ŻELAZNE, stalowe wyro 
by oraz gramofony, naj 
taniej poleca Józef Ha 
Jem, Kraków Floriańska 
33. Dogodne warunki. — 

1932k

GRAMOFONY -  patefo 
ny i płyty tanio na do 
godnych warunkach Kra 
ków. ni. Szpitalna L. 4. 
(w podworcu). 1933k

DO SPRZEDANIA lub
wydzierżawienia fabryka 
pończoch. będąca w ru 
chu z powodu zmiany. — 
Wiadomość Sosnowico — 
Niska 10. 7542g

PARCELE w Rabce, pa 
ru morgowy kompleks w 
centrum, z przepięknym 
widokiem, dobrym do 
Jazdem okazyjnie tanio 
do sprzedania zaraz. Bliż 
szych Informacji udziela 
się ul. Zyblikiewicza 20 — 
II., drzwi wprost scho 
dów miedzy godziną 2—4.

7547g

KILIMY największy wy 
bór poleca „Ostoja" Kra 
ków. Jul. Lea 5 naprzeciw 
narkn Krakowskiego. — 

7483g

WANNY, wanienki, nasią 
dówki, stołki kąpielowa 
cynkowe I żeliwne dostar

Rynek gł. 24 of. Telef. 
2964. 7162g

SPRZEDAM ogród blisko

nia połą za cenę przystęp 
ną. — W iadomośó Józef 
Raohwał Kraków KI —
Zduńska 8. 7529g
OGRZEWANIA osaezędno 
ściowe z pieca kuchenne­
go. dla kilkupokojowych
will i pomieszkać, oglą 
dniesz i zakupisz 'ako o 
statn ią zdohyez techniki, 
w Metatowni Inż. M. Star 
ka. Kraków. Rynek gł 24 
of. Telef 2964. 7X68g

NA RATY) Maszyny do
szycia, rowery, gramofo 
ny — płyty, oraz radjo 
sprzęt po cenach przystęp 
nyoh Naprawa gramofo 
nów. Starowiślna 10. Tel 
3058. 1604k

JUNODERMA krem na­
daje piękny matowy wy­
gląd twarzy — jest nie 
szkodliwy, odświeża na 
skórek — znakomity rów 
nież po goleniu. Drogeria 
Stefan Hyła — Kraków — 
Wiśtna 6. 1964k

F i n  KONSERW
i wyrobów mięsnych

R B O L F  VQGL
Bielsko, (‘śiąsk) Rynek 
30, Tel. 15-38. 274g

POWÓZ karetka i uprząż 
do sprzedania. — Wiado 
mość owocarnia, Mikołaj 
ska 2. 1877k

MOTOCYKL „Rudge" _ 
wózkiem, oświetlenie elek 
tryczne, praWie nowy — 
sprzedam. Nowotny, Czę­
stochowa, Aleja 49. 7466g

KILIMY największy wy 
bór z weiny zagranicznej 
poleca „Ostoja1' Kraków 
Jul. Lea 5, naprzeciw par 
kil Krakowskiego. 7481g

MOTOCYKL „Orion" ! 
cylindrowy 6 HP. z wóz 
kiem. dwa biegi, w bar 
dzo dobrym stanie sprze 
da za 808 złotych M. Dzi 

rzemyki, Szopena 29 
.________ 7496g

MATERJAŁY piśmienne.
tapety wysyła na prowin 
oję. najtaniej. — Centrala 
Książki i Papieru War 
szawa, skrytka pocztowa 
321. 749tg

RÓŻE SZTAMOWE jedno 
roczne Oznajmiam Sz. P. 
że mam bardzo ładne od 
miany róż; około 6 ty sie 
cy w różnych kolorach — 
do 80 odmian, cale lato 
kwitnące (korzenie są o 
bandażowane w mech z 
gliną). Cena za sztukę 3.50 
złotych. Takie sanie ód 
miany róż lecz krzaczaste 
dwuletnie 1.70 za sztukę, 
Paliki do róż ornalowane 
0.70 zł., agrest 1.20 za szt 
porzeczki 0.80 zł. za sztu 
kę. Wysyłać będę z koń 
eem kwietnia maj, czer 
wiec Mikołaj Kuczerha — 
ogrodnik ostp. Miżyniee— 
pow Przemyśl. 2011 b

N A J L E P S Z E

N A S I O N A
warzywne, kwiatowe I pastewne

poleca skład nasion 18991

.ZAGON" Sp. z osr odo.
• iX tk X a w ,  UL. BASZTOWA L. 17.

ZAKŁAD powrożniczy w 
miejscowości fabrycznej. 
2 sale. 2 pokoje z kuch 
nią, razem lab oddzielnie 
do sprzedania — O ferty  
Kurjer „Z powodu wyjaz 
du". 7193g

ZAKOPANE -  Nierucho­
mość • restaurację w do
brym punkcie. dobrze 
prowadzoną — istniejącą 
kilkadziesiąt lat iprzeda 
my okazyjnie; odpowiada 
zarazem za hotel, garaż. 
Wybór innych willi pen 
sjonatów. place, nieruebo 
mości przemysłowe w Za 
kopanem poleca: — Dom 
Handlowy Skarżyński — 
Warszawa, Żórawia 40. lub 
od 30 marca do 2 kwie 
tnia, włącznie — można 
zgłaszać sie; Skarżyński 
Hotel Bristol Zakopane 

18843

KRYNICA. Willę dwuna-
stupokojowa frontową u- 
meblowaną, odpuwiednią 
na pensjonat przedsiębior 
stwu, sklep wynajmę. — 
  Iść: Willa Wła-

AUTOBUS tanio sprze 
dam 22 osobowy no remon 
cie. Zgłoszenia Admini 
stracja Kurje-ra Okazja 
500". 7530g

SPRZEDAM dom muro 
wauy nowy wolny na pe 
ryferjach Krakowa Ku 
rjer pod „Wolny' 7203g

KILIMY na ra ty  poleca 
W ytwómta „Ostoja" Ju 
ljusza Lea 5, naprzeciw 
parku Krakowskiego. — 

1985k

BIURO TRANSAKCJI
majątkowych Dunikowski 
Jarosław Kraszewskiego 
14, do sprzedania: 
MAJATEK LASOWY -  
200 mórg,' lasu w tom 120 
morgów 80 letniego buko 
wego. 17 mórg bnk I so 
sna, 60 mórg 8 letniego. 8 
morgi sadu Budynek mie 
szkalny 4 pokoje, 2 kuch 
nie, balkon, weranda. Bn 
dynki blachą kryte 12 
kim. od stacji. 2 kim. od 
Sanu.
WILLE Z OGRODAMI,
kamienice, realności miej 
skie z ogrodami z grun 
tera ornym
REALNOŚCI W IEJSKIE, 
z budynkami mieszkalne 
mi i gospodarozemi koło 
Jarosławia.
PARCELE BUDOWLANE 
w każdym kierunku mia 
sta. Na odpowiedź upra 
szam znaczek pofeztowy.

IńSSk

SKLEP spożywczy z mie 
szkaniem, dwa pokoje ku 
chnia — sprzedam Kra 

•ków Dębniki. Konfedorac 
ka 7. 7441g

AUSTRO • DAIMLER 60
HP. 6 osob. otwarty za 
1400 $. Wiadomość: Au
stro Daimler, Grzegórzec 
ka 32. 7351g
PARCELA do sprzedania 
dwa fronty, tysiąc sążni, 
5 minut do stacji Kraków 
Bonarka, Łagiewniki Nr 
124, Antoni Kura. 7281g

P r z y jm ie m y  p ra c o w n ik ó w
. d o  l a b o r a t o r j u m  c h e m i c z n o - m e c h a n i c z n e g o  

n a s z y c h  f a b r y k  c e m e n t u :
1, z ukończonym wydziałem chemicznym, średniej szkoły przemysłowej 

lab równorzędnej, krajowej lub zagranicznej. Praktyka w przemyśle 
pożądana lecz nie konieczna.

2. laborantów z praktyką w przemyśle cementowym, pokrewnym lub 
hutniczym.

W obydwu wypadkach wymagany wiek poniżej 28 lat. Bezzennl i woj­
skowo wysłużeni będą mieć pierwszeństwo. Mieszkanie dla bezżennnych 
zabezpieczone Zgłaszającym się bez ukończonych 6tudjów, lub też bez 
zawodowej praktyki, zabezpieczamy możność przeszkolenia w naszych fa 
brykach — jednak tylko w wypadku stwierdzenia rzeczywistych i nie 
wątpliwych zdolności. Własnoręcznie pisana oferta winna ujmować krótki 
życiorys, opis stosunków rodzinnych i wojskowych, ukończonych ntudjów, 
oraz odbytej praktyki zawodowej. Świadectw w oryginale prosimy nie za 
łączać. Osobistych zgłoszeń nie przyjmujemy. Oferty pozostawione do 
dnia 20 kwietnia b. r. bez naszej odpowiedzi prosimy uważać jako zała 
twione odmownie.

Zjednoczone Fabryki Portland - Cementu 
2119k „FIRLEY " S. A.

Dyrekcja Fabryk w Gćrce p. Trzebinia 2.

SKLEP spożywczy z to 
warem przy ul. Długiej 
40, naprzeciwko przystań 
ku tramwajowego, katoii 
kowi do sprzedania ?392g

BYSTRA, centrum sprze 
dam parcelę 1560 m2 Ka 
towice I.ubeckiego <4, go 
spodarz domu. 1981 k

PARCELE od rogatki od 
daloue 10 minut od 150 
sążni wzwyż po cenie od 
8 zł. za sążeń. Wiadomość 
Jan  Gruszecki Wola Du 
chacka 34, Kraków 15.

7436g

FORTEPIANY, pianina, 
meble skromne i luksuso 
we, sypialnie — jadalnie 
gabinety, salony, dywany 
oryginalne perskie, smyr 
neńskie i strzyżone, kill 
my, chodniki, kapy, por 
tjery, firanki, narzuty — 
m aterje do obicia mebli 
łóżka mosiężne i metalo 
we. materace, otomany, 
wózki dziecinne i t. d. — 
poleca na dogodnych wa 
runkach Szymon Grubnęr 
Rzeszów — Berpard yńsk« 
9 Teł. 88, 2?9k

Aparafig fo to g ra ficzn e
n o  r a f n

obok uwidoćzniony aparat 9Xl2 
z najlepsza podwójna soczewka 
SPECIALAPLANAT migawka do 
1—100 sekundy, 3 kasetami na 3 
raty mieś. po 2j).— Zl Aparaty 
droższe, znanych firm światowych 
— stale na składzie również na 

dogodne spłaty. 1546k
Zadajcie bezpłatnych katalogów I

Jakó b  Scharf
Katowice, ul. 3-go Maja 11
Skład aparatów i przyborów fo­

tograficznych.

Z A D A R M 0
Porady (najnowszy system 

paryski) Jak odzyskać po 20- 
30 dniach piękne, bujne wło 
sy i cudowna, młodzieńcza 
cerę! — Za porady niniejsze 

będziemy wkrótce pobierać od 10 do 25 zł.. Jednak na razie (wyłącznie dla 
ozyt. U Kurjera) czynimy to bezpłatnie. Prosimy Jednak zaraz podać adres 
a wyślemy niebawem cenne wskazówki co czynić baz drogidh zabiegów, ab? 
de pozbyć łysiny, tnpleżu siwizny, anemji cebulek, grz> i ka. piegów! plam, 
żotto szarej cery zmarszczek, wyrzutów obwisłości podbródka, fałdów pod 
oczami, tłustej, połyskliwe) cery, wągrów, czerw nosa zbytecznych wtosów 
odcisków brodawek, potu nóg pacb i rąk i t. d Dodatkowo: o ondnlacji 
bez żelazka, n otyłości, o opalania skóry I Inne eenne wskazówki -  Na 
odpowiedź znaczki, kto dołączy oprócz tego znaczkami gr. 40 otrzyma prócz 
porad 2 próby ekstraktów: I) do wywołania bujnego porostu włosów, brwi 
I wasów oraz przeciw łupieżowi i 2) do wybielenia cery I pozbycia się 
wągrów piegów, zmarszczek, tłustej cery oraz czerw, nosa — Adres: 
WARSZAWA. UL. WIŚNIOWA 55 M 41. -  ..RezD. wskaż kosmet.". 72 I.

KRYNICA -  Biuro Neu 
bauera — kupno sprzedaż 
will — parcel, dzierżawa 
pensjonatów. 693k

Wolne posady
POSZUKUJEMY w każ
dej miejscowości właści 
cieli sklepów odsprzedaw 
ców, handlujących oraz 
ludzi pragnących objąć 
przedstawicielstwo i sprze 
daż patentowanego sensa 
cyjnego artykułu  Kto wi 
dzi kupuje. Stały >i duży 
zarobek zapewniony. Po 
wszelkie szczegóły zwra 
cać się listownie do Fir 
my „Hermes** Łódź, skrz 
poczt. 392. 1863 k

7200g

Naoka i wychowanie
KWARTALNIE wyuczam 
niemieckiego i stenogra 
fji poisko niemieckiej. — 
Jagiellońska 9, piętro. — 

6977g
NAUCZYCIELE! Opraco 
wuję referaty do egzami 
nów i konferencji nauczy 
cielskich. Prof. Amel — 
Przemyśl, Grunwaldzka.

7377g

Różne
KRAWATY -  Krawatyl
Krawaty! Najpiękniejsze 
nowośei, niezrównane bo 
gactwo wyboru bezkonku- 
rencyjne ceny fabryczne, 
„POOL", Kraków, plac 
Marjaeki 1. 1358k

KAPELUSZE banko, pal 
mowę, rozharowe, lizoreto 
we fasonnje w ciągu 24 
godzin fabryka Grossa — 
Kordeckiego 7, Grodzka 
32. 7065g
TRUSKAWIEC -  „MA- 
RYSIA" pierwszorzędny 
pensjonat. Otwarty od 1 
maja. — Ceny w sezonie 
pierwszym bardzo niskie 
Specjalne ustępstwa daje 
fuukcjonarjuszom państwo 
wym i komunalnym. — 

722łg

Wiadomoś
dystawą 1913k
ZLECENIA prywatne — 
handlowe przyjmę — na 
Warszawę. — Adresować: 
Ciepła 17/59. Warszawa.

1969k
TRYKOTARSTWO! Swe­
try, jumpry garsonki, — 
szale, pończochy itp wy, 
kuuuje we własnej pras 
cowui solidnie i tanio — 
„Polars", Sławkowska U 
w podwórzu. Uwaga na 
adresli I744k

BEZPŁATNIE wysyła no 
wy, ilustrowany cennik na 
rok 1929. ..Stylplater'1 Za- 
mojskiego, skrzyuka pocz 
towa 68. Żądać cenników 
nakryć i przyborów stolo 
wyoh posrebrzanych pri- 
ma._________________ 7553g

ZARAZ za gotówkę we-
zmę w długoletnią dzier­
żawę lob kopię willę mu­
rowaną 4 lub 5 pokojową 
z wygodami, budynkiem 
gospodarskim i morgą o- 
srodu blisko stacji kolejo 
wej w okolicy Krakowa, 
Krzeszowic, Wieliczki — 
Tarnowa albo innego mia 
sta Zachodniej Małopol­
ski lub śląska Cieszyń­
skiego. Wiadomośoi szcze­
gółowe z planikiem odrę­
cznym i fotografią, przy­
słać pod adresem? Ko­
chański, Luhlin. Kraków, 
Przedmieście 56. m. 7. — 
_______  7286g
RABKA — willa „Grun­
wald" pod zarządem by­
łych sióstr Czerw Krzy­
ża poleca pokoje słonecz­
ne na kwiccieó, maj. — 
Utrzymanie na żądanie od 
9 zt Dzieci przyjmowane 
pod specjalna opiekę. — 
________________ 7305g
WSPÓLNIKA z kapita­
łem od 10 tysięcy Złotych 
poszukuje się do dobrze 
prosperującego przedsię­
biorstwa. Zainteresowani 
zechcą przesiać oferty do 
Redakoji pod „Korzyść". 
___________________ 7194g
BARTYZELOWA Józefa
ż Zygmańskich, która d»- 

' -  iśl-wniej przy ol Starowi, 
nej miała sklep, proszona 
jest o podanie adresu sa­
ma lub przez kogo za wy 
nagrodzeniem — Alojzy 
Slup, Borek Fałęcki. —
UWAGA! Kapelusze dam­
skie -  meskie przerabia, 
odświeża — Wykonanie 
szybkie, dokładne. Antoni 
Jarosz Sławkowska 24 — 
dom księży Marków. — 

7132g
WSPÓLNIKA gentlemena
/. 50 000 zł. do budowy do­
mu czynszowego na 250.000 
zł w Gdyni (80% kredyt 
zapewnionyl poszukuję. 
Oferty: Ernst, Warszawa 
Wspólna 38/22. ■ 7208g
PRZEDSIĘBIORSTWO e-
lektrotechniczne we Lwo­
wie przyjmie zastępstwo 
poważnych fabryk tej 
branży Zgłoszenia: Lwów 
Skrytka pocztowa 168. —

mok
POSZUKUJĘ pożyczki o- 
koto 2.000.— $ na pierw­
szą hipotekę — oddaję w 
% restauracje z pełną 
koncesją o kilku ubika­
cjach w rynku w mlejsco 
wośei posiadającej 6 000 
mieszkańców. Restaura­
cja do natychmiastowego 
objęcia. Do wspólnego za^ 
założenia rozlewnia pi­
wa, której brak w pro­
mieniu 15 tu kim. — Lo­
downia już zaopatrzona. 
Zgłoszenia do Adm Ku­
rjera  pod „Lodownia". 
________  7225g
DESPGTA romantyk — o 
wysokiej kulturze moral­
nej. 29 letni, zdrowy sil 
ny, niezamożny — urzę­
dnik — szuka uczciwej 
propozycji. Łaskawe zgło- 
szenia dla: „Prezentatyw- 
ny11 Adm. K urjera 7518g

CZYTAJCIE Nr. 3 ci do
kończenie -  „Tajemnice 
Klasztoru Marjawitńw — 
Cena 50 gr Całość zł 1.50 
Wszędzie do nabyciu Od 
sprzedawcom znaczny ra 
bat Zastępcy I odbiorcy 
poszukiwani. Kraków I 
skrytka pocztowa 188. -  

1712k
PRZYJMĘ stołowników na 
smaczne domowe obiady 
po conaeb uiniarkowa 
nych. Zgłoszenia listowne 
do Administracji Kuryera 
pod: „Na parterze" 1963k

PIEKARZ, kawaler, posia 
da kartę przemysłową. — 
Może przystąpić do spół­
ki albo objąć kierownic­
two i pracę Również cel 
matrymonialny niewyklu 
Cżony. Łaskawe zgłoszę, 
nia adresować: Józef Po­
lak w Milówce ad Żyw ec.
____________________7420g
WYDZIERŻAWIĘ domek 
ze sklepem na 7 lat. Kry­
nica wieś Nr. 65 obok 
cegielni Wactawik. 7503g

OBUWIE nowe — repeta
eje gumowe — skórzane— 
wykonuje dobrze, szybko, 
tanio. Pracownia obuwia 
Dudzik Sławkowska 6 — 

7536g
BIELIZNĘ damska, mi 
ską pościelowa, uaiwy 
tworniejsze hafty, mui 
durki dziewczęce, endlc 
wanie wykonuje Zwiąże 
pracy kobiet plao Szez< 
pański 3, nad Drobuererr

ZAKOPANE ul. Sienkie 
ieza „Albatros" — słoue 

ozne pokoje umeblowane. 
Ceny niskie. I865k

KOŁDRY nowe, na waci 
wełnie i puchu, materac 
z. włósia i trawy, moi 
skiej — poduszki z pierzi 
stare kołdry i materace ■ 
pokrywa Wytwórnia n( 
ścieli M Matusiewicza ■ 
Kraków, Poselska 20. -



,.ILIJS i HOW ĄNV KUHYRR COOZ!ENNY“ — Nr. 89. Niedziela 31 marca

w  a d m i n i s t u a l y j i

n a s z e  i n ie  p o d  je  t e  z o s ta  
l y  d o  d z iia  d z i s i e j s z e g o  -  
n a s t ę p u j ą c e  o f e r t y :  
„A m e rykan ka - 
„C zy n -* /, z g o r y  2624* 
„ D o b r a  3875*“  *
„Dobry 4221*“
„ D o p ł a t a  kilka tysięcy 

34U2g*
„ F i o ł k i  2607g  
„ H a n d l o w i e c  100
„100“ -  2mg  
„ K r a  w c z y  11 i 2897* 
„ K r a k ó w  65 — 352/g 
„Księgowość pensjonat 

2867g“
„ M i ł a  71 , ^  .
„ M ło d s z y  a p t e k a r z  2058* 
„ O g r o d n ik  3598*“  
„ O g r o d n ik  p e n s j o n a t  2868g 
„ P e w n y  z a r o b e k  g o tó w k ą *  
„ P i l n a  i s u m i e n n a  3459g ‘ 
„ P  T . 3468*“
„ P o d g ó r z e  8  — S9 ł0g  
„ P o z n a ń ,  K r a k ó w .  War­

szaw a**
„ P r a k t y k a n t  1000** 
„ P r z c m v s ł  d r z e w n y  3671* 
„ R o l n i k  37 -  3188*“  
„ R z e t e l n o ś ć  36(i3g“ 
„ S a m o d z i e l n a  366“  
„ S i e r o t a  K 3669*“  
„ S k r o m n a  19 — 4240*“ 
„ S t a c h a  3486*“
„ T a r t a k  212 -  3673*“
„Wela 3977*“

W ie ś  2547***
Prosimy o podjecie za o- 
kazaniem kwitu inserato 
wego wyżej wymienio 
nych ofert do dnia 31 mar 
ca br O ile oferty w o- 
znaczonym terminie nie 
zostaną podjęte. ulegną 
zniszczeniu

Administracja.

KARBOWY z dobremi
poleceniami pracowity, 
uczciwy energiczny po­
trzebny od zaraz Zgło 
szenia « odpisami śwla 
dectw których sie nie 
zwraca nadsyłać: folwark 
Dybkówka. p. Gromnik.

I973k

2002 ZŁOTYCH miesięcz 
nie mogą zarobić panie i 
panowie przy sprzedaży 
papierów państwowych na 
ra ty  Płacimy najwyższą 
prowizje. Bank Kredyto­
wy Stanisławów. Kazimie 
rzowska 10. I647k

PRAKTYKANTA poszn 
kują Zajączek i Lankosz. 
Kraków Rynek 46 1928k

BI LIRO szef buchalter — 
zdolny, energiczny, samo 
dzielny bilanslsta. po­
trzebny od zaraz do go­
spodarstwa przemysłowo 
rolnego Zgłoszenia ż po­
daniem warunków kiero­
wać do Administracji Kn 
rjera  pod ..Biuroszef hu- 
chalłer**: Nieprzyjęte ófer
ty bez odpowiedzi —

1954k
ZASTĘPCA piwowara — 
potrzebny od zaraz Zgło 
szenia 2 podaniem w a run 
ków kierować do Admini 
stracji Kurjera pod ,.Za 
ślepca piwowara* I953fc
HANDEL korzeuno śnia­
dankowy Jan Biernacki. 
Szczakowa — poszukuje 
uczciwego chłopca do 
praktyki 7252g

SPAWACZA rutynowane­
go pierwszorzędnego spe­
cjalisty w tym zawodzie 
poszukuje sie od zaraz. — 
Zgłoszenia z podaniem 
warunków, świadectw I 
referencyj. skrytka 90.

1965k

POSZUKUJE sie leśnika 
z akademickiem wykształ 
ceniem i praktyką : w u- 
rządzaniu lasów Zgłoszę 
nia do Ilustrowanego Kn 
rjera Oodz. ..1989“ Nieu 
wzglednione bez odpowie 
dzi 1989k

DO ROBÓT przy urządzę 
niu lasów o powierzchni 
40.ttuii ha położonych w 
Karpatach potrzebni 2 a- 
systenci. Warunki przy 
jęcia* Obywatelstwo pol­
skie znajomość jeżyka 
polskiego i niemieckiego 
w sł.iwie I piśmie, ukoń 
czona wyższa szkoła laso 
wa. 6 letnia praktyka -  
znajomość pomiarów i ry 
sunków zdolność do peł 
nienia służby górskiej — 
Synowie leśników maja 
pierwszeństwo W razie 
zadowalaiącei służby wi 
doki na stabilizację Wa 
rnnki wedle umowy obie 
cle posady od zaraz. Po 
dania wraz z odpisami 
świadeHw oraz z żada 
nem wynagrodzeniem na 
leży skierować do Dy rek 
cji lasów i dóbr Skole -  
Małopolska !99fth
PRAKTYKANT handlo­
wy do sklepu, z dobrego 
domu — poszukiwany 
przez przedsiębiorstwo e 
iektrofechniezne Pierw 
ezeństwo dla mających 
aa sobą pewną praktykę 
w tej branży. — Oferty 
Kraków, skrytka poczto 
wa 290. !994fe

STARSZEGO gajowego— 
dobrze obeznanego z pro 
wadzeniem kultur — po 
szu kuje się Oferty z i v  
ciorysera i kopiami świa 
dectw przesyłać do Biura 
ogłoszeń Metzla W arna 
wa. Jasna 17. pod ..Gajo 
wy*‘ 1970k

POSZUKUJĘ zdolnych

fanien do tambiirowania 
mereżkowania maszyno 

wego Ring Grodzka 10 
^ ____ 7433g

FABRYKA mydeł toale 
to wy,eh jedna z większych 
w Polsce — poszukuje i 
dniem 1 czerwca lub 1 go 
lipca hr. m ajstra mydlar 
skiego Wymagana jest 
przed*- wszyst k iem umieie 
tnpść gotowania mydła 
.'podstawowego (Kernsei 
fel oraz mydła do prania 
pierws/.e jakości Ofert*1 
wraz z odpisami śwla 
dectw do Adiniuistraci’ 
K nriera pod literami .F 
M. T. L. 1892k

y s t a m .

który myśli
ta  pracowników Panów—mianowicie system Adrem*. Za­
stanówcie sio co trzeba było robić, by bezpośrednią pro­
pagandą Panów w dotychczasowy sposób bez błędów 
stosować. To źródło stałych kłopotów.

Ale moina przecież usunąć te kłopoty za jednym za­
machem, w prosty sposób, szybko i odpowiedzialnie 
zaopatrywać wszystkich swych ktijentów lub tylko po* 
szczególne ich grupy indywiduainemi ofertami. Ozi*. 
Jutro, o każdej godzinie, kiedy Panom Jest wygodnie, bez 
obawy, by pracownicy Panów poświecić musieli dodat­
kową prace myśli lub pióra, która zresztą, Jak wiadomo, 
Jost często źródłem błędów.

Wtedy uznają Panowie bezpośrednią propagandą jako 
najcenniejszą zdobycz i podziękują systemowi Adrema, 
że umożliwił im korzystanie z niej.

Z a p y ta jc ie  naat Służym y Panom  p ro p o zy c jam i

JENERALNE PRZEDSTAWICIELSTWO NA POLSKĘ ADREMA

J A N U S Z  W O Y C IE C H O W S K I
WARSZAWA, NIECAŁA 8, TELEFONY: 218-10. 8-28,

ŚWIECZNIKI żydowskie 
wszelkiego rodzaju (połar 
manę) kupuje płacąc wy-i 
sokie ceny Elektroganz— 
Kraków, Agnieszki 12. —• 

7159g *

KUPUJĘ stare gazety — 
akta i odpadki papierowe 
płacąo najwyższe ceny. — 
Jozef Łazęga, Kraków— 
Podgórze. Rynek 2 1978k

KUPNO sprzedaż realno­
ści majątków ziemskich i 
lasów załatwia solidnie — 
Główna Ajencja Kupna i 
Sprzedaży C. Ban K ra­
ków Szewska 16 Telefon 
3753 Tamże do sprzeda­
nia bardzo korzystnie w 
centrum miasta kamieni­
ca trzech piętrowa. 7458g
MIEDZIANY drut kupie- 
Zgłoszenia pod „Miedź“— 
do Adm inistracji K urjera 

751 Og

KU PIĘ wózek dziecinny. 
Zgłoszenia „Ruch“ Szcze­
pańska „Sklep“. 7534*

KUPIĘ lokomobile 30—40 
IIP i kocio? parowy na 
25/2. Jasknła Radziszów — 
Skawina. 2012k

PRZEDSTAWICIELI
we wszystkich miastach 
Polski poszukuje do sprze 
daty opatentowanych i 
bezkonkurencyjnych sie 
dzeń do ustępów Krzyże- 
wski w Gdańsku III .  
Damm Nr. 2. 262*

|
CHCESZ się ożenić — lub 
wyjść zamąż szybko i do-, 
brze — zgłoś sie do naj­
większego biura matry-i 
monjalnego ..Postęp’* —i 
Warszawa. Poznańska 22. 
Na każde listowne zgło­
szenia wysyłamy dyskret 
nie kilkadziesiąt ofert. — 

1951 k

DLA KAWALERA, lat 27
Wielkopolanina, przystoj 
nego. dobrych zasad, dziel 
nego fachowca (piekarz- 
cukiermk) poszukujemy 
odpowiedniej p artji Po-, 
sag wymagany dla zało­
żenia interesu. Listy pro-i 
simy adresować: — Byd-, 
goszcz 2 Skrzynka pocz­
towa 5. 7195*

POSZUKUJĘ samodziel 
ną trykotarkę do raaszy 
ny Zgłoszenia Pędzichów 
19, Pracownia trykotar 

i. 7430g

KUCHARKA z dobremi 
świadectwami — potrze 
bna Sobieskiego L — II 
piętro. 7285*

POSZUKUJE samodziel 
nego. zdolnego czelauni 
ka kuśnierskiego do ga 
la ntorji od 1 maja. Wa 
runki według umowy — 
praca na cały rok — Lii 
Iwik Brydziński Żywiec 
ul Kościuszki 8. 7342*

PRAKTYKANTA do skle 
po potrzeba, który iuż 
nie potrzebuje chodzić do 
żadnej szkoły pisze i ra 
chuje umiejętnie i ma 
mieszkanie i życie przy 
rodzinie w Krakowie, bo 
na życie będzie płatny Od 
wołać się do Administra 
cji Kurjera pod literami 

F. J .‘* 7450o

ASYSTENTA miernicze 
?o — ewentualnie techni 
la Uzdolnienie praktycz 
ne i warunki ood Inż Łet 
kowski Jasło 7518*

WYPRĄ WIACZE biało
skórniey. specjalnie do 
Waranów potrzebni zaraz 
Zgłoszenia „Futropol1* — 
Podgórze — Kącik 20. -  

1909k

POTRZEBA czeladnika 
szewskiego na robotę mię 
szaną Kraków. Śląska 6 
kopiec Długiej. 7521*

POTRZEBNY egzaminu 
wany czeladnik kowalski 
do kucia koni również na 
roboty drobne ora2 cze 
ładnik kołodziejski na ro 
boty bryczkowe i chłop 
eów 1o praktyki kowal 
skie.i — utrzymanie na 
miejscu. J. Jurkiewicz — 
pocz. Chełmek. 7502g

T E I N A C Z E N I A
handlowe, fachowe, prywatne i urzędowe
W E  W S Z Y S T K IC H  J E Ż Y K A C H

lwów, pi. AHademickl i. „Biuro Tłumecze
1977 k

PRASOWACZA do gardę
roby poszukuje pralnia: 
.Czystość" Podgórze — 

Dąbrowskiego 11. 7545g

PRASOWACZKI do gar 
pralń

,Czystość" Podgórze
7546g

tcrnby poszukuje pralnia 
.Czystość" Poć 
Dąbrowskiego 11.

POSZUKUJEMY zdoi 
nych agentów akwizyto 
row do sprzedaży dola 
rówek i premjówek na ra 
ty Wysoki i iatwy zaro 
bek. Oferty skierować pod 
„Łatwa egzystencja 1250* 
do Administracji. 7528g

PODMAJSTRZEGO do ro
bót ciesielskich i hetono 
wycb z dłuższa praktyka 
przy robotach żelbeto 
nowych do bndowy, we 
Wschodniej Matopolsee — 
przyjmie od zaraz przed 
siebiorstwo budowy w 
Krakowie. Oferty z poda 
niem warnnkćw i odpi 
sów śwIadeoŁw do Ad ml 
nistraoji K uriera — pod 
„9999". 7599g

POSZUKUJE samodziel 
ne.1 siły do malowania a 
paratem i wycinania sza 
Menów Zgłoszenia Stra 
dom 23 I. p. 7453g

411 ZŁOTYCH pośrednik, 
wi Buchalter bilansista 
kierownik fabryki, z do 
bremi świadectwami po 
siadający gwarancje hlpo 
teczna — poszukuje posa 
dy Zgłoszenia pod .Miej 
scowość obojętna" do Bin 
ra Stattera Krabów Ry 
nek 8. 7087g

PANI inteligentna, — lat 
średnich, — szlachetnego 
charakteru, kochaiąea 
dzieci i dom. którym sie 
odda sercem I poświęcę 
niem. poszukuje posady 
do zarządu domem rów 
nież zajmie sie troskliwie 
chorą osobą Zgł. do Ad 
m inistracji Kurjera Codz 
pod „Wiosna 33‘. 7419g

KTO z państwa życzy so 
bio mieć osobę zaufaną, 
której można powierzyć 
wszystko! Jestem zamiei 
scową skromną uczciwa 
panną. Dłuższa praktyka 
kasjerki, sklepowa, biuro 
wa. Cbetnie na wsi jako 
klucznica lub do lżejszej 
pracy domowej. Gospo 
darstwo znam Zgłoszenia 
Administracja K urjera -  
pod „Blondynka".

RZĄDCA w wieku 40 lat 
żonaty, obecnie 8 lat na 
niewypowiedzianem sa 
modzięlnem stanowisku w 
Poznańskiem: obeznany z 
wszelkierń) gałęziami prac. 
gospodarczych, pragjale 
zmienić posadę od 1 'lipca 
lub później Zależy li, ty 1 
ko na dobrem i stałem sta 
nowiskn Łaskawe zgłoszę 
nia do Administracji Kn 
rjera  pod „Nr. 7226" -

7226s

BONA — pielęgniarka z' 
kilkuletnią praktyką i do 
bremi świadectwami po 
szukuje posady. Zgłoszę 
ula pisemne do Kariera* 
. 8095". 7369g!

STELMACH zdolny, zna 
iący dobrze roboty stolar 
skie — poszuknje pracy 
od zaraz we dworze — na 
ordynarje. Zgłoszenia Mi 
kołaj Stereńezak, stel 
mach. Glinne. poczta Li 
sbo. 7397g

ORGANISTA młody po 
szukuje posady organi 
sty Miejscowość obojet 
na. Oferty do Administra 
cji dla „O rganisty1. — 

7394e

Posadę łatwo otrzym asz!
Źąda f  prospektu 200tk 
Szbofy szoferskiej 

>nż. St. Oziewolskie^o w N. Sączu.

STAWIACZ pieców cegieł 
nianych Jak Hoffmana — 
zygzaków, suszarni i ro 
bót ogniotrwałych. Wyko 
nuje wszelkie.robotyw '2a 
kres osadzania, kamie! 
niem. jak granitn. bloka 
mi i haklam i' około fila ‘ 
rów mostowych I  bulwa 
tow. Wszelkie roboty mo 
ge wziąć na siebie Ła 
ska we zgłoszenia ; pod 
„Siawiacz" do-. Ilustrowa 
nego K urjera Codzienne 
go. 7467g

LEŚNIK z ukończoną 
wyższą szkołą, lasową we 
Lwowie — z dwuńastolet 
nią praktyką i chlubne 
nii świadectwami, zarui 
towany leśnik i myśliwy 
wdowieo 39' lat — poszn 
kuje posady. Zgłoszenia: 
Zygmunt Zygmuatowicz. 
poczta Leszno, koło • Bło 
nia. woj. warszawskie. — 

1 , ■ 1979k

POSADĘ kasjera inka 
sentaf, podróżującego kie 
równika,'handlowego jak 
również „'przedstawiciel 
stwo lnb 'zastępstw o — 
Przyjmę zaraz. < Na a żąda i 
nie mogę złożyćd8D00.‘ zł.s 
Oferty pod „E. R:“ " doi 
Oddziała łódzkiego 
Wschodnia 65. I930k

TYTONIOWA hartownie'
lnb takiż sklep poprowadzi 
umiejętnie inteligentna 
pani. — Dwunastoletnia 
praktyka, najlepsze refe 
rencje. Związek pracy ko 
blet. plao Szczepański 3 

7475g

O p o n y  M ic h e l in l
d o sta r c z a  1790k [

AUTOTECHNIKA ‘
traków. Bracka 5. Tal. 4343

PANNA “lat 21, posznku. 
posady do Zaktadu ■ fizy­
ko - terapja, od 1 kwiet 
nia Łaskawe., zgłoszenia 
do Kuriera^ Codziennego 
pod „Leczenie elekt rycz 
nośeią". , . 7138g;

PANIENKA lat 20. lu te ' 
ligeritna, t z ukończonym 
kursem . handlowym '• szn 
kar, posadydo . sklepu,'lub 
jako opiekunka, do. dziec 

tka- ewenf u a ln'ie db towa 
‘rzyśtWa starszej pani. — 
Łaskawe zgłoszenia pod 
,M B “ n p. Janiszew 
skich. Trzebionka — p 
Trzebinia. 7492g

KAWALER, lat 26, kies 
równik Biura ha.odiowos 
rolniczego we Francji — 
pozna młodą Inteligentną 
osobę w celu matrym o­
nialnym. Pożądanv posag 
(10.000 zl ). celem powiek 
szenia posiadanej dzierżą 
wy fermy rolnej. Referen. 
cje do dyspnzycjil Zgło­
szenia możliwie z fotogra 
fją: Administracja Ku-
rjera  pod „Idealizm ży­
cia". 7379g

KAWALER, lat 26. bars 
dzo przystojny, sympatys 
czny, pracowity i gospo­
darny, wróg alkoholu — 
rzemieślnik, z braku zna-, 
jomnści ożeni sie tą Aros 
gą z przystojna panna —i 
przy gospodarstwie rol- 
nem Łaskawe zgłoszenia 
z opisem życia do Adra. 
K urjera Codziennego pod 

Cichy 26" 7438g

PANI zamożna — m iła — 
nie młoda, lecz usposobię 
nia młodego — pozna pa­
na z studiam i — również 
dalszych stron, któremu 
do urzeczywistnienia pras 
gnień brak pomocnej dło­
ni. Adm inistracja Kurjes 
ra  ..Skarb duszy 74911-. — 

7491g

PANA inteligentnego pos 
ważnego, subtelnego, któs 
ry w żonie szuka przyja­
ciela — pragnie poznać 
starsza panna. „Przypas 
dek losu ‘ Kurier. 7539g

Lokale

RŹĄDCA ekonom ze szko 
łą- rolniczą, znający sie 
na leśnictwie z kilkuletnia 
praktyką poszukuje posa 
ijy na ordynarje lub ka 
Walera od zaraz Towarzy 
stwo Mnzeum — Rzeszów 

7207g

INTELIGENTNIEJSZY
młody człowiek, wystużo 
ny przy ułanach W. P 
syn gospodarski — znają 
cy sie wszechstronnie na 
gospodarstwie rolnem o 
raz na inwentarzu, ohąt 
ny do każdej pracy — po 
szukn.e odpowiedniej po 
sady — lub też nadzoru 
lasu — po kawalersku -  
Łaskawe zgłoszenia do Ad 
m inistracji K urjera pod 

^Gospodarz 7512“ 7512g

S^ĘNOTYPłSTKA poi 
sko francuska, znająca 
jeżyk niemiecki — poszn 
kuje. posady. Zgłoszenia 
pod „;S. B 21" Administra
eta /-Kuriera 7533S

KUPIE budynek na war 
sztąt mechaniczny albo 
w arsztat z urządzeniem — 
Zgłoszenia pod ..Kab.'1 — 

7121r

.AUTO osobowe używane— 
lecz dobre -  kapie Zglo 
szenia podające markę — 
sjene do Administracji — 
pod „Syrena" 18s«k

INTELIGENTNA panna— 
poszukuje posady do dzie 
ci lub do starszej osoby 
Częstochowa „Renoma1* —, 
pod „Sierota". 2007k

KUPIĘ dla swego klijen 
ta kamienice w Krakowie 
lub Warszawie za gotów 
ke do 12.009 dolarów za 
raz. Biuro pośrednictwa 
knpua sprzedaży Anna 
Bąkowa Jasio. Rynek -  
znaczek załączyć. 7403e

DESKI jaworowe, gruszo 
we, tupane kawałki, zn 
nelnie suche — kupi „Ja 
wor1 Jordanów — podać 
ceną. 7500g

LOKAL nadający się na 
warsztaty mechaniczne — 
ewentualnie z maszynami 
wynajmę- — Podać pod 
.Lok war" 7120g

POWSZECHNA WYSTA­
WA KRAJOWA P r . Wy
staweom odnajmę 1—2 po­
koje duże. umeblowane w 
Poznaniu. Również przyj­
mie zastei>stwo solidnej 
firmy ua cały czas wysta 
wy energiczny handlo­
wiec, dobra prezentacja, 
tezyki obce W arunki do 
omówienia Łaskawe zgło 
szenia pod ^Efer" K urjer 
Codzienny. Poznań 1924k

DO WYNAJĘCIA tylko 
chrześcijaninowi -  lokal 
sklepowy w ruchliwem 
miejscu obok Rynku w 
Przeworsku Wiadomość: 
w księgarni Nipla 7219g

POSZUKUJĘ POKOJU
dużego, słonecznego na 
piętrzę bez mebli, z oso- 
hnem wejściem iewentu- 
ilnie i  kuchnią) Zgłoszę 
nia do K orjera pod „U- 
rzedniczka 146" 7435g

DOM o kilkunastu poko­
jach oa letnisko do wy­
najęcia bardzo tanio Zgło 
szenia: Sklep katolicki — 
Toporzysko Jordanów — 

I987k

POKÓJ frontowy ładnie 
umeblowany, osobne wej-i 
ści*» dla 1 pana do wyna­
jęcia Lubomirskiego 35 — 
parter prawy 7461*

3 MINUTY od wystawy, 
pokoje wydzierżawię O- 
ferty ,.Par“ Poznań pod 
58.153. 2009k

POKOJE, Ml ESZK ANIA. 
duży wybór Skowroński, 
Rynek 39. Tel 2895 1695k

POKÓJ kuchnie wynajmą 
Podgórze ul. Franciszka 
Maricwskiego 15 — koło 
przystanku. 7538g



Zwracamy uwaśę na dniq różnicy międzg 
wodą miękką, a wadia twardą.

W o d ę  t w a r d ą W o d ę  m i ę k k ą
posiadamy u nas w kraju prawie w każdej miejsco­
wości. Zakłady wodociągowe nie są w słanie usunąć 
z wody pewnych składników mineralnych, powodujących 

twardość wody.
Tysiące gospodyń znają dobrze nieprzyjemności i po­

ważne straty, jakie wyrządza woda twarda przy goto­

waniu, praniu etc.
Dotychczas w tym kierunku nic nie uczyniono, aż 

wreszcie ukazał się Filtr-Ełectrolus, który rozwiązał cał­

kowicie tę kwestję.

otrzymamy, gdy przepuścimy wodę twardą przez F iitr- 
Electrolux. absorbujący wapno i pewne składniki m ine­
ralne, powodujące jej twardość. Wszelka twarda woda 
staje się tak miękką i przyjemną w użyciu, jak woda 
deszczowa.

Woda miękka do prania daje nam oszczędności na 
czasie i pracy, jak również na środkach do prania, za­
pewniając nam jednocześnie kilkakrotnie zwiększoną 
trwałość bielizny.

Woda miękka posiada jeszcze tę zaletę, że gotowane 
w niej potrawy stają się smaczniejsze i pożywniejsze 
przy skróconym czasie gotowania. Woda miękka chroni, 
naczynia kuchenne od tworzenia się kamienia wapien­
nego i tem samem powoduje oszczędność na paliwie

WYOEIAI r i Ł T R Ó W .

PoznaA Bydgoszcz
uL Fr. Ratajczaka L. 39 Plac Teatralny L. 3

Telefon 28-93 Telefon 12-31.

Eŵ w Wilno
uL 3-go Maja L. 19 u l. Zamkowa L. 2

Telefon 13-12. Telefon --35.

■  l a :  W A R S Z A W A  -

W a r s z a w a
ul. Marszałkowska L. 153 uL Piotrkowska L. 53

Telefon 78-97. Tel. 44-16, 49-99.
Katowice Krahów

uL Dvrekc\ina L. 10 Rynek Główny L. 25
Telefon 10-6 U. Tel. 425-427, 9.

E S 0 3 3 5 3 1
po m  uiies.,ł;-
czuie uiote zarobić każd\ 
(a) pisaniem — nie prze 
jyw ajtto swych prac. ża 
łącz złoty zuaczkami do 
cztowemi -  otrzymasz po 
większony numer okazo 
wy oraz warunki współ 
Pracy z uami. „Oloa Ser 
ca Stauisławow, stowac 
Łleg»  68:i(ig
KOWALA z ognia ua re 
Sury i roboty powozowe— 
poszukuje Stanisław Ser 
wa w Rzeszowie, ul Le 
narlowicza. 685Hg

AGENCI z gotówką po- 
szukiwaui na ooezczegói 
ne powiaty w całej Polsee 
do sprzedaży na własny 
rachunek grzebieni i kia 
mor do płaszczy. Dobry 
zarobek, ceny niskie, za 
potrzebowanie wielkie. — 
wzory za zaliczką 20 — 
zł. Fr. Muller. fabryka 
grzebieni Poznań, Szew 

11.   1876k
GAJOWEGO z kilkule 
tn ią  praktyką leśną do lat 
30, zdrowego energiezne 
go. poszukuje s.ę od za 
raz. Podania z odpisami 
świadectw lub polecenia 
mi wpływowych osób — 
wnosió du 20 kwietnia bf 
do Zarządu Lasów w Mra 
żnicy poczta Borysław — 
Skr. 178. Nie uwzględnio­
ne bez odpowiedzi. 1861k

POSZUKUJĘ fachowca— 
kafiarza  jako kierownika 
pracow nika Oferty refe 
rencje adresować: Wilno 
ul. Szopena L II. Ucie 
Ohowski. 1929k

AGENTÓW posznkuje się 
w każdej miejscowośoi — 
do przyjmowania zamó 
wleń na państwowe obli 
gaeje premiowe na raty 
(dolarówki 1 inwestycyj 
nel Ceny na raty  niskie, 
a  prowizja wysoka Zglo 
azenia: K antor „Przy
szlnść zapewniona" — Lu 
blin. 730 ig

STENOGRAFJ1 wyucza 
listownie Jak najduktal 
n iej Instytut Stenograf; 
ozny. Warszawa, Krucza 
26/13. 1372 k

Posad poszukują
DKOGUISTA dobrze po­
lecony. osiem lat pracy za 
wodowej, poszukuje odpo 
wiedniej posady od czerw 
ca lub później. Miejsoo 
wość obojętna. Zgłoszenia 
do Kurjera, Kraków, sub 
„Rzetelny 23 1.“ 6747g

MŁODA korespondentka 
niemiecka, znajomość ję ­
zyka polskiego i niemiee 
kiego, długoletni pobyt za 

ranicą. wspólpracown oz 
:a pism literackich, o wy 

bitnych zdolnościach, po 
szukuje posady sekretar 
ki. najchętniej w War 
szawie, Wilnie lub Zako 
panem. Zgtoszen a do Ad 
min. I. K. C. pod „Li 
b e rty “ . 6885g

KILKU rządców -  eko 
pomów ludzi godnych po 
lecenia ma w ewidencji. 
B iuro pracy — Golęb'a 
16. 7133g

KILIMY poleca Wytwór
Kar,n°nr'iW'ł^ieJ Kr»ków. Karmelicka <6. 6917g
¥  A,J ATeTT 1.250 mórg -
RleL!rv’wv P ,yn własna inwentarze
h u i K . t ' 16.' ®t a w y  r y h n ebudynki murowane dom 
# pokoi 2 kim. od stacji 
kolejowej za ł35.tHin zło 
tych sprzedam lub zatnie 
nie uą kamienice z 4„ „ |a 
. .. kuro Handlowe Boi 
‘a r  Poznań Składowa 1

172ó k

„ILUSTROWANY KURYER CODZIENNY" -  Nr. 89. Niedziela 31 marca 1929 I.

LUSTRA belgijskie, szy­
ny szlifowane poleca fa 
b ry k ą  luster Kalmus -  
Kraków. Starowiślna 69 
 _________  1574k
HOTEL z rąk niemiee 
kich -  wspaniały gmach 
pierwszorzędny interes 
dla 1 olaka. z pełna po 
dwójną koncesją w naj 
ruchliwszym punkcie mia 
sta powiatowego gdzip 
wyższe szkoły za >ezeen 
na sprzedaż Cena 15 Don 
złotych, gotowkn wptaly 

łllH). — Biuro Handlowe 
Boltar" Poznań Sklado 

wa •• 1487 k

FOLWARK 636 m ó r g  w
FJ nym plauie. bonitacja 
2.56 rnk łąki staw rybuy 
ziemia wszystko drenowa 
na z kompletnym żywym 
L óiarlwym inwentarzem, 
budynki masywne dom ■ 
pokoi. 211 kim od Pozna 
nia za liKii.iuiii zlotyeb -  
przy wpłacie Isa.iliKI -  na 
sprzedaż Biuro Handlowp 

Boltar Poznań Sklalo 
wa 1 1727k
GARBARNIA białych 

. ,isinietąca nrzeszło 
1011 lat, obszerne włnsri. 
zabudowania ogrrtd owo 
oowy, W mieście nowiato 
wem. z powodu śni erci 
właściciela za 65 nflO zlo 
tych przy wpłacie 45 ty 
siecy sprzedamy -  Biuro 
Handlowe Boltar Po 
znań Składowa 1. I724k

LETNISKO w pięknej -
zdrowej okoliey 50 klin 
od Poznania prźy stacji 
kolejowej 66 mórg iez o 
r a.«„rvh."e6» dochód z ryb 
5.566 złotych. d"in 16 po 
koi, ogród owocowy, spie 
sznie zdecydowanym re 
UektniitoiH za tR.ÓOO zło 
tych sprzpda Biuro Han 
dlnwe .Boltar" Poznań 
Składowa L 1723k

MAJĄTEK wieikopański 
1.56U mórg patac 14 pokoi 
ziemia drenowana w kul 
tnrze, kompletne inwenta 
rze, cena 1 imnoo złotych 
wpłaty 866.6611 złotych -  
Biuro Handlowe Boltar' 
Poznań. Składowa 1. — 

172fik

SCYZORYKI -  nożyczki 
Henkelsa i inne — noleen 
najtaniet Ziemblekt Kra 
ków p| Marjackl 2. Za 
pamiętajcie adres llimk

SKOROSZYTY -  Segre 
gatory wszelkiego rodzą 
iu kwltarjusze — książki 
do przepisywania -  na i 
taniej sprzedaje Ziembie 
ki — Kraków pl Marlac 
ki 2 Zapamiętajcie arire- 

1697k

f

PIÓRA samnpiszące stu 
denckie od 1.26. 14 kara 
towe od 8.56 ołówki Blank 
Montblanc najtańsze ce 
ny -  Ziembicki Kraków 
ni Mariacki 2 Baczność 
a d r e s !  inSkk

PLAC budowlany 3654 m tr 
kw w Inowrocławiu prżv 
ni. świętokrzyskiej fw po 
bliż.11 starostwa i solanek) 
okazyjnie na sprzedaż. -  
Zgłoszenia pod „Solanki" 
do II K uriera  Codz Po 
znań. 1833k
POKÓJ SYPIALNY-, tern
pire. mahoniowy z 'bron 
zami wspaniały, nagro­
dzony na wystawach I. 
nagrodą, do sprzedania. 
Wiadomość- Zakład sto 
larski Karabin, Lwów — 
Cborążczyzna U. 1831k

RZADKA OKAZJA! Sa
tony kompletne 8 sztuk — 
tylko 31,5 zł poleca zakład 
tapicerski. Kraków Fio 
r'ańska 16 1292k

KILKA parcel w Krako­
wie oraz dom w śrńdmie 
ścin do sprzedania. Żarto 
szenia w kancelarii adwo 
kata dra Abrahamera. Pu 
selska 9, od 5—7 popotod 
nlu._____________  7162g

FORTEPIANY, pmnina. 
meble skr unne i luksusu 
we, sypialne -  ladalnie. 
gabinety salony dywany 
oryginalne pprskie. smy.ń 
neńskie i strzyżone kili 
my. chodniki, kapy por 
tjery , f ra n k i, narzuty — 
lii a ter je do obicia mebli 
łóżka mosiężne i mefalo 
we. mater ,ce. otomany 
wózki dziecinne t. d -  
poleca na dogodnych wa 
runkach Szymon Grubner 
Rzeszów -  Bernardyńska 
9 Tel. 88. 179Sk

SAMOCHÓD 6 osobowy - 
..Steyer" w bardzo do 
brym stanie po generał 
nym remoncie, nowy la 
kier .Dnóo" tanio -  na 
dobrych warunkach do 
sprzedania Wiadomość-. 
„Steyer Pezet" Lwów — 
Akademicka 23 Tel 55 -  

1673k

KORAL LOTTI, obecnie 
Kohn i Hcneberg — Kra
ków. Grodzka L. 9 pole 
ca na sezon obecny we 
wielkim wyborze suknie 
wizytowe — wieczorowe, 
garderobę dziewczęcą 1 
chłnniecą — ubrania swe 
atrowe. żakiety włóczko 
we. pnlloyery oraz wvrn 
by pończosznicze — Dla 
PT. Urzędników ulgi w 
spłatach. 766łg

MŁYN walcowy nowy z 
polem budynkami sprze 
da Janeźak J. Grabiny 
koło Dębicy. 6853g

CEGIELNIĘ — Lubelskie 
i  kilometry od stacji — 
własna bocznica, — pieo 
Hoffma-nowski, sprzeda 
my okazyjnie. Wybór du 
ży innych cegielni oraz 
terenów odpowiednich na 
Cegielnie: Piotrkowskie— 
Lubelskie, Podwarszaw 
skie. Poznańskie — pole 
camy Dom Handlowy — 1 
Skarżyński, Żórawia 46 -  
Warszawa. 1886k |

AGENCJA NIKLAS. Kra
kow, Rądziwiłłowska 17. 
Telefon 4550 przeprowa 
aza najkorzystniej, dy 
śkrętme. szybko, uczci 
wio, wszelkie transakcje 
kupna -  sprzedaży, po­
leca:
KAMnDNIC rentownych 
kilka, dużych 5ft--80000 do 
larów. Kilkada ćsiąt
mniejszych: 2/8 kamieni 

7.500 dolarów; % kamie 
nicy 8.000 dolarów: pię
trówka, ogród blisko śród 
mieści a, tram waj, 32.000 
złotych; parterówka par 
cela dwufronfowa 20 666 
złotych.
DOMY podmiejskie, jedep 
z restauracja 10 ubikacji, 
urządzenie koncesja — 
10.600 dolarów.
WILLE duży Wybór — 
PENSJONATY Zakopane, 
Krynica. Niepołomice — 
Wota Justowska.
PARCELE duże, średnie, 
małę.
LOKAL duży, restanra 
cyjny śródmieście 46 000 
złotych, kawiarń any. — 
śródmieście 16 666 złotych, 
mniejsze RESTAURACJE 
SKLEPÓW: wielki Wybór; 
z obuwiem, śródmieście 
4.366 dolarów.
OBJ LKT gospodarczo 
przemysłowy, ceramiczny 
urządzony 150 morgów — 
gotówką 46 006 złotych 
CEGIELNIE ob-iekta fa- 
hryczno przemysłowe. 
M A JA Tltl rolne leśne — 
FOLWARKÓW wielk' wy 
bór GOSPODARSTWA 
rentowne.
DZIERŻAWY wieksze, tu 
dzież korzystna 146 mor­
gów.
MŁYNY. TARTAKI 
sprzedaż — dzierżawa — 
Żadnego wpisowego, ża 
rtpych kosztów na odpo 
wiedź załączyć znaczek 
Przy żądaniń ofert wy 
mienić wyznaczoną na ku 
pno gotówkę Ppzyimnię 
komisowo sprzedaż objefc 
tów. 7036g

KAMIENICA piętrowa, 
ogród, wolne mieszkanie 
(Kraków) 38.000 zł spłaty 
DOM z parcelą budowla 
uą (Kraków)
KAMIENICA II. p. no 
wa — wolne 8 pokoje — 
komfort
PARCELE wielki wybór. 
SKLEPY — restauracje 
i tp. sprzeda Biuro pośre 
duictwa
„POLONJA Kraków, Go 
łębia 16

j ZGŁOSZENIA ohjektów 
i do sprzedania przyjmuje 
i bezpłatnie. 7185g

■ NACZYNIA aluminiowe, 
WAGI stoiówe. ALPAKA 
1 KARNISZE mosiężne, 
TERMOSY nie łamiące 
się, poleca „Stal" Kra 
ków, Stradom 2. Telefon 
1806. 7092g

MAJĄTEK 44 włók bura- 
czanej ziem! wydrenowa
pej — kultura nadzwyczaj 
na. szosy w e  wszystkich 

, kierunkach, wszelkie do 
godności wielkopańskie — 

i racjonalne gospodarstwo 
! leśne na 400 morgach, — 
przepiękny zwiertostan — 
sprzedamy dogodnie lub 
zamienimy na kamienice 
albo folwark kilkunasto 
włókowy z dopłatą. Zale­
ży na czasie — czem prę 
rizej tranzakćja będzie ża 
łatwiona. tem lepsze wa 
rnnki. Poleca: Dom Han­
dlowy Skarżyński. War 
szawa. Zórawia 40. 1887k

' BRUNET lat 28, z akade
mickiem wykształceniem, 
oficer rezerwy, pragnie 
ożenić się zaraz z panną 
lub młoda wdową bardzo 
inteligentną, muzykalną, 

m aterialnie dobrze sytno 
waną do lat 28. Zgtosze 
nia możliwie z folografją 
nadsyłać do Administra 
cji Ilustrowanego Kurje 
ra  Codziennego Kraków, 
pod „Idealista". 1940k

CUDZOZIEMKI bogate i 
dobrze sytuowane. Niem 
ki pragna wyjść zainaż 
także za panów ber ma 
jątkn. luformacte natych 
niiast. Uprasza się korę 
spondować w Języku nip 
mieckim Sfabrey Berlin 
Stolpischeslrasse 48 5745g

TYSIĄCE bogatych pań 
z całej Polski oraz wielki 
wybór pnsażnych partyj 
z Poznańskiego Porno 
rza stała poleca Wielko 

! polskie Biuro Pośrednie 
twa Małżeństw „M ariaż" 
Poznań, Patrona Jacków 
skiego 9. 1854k

OBSZERNY pokój biuro 
wy z telefonem w śród 
mieścin wynajmie Szeli 
giewicz, Mikołajska 32.

7020g

WYSTAWA Poznań. Dla
2 lob 3 osób śliczny po 
kój blisko wystawy, ew 
dwa pokoje, elektryczność 
pościel. Zgłoszenia Bar 
tlewska Poznań, Wierz 
blęeiee 13 II. 7100g

Różne

' POŻYCZKĘ hipoteczną u- 
dzielamy uo 15.000 dola­
rów. Zgłoszenia do K urje 
ra — „Domy" 7004g
TERMOSY na menażki do
przesyłania obiadów. Ka­
talog bezpłatnie wysyła 
Sekura, Kraków, Zwierzy 
niecką 20. 6999jf

PARCELĘ podwójną, sta 
ry cmentarz, ódstąpi do­
godnie Niklas. Radzi wił 
łowska 17. 7150g

DROGERJĘ w Inowrpcła 
wiu sprzeda Gozłmirskf, 
Inowrocław. Mikołaja 30.

7116g

KAPELUSZY amerykań 
skich Sportowych, niesor 
towanych. 3 000 — sztuka 
50 grosży dla szkół wy 
eieczek sprzeda Agenda 
Niklas, Kraków, Radzi 
wiłłowska 17, Telefon 4550 

7151 g

MASZYNY do szycia sy­
stemu Singer R et O. — 
sprzfriłajp ha długotermi 
nowe -spłaty z pisemna 
gw arancją — najtaniej: 
Skład maszyn Podgórne 
Rynek gł 5. 7062g

ENDLARKA w dobrym 
stanie do sprzedania, — 
Wąs. Loretańska 8. 6994g

SPRZEDAM domeli mu 
rownny nowy. 4 nh ikade 
cały wolny z parcelą 4.000 
m etr kwad. koło Woihe 
rowa, godzinka kolein do 
Gdyni. Oferty pod „Mn 
rowany" do Adm. Kurie 
ra, Kraków. UISg
MAJĄTKI ziemskie, go 
spodarstwa młyny. w!lle 
damy sprzedale G-ozimlr 
ski, Inowrocław Mikołoia

MĘZCZYZNA lat 42 fwdo
wiec hezdzietnyl przystoi 
ny, wzrostu słusznego — 
brunet nadzwyczaj intell 
gentny. poważny łagodne 
go usposobiona na stano 
wisku rządowem (kolejo 
węni) ożeni się z majętna 
sttrsza  panna lnb bezifzie 
tną wdową do lat 45. naj 
ehetniej z gospodarstwa 
rolnego. Łaskawe zgłoszę 
n il do Adm inistrnof Ku 
d e ra  pod — „Mistveznv 
8435" 781 fig

BLONDYNA inteligentna 
przystojna, lat 26. mate 
rjainie dobrze sytuowana 
wyid-aie zamaż za pana
inteligentnego, zdrowego, 
nie dzisiejszych zasad na 
odpowiedniem stanowi 
śkn Zgłoszenia wraz z fo 
tografją  do Administra 
cii titislrowanego Kurie 
ra Codz. Kraków — nod
,.Zdrowy". 1939g

30. 71J5g

HANDLOWIEC lat 96 >- i
przystojny. 2000 -gotówką i 
poślubi osóbkę która md 
wyszuka jakąkolwiek po- ) 
sade stałą Łaskawe wy 
czerpn.iące zgłoszenia z I 
podobizną . Zaręcza Ab | 
stynent" „Prasa" Karmę 
licka 16. 7t06gl

NAJSOLIDNIEJSZE -  i
i największe Biuro .Matry 
i nionjum" już od 1921 ro 
ku pośredniczy skntecz 
nie w kojarzeniu mał 
żeftstw Propozycje wysy 

i ła się natychmiast. Załą 
czyć znaczków za 150 gro 
szy, Pisz zaraz! Warsza 
wa. Tasna 13/15. 1827k

JEDYNIE .Głos sęrca" 
doprowadza fys ąee boga 
tych małżeństw do skn 
tka. prznz swa rutynę i 
szeroko rozwiniętą age.n 
tnrę w Polsce i zagrani 
eą. Podaj swe dane z wy 
maganiaml. załącz zło 
ty znaczkami, otrzymasz 
olbrzymi wykaz bań i 
panów do wyboru .Ołou 
serca" Stanisławów Sło 
wackiego 20 «R35g

Lokale
MIESZKANIE w budyń 
ku nowym, komfortowe — 
do wynajęcia zaraz — za 
czynszem roeznvm 3 po 
kojowe. ? pokojowe i je 
,Jn o  ookojowe v i«  *> v is  
Rogatki mogilsk:ej Krzy 
żanowski. 6737g

DO WYNAJĘCIA lokale 
handlowo przemysłowe 
Klnpror, Kraków, Batore 
ffo 20. 6507g

MIESZKANIA WOLNE!! 
POKOJE z piecami ku­
chen nemi.
POKOJE z kuchniami 
2-POKO.TOWE komfort
3 POKOJOWE komfort
4 5-POKOJOWE komfort 
oraz
POKOJE nmehlowane. — 
Poleca RTURO mieRzka- 
nipwe ..POLONJA4* Gołę­
bia lfi Przyjipiuje wazel 
kie zgłoszenia ząpe'nić 
bezpłatnie. 7136g

MIESZKANIA -  POKO^
JE  umeblowane poleca 
Rinro Jan Ropskł Kra 
ków Zacjsze 4. Teł 221* 

lOOik

SPRZEDAJĘ, odnawiam.
f irzerabiam, farbuje kape 
usze damskie — m e ^ e . 

wstążki zmieniam natych 
miast Jan Kurzydło Kr?* 
ków. Szewska 1.5 (sklepi 

| Sławkowska 16. (pracow­
nia!. 601 Ter

BEZPŁATNIE! Napisz i 
mię. nazwisko miesiąc o 
rodzenia, otrzymasz dar 
mo broszurę, określenie 
charakteru — zdolności 
przeznaczenia. — Poznasz 
kim jesteś kim być mo 
żesz Adresuj: Warszawa 
Redakcja Wiedza Tajem 
na*‘ Skrzynka pocztowa 
571 Załącz znaczek pocz 
tówy na przesvłke -  

S417K

CZYSZCZĘ piece kuchen­
ne i pokojowe, usuwam 
wszelk e wady kominowe. 
Na żądanie p właścicieli 
realności obliczam korni 
ny. Michaliszyn, Zwierzy 
niecka 10 7119g

KR VNICA, — peusjouat 
..Stanisława** obok Łazie 
nek -  poleca słoneczne 
pokoje z wykwintnem 
utrzymaniem — i tro­
skliwą obsługa od « ma­
ja Litshawe zffłoszenia 
pr^yiio! j* <arząu periHjo- 
ąatu „Stanisław^*' Tar­
nów Krakowska *48. —

• 6820g
DYETETYCZNO klima^ 
tyczne Sanatorium dra 
St. Domańskiego w 01- 
cłiowcach, p Sanok. O- 
twurte cały rok Hydrote 
rap ja  — Elektroterapja z 
uwzględnieniem giuekoio- 
gji i położnictwa. Choro­
by płucne wykluczone.— 
Góry — las — rzeka — 

1678k

DLA PSZCZELARZY. —
Wszelkie prźy bory ps7/czel 
nicze i wfęza sztuczna — 
poleca picrwTf»z.a krakow­
ska Wytwórnia Przy bo 
rów pszozelniczych oraz
raeown a blacharska 
rmą

ra, Kraków ul. św To
^irma Władysława Gawo

masza 2, w podworen.
6927g

WILLA luksusowa m iej­
scowość klimatyczna koło 
Gdyni 15 minut jazdy — 
stacja loko. Hal) 11 pokoi 
centralne ogrzewanie, e- 

i lektryka, wodociągi kana 
lizacja pełny komfort. — 
Park ogród 4 morgi wszel 
kie owoce, warzywa — 
Pierwszorzędny kort ten- 

I nisowy. Garaż. Wszystko 
| stan najlepszy. Wobec wy 
: jazdu wydzierżawi właśei 
| c el umeblowana na okres 
kilkuletni dogodne worun 
ki Wiadomość; Dr 7w'ol 
ski, Kraków. Sławkow­
ska l lub Zagórze Po mor 
skie, te! Zagórze 1. 6987g

ZAKOPANE -  pensjonat 
Płazówka Starapolana -  
poleca pokoje słoneczne — 
na kwłęcieó 40 zł miesią 
ezhio dwuosobowe 60 zł 
utrzymanie ńa zadanie <vł 
7 z? dziennie. 682Te

A RTYSTYCZNIB wyko 
nam koronki ręczne, hąf- 

i ty  i rzeźby zakopiańskie 
| potrzebne do sprzedaży 
I komisowej. Wiadomość 7.a 
i okazaniem wzorów. Tn 
I ziakowa, Retoryka 15 — 
‘ 7187g

JESTEŚ CHORY? Na żo­
łądek? Płuca? Nerwy? — 
Wątrobę. Nerki? Pęcherz? 
Błędnicę? Cukrzycę? Ar* 
tretyzm l Reumatyzm? — 
Zwapnjen e żył? Llpławy? 
Hemoroidy? Chroniczną 
obstrukcję? Biegunkę? Zl 
m nićęf Puchlinę. Astmę? 
Skrofle? Zatrzymanie re- 

: gularności? — Rzeżączkę? 
j Grypę? Zażądaj natych­

miast nadesłąn a broszu­
ry. ,.Zioła leczniczę“. Ty 
siąee cudownie uleezo- 

' nych. — Adres: Apteka 
; Liszki. 647(5g
DZIERŻAWĘ państwową,

I Małopolska, trzynastowło 
kową oddamy okazyjnie.

! ADMINISTRACJĘ porę- 
j czającą d ziesi ęc i o włókową 
rędziny kieleckiej poleca- 
my.

I DZIERŻAWĘ pięclowlóko
I wą. Płockie.
J DZIERŻAWĘ ośmiowłóko
! wą Piotrkowskie od wła­
ściciela.
Wybór duży innych dajler
żaw w całej Polsce, pole­
camy Dom Handlowy — 
Skarżyński. Żórawia 40 — 
Warszawa. 1883k
SŁON naśladowaniem o- 
głoszeń Nr. 81 zmuszony 
do milczeń'a. Poda je­
dnak termin przyjazdu.

1868k
DO WYDZIfERŻAWI £-
NIA duży dom z ogrodem 
lokale sklepowe i restau­
racja. W adomość: Bank
Ludowy, Niepołomice. — 

7094g

W YJDZIE wkrótce książ­
ka p t. Stibor, Foch i E- 
d son, najwięksi genjusze 
świata. Adres: Kraków,
Wolska 24, parter. 7074g

KINO w domn zastąpisz 
czytaniem nn jświęższych 
nowości z wypożyczalni 
A Olimpio wicza Bracka 
L 9 front 6"fik

LANCKORONA — penfljo 
uat „Willa Róż44 komfort 
kąpiele lecznicze, tenis — 
radjo. 7250g

POMOCNICA sekretarza 
gm innego z kilkuletnią 
prak tyką — poszukuje po 
eady. — Wiadomość pod 
„Sekretarka®4 w Admini 
cji._________________ 7152g

NA SEZON letni polecam 
służbę hotelową tak mę 
ską jak żeńską, również 
mamy do dyspozycji każ 
dej chwili: rządców, eko 
nomów, służbę folwarczną 
i  domową wszelkich zawo 
dów. Biuro pracy — Go 
łębia 16. 7134g
PRAKTYKANT rolniczy 
pos7.ukuje posady Łaska 
we zgłoszenia: Tadeusz
Roluicki Dąbrowa Górni 
cza, poste restante. 7308g

K U PU JĘ garderobę raę 
ską używaną, buciki — 
Dobrowolski, Kraków. Mi 
kołajska 10. 7186g

Sprzedaż
OKAZJA DLA ZIEMIAN
Frezarka  rolua 30 HP 
Siemens, nadająca sie do 
wszelkiego zapędu, goto 
wa do użytku na sprze 
daż. Hierowski, Strzał 
ków pow. W rześnia. 1945k

„FIA T " 501 w doskona 
lym stanie — okazyjnie 
sprzedam. — Wiadomość: 
Działowy Franciszek — 
Kraków, Librowszczyzna 
A 7290g

OBRAZY znanych mata 
TZ.V polskich wysyła oso 
bom pewnym do wyboru 
na prowincję Bliższe wy 
jaśnienia na żądaipe 
Zienibickt — Kraków, pl 
W ariacki 2. 1099k
BENIGNINA Dra STENZ
LA prawdziwa -  Krem 
m ydło -  puder do nahy 
cia Sukiennice 40 — Teo 
fil Bekner 13fi0k

PUDER MALINOWSKIE
GO we wszystkich kolo 
rach do nabycia Sukien 
nioe 20 Teofil Bekner -  

13613

WODY KOLOSSKIE I 
KWIATOWE we wielkim 
wyborze oo nahy *ia Sn 
kleunice 20 Teofil Bekner 

1362k
CZEREMCHOWY krem 
mydło pnder jest do na 
bycia- Sukiennice 20 — 
Teofil Bękner, 1363k



„ILUSTROWANY KURYER CODZIENNY'* — Nr. 89. NiedżMa 31 marca 1929' f. 22

0)
5
o
o
o
E

H. Koetz Nast. Sp. Akc.
Fabryka założona w r. 1872.
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2063kAMERYKAŃSKIE
m m m m  b i u r o w e

w  p ie r w s z o r z ę d n y m  w y k o n a n iu  p o ie c a :

fabruKa WgrobOw Drzewnych

„ J Ó Z E F Ó W ”
Sp. z ogr cep.

Częstochowa, Olsztyńska 1, Tel. 7-75

Nie wstydźcie sie! 
Wsystko trzeba widzieć
Wysyłamy dyskretnie polecono, tylko dorosłym 

amatorom, nowe nieznane sensacyjne

F O T O - A K T Y
brzydkde, z natury... 48 sztuk w dużym rozmia­
rze zl 2Q‘-*-. —■ 50 typów różnych narodowości 
zt. 15‘—. —■ 100 artystycznych paryskich zł. 15*—. 
Przy kupnie 3 ch kompletów za 50 zl. dodajemy 
ciekawe wydawnictwo... — W ysyłka po odbiorze 

pieniędzy z góry (P K. O. Nr. 65983) na własny 
koszt. — Lub za zaliczką z kosztami zł 2—45. 
CENTRALA KSIĄŻKI I PAPIERU, WARSZAWA

Skrytka pocztowa 321. 2058k

NCJTANS2Y M0I01YKL 
W POLSCE

z światłem elektryczraem, 3-ma bfiegarnd na łań ­
cuchach *2—7 K M. złotych 1.S00. Oprócz tego na 
składzie motocykle Rudge W hitworth, New Im ­
perial. G-ille-t, Ariel. Katalogi 50 gr. w znaczkach. 
MARJAN MAIK — POZNAŃ, W r^ ław sk a  14.

T R A N I M I I I I  J O H N A

1 6  C E N A C H  F A B R Y C Z N Y C H  
H A  S K Ł A D Z I E  U  F I R M Y :

i.lI N G E R
S K Ł A D  N A I Z Y N  i P R Z Y B O R Ó W  T E C H N IC Z N Y C H  

K R A K Ó W  I1EWIKA 2 1 T E IŁ E F O N  I 5 2 ł
JSSSfc

NIE PRZEPŁACAJCIE ZA KSIĄŻKI LEKARSKIE!
naukowe, ludowe, powieści i Inne, gdyż u nas o trzy­
macie takowe o 30 do 50% taniej i bez koeetów 
przesyłki! Katalogi wysyłamy bezpłatnie. Od 

sprzedawcom duże rabaty! 2059k
CENTRALA KSIĄŻKI I PAPIERU — WAUSZAWA 

Slrrytka pocztowa 321.

in s c i
Jedyna na świecie 
drukarnia domowa
(powielacz)Miilograph, 

odbija bez klisz woskowych komplet zł. 150 
Dobrzyński, Warszawa Pawia 22-31

Y.rddłn wkwnij 
wfolkfW — łinrtnrm ie  1 

fweśdow o.
Kraków. S - w t in n a  U

W jahi sposób pozbędę się nerwowości?
Smutne to pytanie, jak ciężkie westchnienie w yryw a się z piersi tysięcy i ty ­

sięcy ludzi. Istotnie choroby nerwowe stanowią najpowszechniejszą formę cierpienia 
kulturalnej ludzkości. Słabość i podrażnienie nerwów występują coraz to częściej, 
a  walka o byt i mienie staje się coraz trudniejsza i zaciętsza. Objawy chorób 
nerwowych są najróżnorodniejsze. Zwykły ból głowy, zarówno jak okropny ból 
części głowy i całej czaszki, osłabienie pamięci, trudność myślenia, drażliwość, 
osłabienie woli, zniechęcenie, przykre myśli, zawroty, niezdolność do pracy um y­
słowej i fizycznej, męki bezsenności, mizantropja, strach przed wszystkiem, przed 
postanowieniem w  najdrobniejszej sprawie codziennego życia, niemożność chodzenia, 
siedzenia itp. Te uczucia strachu bywają, wprost okropne. Nie mogą znaleźć punktu 
oparcia. „Myśli moje plączą.się bezładnie". Oto jak się skarży wielu ludzi. Skłon­
ność do zamyślania się zaniedbywania obowiązków, niepewność mowy, brak szyb­
kości w pisaniu, drżenie członków, dolegliwości żołądka, kiszek i narządów trawiennych, 
zaparcie, kłócie, i darcie w  członkach, wadliwe krążenie krwi, uderzenia krwi do głowy, 
chroniczne zimne nogi, bicie serca, duszność, brak tchu, nerwowa gorączka i dreszccze, 
czerwienienie, blędnięcie itp.

C iB  m o ż n a  z o r a d i ić ?
Jeśli się chce zapobiedz słabości n em ó w  wraz ze wszystkiemi, towarzyszącemi jej objawami chorobowemi, to trzeba w  pierwszym 

rzędzie wzmocmć wolę. Brak energji i woli u ludzi nerwowych stanowi główną przyczynę ich niepowodzeń życiowych.

O lw ó r z —m  o c z u
Ciągle widujemy wkoło nas egzystencje, które zmarniały tylko dlatego, że bezwolnie poddały się smutnemu losowi Słabv 

i chwiejny charakter jest jak chorągiewka na dachu, zdany na łaskę i niełaskę każdego powiewu. Chorym nerwowo zaleca sie 
najróżnorodniejsze środki i trzeba przyznać, że wiele z nich raczej szkodzi, niż pomaga. A jednak istnieją drogi, prowadzące do zdrowia.

Wie bądźcie n iew dzięczni
Względem natury, która częstokroć krętemi drogami, bo ręką uczonego chemika, podaje środki, które rzeczywiście sa nodne 

uwagi, bo wzmacniają i leczą. — Taką łaską natury jest 6

Praw diiw B K ola Łeciihin
który odświeża, zwiększa zdolność do pracy i siłę do życia, jest najlepszym pożywieniem dla nerwów i mózgu, polepsza skład krw i 
odmładza, wraca radość życia, poczucie młodości z jej zdrowiem i energją, które zapewniają powodzenie i szczęście KOLA LECITHIN 
chrom nerwy przed wycieńczeniem i daje odporność we wszelkich przeciwnościach życiowych. KOLA LECITHIN w prowadza do 
organizmu w najczystszej formie to, co stanowi podstawę substancji tworzącej komórki i nerwy ciała ludzkiego.

W ie lo  le h o F ig ,
a między niemi najwybitniejsi badacze i profesorzy uniwersytetu, zalecają KOLA LECITHIN, jako znakomity środek,

Ż ą d a fc ie  d a r m o  p r ó b a
—  "  '------------------------------------------— — S Z ____________ JŚ Ł  2037k

oraz interesującej i pouczającej broszurki o nerwach. Wysyłamy ją natychmiast, franco bez cła i zupełnie darm o PrzeczvtaiHe i* 
Przekonacie się, że przed każdą poważną chorobą występuje, jako objaw wstępny, osłabienie sprawności ciała KOLA T 
sprawność ciała. Przekonacie się, że można rzeczywiście przedłużyć życie, uniknąć choroby, wyleczyć cieroiacYch ^  u
upewnić chwiejnych, a nieszczęśliwym wrócić szczęście i spokój. y rpiących, wzmocmć słabych,

Trzeba lą lk o  chcieć
^  otaS, USPOkaWąC° "a ieŚ“ iedn“  WSka™ie “ » *  drogi, które

EKMST PASTERMAC1C, Berlin, s. O. Michaelhlrcliplaiz Nr. 1 5 . Oddział K. C.
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NAJMODNIEJSZElaszm su m ę
znanej firmy

MBrcjSaner «& Co
wprost z fabryki na bardzo dogodnych wa­

runkach dostarcza: 1831k
„DEHAK", DOM HANDL. - TECHNICZNY 
Kraków, PI. D om inikański 4. Teł. 22-46.

J l u s l r o w a n y  
cenn ik  

bsnd3żyispD5ób 
leczenia 

p rze p u k lin y  
(ruptury) wysyła 
M iP olaczek  
c S a m b o r .  j7

T ysące 
podobnych podziękowań.

niiimniiiiHiiniiiHiiniiniiHiiiniiHii

W Pan Polaczek, ban 
dażysta w Samborze. 
Przesyłam  resztę na­
leży tuści z równocze- 
snem serdecznem po 
dziękowaniem, gdyż 
na skutek należyte 
go dostosowania zo 
stałem wylęeżohy — 
niechaj P>óg stokro 
tnie wynagrodzi. Z 
poważaniem ks M. 
Jadnak 16/1 Nahuja 
wice, p. Drohobycz 

2018k
llllilllllllllliuilllllllllllllllllllllllllllll

oniant
i narzędzia

do drzewa i metan 
Siura Techn. - hsrui.

1 L. Kawałek
Kraków

D ogodne w arunk i. G ertru d y  5, te l .  4307.

H a j ą t e k  z i e m s k i
i przemysłowy obszaru 800 mórg polskich ze za­
budowaniem masywnym we Województwie Kiele­
ckim, jest ną korzystnych warunkach do nabycia. 
Oferty do Administr. „Kuryera" pod: „800 mórg"

267g

„ K A F E L ”
NOWO UTWORZONA SPÓŁDZIELNIA  
KRAKÓW — UL. TOWAROWA L. 4.

wykonuje wszelkie roboty kaflarskie solidnie 
fachowo i niedrogo 270g

Sprzedam korzystn ie

3  m ó j u d z ia ł  C,
w przedsiębiorstwie fabrycznem  branży spo­
żyw czej w W ielkopolsce. — Dobre zabudo­
wania, własna centrala elektryczna Fabryka I 
w ruchu Potrzeba zl. 60.000.— zl. — Ko 
rzystma okazja wstąpienia iako spólnik czyn­
ny lub cichy, ew ieszcze przed P. K. W — 

Zgłoszenia „Par“ Poznań, Al Marcinkow­
skiego 11. pod nr. 12,261 . 1971k

K s ią ż k i! !  K s ią ż k i! !  K s ią ż k i! !  K s ią ż k i! !  K s ią ż k i! !
Praktyczne podręczniki lecznicze. — Książki naukowe. —  Książki czarodziejskie, magiczne 
i wróżbiarskie. — Śpiewniki, monologi, listowniki i powinszowania. — Książki kucharskie. — 

Książki gospodarcze. — Samouczki. — Książki rzemieślnicze i techniczne.
p o l e c a  p o  c e n a c h  p r z y s t ę p n y c h

Księgarnia M. WAHLA w Przemyślu, ul. Słowackiego 8/9.

1.20

4.80
2.50

9.50 
3 .-

8.50 
3 .-  
1.60 
1.60

PRAKTYCZNE PODRĘCZNIKI LECZNICZE:
„NowoSć". W cztery oczy (Szkoła mał­

żeńskiej miłości) przez Dr. rned. Keh- 
rena. Po raz pierwszy mówi się i tym 
drażliwym, temacie bez wszelkich o- 
stonek, wplatająo liczne kolorowe ry ­
ciny . . .     7.—

Samogwałt n mężczyzn 1 kobiet, jego 
skutki. ;i skuteczne leczenie . . . . 1.—

Uleezalność syfilisu i inuych chorób 
weueryeznych. Podręcznik praktycz­
ny dla kobiet i mężczyzn ,

Hig.iena życia płciowego rady I wska­
zówki. o p r a w n e ...................... , , .

Poradnik dla młodych mężatek , . .
Tajemnicze siły w miłości dla pań i pa­

nów  ........................... .... ...........................
Poradnik w nagłych wypadkach 1 za 

słabnięó • •
K9 Kneipp: Moje leczenie wodą. Dla 

leczenia chorób i utrzym ania zdrowia 
Najnowszy lekarz domowy na wszyst­

kie choroby, opr.........................................
Obszerny lekarz domowy Dr. Rreyera^ 

opr. , . . . . .  , . . . . . . .
Poradnik: lekarski dla mężczyzn o chor.

wenerycznych 
Cliomtiy weneryczne, leczenie, zapo * 

bieganie , . . . . . . .  ■ ,
Prof, Wy robol;: Obszerny 1 poradnik

0 chorobach wenerycznych . .. •
Zielnik lekarski czyli opis ziół lecz- 
> niczycb z podaniem ich opraw i za­

stosowania, z tablicami kolotow. 1 
drzeworytam i . , ;

Mały zielnik lekarski, II. *,t®]'.i- “?*■
Nowy lekarz dla kobiet I doktór dla 

dzieci . . . . • ‘ ’ ‘ '
Praktyczny lekarz dla kobiet . . . .  
Podręcznik analizy moczu uustr. . . 
Optawy i ich leczenie . . . * * * '
Choroby dziecięce, leczenie, zapobie-

Hypnotyzm 1 sugestia w celach leezni 
czych. 2 tomy . . •..• • • • 2-40

Collins Prof.: Bezholesny poród. rze- 
pisv zachowania się podczas ciąży ■ »•— 

Kirchner: MÓJ system tąiemny. Podrę- 
eznik do uzyskania siły ciała . . 3.3U 

Pijacze choroby -  ich leczenie wedle 
sposobu przyrodoleczniclwi • • • .z

Podręcznik gimnastyki I '■ *40
rycinami wraz z tablicą &wiozen . . 

Sposoby i przepisy lecznictwa przyro- ^

Jak  'o ^ y s k a ć  zdrowie! według zasad 
Dr. Lahm ana . « • *

pś ^ : i s Ł i r 1s w ,  - j s s *  , „
zwierząt • * ..................

KSIĄŻKI POŻYTECZNE:

Mężczyzna, którego ś  “ ^ a / ó w k i  0.90 nie powinno -  Rany 1 wskhz .
Kobieta w dobrem 1 ziem świet e U e 

kawe zagadnienia w kwest,ii p lc iż e  
«u;el w rozwoju ogólno uf.zKim na 
rozmaitych stopniach kultury, w 3eb g _

Drf^Ffds: Kosmetyka hygleniczna . . . 0M
[Tygjcna piękności czyti iak być pię

Dlaczego mężczyźni się nie len ia ł . 0-40
Dr Hnbista Dlaczego istnieje tak wie 

le małżeństw nieszczęśliwychł Kto wi- 
winien i iak teinn zaradzić! . . ■ • *■ 

Sztuka podobania sie młodym panien ^

Sz*tuk'a podobania się młodym mężczyz-

Koilcks towarzyski. Jak  się powil j f p 
zachować człowiek wytworny w domn
1 poza domem , ■ • i - i . 'Książką o d o b r y c h  zwyczajach towa ^

la^^sie^zachow ać w towarzystwie! .
Dr Śpenzer: Etyka stosunków płcio

Dr V Del sen: Hygjena miodowych mie-

Iłozwńl stosunków płciowych
Dr Siirbled: Sekretne sposoby małźeń

Montegazza: Jak  dożyć sędziw. wieku! 0.90 
Atkinson: Potęga myśli w iycln co-

dziennein i w walce o byi . . . .  2.50 
Atkinson: Kształcenie pamięci. Wyd. II 2.50 
Bntlerroff Prof.: Medium izm. — Spo 

strzeżenia i obserwacje . , . . 2.50
Prof. Forel: Zagadnienia seksualne. — 

W ydanie nowe, 2 tomv — Treść: 
Związek małżeński Przynęty — For­
my małżeństwa. — Patologia płciowa. 
P rostytucja i stręczenie do nierządu. 
Higiena małżeństwa. Miłość płciowa 6.— 

Tajemnice powodzenia w yeiu. Jak  o-
s i ą g n ą ć ............................... . . . . . .  1.50

Wolnomularstwo (Masoneria) Wyda
nie I I ......................................................... .... 1-50

Jasnowidzenie przez Dr. ■/. Karma. —
Wyd I I I ........................................................... 1.20

Malewski: Tresura psa pokojowego,
bogato ilnstrow. . . . .  . . .  4.—

Majewski: Tresura psa policyjnego bo­
gato ilustrowane . . . . . . . . .  5.—

KSIĄŻKI CZARODZIEJSKIE MAGICZNE
■ " f t  I W RńŻBIARSK'E.

Najnowsze zagadnienia : tajemnice
czarnej magjr oraz hypbotyzmu, spi 
Yyfyźmń i mafenetyzmn

Tajna szkoła magicznego endotwórstwa 
Szósta i siódma księga Mniżosza , . .
Ósma i dziewiąta księga Mojżesz,a . . 
A lbertus Magnus czyti eg'psk. tajemnice 
Prawdziwy ognisty Smok . . . .
Siedm razy opieczętowana księga naj 

większych tajemnic . ,
Salomonis — świat duchów 1 Slncz do

t e g o .........................     .
Czarny kruk czyli mdjż. skarbiec ma- 

giezny . . .  . . . . . . . . .
Joga: Tajemna wiedza Indji . . .  .
Księga o siedmiu pieczęciach . , , .
Hypnoza — sngestja, telepatia , . . . 
Magia i ozarnoksięstwo. Zbiór taj. ma-

gicz..................................................................
Czarnoksiężnik Bosko, czyli tajemnice

m a g i i ............................................. • . •
Sztuki miłosne i czary . . . .  . . 
Najnowsza wyrocznia przyszłości . . 
Ogólna największa przepowiednia losu 

z dwunastu znaków niehieskich 
Sztuka wróżenia ż ręki ■ rysów twa- 

rzy, z miesięcy urodzenia, z kart do 
grania i z fnsńw . . . .  ■ . • .

Prof. Rajowei: Hypnotyzm, spirytyzm 
I magnetyzm . .q . . .

Inż Libański: Tajemnice zjawisk spi­
rytystycznych w świetle badań nauk 

Tajemnice czarnej magji. Zbiór sztu­
czek m a g ic z n y c h ...............................  •

Chirognomja i chiromancja. Wyd. II.
ilnstrow.  ...................... ....

Potęga hypnotyzmn. Praktyczny prze­
wodnik z ilnstr. . . .  , . , . ,

Potęga sngestji. — Wskazówki o mo­
cy woli ludzkiej . ......... .......................

Hypnotyzm i spirytyzm przez Dra La-
poni ............................................. • 1

Dowody istnienia św iata duchowego.
Wyd I I I   . . . .

Stoliki wirujące — wskazówki p rak ty­
czne. prowadzenie seansów .

Potęga energii! -  Jak posi ’śA energię! 
Różdżka czarodziejska przez Dra Ra­

dwana ................................ ........................
Kabała moralna czyli mądrości Salo­

mona . ,    •
Sennik powszechny, zaczerpnięty ze 

starych egipskich i arabskich doku- 
monlńw. lltislrow. . , . . , . .

Wielki ilustrowany sennik egipski . . 
Sennik chaldejsko asyryjski . . , .

4.80
1.50 

10— 
10— 
1 0 -

3.90

4.50

8.70
3—
1.50
1.50

0.80
0.50
3.20
0.70

4—

3.50 
2 50

8—
1 60 
0.80

1.2 0

1—

I W *  Tangey- Zboczeni* płciowe w
< S k t  płciowe Co o nich młodzież

powinno r z ? o \v ^ Ŵ v  óWierTę Ozy 
w śto^nnknuh mał*PÓsk’oh TJst

, ',(! rnłc|oWci Prze wodnik dla nlcśw'la
•i s ł j S "

Cierpienia
erotyczne W ek krytyczny ' męż 
c7V?n i 4<obi<»ti piiaóstwo
: ; r ,RP r a - r -  trać gad zie j,

nbroso: Psychologia poe. "mkn

„„.a TfcsK-rttSż.

ŚPIEW NIKI. MONOLOGI. LISTOWNIKI.
POWINSZOWANIA.

Co śpiewają w kabarecie? , #. . • !■*
Najnowsze kuplety monologi i dekia 

macje g . , . , . • , « • •
30 nowych piosenek Andv Kitschraann 

! Marka Windheima z nutami . . . .l.zi 
Pójdź do mnie dziewczyno. -  Śpiew­

nik miłosny . . . , . • •
200 pięknych wierszyków na pocztów 

ki i wiersze do imiennika . . . .  0.7.
Zbiór powłnszowań na wszystkie okoli

ezności życia . , °-9'
Toast polaki na wszystk’e oKolmznofiei 

życia • . . . . . .  . . .  2.-
poi^ki sekretarz dla wszvstkich *»praw. .i.- 
Nn .ino wszy sekretarz powszechny — 

praktyczny podreczn-k . • 5-51
Zbiór najlepszych monologów 1 dekla­

macji. 4 zeszyty razem 
Śmiech na sali -  wesołe .nonologi i 

deki.- . • • , . . .
Figlarz warszawski. — Zbiór wesołych 

dowcipów i żartów , . . . • ■ •
Najnowszy Mstownik dla zakochanych 
Ozy ja óie kocham? Nainow śpiew. 

n1k miłosny ......................

0.60
1.20

1—

nadesłaniem naleźytości przekazem pocztowym -  
dołączyć porto zł. 160 -  Na namówienie ponad

Czar miłości. — Ciekawa książka o ko­
chaniu i miłości 2.—

Mil jon żartów i anegdot , . * . , . 0.60
Gry w karty polskie i obce — prze­

wodnik gier 4.—
Gra w szachy Przewodnik gry szacho­

wej, ilustrowany     • 3.60
Kabała Karty wróżhiarskie słvnnej 

Lenormand z Paryża z dodaniem 
książki do pouczenia 1.50

Flirt polski — Zabawa towarzyska . . 1.— 
Jak wesoło spędzić czas? — Zabawy 

i gry towarzyskie . . , . . . . .  1.60
Samouczek tańców — Salonowiec . . 0.70 
Kwartet literacki. Najnowsza gra tow. 1.40

KSrAZKI KUCHARSKIE -  GOSPODARCZE 
SAMOUCZKI -  KSIĄŻKI RZEMIEŚLNICZE 

I  TECHNICZNE.
Najnowsza kuchnia warszawska, zawie 

rająca przeszło 1.200 mtraw opraw. 5.— 
Ilustrowana k‘siażka kucharska — 2000 

sposobów gotowania i pieczenia . . 7.— 
Oszozedna kuchnią — 1000 ^posobów go­

towania I p ie c z e n ia ..............................   3.50
Mała ^kuchnia dppaowa , . . , . 0.80
Pieczenie ciast. — Przepisy pieczenia 

ciast sporządzanie kompotów, tortów,
wódek etc..................................  , . , . 1.80

Rajstwo, czyli błogość -dżywiania się 
surowemi roślinami — Niezbędne n- 
znpełnienie każdej książki kuchar­
skiej z licznymi rysnnkami . , • 2.—

Monatowar Najlepsza książka kuohar- 
ska. ilustrow. , . . . , . , . 8.—

Polak, uczący sie P° niemiecku . . 1.50
Renssner: Samouczek fiolsko niemiecki 

bez pomocy nauczyciela 5.—
Renssner: Samouczek polsko fracuski

bez pomocy nauczyciela . . . .  5.—
Renssner: Samouczek polsko • angielski 

hez pomocy nancyycłela , . , • . 4.—
Słownik wyrazów obcych 2.80
Wyrób win owocowych , 2.—
Wyrób miodów pitnych 
Krótki poradnik rolniczy 1.80
Obornik i nawozy zielone . . . .  1.80
Zastosowanie techniczne twarogu mle

cznego . . . ,  ...................... .... . , 3.—
Uprawa wierzby koszykarskiej z 20 rys. 1.50
Rola i jej uprawa , . . . , 180
W eterynarz wiejski Porad gosp.. opr. 2.— 
Nasz weterynarz — Obszerny poradnik 

gospodarski, bogato ilustrowany . . 6.— 
Hodowla pszczół wedłng nowoczesnych 

z*i sad pszczelni ot w a — bogi to ilnstr. 7.50 
Najnowsza gospodarka w nasieee Ilu ­

strow any' podręcznik dla pszczelarzy 5.— 
Pomoc w chorobach zwierząt, bogato 

ilustrow. . . .  , 8.—
Rady «as!ada w chorobach 1 pielęgno­

wania zwierząt — jak inwentarz cho­
ry pielęgnować i leczyć. Rogato ilu­
strow. oprawn. . . . .  5.—

Pomoc przy porodach a krów. bog, 11. 4‘— 
Pielęgnowanie kwiatów i -ośliń w mie

s z k a n ia e b .................................................. 0*70
Wiadomości o metalach dla pracowni­

ków zawodu metalowego . 8.50
Ślusarz. — Praktyczne wiadomości dla 

pracowników zawodu -Insarsklego z 
167 rycinami • • » 8.—

Cieśła Praktyczne wiadomości z 201 ryc. 8.50 
Pokostnik lakiernik, z 24 rycinami 3.—
Piekarz. Praktyczny podręcznik z 5< rys. 2.50 
Szklarz Praktyczny podręcznik z 40 rvs. 4.50 
Fryzjer. Praktyczne wla • z 92 rysnnk 2.50 
Cholewkarstwo 1 szewstwo i  liezneml 

rysnnkami 1 12 tablicami , . 4.50
Przewodnik stolarski prze* SchreibeTa 

z 146 ilustracjami . . .  6.—
Farblarstwo Zasady barwienia tkanin, 

ubrań ł futer z 27 rvsnnkamł 4.—
Garbarstwo. Tratwy przewodnik do wy­

prawiania skór i f n t e r .......................... 3.60
Wvróh mydła z 26 rysnnkami , . . 3.50
Wyrób piwa j. 12 rysunkami w tekście 3 50 
Tvtoń .Tcg" uprawa 1 wyrób z ilustr. 1.80
Hodowla gołębi z 40 ilnstr......................... 4.—
Wyrób pokostów malarskich druk. z 10

r y s n n k a m i ............................................. 3.—
Sztuka robienia wynalazków Poradnik 

dta tych co chcieliby 1 moora a nie 
umieją spostrzegać I tworzyć . 1.40

Elektryczność 1 magnetyzm Pojecie o- 
erólne od zawlązkn tych aank aż do 
chwili obecnej . . . 0.70

Gorzelnictwo z 20 rysnnk . , . 4.—
Parowóz -  Podreczn:k dla maazyni 

stów ze 100 rysunkami 2.50
Poradnik szofera -  Praktyv»zne rady 

prowadzenia i obsłngł samoehodą z, 82 . 
rysnnk . . .  • • . • » 2.50

Podr«*f»nib Plektrotech->in7pv y 170 rvs, 8 — 
Praktyczny podręcznik dla palaczy ko­

tłów paroVycb z 181 rycinami  ̂ , * 8.5,0
Za zaliczka książek nie wysyła się. - 'N a  po 

15 zł dołączyć na porto zł. 2.50.

H. A. LISTER A  Co. UA 
DURSŁEY, ANGIIA 

n O T O l t Y  B E N Z Y N O W E
STAŁE I PRZENOŚNE OD 1 -2 0  km.

STALE NA SKŁADZIE 1839k

REPREZENTACJA: U N G ER
SKŁAD MASZYN I PRZYBORÓW TECHN. 

KRAKÓW, UL. SZEWSKA L. 21. -  TEL. 1927.

Tahicf okazji 
jeszcze nie buło!

P ow ieści i ro m an se  n a jlep szy ch  a u to ró w  
p o leca  po  cenach  b a rd z o  n isk ich

K sięgarnia 1*9. W A H I A
w i»rz£imiślu. ul. Siottachlego S 6.

Aimard. Gorączka złota, przygody awantur. . 0.95 
Bajanowski, Dziewczyna z raju  . . . .  1.50
Burger, Baron Muenchhausen, przyg. i awan. 0.05 
Brzesko-Brzeszkowski. Kobiety, krew i bry

lanty, 2 tomy .......................................2.—
Brzesko-Brzeszkowski, Bqnt niewolników, 2 t. 2.-
Brzesko-Brzeszkowski, Warszawskie nocy 1.45
Brzesko-Brzeszkowki, K arjera młodej kobiety 1.25

3.—
1.45
1.45

Brzesko-Brzeszkowski, Pokonani zwycięzcy, 3 t. 
Brzesko-Brzeszkowski. Syrena Albanji 
Brzesko-Brzeszkowski, Królowa szpiegów 
Brzesko-Brzeszkowski. Szajka mocarzy anoni­

mowych . . . . . .  0.95
Berthet, O życie i miłość . . • • . 1.45
Butanów, Złoto i marmur . . . .  1.45
Casanowa, Moja ucieczka, (przygody miłosne) 1.20 
Conan Doyle. Tajemnicze krainy 2 t. (krym.) 2.90 
Conan Doyle, Tragedia Koroska (krymin.) . 0.95
Conan Doyle, Pies Baskierwilów . . s . 1.90
Czechow. Partja winta . . 0,95
Daniłowski, Luźne kartki . . . .  1.20
Daniłowski, A to się pali serce moje . . 1.50
Dupuy M., Gracz w szachy, pow. senz., 2 t. . 1.90
Duinas Al., Anioł Pitou, 5 tom. . . . 4.75
Dumas Al., Kawaler de Maison Rouge, 3 t. . 2.85
Duinas Al., Neron, 2 tomy . . . .  1.90
Duinas AL, Dama w perłach, pow. senz., 2 t. . 5.—
Gerstaecker. Zhiry , . . , . • . . I.—
Gorki, Moja pierwsza miłość • • .j tl.95
Gruszecki, Kolejarze, 2 tomy . . . .  1.90
Gruszecki, Tam gdzie Wiła się kończy, 2 tomy 1.90 
Gtiłihert, Za łfńfis szant.łźu ś . . . d),95
Haggard, Kopalnie króla Salomona. 2 tomy . 1.90
Haggard, Potwór Hen. Heu, 2 tomy . . . 1.90
Haggard, Święty kwiat, 2 tomy . . • 1.90
Hugo Wiktor, Pracownicy morza, 3 tomy . • 2.85
Kazimierski, Ostatni klejnot, 2 tomy . . . 1.90
Kippling. .Kim, 2 tomy > . » . 1.90
Korzeniowski, Pojedynek . . • R 0,95
Kraszewski, Ongi krwawe znamię . . . 0,95
Kraszewski, Emisarjusz « . 0.95
Kraszewski, Powrót do gniazda, 2 tomy • • 1.90
Kraszewski, Djabeł. 4 tomy . . . • 3.80
Królikowska. Je j grzech. . * • 9.95
K. Saska. Z życia k s i ę ż n e j ....................................0.95
Karaczewczew, Rotmistrz gwardji, senz. a . 1.50
Lasen, Żołnierz bez ojczyzny • . , 1.50
Leblanc, Wydrążona iglica, 2 tomy • ■ . 1.90
Leblanc, Zęby tygrysa, 3 tomy « • 2.85
London Jack. Córa nocy • • < < « •  0.95 
London Jack. Meksykanin • . * • 0.95
London Jack. Przed Adamem « • « • 1.20
London Jack, Wróg ś w i a t a .................................. 0.95
London Jack, Żegluga na jachcie „Snark** 2 t. 2.90
Loti P.. Rybak Islandzki, 2 tomy . . . .
Louis P„ Zagadkowa kobieta • t •
Maupassant. Miłość « • .
Maupassant. Odyssęa nierząduicy • •
Maupassant. Ojcobójca . . ■ . •
Maupassant. Panna Fifi . . . .  fl ,
Maupassant. Piękny chłopiec, 3 tomy . .
Mayne Reid, Bandyci meksykańscy . «
Mayne Reid, Djabelska wyspa •
Mayne Reid, Osada w wielkiej pustyni *
Mondes, Dziewiczy król . . . . .
MontopiUł Macocha, rom. krym., 4 tomy 
Nagiel, Tajemnice Nalewek, rom. krym., 4 t. . 
Ohnet, Córka deputowanego . . . .
Openhelm, Anna awanturnica, 2 tomy « .
Paz, Dzisiejsza miłość................. ...............................
Philips, Spiskowcy . . . . . . .
Romer, Duchy w z a m c z y s k u ...............................
Romer, Zaczarowana harfa . . . . .
Rung. Handlarz żywym towarem s •
Saussety. Morfinistka . . . . . .
Stefenson. Dziecko sprzedane, 2 tomy « •
Stefenson. Tajemniczy sekretarczyk . #
Sliwina Demon św iata . . . . .
Tetmajer. Waterloo . . . . ,
Tetmajer, Z wielkiego domu . . . .
Twain, Pamiętnik Adama w' Raju 
Verne Juljusz. Wśród ludów polarnych .
Zola E. Człowiek zwierzę 8 tomy . . . .

Ponadto polecamy następujące doskonałe po­
wieści:
Boecaclo Giovani. Dekameron, czyli 100 opo­

wiadań erotycznych. W ydanie pełne w 
3 tomach i 160 ilustracjach

1.90 
0.95 
0.95 
0.95 
0.95 
0.95
2.85 
0.95 
0.95 
0.95 
0.95
3.80
3.80 
0.95 
2.40 
0.95 
0.95 
0.95 
0.95 
0.95 
0.95
1.90 
1.50 
0.05 
0.95 
0.95 
0.95 
0.95
2.85

12.—
Elwerstadt. Człowiek, który splądrował miasto 2.— 

i Harold Mac Grath, Dżentelmen na koźle. bum. 0.90 
| Danielska, Talizman szczęścia, pow. egzot. . 1.40
I Leroux. Przeklęty fotel.............................................. 3.—
| Leblanc. Zwierzenia Arsęna Łupina . . . 3.—
j Leblanc. Straszliwe zdarzenia sen. pow. krym. 4.— 
i Leblanc. Posłannictwo z planety Venus p. fan. 2.— 
I Renard. Senzacy ine zdarzenia . . . .  0.70
| Renard. ,.On“ senz pow. krym. . . . 4.—
I Renard. Dziwy Dra Lerna. zajm pow. krym. 2̂ 50 
; Perl. Mała Cady powieść erotyczna . . . 2.—
I Vivanti. Eliksir zmartwychwstania pow. krym- 1 20
1 V,vantl. Siostra M e s a l i n a ............................... 0,50

Dolores, Sprzedana żona, czyli tajemnica leka
rza. 3 tomy ...............................................9 _,

Książki wysyłamy tylko za poprzedniem nadesła­
niem naleźytości przekazem pocztowym -  Za zalicz­
ką książek nie wysyła się. -  Na polecenie i opako­
wanie przesyłki dołączyć na porto zł. 1 60 -  Na za­
mówienie ponad zł. 15— dołączyć na porto zł. 250.

Shorb maiki i dziecka

to Puder i n^dło 
Bebe Szofmana

- ........~8023k______  _________
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Racjonalna
pielęgnacja

włosów
wymaga
b e z w z g lę d n ie
n atu ra lne j

wędy ZiOłOlliej

Obraz lab rzeźbę
pierwszorzędnego artysty  na raty!

o lrzym asz
spłacając deklarację na kwotę od 60 do 300 sl., 

i na Budowę Domu Artystów.
Objaśnienia i deklaracje w Związku Artystów, 

Kraków Pl. św. Ducha 5 I667k

' PŁASZCZE M E N IE
ORYGINALNE MODELE

Specjalność Trenchoafy i płaszcze 
skórzane dla P. T. Pań — poleca

„Świat mody“
Mdi#, ulica Grodzka L. 23.

Dogodny kredyt ratalny.

SZOFER0W- FACHOWCÓW
najlepszych szkolą KURSY SAMOCHODOWE

J. Józefowicza. Kraków Ftorjaóska 29 Tel. 1416
pod zarzqdem S. Kosdurklewicza.

jWKulSze 8Ẑ ° lf,e warsztaty \ garaże , gdzie szkolą najwybitn ejsi w Polsce instruktorzy. -  Gruntowna 
szynka nauka na najnowocześniejszych «amochod ich — Gwarancja za fachowe wyszkolenie po egza 

rnime prawo jazdy na całą 1’olsk — Za mie tacowym opieka i wolne mieszkania. — Opłata ratami. —iii . , u , • st ię. i n ,r Ul nn i w i
,v 11 sv codzienn e. -  Niezamożnym ulgi -  Piszcie o prospekty. 17 2k

EM A L J A R N I A

m u  E n u m m i
KRAKÓW,

Spółka z ogran. odpow.

u l .  D i e t l o w s k a  8 1 .
Jedyna  w K o n gresów ce i M atopolsce .

k 088k

T e l e f o n  N r  4 7 - 3 9 .
C enniki w ysytem y n a  żąd a n ie .

1962k

Rouiouci radiowe
Aparaty odbierające ni-e 
zmiernae czy sito i giośno 
nawet na ł.inteme po ko 

jowej, poleca tanio na 
raty. Labor. chemiczne 
Mr. Bytomski, Alwernia 

260g

NAJSTARSZE W POLSCE

KRAKOWSKIE KURS# SZAFIRSKIE l "UAICKIfG
KRAKÓW, nl. PIJARSKA L. 4. Telefon 3476. 

szkolą na pierwszorzędnych szoferów mechaników, gdyż Kursy te 
prowadzone prz z najwybitniejsze siły fachowe, przy największych 
warsztatach , garażach w Polsce. Za naukę gwarancja. Wolne mie- 
szkania dla zamiejscowych. Wpisy codziennie. Opłata ratami.

Piszcie o prospekty i nformacje. I679k

Związek Ekonomiczny

Spółdzielni Kółek Rolniczych
KRAKÓW, ni. Wlślna 8.

Tciegr. Z WIĄZ KÓŁEK". Telef. 2307 i 3167. 
dostarcza na dogodnych warunkach płatności

Z B O Ż A  SIEWNE
kwalifikowane oraz niekwalifikowane w przesyłkach 
wagonowych oraz w mniejszych ilościach z magazy­

nów w Krakowie. I975k

K
LWOWSKIE KURSY

I E R 0 W C 0 W  S A M O C H O D O W Y C H

lei. MeMti Jim 
Lwfiw. m. U w i ł a m

prowadzone są przy największych warsztatach 
i garażach samochodowych w Maiopolsee. — 
Nowoczesne samochody do nauki jazdy Oplata 
ra tan r Zamiejscowym mieszkania i opieka. — 
Piszcie o ilustrowane prospekty, które wysy­

łamy bezpłatnie. 1984k

WYPOZYEZALNifl K11AŻE4
SfiSrs. Czytelnia 

naukowa i 
beletrystyczna 

KRAKÓW 
ul. św. Jana 8

posiada stale wszelkie 
nowości powieściowe. 
Bogaty dział naukowy 
książki dla młodzieży. 
Wysyłka na prowincje 
w praktycznych, lek 
kich skrzyneczkach. — 
Warunki przystępne.

K a ta lo g  k o m p le tn y
3  złode

75fik

mm Ważne dla automobitlstów m m  
Oryginalne

Unele Sam Auto 
Bensin Tablets
Patent międzynarodowy Zaoszczędzają 25% 
benzyny. Usuwają, sadzę z cylindrów motoru. 
UJatwiają start wozu.'Cena oryg. puszki (100 
szt. m  500 lt. benzyny) 25 zl. Odsprzeuawcattt 
i garażom rabat — Oryg. ang. słuchaw ki 
„Ncckfinder" do badania błędów motoru za 

komplet zt. 85.—. I970b.
„AKW ID" Oddział we Lwowie. M ikołaja 17

umywalnie, klozety nrzą 
dzenia wodociągowe i ga- 

zowe — poleca:

J P .  I ^ i e i s e i s
Zakład Instalacyjny 

Kraków. Karmelicka L. 3 
Tel. 162. 755

REPERAUJE WYKONU­
JE  SZYBKO I TANIO

POSADĘ otrzymawszy — 
opłacacie Szkołę Samo 
chodową Inżyniera Fro 
ma — Warszawa Hoża 35.

I78i>k

 ....................w

może mieć, kto zapisze się na

Luiouishie Kursy Szolerskie
LWÓW, Zielona 7. 1844k

EPW  P iszc ie  o  in fo rm acje . ^

K T O  S Z U K A

stałego zarobku
niech zakupi maszynę pończosznicą „Rekord", 
a zarobi najmniej 200 do 300 zl. miesięcznie. — 
W adomości fachowe nie są potrzebne, konieczna 
tylko gotówka 340 zł., reszta na spłaty miesięczne. 
Towary wykonane na tej maszynie skupujemy, 
płacąc za wyrób i dostarczamy surowca. Bliższych 

informacyj udziela bezpłatnie

„REKORD" J. Kałusz i Ska
Cieszyn, ul. Trzech Braci 6.

Żądajcie listów pochwalnych naszej klienteli.
Maszynę można obejrzeć: w Krakowie: u p. 

Leona Nalepińskiego, Kraków Podgórze, Rękaw 
ka 8 (sklep), w Król Hucie: u p. Annv Artym- 
kowej. uł. Piastowska 21; w Poznaniu: u p. Zy­
gmunta Kucharskiego, ul. Strumykowa 11; w 
Warszawie: w firmie „Hage“, Nowy Świat 42.

ZAKŁAD ZDROJOWO-KĄPIELOWY

Żegiestów-Zdró
stacja kiolejowa, poczta i telefon w miejscu. 
Kąp eie minerał., kwasowęglowe i borowinowe.

W I O S E N N Y  
SEZO N  “  

RYCZAŁTOWY
od 1 maja do 31 maja.

3-tygodniowa kuraca, ryczałtem zł. 310.—
4-tygodniow a kuracja, ryczałtem  zl. 395.— .
Ryczałtem objęte są koszty ulrzymajiia, mie­
szkania, zabiegi kąpielowe, ordynacja lekar­
ska, opłaty zdrojowe Zgłoszenia do dnia 30 
kwietn a 1929. — Szczegółowych informacyj 
udziela Zarząd Zdrojowy w Żegiestowie-Zdroju.

BRACIA ALBERTYNI — KRAKÓW
ul. Krakowska 43

wykonują i posiadają zawsze na składzie

W E B I E  G l f T E
s»Jił»k r nvla ' Cu,e.le dla biur- kanapki, wicszadia stojące, fotele bujające i t. p we wszelkich 
kolorach . fasonach -  dla urzędów, zakładów « p i 
tali i do urządzenia prywatnych mieszkań -  przvi 
r n 1’  !,5 |re d?. Odnowienia i wyplecenta trzciną. 
W części meble stolarskie — sprzedaż owych i 
ri u aj naprawa

U* sprzedaży i naprawy mebli przeznaczają 
Bracia w całości dla chłopców bezdomnvch. hę.ła 
cyeh na wychowaniu w Zakładzie — oraz na schro 
niska ubogich, starców, bez pracy pozostających itp 

ułomnych bezdomnych. 1493k

M A J T ^ N R E J

PŁA SZC Z E
DAMSKIE I IV Ę lK iE

U  $ R A ^ I A

© M W  I C

B E L I Z  * A
4 » O I M € £ © € H Y

S K A R P E T K s

W E £ H f
D U  PAŃ i PADÓW

P Ł O f N A

<V Domu luw. Ud t eż,

APROSIZACJI 
MIAST 207 U

ró g  FJorjańsk ie l 28  
l św . w iark i 18.

OOGODflY KREDYT

Oo sam  o c n  ooó  w 
akumulatory

do każdego typu. naj 
lepsze fai»rvkat.v po 
najniższych fenach! — 
Specjalne warsztaty 
napraw akumulatorów, 
ładowanie . i wypuży 
•zanie akiiininatorów 
Akumulatory Kraków 

Wygoda 9 
boczna Keto*-yka 

Tel. 0598 1848k

BEZ N AUC ZYLI ELA ucz
cie się literatury  poukiej 
języków obcych, histm-ji, 
geografji. matematyki etc 
Szczegółowy katalog wraz 
z gratisową książka wy­
syła Wydawnictwo Po­
moc Szkolna", W ajnera, 
Warszawa. Bielańska 5 63.

tr.łfik

FRANCAISE cherche le 
ęous. Repoudre K urjer 
pour „Jeune4'. 69 8g

WYŻSZY KURS NAUCZY 
CIELSKl przepisy i wska 
zówki do użytku nauczy­
cielstwa szkół poWsze< h- 
nych przez Marcinkow- 
ek ego i Pilcha- zawiera 
Program. S tatu t, Reguła 
min oraz wyczerpujące 
informacje o wymaga­
niach przy egzaminie 
wstępnym i z programu 
WKN., podaniach dopu 
szczeni u do egzaminu — 
i składani u części a m . u r­
lopach, uprawnieniach; 
podaje wykaz lektury, po 
dręczników oraz grup 
naukowych dla eksternów. 
Cena 2.60 zł., z przesyłką 
pocztową 2.80 Do nabycia 
u J . Pilcha, Kraków, Dłu­
ga 47 i w księgarniach.

7058g

j P A P IE R N IK
z d o ln y  fa c h o w ie c  p r z y jm ie  z a s tę p s tw o
na Wielkopolską i Pomorze fabryki 
wyrobów papierowych i t. p. Oferty 
wyłącznie poważnych przedsiębiorstw 
sub „Cedezet“ do Reklamy Polskiej, 

Poznań, Aleje Marcinkowskiego 6.
271g

1

1719 k

ZBOŻA SIEWNE
oryginalne — Jęczmień I  
Hanna owies Biały Ma B  
«nr i odsiewy owsa Fin M 
iling  i Petkus z hodo 
wii Braci Kleszczyń- 

sklch. poleca: I719k
Towarzystwo Handlu 
Zbożem w Krakowie 

ni. Karmelicka L. 2,3. 
Telefon Nr. 4271 i 283.

AMULETY
kamienie szczęścia muszą 
być tylko prawdziwe, — 
szlachetne lub półszlachet­
ne, dostosowane do każde­
go miesiąca urodzenia. Za 
nadesłaniem ił. 8 i poda­
niem miesiąca urodzenia 

wysyła firma
BR. K0N.CZNA I SKA
Kraków, — Sukiennice 17.
klep kamieni szlachetnych 

1998k

FABRYCZNY SKŁADPłócien i óiefitny
R. Kowalski 

KRAKÓW, W1ŚLNA 8.
poleca: płótna lniane 
i bawełniane, obrusy, 
serwety, ręczniki 

ścierki opale, batysty, 
satyny, kapy. kołdry 
koce, chustki, pończo­
chy, skarpety. Wielki 
wybór — ceny niskie. 

________ 1851 k _ _ _ _ _

fl
Opatentowany aparat hy­
drauliczny „Natrysk" do 
codziennych kąpieli w ka- 
żdein mieszkaniu. Cena 
zł. 30.— plus porto — 
Wysyła za zaliczeniem, 
po otrzymaniu zadatku. 
Repr. „Eswube" Zawier­
cie. Akwizytorzy poszu­
kiwani. 249g

f f m n c F  I  s a t y r a .

N A  ULICY.

— Dlaczego zdejm ujesz kapelusz przed tym. 
panem? Czy on cię zna?

— Mnie, to nie, ale ten kapelusz.

w y p r a w i :
ślubne od najtańszych 
do wykwintnych, płot 

— obrusy, ręczniki 
Własna fabryka bie 

Lizny — najtaniej: 
WIKLER, Grodzka 18.

ren a -
ABTELE
Równe Wołyńskie

ul. 3 -go  M afa

ii
6 M§ 0

B u l c l  o b f i c i e  
z a o p a t r z o n y .

t a ™  P O L U T E G M i
60, Bd. EXELMANS -  PARIS -  XVI.
pod protektoratem  Rządu Francuskiego

Otwiera O d d z i a ł  P o ls k i
z wykładami w języku polskim według ułatwionej 
metody nauczania przez koresp mdencłę. — Przy j­
mujemy zapisy studentów i studentek na następu­

jące wydziały: 
ł. ELEKTROTEł HNIFZNY: 

sekcja A — montera. B -  technika. C — Inżyniera 
2 BUDOWLANY! 

sekcja D -  technika E -  inżyniera.
Dyplom stosownie do obranej s p e c j a l n i w y d a j e  
my po ukończeniu studjńw -  Program ' regularnie 

zap sńw wysyłamy bezpłatnie. I97k

G A R Y E N S A
PC MAY parowe 
POMPY odśrodkowe (agregaty) 
POMPY nurnikowe 
POMPY tłokowe 
POM9Y budowlane 
POMPY studzienne .
PO SPY „Corona” i skrzydłowe) 
i AUTOMATYCZNE DOMOWE 

UAZAOZENIA WODNE
Slala na składzie w epiezentacjl na Małopolską

B . I N G E R
Skład maszyn i przyborów technicznyc i

KRAKÓW, SZEWSKA L. 21
Telefon Nr. 15-27. Adres telegr,: Ungerlt, Kraków.

    mmmm .

I(190-200 z ł tiBofiniomi
= bez żadnych wkładów może zarobić każdy I 

po nadesłaniu swego adresu.
|  Firma „Spiatpol ‘ ted z  sKrzynka poczt jud f eo. I
i  2083 k I
  iii   i   mmmmii!

SZKOŁA SZOFERSKA
Inż. N anow sk iego , K raków , C zy sta  5 . Te!. 42  48.

Podwójna kierownica do nauki jazdy -  Wzorowe urządzenia szkolne -  Praktyka 
monterska Kursa korespondencyjne — Dogodne warunki 208«k

Ceny ogłoszeń w dniach powszednich:
t a  1 mm w 1 szp. przed tekstem lub wśrńd artykułu  wstępnego

., „ w k r o n i c e ......................
„ „ w n a d e s la n e m ...................

w ogłosz. zw. po tekście
Drobne za słowo  ......................

treści m atrymonialnej . 
dla poszukujących pracy . . . .

Każde ogłoszenie drobne w dzień powszedni, najm niej

zł. 2.60 (str. IV-łatnowat 
zł. 2.— (str. IV-łamowa) 
zt. 1.30 (str. IV-łamowa) 
zł. 0.40 (str. VIII-łamowa 
zł 0.25 (str. VlII-łamowa) 
zł. 0.30 (str. VIII-lamowa) 
zł 0.10 (str. VIIT-łajnowa) 
zł. 2.50

za 1 mm
Ceny ogłoszeń w niedziele i dnie świąteczne;

1 szp. przed tekstem lub wśród artykułu  wstępnego
w k r o n i c e ..........................  ‘

•• w nadeslanem , .
_  *• ... w ogłosz. zw. po tekście
Drobne za słowo ,  ......................................

treści matrym onialnej .
„  , ... dla poszukujących p r a c y .......................
Każde ogłoszenie drobne w niedziele i dnie świąteczne, najmniej’V, , kow .„uu .,     Każde ogłoszenie drobne w niedzielę i dnie i

Nekrologi do 60 mm. 50% tan ie j. Ogłoszenia zwyczajne między drobnymi 50% drożej. Za zastrzeżenie miejsca dolicza się 25%. Za układ tahel*rv,.„ny
szczamy wyłącznie za gotówkę. Wyrazy wykonane tinstym  drukiem, liczy się podwójnie

* » • » » •

# f • • ' • •
* # * 8 • •
* • • • « «  
* • * ł • «

zł. 8.30
zl. 2.50 
zł. 1.70 
z). 0.50 
zl. 0.32 
zł. 0.40 
zł. 0.12 
zł 3.2

ukałd kolorowy 100% drożej. Ogłoszenia dróbLe umio-




